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Z polityki krajowej.
Taft pomawia Roosevelta o despotyzm. — Droga do 

monarchii amerykańskiej, — Roosevelt przed 
komisyą śledczą. — Kardynał Gibbons przeciw 
odwoływaniu sędziów i za Taftem. — Wilson w 
kłopotach. Aiderman Kunz piętnuje sztuczki 
Wilsonistów. — Szanse Deneen’a.

strzał [ przyjmowano pieniędzy od kor- 
i to od

poważnej jak
prezydent Stanów Zjedno-

Na j nie bez piec z n i e j szy 
padł w stronę Roosevelta 
osobistości tak 
Taft,
czonyeh.

" Wódz progressewny—oświad­
czył mianowicie Taft w ubiegłą 
sobotę w Beverly, Mass. — do­
szedł do przekonania, że w obec­
nych warunkach łagodniejszy od­
cień despotyzmu mógłby jedynie 
wytworzyć drogę pośrednią w ru­
chu społecznym i zapewnić ludo­
wi szczęście”.

“Roosevelt jest przeświadczo­
ny. że on tylko jest odpowiednią 
głową tego despotyzmu”.

"Roosevelt ze swą trzecią par- 
-1yą dąży też do tego, aby obalić 

konstytucyę Stanów Zjednoczo­
nych, Vvn kopomne dzieło założy­
cieli unii i zastąpić ją k.rir.'Jj.tuęX3. 
nowa, wzorowaną angielskiej.

“To jest najniebezpieczniejsza 
droga, 
zasady

poraeyi. będących w tym czasie 
procesowanych, jak up. trust mię­
sny. Trust tytoniowy ofiarował 
pieniądze, lecz ich nie przyjęto, 
gdyż dał do zrozumienia, iż spo­
dziewa się faworów.

Roosevelt pomawiał przodowni­
ków swoich o machinacje, a o se 
natorze B. Penrose powiedział, że 
zasługuje być napędzonym ze se­
natu za szacherki wyborcze.

Roosevelt mówił zwykłym so-
i bie sposobem stanowczym i ener­
gicznym. W dowód swych ustnych 
twierdzeń, pułkownik przedłożył 
oryginalne listy i telegramy, a w 
przypominaniu sobie różnych fak­
tów zasięgał pomocy Williama 
Loeb’a. obecnie kolektora portu 
nowojorskiego, a prywatnego se­
kretarza lloosevelta w czasie gdy 
ostatni był prezydentem.

Gdzie konia kują tam i żaba 
' nogi- nadstawia, więc i nagania­
cze Wilsona rzucili się z całą fu- 
ryą na Roosevelta, aby mu wyka­
zać. że jego administracja była 
niedołężną. •

W Hickory, N. C., 50 studentów 
: chciało też zakrzyczeć Roosevelta. 
atoli tenże z wielką energia wy­
tknął tę żakoską taktykę i zawo­
łał: “Źle was panowie uczy pan 
W ilson. jeśli zamiast do egzami- 

r, przysposabia was do okrzy- 
i protestów, których limy- 

" Normalny postęp, godnose, slem waszym nie ^nożccie jeszcze 
spokój, zdrowie społeczne już dziś ogarnąć”, 
sa zagrożone przez akcyę Roose- > 
velta”.

"Gdyby zdołał pozyskać więk-| 
szość w kongresie, łatwo uzyskał-[ 
by wyjątkową władzę, a połączyw-; 
szy ją z dowolnością tłumaczenia przez Roosevelta prawo o odwo- 
ustaw wprowadziłby chaos i roz- lywaniu sędziów i tak sio o tem 
bicie podstawowych zasad nasze-[ wyraził : ‘ 
go rozwoju”.

“Roosevelt jest więc przedsta- isię sędziowie, którzyby zapragnę- 
wicielem despotyzmu i cała jego 
agitacja to najgroźniejszy system 
ol.ałamueeuia umysłów, aby łat­
wiej iiałożyć jarzmo naszej wolno- 
ści ’

Stanowcze to oświadczenie Taf­
ta wywołało formalną panikę w 
szeregach trzeciej partyi, gdyż 
już samo słowo “despotyzm” 
zdolne jest osłabić zapal u mas 
szerszych.

Despotyzmu i monarchii w Sta­
nach Zjednoczonych nikt nie-chce 
i komitety kampanijne Roosevel­
ta obawiają się fatalnego skutku 
tak ciężkiego oskarżenia.

po której idąc zniszczymy 
wolności i wprowadzimy 

monarchizm”.
"Mój dawny przyjaciel Roose­

velt idzie szlakami Napoleona i 
zupełnie w ten sam sposob bała­
muci opinię”.

“Zaiste, nie ma nic gorszego, 
nie niebezpieczniejszego na tak 
namiętne i nieusprawiedliwione a- 
taki na nasze instytiieye, nasze u- 
rządzenia i wolnościowe trądy- nów 
cve”. ków

Donioślejszent było wystąpienie 
przeciw Rooseveltowi takiej po­
wagi jak kardynał Gibbons.

W Kansas City. Mo., skrytyko­
wał ks. kardynał projektowane

Nie należy sprawiedli­
wości na to narażać, aby znaleźli

li zdobywać popularność mas 
przez odpowiednio układane wy­
roki. Lepiej jeśli mamy kilku 
złych sędziów, aniżeli system tak 
niebezpieczny”.

W St. Louis, Mo., ostrzegał kar­
dynał przed nieumiarkowanemi 
napaściami na instytiieye Unii i 
władzę prezydenta i pochwalił 
gorliwe zabiegi Tafta o wytwo­
rzenie warunków spokojnej pracy 
społecznej i dobrobytu.

W partyi Wilsona wytaczają 
działa, które może przed kilkuna­
stu laty mogły przeciwnikom szko­
dzić. ale dziś przy większej oświa- 

Równoeześnie dość przygnębia- cii' samego Wilsona najwięcej 
jące wrażenia wywarły zeznania, kompromitują, 
miliarderów przed 
śledczym w sprawie 
kampanijnych.

• łstateeznie bowiem mimo wszy­
stkich wyjaśnień pozostanie fak­
tem. że komitet wyborczy, który 
był pod kontrolą Roosevelta. o- 
trzymał od Standard Gil Co. $100,- 
010. od -Morgana $150,000, a od 
llarrimana i przyjaciół $250.000.

Loosevelt na wszystkie odnośne 
zarzuty oswimlczył, że nie wie­
dział o kontrybucyaelCna własną 
kampanię w roku 1901. W ogól­
ności wiedział, iż żadnych nie

komitetem Są to działa, które strzelają ku- 
funduszów lami utoczonemi “z nieprawdy”.

Gubernator Dix w Albany, N. 
Y„ wyraźnie to zarzucił Wilsono­
wi i powołał się na jego osobiste 
listy całkiem z tem sprzeczne, eo 
dla celów agitacyjnych rozgłasza.

W Chicago alderman Ktjnz bar­
dzo ostro piętnuje przekręcanie 
faktów i kłamstwa Wilsonowej 
kwatery.

W liście ogłoszonym w “Chica­
go Examiner" i w ”Dz. Chicago- 
skim” wytyka to panu South, 
Wi 1 sonowetnu generałowi.

Mapa pokazującą obecnej zawieruchy na Bałkanie oraz typy 
tureckich i bułgarskich żołnierzy.
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Co słychać w świecie.
POD GROZĄ WOJNY.

Eelia zbliżającej się wielkiej 
wojny bałkańskiej wywołują w 
całym świecie poruszające dresz­
cze. Eelią te znalazły też odźwięk 
w ogromnem podnieceniu polskiej 
ludności pod trzema zaborami.

Wojna, to nowe nadzieje, woj­
na to możność zmian w sytuacyi 
nie do zniesienia, wojna to możli- 

i wość obalenia systemów rządo- 
. wyeh, które jakby obroża oddech 
| nam zapierają.

[traktatu berlińskiego co do samo- 
1 rządu Bułgaryi będzie wykonany.

Wiceprezydent sobrania Pejew 
oświadczył jednak sprawozdawcy 
dziennika “Daily Mail”, żc obie­
tnicami ruchu wojennego wstrzy­
mać niepodobna. Gdyby rząd u- 
słuchał Rosyi, wybuchłoby po- 

■ wstanie i usunęłoby z tronu króla 
Ferdynanda.

W SERBII.
Sórbia z Czarnogórą są najwię­

cej czynne na linii bojowej. Raz

Cały bałkański półwysep to jeden uzbrojony obóz. Przeszło milion żołnierzy zmobilizowanych

Atoli nigdy wojna nic rozpo- p0 raz przychodzą wiadomości o 
czynala się w warunkach dla nas-pOtyczkach granicznych i słynne z 

i gorszych i ze smutniejszą nadzie­
ją- 
' Oto bowiem ziemie nasze w
Królestwie i w Galicyi. a po czę- 

|śei w Poznańskiem będą stratowa- 
j ne i wyniszczone przez przejeżdża- 
| jącc i przechodzące wojska, przez 
wojenne prawa, przez pożary i ra­
bunki, a w pierwszej linii przez 
wysyłkę najlepszych młodych sil 
do pierwszej linii bojowej, na 
pierwszy ogień.

Stąd nie ma ani śladu tego u nas 
zapału, co przed stu laty.' gdy ar- 

i inia Napoleona Wielkiego wkra­
czała na Litwę.

W ponurem, przygnębieniu o- 
[ czckują rodacy nasi wiadomości z 
granicy bałkańskiej.

Są one jak dotąd bardzo niepe-* 
■ wne. Wiele jest głosów, że mocar- 
stwoln powiedzie się wojnę zaże-[ 
gnać, że pierwsze strzały, będą o- 
statnie.

Mocarstwa, a zwłaszcza Fran­
cya dlatego stara się grozę wojny 

I bałkańskiej oddalić, ponieważ 
| wojna ta musi prowadzić do ogól- 
| nej wojny europejskiej.

Rosya czuje to dobrze, że Au-
zostało i są gotowi do krwawej rozprawy. Wyż’-’a rycina przedstawia bułgarskich żołnierzy — niż- [strya biorąc ludy Bałkańskie pod 
sza pokazuje żołnierzy tureckich.

Ostatecznie lud polski zna już“Powiedziałem Panu — piszę!
— że Polacy w ogóle nietylko w doskonale taktykę tego pana i nie 

> przedstawie-

' swą opiekę, chce niedopuścić 
syi do Konstantynopolu, gdyż

Ro­
nie

[czasów Milana telegramy: “bitwa 
zawzięta, jeden Serb zabity, Tur­
ków 40”. W rzeczywistości poty­
czki graniczne wojny jeszcze nie 
stanowią, a r drugiej strony Tur­
cy na razie mają bitne i dobrze 
zaopatrzone siły na granicy serb­
skiej i czarnogórskiej.

Poważniejsze starcie przy u- 
dziale liczniejszych sił po obu 
stronach, udało mieć miejsce w 
sobotę 5. października. Szczegó­
łów df>tąd nie ma.

Przy otwarciu nadzwyczajnej 
sesyi serbskiego sobrania był król 
Piotr, nastfpea tronu Aleksander 
i książę Jerzy. Zawotowano zna- .

Jczne fundusże wojenne, a głów­
nym wodzem obrano ministra woj­
ny.

Chicago, ale tak samo w Buffalo, {da się złapać jego 
Detroit. Milwaukee i w innych niom.
miastach w całym kraju byli-do­
brze o tem poinformowani, że .gu­
bernator Wilson w swej "Histo­
ryi Amerykańskiego Narodu” na­
zwał ich klasą ludzi niską, brudną 
i niepożądaną, po nad którą trze­
ba przekładać Chińczyków, jeżeli 
nie jako robotników, tó jako oby­
wał. li”.

“Opowiedziałeś mi pan także, 
że kongresman Sabath ma plan 

i pozyskania głosów obconarodow- 
Iców za Wilsonem i że N. L. Pio­
trowski knuje dobrze obmyślone 
plany, ażeby dostarczyć polskie 
glosy przy poparciu polskiego du­
chowieństwa”.

“Zwróciłem uwagę pana, że wa- 
ryactwem jest polegać na zdaniu 
Piotrowskiego, który jest niczem 
inuem, jak tylko chronicznym po­
szukiwaczem urzędu jakiegoś, 
który nigdy nie został na nic wy-

■ brany i że on nie jest-w staide do­
starczyć głosów polskich, chociaż- 

i by nie wiem jakich sztuczek uży- 
I wal”.

“Wyraziłem moje przekonanie, 
że nikt tylko gubernator Wilson 
jest w stanie wpłynąć na Polaków 

[ i że musi narazić się na utratę gło- 
! sów polskich, jeżeli nie zdecydu­
je się osobiście do wyjaśnienia i 

| publicznego odwołania".
List ten aldennana Kunza spra- 

{ wił ogromne wrażeide i wszyscy 
[potępiają machera politycznego 
| Piotrowskiego.

W GRECYI.
grecki przerwał swój po- 
Europie i przez Wiedeń, 

gdzie długą miał konferesicyę z 
austryackim ministrom dla spraw 
zagranicznych pojechał do Aten. 
Przyjmował go zapał wojenny. 

{Grecy chcą połączenia z Krętą i 
zemsty za przegraną wojnę z Tur- 
eyą z przed lat kilku.

Nabyte od Argentyny cztery 
torpedowce już są w drodze, a 
6400 greckich rezerwistów opusz­
cza Nowy York, aby pospieszyć na 
linitf bojową.

Grecka kolonia w Butte, Mont., 
zebrała znaczny fundusz, aby nim 
wspomódz Ojczyznę.

Król 
byt w

Oznacza to niewątpliwą klęskę | ,n0^iJ s’'-‘ ''•godzić do kontroli Ro-1 
Funka, kandydata na gubernato-! s.v* 11!,<1 całym Wschodem.

Z drugiej strony Francya 
może znieść zwiększonego wpływu 
Austrii i trójprzymierza i wie, że 
w razie wojny trzeba pójść do roz­
strzygającego boju z Niemcami.

Stąd wojna ogólna jest 
knioną. jeżeli w ostatniej 
nie da się burzy zażegnać.

nie

I holować oczywiście trzeba. Że, 
' Piotrowski zasiania się naszem 
i duchowieństwem, jakkolwiek nie; 
! ma prawa przemawiania w jego; 
[ imieniu i przeważająca większość 
kleru wcale takiego iaktorowania 
sobie nie życzy.

Polacy są przeciw Wilsonowi, 
a za Taftem.

Z szeregu otrzymanych w tej 
sprawie licznych korespondencyi 
przytaczamy opinię ob. Kurzejew- 

jskiego z okolicy Joliet. 111. Pisze. 
I on :

“Zdaniem polskich farmerów 
Ijest, aby się trzymać Tafta. Jest 
teraz praca dla każdego i jest za 
eo kupić zapotrzebowania przy 

I lepszym dochodzie. Mężczyźni 
wszyscy są za Taftem. a tylko 
niewiasty za Rooseveltem. Za Wil­
sonem nikt. Co do niewiast to jak 
je Roosevelt wszystkie na polity­
kę wyprowadzi, upadek będzie go­
spodarstw i klęska. Niechże męż­
czyźni wezmą się po męzku i 
przeprowadzą Tafta".

W Stanie Illinois szanse Tafta 
[są istotnie dobre. Na 650,000 gło­
sów partyi republikańskiej. 
Roosevelt ma około 250.000. Taft 

: 400.000. Tak obliczają w kwaterze 
[ Tafta.

Faktem jest, że Roosevelt nie 
! ma przekonania, aby mógł utrzy- 
[ mać po swojej stronie Stan Illi­
nois i odstąpił od zamiaru objazdu 

[po tym stanie.

nieurti- 
chwili

! BUŁGARZY CHCĄ SAMORZĄ­
DU DLA MACEDONII

W KONSTANTYNOPOLU.
Zapanował tam niemal szał wo­

jenny. Turcy z niepokojem witali 
w swoim czasie wieści o rozpoczę­
tej wojnie z .Wiochami, gdyż nie 
mając dostatecznej floty, nie mo­
gli myśleć o wygranej. Ale w woj­
nie z państwami bałkańskimi czu­
ja się na siłach i dtwią z koalicyi 
tych państewek. Spodziewają się 
rozbudzenia tak wielkiego zapału 
u szczepów arabskich i innych, że 
masy wpływającego ochotnika 
zaleją cały Bałkan.

W gruncie rzeczy rząd turecki
i w 

kto je opłaci,

ra z par.tyi trzeciej, który liczył 
głównie na osobistą interwencyę 
Roosevelta. ,

Biedny Funk jest teraz w tem 
smutnem położeniu, że nikt o nim 
nic dobrego nie powie, a on sam 
zasług nie mając, nie znajduje ni­
gdzie gorących zwolenników. Je- 

Igo najbliższa familia będzie jed­
nak za nim. To całkiem pewne.

Szanso Deneen’a są natomiast
bardzo silne. W czasie objazdu po , Prezydent sobrania bułgarskie- 
cnlym stanic zebrania jego cieszy- go Dr. Danew jest zdatna, że Bul- 
ly się ogromnym napływem lud-;garzy nie mogą zdradzić braci 
ności. Zewsząd płyną też indors-‘ swoich w Macedonii i muszą wy- 
ment y jego administrąeyi i jego | jednać i zapewnie im zupełny’, sa- 
kandydatury. ! tnorząd. albo pójść w bój na życie

Polacy będą za Deneen’em. Wi- i śmierć z Turcyą.
dzitny to z głosów naszych czytel- [ Przy uroczystem otwarciu nad-
ników i opinii zaufanych naszych {zwyczajnej sesyi sobrania w Sofii trapi się. kto te masy potem 
przyjaciół. [król Ferdynand w podoimy spo-[ karbach utrzyma. 1“ j

kto da żywność.
Z drugiej strony rząd turecki

W ostatnich tygodniach wejdzie I s,)l) określił położenie i żądał na­
tęż więcej temperamentu w poli- i tyeluniastowego uchwalenia 
tykę stanową i większy zapal za • łątkowych dla rządu pełnomoe-1 dąży do przyspieszenia pokoju r 
Dencen'em. nietw. Wśród niebywałych de Wiochami, aby przynajmniej z tej

wy-

jnietw. Wśród niebywałych de- Wiochami, aby przynajmniej z tej 
[ monstracyi na rzecz wojny, sobra- j strony mieć pokój.

CHI ' n'e »bhwaliło wszystkie odnośne Włochy mają otrzymać Trypo- 
; przedłożenia rządowe! [litanię. Cyrenejkę i wyspy egej-

Wszyscy rezerwiści powołani skie jako zastaw za znaczną poźy- 
Amoy, Chiny. Gen. 1’ung stoją- pod broń spieszą na granicę, gdzie [czkę. Moslemiei całej Trypolitanii 

cy na czele zbuntowanej armii po- długim łańcuchem rozwijają się podlegać będą pod względem reli- 
stawił żądanie $315.000 okupu od [ siły bułgarskie przedstawiające gijnym kalifowi.
władz miejscowych za to. że zo- armię stu tysięczną. W Berlinie uważają na tych
stawił Europejczyków w spoko-1 Poszczególne oddziały raz po i warunkach pokój z Włochami za- 
ju. W przeciwnym razie grozi raz ścierają się z wojskiem turę-; pewniony.
wyrżnięciem wszystkich w pień, ickiem, zachowującem się prowo- Generał Goltz-pasza, znający 
Gen. Pting ma pod swą. władzą j kująco. doskonale stosunki tureckie, mó-
od 10.000 do 20.000 żołnierzy. Rosya wywiera presyę na rząd wi. że po zawarciu pokoju z Wło- 
5.000 armia rządowa idzie na Pun-, bułgarski, aby na razie zadowolili!1 chami, Turcya z wojny bałkań- 
ga z Nankinu. |się przyrzeczeniem Tureyi, że § 23. skiej wyjdzie zwycięsko, Z]

BUNT WOJSKOWY W
NACH



~ I GAZETA POLSKA W CHICAGO.
т—

Co słychać w świecie.
znaczoną wyłącznie do celów mi­
syjnych.

SIŁY PAŃSTW BAŁKAŃ­
SKICH.

Turcya europejska ma 6,122.000 
ludności, Turcya azyatycka 17,- 
600.000 ludności, armia Czynna 
420,000 żołnierzy, rezerwy 500,- 
000.

Grecja ma 3,503.000 ludności, 
a armia jej czynna wynosi 23,000 
żołnierzy, w razie wojny może 
dojść do 60.000 żołnierzy.

Czarnogóra ma 230,000 głów lu­
dności i w razie wojny może wy­
stawić tyle niemal wojska, co Gre­
cya.

Serbia licząca 2,686.025 ludno­
ści, ina armię około 130.000 w ra­
zie wojny.

Wreszcie Bułgarya z ludnością 
4,035.623 głów ma ezynnej armii 
210.000, a drugie tyle rezerwy.

ealeni przez żandarmeryę z rąk j 
powstańców właśnie w chwili, gdy 
ich zmuszano do pisania listów do 
przyjaciół z żądaniem okupu. 0- 
ealeni są to inżynierowie A. B. 
Skołen, L. J. Slattery i C. J. Mil­
ler, którzy robili pomiary geode- 
tyezue pod nową linię kolejową;

WYBUCH DŻUMY NA AZO 
RACH.

■ Lizbona, Portugalia. Na wyspie 
' Teleeira w miejscowości Angra i 
i oko liry na archipelagu Azorów
I wybuchła bardzo gwałtowna pla-

■ ga dżumy. Władze robią starania 
! usilne, by zarazę zlokalizować.

_____

PRZEPOWIEDNIE TRZĘSIE­
NIA ZIEMI POWODUJĄ 

PANIKĘ.
Valparaiso, Chile. Przepowied­

nia trzęsienia ziemi wywołała pa­
nikę w mieście do tego stopnia, 
że mieszkańcy spędzili całą noc w 
namiotach po parkach publicz­
nych. O północy dało się odczuć 
lekkie wstrząśnienie ziemi.

że urządzili strajk na 24 godziny, 
, jako protest przeciw więzieniu i 
i procesowaniu Ettora i Giovanit- 
i tiego. Wrzenie w kolach robotni-j 
i ezyeh wielkie, i zapewne przyj- ( 
, dzie do wybuchu.

WYPADEK Z ŁODZIĄ 
MORSKĄ.

POD-

BEZ UŻYCIA LEKARSTW
B|OŻ ZNÓW ZDROWYM I SILNYM.

Cudowny Nowy Sposób Samo= 
Leczenia Się w Domu.

NAPAD NA POCIĄG.

Forth Smith, Ark. Trzej zama­
skowani bandyci zatrzymali fał­
szywym sygnałem pociąg linii 
Kansas City Southern, a rozsadzi­
wszy nitrogliceryną szafy żelazne 
w wagonie ekspresowym, zabrali 
$10.006 gotówki i worek listów 
registrów«nyeh i spokojnie zbie­
gli. Rabusie rewolwerami trzyma­
li w szachu klerków i konduktora 
w wagonie ekspresowym podczas 
rabunku. Pasażerów nie molesto­
wali bandyci, ziuhiwulając się tein 
co zdobyli.

ROZRUCHY W CHINACH.
Amoy, Chiny. Mieszkańcy mia­

sta Fu-czau, stolicy prowineyi Fu- 
Kien, uciekają w popłochu z mia­
sta w obawie wybuchu rozruchów 
wśród wjska stojącego tamże za­
łogą a dowodzonego przez genera­
ła Panza. Pauz ma armię 15.000 
i zupełnie sobie lekceważy władze 

: prowiucyonalne.

14 lu-
lodzisj 

do

MOBILIZACYA W KRÓLE 
STWIE.

Petersburg, Rocya, Na mocy n- 
kazu carskiego zarządzono w Kró­
lestwie Pniakiem mobilizacyę re­
zerwistów. Powołano z 22 dystryk­
tów mobilizacyjnych 221.650 lu­
dzi. Mobilizacja ta ma wedle wy­
jaśnienia rządu być doroczną pró­
bną mobilizaeyą, ale w kolach dy­
plomatycznych uważają to za do­
wód napięcia stosunków między 
Anstryą i Rosyą, które lada chwi­
la w związku ze sprawą bałkańską 
i galicyjską grożą wojną.

KRÓLESTWIE. 
Król. Polskie, 
pobycie

w

Po
na inanew-

I ’zyżewłe,

Dover, Anglia, Oficer i 
dzi załogi utonęło wraz z 
podwodną “B 2", należącą 
marynarki angielskiej, zatopionej
przez parowiec pasażerski linii 
Hamburg-America, który łódź na­
jechał koło Kent i przeciął na pół. 
Komendant łodzi, por. P. B. 
O’Brien utonął, ale jego asystent 
por. R. L, Pulleyne został'wyrato- 
wany r. wody. On jeden tylko oca­
lał. Katastrofa wydarzyła się pod- 

; czas manewrów patrolu lodzi pod­
wodnych. złożonego z sześciu stat- 

| ków. które manewrowały koło 
Kent. Łódź “B 2” wypłynęła z 
Dover’u o godzinie 5-tej rano, hy 
wziąć udział w manewrach, a w 
goiłzinę potem wydarzyła się ka- 

i tastrofa. Dowiedziano się o niej 
■ dopiero wtedy, gdy wyłowiono z 
. fał oceanu por. Pulleyne'a.

Southampton, Angin. Drugi o-| 
| finer parowca “ America" linii! 
Hamburg-America, po przybyciu , 
do Southampton oświadczył, że 

> kolizj a była nieunikniona. Łódź 
podwodna dostała się na tor stat­
ku tak nagle, że uniknąć zilerze- > 

: nia już nie było można. Także ra­
tunek tonących byl bezowocny.

RUSYFIKACYA CHELMSZCZY 
ZNY.

Chełm, Królestwo. I)ła 
! tnienia wyodrębnienia 
, szczyzny prawosławne
chełmskie postanowiło wznieść w 

i Chełmie olbrzymią cerkiew, prze-

KRYZYS GABINETOWY W JA­
PONII.

Londyn, Anglia. W Japonii za- 
) nosi się ua kryzys. Tak przynaj- 
i mniej donoszą depesze z Tokio. 
' Kryzys wywołany został projek- 
tem rządowym, by w Korei usta­
nowić dwie stałe dywizye wojsko­
we.

—
NOWY PREZYDENT DLA PA­

NAMY.

POCZTMISTRZ ZABITY I 
OBRABOWANY.

upainię- 
Chehn- 

bractwo

Panama, Panama. Dr. Belisario 
! 1‘orras został zainstalowany’ jako 
prezydent. W uroczystościach z 
t.ej okazyi brało udział wielu A- 

| merykanów.

SĘDZIA W OBRONIE WDOWY. i Więźniowie zachowali tak

CAR W
Warszawa, 

dwudniowym 
raeh wojskowych
car wyjechał do Białowieży, by 
stamtąd udać się do Spały pod 
Skierniewicami. Aby ominąć War­
szawę car nie udał się wprost z 
Czyżewa do Spały, lecz wrócił do 
Białowieży, skąd przez Brześć, 
Kowel, Lublin i Koluszki pojedzie 
do Spały.

Przybyli urzędnicy z kancełaryi 
generał - gubernatora, którzy by­
li obceni podczas pobytu cara w 
Czyżewie. utrzymują, że car i ka- 
marylla dworska są ogromnie nie­
zadowoleni z zachowania się lud­
ności polskiej, która chłodno 
przyjęła cara. Cara witały tylko 
urzędowe deputacye i przedsta­
wiciele Związku narodu rosyjskie­
go.

Łomża, Król. Polskie. Cha rak 
terystyczne było zachowanie się

GŁODÓWKA RATUNKIEM SU- 
FRAŻYSTEK.

Dublin, Irlandya. ".Głodówka’' 
prowadzona systematycznie spo­
wodowała uwolnienie drugiej su- 
frażystki. osadzonej we więzieniu 
za podpalenie teatrfl.palmy Gladys 
Evans. Lekarz więzienny orzekł, 
że stan zdrowia panny Evans jest 
groźny z powodu głodówki i wła­
dze wypuściły pannę Evans
słowo" z więzienia. Została ona 

.jednakże poddaną pod nadzór 
władz przez cały czas pięciu lat, 

I które miała odsiedzieć w więzic- 
' niu.

6IÓW114 pod&taw;} życia, energii i siły 
żywotnej jest elektryczność. To moje 
niezachwiane przekonanie i twierdzenie. 
Wierzę przeto, że dodając osłabionemu 
organizmowi pewnego zasobu siły ele­
ktrycznej, można łatwo usunąć wszel­
kie cierpienia fizyczne i powrócić ciału 
naturalny stan zdrowia.

Ja jBstem wynalazcą tego cudownego 
prz%’rządu, znanego we wszystkich częś­
ciach świata jako SANDENA ELE­
KTRYCZNY PASEK ZDROWIA. 
Przyrzą<l ten |>rzynosi ulgę wszelkiemu 
cierpieniu, a nosi się go w nocy. Wcza­
du sjxjczynku prąd elektryczny wnika 
stopniowo do ciała, • odświeża naczynia 
krwionośne i nerwy, dodając zarazem

sil i zdrowia całemu organizmowi. Więcej jak 50.000 (Pięćdziesiąt 
tysięcy) chorych nosiło lub nosi mój Pasek Zdrowia. Wszyscy twier­
dzą, że już po pierwszem noszeniu tego ; rzyrz;|du ustąpiły bóle, a po 
00 lub 90 dniach ciało znów stało się krzepkie i zdrowe tak jakby lue 
chorowało nigdy przed tem. Gdy rozstrój nerwów twych Jest silny, 
gdy jesteś zupełnie wycieńczony, gdy cierpisz na żoLjflek, wątrobę, 
pęcherz gdv uczuwasz ljol w lędźwiach, biodrach i krzyżach, lub 
masz inne dolegliwości, użyj SANDENA ELEK’FRYCZNY PASEK 
ZDROWIA. Cudowny ten przyrząd usunie wymienione cierpienia i 
wszelkie inne, dodając przytem ciału znacznego zapasu siły elek­
trycznej. Pasek ten uczyni Cię zdrowym tak, że nikomu nic bę­
dziesz zazdrościł sil.

POZWÓL SOBIE PRZYSŁAĆ BEZPŁATNIE
MOJĄ KSIĄŻKĘ ZDROWIA.

Ułożyłem małą książeczkę z obrazkami i opisuję w niej, jak mo­
żesz się sam leczyć w <lomu. nie użjwają«: lekarstw. Milion tych 
książek już rozesłałem beziJatuie. \V książeczce tej jest też dokła­
dny opis mego ELEKTRYCZNEGO PASKA ZDROWIA, jakoteż 
sposób używania go.

Dziś jeszcze napisz po bezpłatną książeczkę “ZDROWIE I NA­
TURA" a wyślenty ci ją natychmiast bez wząlędu na to. gdzie mie­
szkasz. Na*ieś|ij n.nn kupon, podając imię i muwisko, jakoteż 
dokładny adres, jak w-kazano.

Brazil, Ind. Daniel Newton, 391 
lat liczący, pocztmistrz, kupiec i [ 
właściciel znacznej realności w ] 
Lena, został zabity i obrabowany’1 
przez niewyśledzonego dotąd 
zbrodniarza o godz. 8:30 wieczo-j 
rem. gdy wracał z biura do domu. ' 
Pocztmistrz niósł z poczty do do-: 
mu worek ze znaczkami pocztowy-1 
liii tudzież gotówkę zebraną tego! 
dnia. .Morderca zabrał worek ze 
znaczkami i pieniądzmi w sumie 
$60.00, ale przeoczył $300 gotów- j 
ki. jakie Newton miał przy sobie ' 
w bocznej kieszeni. Za zbrodnia-1 
rzem energicznie śledzi polieya, a- ;
lc .jak dotąd, bezskutecznie.

: ścisły 
sekret między sobą, że koroner nie 
mógł dociec, którzy z nich właści­
wie powiesili murzyna, zatem ża­
dnego nie będzie można pociągnąć 
do odpowiedzialności.

Kansas City, Mo. Pani -I. Ja- 
cobs, wdowa i matka ośmiorga 
nieletnich dzieci, pracująca cięż­
ko na utrzymanie rodziny, zgłosi­
ła się do sędziego E. E. Portetfiel- 
da z prośbą, aby jej wyznaczy I 
miesięczną pensyę z funduszu 
przeznaczonego na zapomogi dla 
biednych wdów obarczonych ro­
dziną. a ustanowionego przez le- 
gislaturę stanową. Zazdrośnicy je­
dnak. aby zaszkodzić biednej wdo­
wie i pozbawić ją pensji, stanęli 
przeciw niej jako świadkowie, za­
rzucając jej, że uczęszcza do 5 cen- 
towego teatrzyku i że... pudruje 
sobie twarz. .Sędzia wysłuehaw- 

Iszj' tych zarzutów, zgromił oskar­
życieli, zaznaczając, że jeżeli ko- 

i mu należy się rozrywka choćby w 
“na teatrzyku pięcioccntowym, to bie­

dnej yydowie obarczonej rodziną, 
i pracującej na nią. Co zaś do pu­
drowania twarzy, sędzia orzekł,’ 
że jest to takie głupstwo, którego ; 
nie warto brać pod uwagę. Sę-! 
dzia wyznaczy! $15.00 miesięcznej 
pensyi owej wdowie, dopóki 
wtórnie nie wyjdzie za mąż.

OBFITY ZBIÓR ALFALFY.

Hanford, Cal. Farmer Nils Hau- j 
sen sprzedał w tym roku 1,600 
ton alfalfy, czyli siana, za które; 
otrzymał okrągłe $21.000. Zbiór 
ten osiągnął z jednego skoszenia 
z 1.200 akrów gruntu. Ma on je­
szcze 2,000 ton na sprzedaż, czyli 
że otrzyma więcej pieniędzy, niż 

.otrzymał za sprzedane siano. 
Sprzedaje on alfalfę po $13.25 za 
tonę, a spodziewa się później uzy-! 

j skae więcej. j

FATALNY WYBUCH NA TOR ,
PEDOWCU.

P. -E SANDEN COMPANY
12Ы BROADWAY, : : : NEW YORK, N. Y.

Baczność Mówcy!!
W Księgarni naszej znajduje się 
jeszcze kilkadziesiąt egzemplarzy | 
cennej broszury, p. t.:

P(drjczrik
-------  DAL URZĄDZAJĄCYCH ------- ;

OBCHODY NARODOWE

mię i Nazwisko. ...

,\<lrcs

mowy i 
rocznic J

wskazówki, 
wszelkiena

Newport, R. I. N'ą nwzezycielti 
torpetlów '■ Walkę" nastąpiło pę-1 
knięcie głównej rury parowej 

i przy kotłach, a uchodząca para o- j 
garnęła kilku marynarzy znajdu­
jących się w tej chwili tamże. Zgi­
nęli na miejscu od wybuchli: po-1 
ruc.znik Donald Morrison, główny 
maszynista torpedowca i jego po­
mocnik, a 8 marynarzy odniosło j 
ciężkie poparzenia. Pięciu zapew­
ne nie przeżyje tych poparzeń. 
Załoga torpedowca okazała boha­
terstwo, gdyż marynarze owinięci 
kołdrami napuszczonemi olejem 
weszli do przedziału, gdzie nastą­
pił wybuch i powynosiłi stamtąd 
zabitych i poparzonych kamratów, 
choć para parzyła ich piekielnie.

ta 
Wydział

wydaną
Oświaty

została 
Związku FONOGRAF

zawierający 
deklainacye 
dziejowe.

Broszura
przez
Narodowego Polskiego i obejmuje 
224 stron. Zawiera 15 mów i 3-1 
deklamacyi na różne obchody na­
rodowe.

Cena $1.00
Pieniądze można przysyłać 

przez Money Order, lub w liście 
registrowąnyin pod adresem: •

W. Dyniewicz Pub. Co.
1163 Milwaukee Ave.. Chicago. III.

KSIĄŻĘ SARAGOSSY KIERU- 
' JE POCIĄGAMI.

Madryt, Hiszpania. Hiszpania 
... jem, gdzie | 

książę jest łamistrajkiem w kole- 
.iowem bezrobociu. panującem o- 
beenie w Hiszpanii. Oto książę Sa- 
ragossy zaofiarował rządowi tele­
graficznie swe usługi do prowa­
dzenia codziennie pociągu pospie­
sznego między Saragossą a Ma­
drytem. Ofertę przyjęto. Książę 
jest ekspertem maszynistą i nie­
raz prowadził pociągi, który mi je­
chał król Alfons. Także inni ary­
stokraci ofiarują swe usługi jako 
łaniistrajkowie w bezrobociu ko­
le jowem.

włościan w czasie przejazdu cara jest chyba jedynym kraj.
samochodem w okolice Andrzeje­
wa. WMm sanie pozamykali się w 
domach i pomimo usiłowań straż­
ników. by włośeian wyciągnąć na 
drogę, nikt się nie dał namówić 
witać cara. Gubernator tntejszy 
usiłował zorganizować deputaeyę 
obywatelską, któraby w imieniu 
społenmństwa polskiego powitała 
cara. Gubernatorowi dano jednak 
do zrozumienia, że po oderwaniu 
ChełmsBczyzny witanie cara na 
ziemi pohkiej jest co najmniej 
niewłaściwe.

po- $i5 NAGRODY $i5

Z MEKSYKU.
Miasto Meksyk, Meksyk, 

basador Stauów Zjetln. Wilson, o- 
trzymał telegram, z.Durango od 
konsula T. Наташ, ze «anda po­
wstańców zamordowała tamże 3 
Amerykanów, л których jeden był 
konaulcin. Ofiarami są: wicekon- 
aul u* Durango Allan MeCaghan. 
zarządca jego firmy II. L. Russell 
i właściciel plantacji A. C. Cliff. 
PoąstaiMu.w miało być w tej ban­
dzie około 200 i uszli bezkarnie.

Eagle Pazs. Tex. W bitwie mię­
dzy powstańcami a rządowcami 
meksykańskimi jaką stoczono ko­
ło Aura -Pass opodal od Monclo 
va. Meksyk, zginęło po obu stro- i 
nach 205 ludzi. Oficerów rządo- wodawstwo, 
wych poległo 8.

И Paso, Texas. __________ ,
zażądał od senatora Smitha prze-1 —-------
wodnicząecgo komitetu z łona se- KRÓL JERZY V. OCZEKUJE 
natu, który ma zbadać stosunki na POTOMKA.
granicy meksykańskiej, by tenże Londyn, Anglia. Krążą wieści, 
przj-był niezwłocznie do El Paso, które potwierdza “Daily Mail", 
Texas. Senator Smith bawił w j że król Jerzy V. ma nadzieję o- 
Los Angeles. Sen. Fali jest obu- ■ trzymania potomka. Królewska 
rzony na postępowanie władz me- i para ma dotąd sześcioro dzieci. 
Łsykańskich, które aresztują A- ----
merykanów i dopuszczają się bez-. POWSTANIE NA SAN DOMIN- 
karnie innyeh tym podobnych i GO .
nadużyć. . Puerto Plata, San Domingo. —

Miasto Meksyk, Meksyk. Trzej Powstaficy zniszczyli most kolejo- 
amerykańscy obywatele zostali o- ’ wy w San Marco, używając

Aui-
100-LETNI JUBILEUSZ PARLA- 

MENTU HSZPAŃSKIEGO.

Cadiz, Hiszpania. Obchodzono 
tu wspaniałenii uroczystościami 
100 letni jubileusz parlamentu 
hiszpańskiego, który otwarty zo­
stał w tern mieście w ezasaeh wo­
jen z Napoleonem. Uroczystości 
trwać będą kilka dni.

STRAJK NA FILIPINACH.
Manila, Filipiny. Przemysł ey- 

garuiczj- przestał tu niemal zupeł­
nie istnieć. 15 tysięcy ludzi wy­
szło na strajk, a zaledwie tysiąc 
ludzi pracuje. Cygarnicy fabry­
kanci nie chcą zgodzić się na usta- 

przepisłijące odpo- 
! Wiednie obowiązki względem ro- 

Senator Fali i botników.

MURZYN ZLYNCZOWANY 
WIĘZIENIU.

Rawlins, Wyo. Więźniowie 
tutejszem więzieniu Sianowem 
zlynczowali oucgdaj murzyna 
Franka Wingfall. który dopuścił 
się zbrodni gwałtu na 78-Ietnicj 
staruszoe białej, pani Esterze Hig­
gins. Murzyna za tę zbrodnię 

! chcieli zlynezować obywatele te- 
. go miasteczka i poczęli się zbierać 
przed więzieniem. Szeryf z pomo­
cnikami umieściwszy zbrodniarza 
w celi, stanął oko w oko przed 

; tłumem, gotów bronić uwięzione­
go, gdyby go chciano wydobyć z 

. więzienia i uśmiercić. Tymczasem 
I więźniowie, których tam było kil- 
t kudziesięeiu. idąc na śniadanie, 
przechodzili obok celi, gdzie był 
osadzony Wigfall, a ten zaczął 

; szczerzyć zęby i wyśmiewać się z 
nich, chwaląc się nawet swoją 
zbrodnią. To doprowadziło do 
gniewu więźniów, którzy podczas 
śniadania zdołali się porozumieć,- 
że uśmiercą zbrodniarza. Gdy więc 
wracali ze śniadania i przechodzi- 

. li koło celi zbrodniczego murzyna, 
la ten znów zaczął z nich pokpiwać, 
j rzucili się wtedy tłumnie na jego 
celę, ubezwladnili najpierw dozor- 

I eę, wysadzili drzwi od celi, wywle- 
! kii zbrodniarza, a sporządziwszy 
| pętlicę z powroza, który miał je- 
i den z więźniów ukryty, zarzucili 
| murzynowi na szyję, drugi koniec 
I uwiązali u słupa na ganku i z wy- 
I sokośei 30 stóp zepchnęli murzy­
na na dół. Zawisł on na powrozie 

| i złamał kręgi, ponosząc śmierć na 
| miejscu. Ljuezu dokonano tak ci- 
; eho. żc oprócz dozorcy, którego 
j więźniowie ubezwladnili, nikt o 
1 tem nie wiedział. Więźniowie wró- 
’ eili spokojnie do pracy, jakby się 
i nic nie stało podczas gdy szeryf z 
! pomocnikami trzymał w szachu 
' tłum zebrany na zewnątrz więzic- 
l nia, który się domagał wydania 

do murzyna w ręce amatorów lynezu.-

W
Tu jest dla ciebie . . 

i»ly najnowszy płytowy FONOGRAF, 
nym i rozwiqżcbz tę łuniigluwkę. V’i_ _ ______
używając tylko jeden raz tę samą cyfrę i ustaw jo w powyższych kratach tak. aby 
suma ka/dcRo rzędu we wszystkie strony wynosiła 15 i przyślij naui swe rozwią­
zanie. A gdy dobrze rozwiążesz, to w nagrodę koslomy ci CZEK na $15, który 
jest ważny przy zuknpnio u nas FONOGRAFU, oraz jednocześnie pośleniy ci kata­
log, z którego wybierzees fonograf i rekordy, jakie sobie zyczysz. Do każdeco 
fonografu dajeiuy cały set rekordów. — Fisz tylko nal)chniuzt i zaięcz marki na 
przesyłkę. Cc₽- L

RELIANCE PUBLISHING CO.
Reliauce 3ui!ding, Dop. NE WYORK. 3«

najlepsza sposobność nabyć wepa- 
*”*. Jeżeli jest tui zdol- 
Wei cyfry od 1 do 9

• Davenport, la. Sądy skazały 
kompanię kolejową Chicago, Mil­
waukee and St. Paul Railway na 
zapłacenie $200 kary i koszta za 
przetrzymywanie dwóch swoich 
robotników kolejowych dłużej 
przy pracy, niż na to prawo zezwa­
la. Mianowicie pracowali oni prze­
szło 16 godzin na dobę, co się 
sprzeciwia prawu tego stanu. 
Kompania dobrowolnie przyznała 
się do winy i zapłaciła karę.

Lawrence, Mass. Sąd w Salem, 
Mass., mający rozpatrywać spra­
wę przywódców robotników Et- 
tora i Giovannitt.iego, oskarżo­
nych o zastrzelenie robotnicy, pa­
ni Anny Lopizzo podczas strajku 
w Lawrence, nie może dobrać sę­
dziów przysięgłych, gdyż każdy 
jak może, tak się wykręca od te­
go obowiązku, obawiając się zem­
sty z jednej lub drugiej strony. 
Na L?30 przesłuchanych kandyda­
tów, wybrano zaledwie dwóch 
przysięgłych, a kto wie, czy i oni 
nie dadzą drapaka... Zanosi się 
na ponowny jeneralny strajk tka­
czy w Lawrence, gdyż kompania 
wydaliła kilkunastu organizato­
rów i przywódców tkackich, za to,

KOMPANIA UKARANA 
PRZEPRACOWYWANIE 

ROBOTNIKÓW.

WRZENIE ROBOTNICZE W 
LAWRENCE.

i
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Droga do 
Zdrowia
Siły i

Zeźkosci

MĘŻCZYŹNI
możecie być

WYLECZENI
Ta Książka PowieWam Jakim Sposobem.

50,000 BEZPŁATNIE
Warta $10 dla Każdego Cicrpiąpegyo Mężczyzny.

Jeżeli cierpisz na jakąkolwiek chorobę właściwa mężczyznom, napisz 
do nas po jedną z tych nadzwyczajnych książek. Ona wskazuje jak każdy 
cierpiący na Utratę Mezkości, Słabe Nerwy, Ogólne Osłabienie, Wybryki 
i Nierozwagę lat Młodych, Zatrucie Krwi, spowodowane zarażeniem albo 
dziedziczne, Choroby Skórne, Reumatyzm, Strykturę, Świeżo nabyte Cho­
roby, Gleet, czyli Zastarzały Tryper, Utratę Nasienia, Osłabienie Człon­
ków, Choroby Organów Moczowych, Żołądek, Wątrobę, Cierpienia Nerek 

--- *- *, . - własnym domu i za niska cenę. Ja-
:hęcony i zrazony płaceniem pienięt“ - • -
dla Mężczyzn wartą jest setki dola ' ~

...^uiąacK, wątroDC, cierpienia Nerek 
i Pęcherza, — może być wyleczony we własnym domu i za niską cenę. Je­
żeli jesteś zniechęcony i zrażony płaceniem pieniędzy bez skutku, ta Bez­
płatna Książka dla Mężczyzn wartą jest setki dolarów dla ciebie. Ona ci 
powie dla czego cierpisz i jak możesz wyleczyć się gruntownie i na stałe. 
'Pkmea««« nnturArilfi Hr» rłncbnnnJ»«« • £ CZ kości Z3

ia jest składnikiem wiedzy i 
Pamiętaj, że ta książka'jest zupełnie bezpłatna?“ My* I>iadm7nawet'madd'

f

Tysiące mężczyzn powróciło do doskonałego zdrowia, siły 
pomocą wskazówek tej cennej książki. Ona jest składni....... ,
zawiera właśnie to wszystko, o czem każdy mężczyzna wiedzieć powinien.

PRZECZYTAJ? GO MÓWIĄ Cl MĘŻCZYŹNI.
Dr. Jos. Lister & Co., Chicago, 111. Hollsople, Pa.

Szanowni Panowie: Nie zaniedbałem przeczytać waszej książki, a po 
przeczytaniu jej, trzymam ją i zachowuję, jak ccuuj’ skarb. ‘ S. F. 
Dr. Jos. Lister & Co., Chicago, 111. Pittsburg, Pa.

Szanowni Panowie: Muszę powiedzieć, żc uwagi w Waszej książce 
przewyższają wszelkie filozofie na świecie. Rzeczywiście jesteście nii- 
sionarzami natury ludzkiej. Niech Bóg dobry da Wam szczęście. J. K.

7? ostatnich sześciu latach wyleczyliśmy z górą 18.000 mężczyzh. Ta 
bezpłatna książka wyjaśni ci dla czego z takim skutkiem leczymy męż­
czyzn. Nasi doktorzy mają więcej, niż dwadzieścia lat praktyki, a nasze 
lekarstwa usu-vają chorobę zupełnie z systemu i organizmu i usuwają ja 
na stałe. Leczenie nasze jest gruntowne i stale.

KUPON na KSIĄŻKĘ BEZPLATNĄ*-PRZYŚŁIJ go DZISIAJ.
DR. JOS. LISTER & CO., P. S04 — 22 Fifth Ave., Chieago. 111.

TanowieJa jestem cierpiącymi chciałbym, żchyścic mi przysłali 
opłacając już sami pocztę,e jedną z waszych książek bezpłatnych.

Nazwisko..........................................................................................

State с
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Co słychać w kraju.
STAN WOJENNY W ATLANTA.

Atlanta, Ga. Cztery kompanie 
milicyi wysłał gubernator Brown 
do Oumming, Ga., i ogłosił tam 
Stan wojenny, ponieważ ludność 
burzyła się i próbowała zlynezo- 
waó sześciu murzynów, którzy 
zgwałcili j zamordowali dwie bia­
łe kobiety. Szynki w tein mieście 
i okolicy, zostały zamknięte, a nie 
wolno na ulicach zbierać się w 
gromadki, tylko dwie, a najwyżej 
trzy osoby razem iść mogą. Wię­
zienie, gdzie są osadzeni zbrodni­
czy murzyni, strzeżone jest przez 
silny oddział milicyi uzbrojonej, 
mający rozkaz strzelania ostrymi 
nabojami, gdyby ktoś próbował 
przemocą dostać się do więzienia. 
Proeesz murzynów rozpocznie się 
w tym tygodniu. Przedtem jeden 
murzyn był zlynczowany w Cum­
ming za zgwałcenie białej ko­
biety.

gromady gapiów. Tak milionerzy 
amerykańscy rozpoczynają ‘“'pra­
cowite życic”.

Z WYŚCIGÓW AUTOMOBILO­
WYCH.

NIE MOGĄ PODWYŻSZAĆ RAT.

Waszyngton, D. C. Kompania 
kolejowa Chicago, Milwaukee & 
St. Paul podniosła cenę za prze­
wóz towarów o 10 procent. Prze­
ciw tej podwyżce wystąpiła mię- 
dzystanowa komisja handlowa, 
która sądownie zabroniła kompa­
nii wyższych opłat. Przesłuchy tej 
sprawy w sądzie mają się odbyć 
dopiero 8. kwietnia 1913 roku.

MILIONER AUTOMOBILISTA 
ZABITY.

Milwaukee, Wis. David L. Bru­
ce Brown, milioner i zapalony 
autoinobilista, nazywany królem 

j automobilistów pod względem
szybkości jazdy został tu zabity, 
gdy w towarzyswie swojego ma­
szynisty T. >Sanadalari próbował 
biegu automobilu, którym miał 
wziąść udział w wyścigach o pu- 

jłiar Vanderliilta. Pędzili oni swo- 
! ją maszyną 50 mil na godzinę, a 
j eheąc wyminąć drugi autonióbil, 
skręcili nagle w bok i wpadli do 
głębokiego rowu. ’Maszyna ich 
wywinęła trzy razy .kozła, zagnio­
tła na śmierć milionera, a maszy­
nistę jego ciężko, zapewne śmier­
telnie pokaleczyła. Tak się koń­
czą waryactwa automobilistów, 
motoreyklistów i lotników.

LOTNIK CH. F. WALSH 
ZABITY.

Trenton, N. 3. Gdy 50,000 osób 
przyglądało się wzlotom lotników 
na monoplanach i biplanaeh, na­
gło sławny’ lotnik Charles F. 
Walsh runął wraz z liiplanem sys­
temu Curtisa z wysokości 2,000 
stóp. Gdy przybyli do miejsca ka­
tastrofy. widzowie i lekarze znale­
źli pod złomami maszyny po­
wietrznej ciało Walslia zupełnie 
zmiażdżone. Ani jednej kości w 
nieszczęśliwym lotniku nie było 
całej, gdy podniesiono bezkształt­
ną masę. Z biplanu też została tyl­
ko kupa złomów. Walsh popisy­
wał się wzlotami na kiermaszu 
powiatowym i liyi podziwiany 
przez, tłumy widzów za śmiałość i 
zręczne zwroty w powietrzu. Za­
bity lotnik pochodził z San 
Diego, Cal., gdzie zostawił żonę i 
dwoje dzieci. Lotnictwa nauczył 
się od sławnego lotnika.Lincolna 
Beaehey.

$150,000 DLA PTAKÓW.
New York, N. Y. Stara milio­

nerka, pani Russcł Sagę, ofiaro­
wała $150.000 dla ochrony ptaków 
w zimie. Za pieniądze te ma być 
kupiona wyspa Marslj Island na 
południowy zachód stanu Louisia 
ny, gdzie na zimę wędruje dzikie 
ptactwo i tam jest żywione z o 
fiarności ogółu. Obszar*tej wyspy 
obejmuje 7:j tysięcy akrów i tam 
każdej zimy gromadzą się liczne 
tysiące dzikich gęsi, kaczek, cyra- 
nek. bażantów, derkaczy i innego 
ptactwa. Kto obejmie kontrolę 
nad tą wyspą i ptactwem na iliem 
się z.najdująeem, czy rząd fede­
ralny, czy władze stanowe, czy też 
jaka prywatna organizacja — do.- 
tąd niewiadomo.

aeronaut:! 
dokonać 
podtrzy-

Milwaukee, Wis. Słynny auto- 
niobilista włoski Ralf De Palma 
zdobył nagrodę w postaci koszto­
wnego puharu podarowanego 
przez milionera Vanderbilta dla 
zwycięzcy na wyścigach automobi­
lów, jakie się odbyły na polu wy- 
śeigowem w Wauwatosa, Wis. O- 
prócz puliaru otrzymał on $3.000 
gotówki. Wyścig trwał na prze­
strzeni 299 mil, eyrklowo, a prze­
ciętny bieg automobilów był 69 
mil na godzinę. Dc Palma odniósł 
zwycięstwo tylko 42 sekundami, 
gdyż tuż za jego maszyną marki 
Mercedes, pędził Amerykanin 
IJughic Iłughes, który drugi do­
palił do mety i zdobył $1.000 na­
grody. Miał on maszynę marki 
M ei-ces.

Słynny autoinobilista Teddy 
Fetzlaff, który dzierżył szampio- 
nat szybkości, bo robił na wyści­
gach po 78 mil przeciętnie na go­
dzinę. początkowo był górą i czuł 
się już zwycięzcą, lecz nagle 
psuł mu sie zapalaez. dajaey iskry

- • ni do motoru, więc rnusiał stanąć, i 
patrzeć z żalem jak inni walczą o 
palmę pierwszeństwa.

Pisze o swej żonie. “Moja żona 
była bardzo chorQ.”, piszę p. Mi­
chał Mruż z Turtle Creek, Pa., “i 
gdyby to nie było Dra Piotra Go­
ni ozo, wątpię, czy by ona dziś by- 
ża pomiędzy nami. Nic powinno 
być ani jednego domu, gdzieby 
się nic znalazło Drą Piotra Gomo- 
zo. Polecam je bardzo szczerze 
wszystkim moim rodakom”.

Gomozo nie jest wystawione na 
sprzedaż w aptekach, tak jak in­
ne lekarstwa. Jest dostarczane 
wprost ludziom z laboratoryum. 
Bardzo interesującą h i story ę w 
odkryciu tego środka przed prze­
szło stu laty, posyła się każdemu 
za darmo. Adres: Dr. Peter Fahr- 
ney & «Sons, 19 — 25 So. Iloyne 
Ave., Chicago, 111.

jest . -r-z.i W -ZV»lkH-||. Kosztuje 
tor, a kosztuje o wiele więcej przez

Kupuj prawdziwy I. C. II. motor, a z pewnością os: 
kłopotu, czasu i pieniędzy.

Motor gazolinowy naj­
lepiej się opłaca.

to chce swoje pieniądze dostać 
najlepszy motor gazolinowy, niech ku­
puje 1. H. C., które najlepiej wykonu­
ją swoją robotę. 4

Motor gazowy, nie zbudowany nale­
życie i z niewłaściwego materyalu, 
prawie zawsze tak wiele jak dobry iuo- 
ciągłe repetacye i stratę czasu.

zedzicie sobie dużo
©
© I Ii C Motor Gazolinowy

jest zupełnie pojedyńczy i dobrze urządzony. KaiSurator gazolinowy jest 
konstrukcyi zupełnie prostej i każdy może go regulować z zupełną dokład­
ności«*}. Zapalenie jest pozytywne. Zapalaez jest tak pojedynczy, że dziecko 
może zrozumieć jego mechanizm. Wszystkie części składowe są wykonane a 
pcrfckcyą, pięknie pomalowane i zabezpieczone przed eksplozyą.

Wszystkie części ruchome są należycie zbalansowane. Każda część składo­
wa jest odpowiednio mocna a żadna nie jest za ciężką do odłączenia. 
1. H. C. jest w każdym szczególe doskonałym motorem, gwarantujący dosko­
nalą służbę na lata.

I. G. TI. wyrabiane s.ą w rozmaitych stylach — wertykalnie i horyzontal­
nie, przenośnie i stało o siło od 1 do 50 koni i mogą być operowane przy 
pomocy gazu, gazoliny, nafty lub alkoholu. Miejscowy reprezentant 
I. C. H. wytłómaczy wszystkie zalety tego motoru. Postarajcie się u niego 
o Katalog, albo piszcic do

.International Harvester Company of Am.
Chicago

UWAGA!
WY WIECIE BARDZO DOBRZE, że "Vio- 

tor’ ’ maszyna mówiąca jest najlepszą w 
świecie, dlatego ty winieneś mieć zaufanie 
do nas, ponieważ my jedynie sprzedajemy 
“Victor” maszyny mówiące na 50c i $1 ty­
godniowe spłaty w całych Stanach Zjednoczo­
nych. Akurat obecnie otrzymaliśmy 500 no­
wych Polskich, Chorwackich rekordów z 
dwóch stron grających po 05c. każdy. Pisz 
po nasz ilusrtowany katalog N. B. My wy- 
lleay wam takowy dnrino. Sklep otwarty 
wieczorami i’w niedzielę. S. BIRNS, 117 — 
2nd ave., na rogu 7th str. Dept. 2. NEW 
YORK. N. Y. 40

STRASZNA KATASTROFA 
LOTNICZA.

Tuscumbia, Ala. Gdy 
David l’vtty miał tu 
wzlotu balonem i kazał
mującym banię balonową puścić 
ją z uwięzi, jeden z widzów nieja­
ki Claude Rowland został pochwy­
cony za nogę przez sznur i unie­
siony w powietrze, wisząc głową 
na dół. Drugi widz pochwycił go 
za głowę i ełieial ściągnąć, ale sam 
uniesiony’ kilkanaście stóp w gó­
rę. puścił Kowlanda. Aeronauta 
Pelty, widząc, co się stało, zesunął 
się po sznurach i z wielkim wy­
siłkiem wciągnął Rowlanda do 
kosza pod spodem balonu. Trzy 
tysiące przerażonych poprzednio 
widzów wydało okrzyk radości, 
sądząc, że obaj podróżnicy są o- 
caleiii. Nagle okrzyk radosny’ za­
mienił się w krzyk przerażenia, 

I gdy 1’etty wraz ze swoim przygo- 
I dnym pasażerem chcieli się opuś­
cić na ziemię przy pomocy spado­
chronu, ; 
tworzyć.
1,500 st óp, a 
si<

PODEJRZANY O MORDER­
STWO.

Baldwin, Mich. Aresztowano tu 
O. M. Arebaclia z Chicago, posą­
dzonego o zastrzelenie’ llarrycgo 
A. Fishera. także z Chicago. Byli 
oni wspólnikami w interesie, któ­
ry im mocno kulał. Fiąher był a- 
sekurowany na $200,000, a sam 
stał nad brzegiem bankructwa. 
1’olicya przeto podejrzywa, żc A- 
rebaeh zastrzelił Fishera, ażeby 
za pieniądze otrzymane z aseku- 
raeyi ratować interes i żonę Fi­
shera. która też jest podejrzana, że 

' brała udział w spisku. Arebuch zaś 
tlómacz.yl się, że Fisher sam za­
strzelił się przypadkowo. Poszli

i gdy Arebaeh był oddalony o sto 
kroków od Fishera, ten ostatni 
przystanął, oparł się nogą o pień 
drzewa i począł skręcać papiero­
sa. Nagle padł strzał z fnzyi Fi-

i jej właściciel runął tru­
na ziemię, przeszyty nabo- 
Policya jednak nie bardzo

“SNOPEK.”
Jest to tytuł dużej książki świeżo wysz 

tej z pod prasy drukarskiej, zawierające; 
zbiór bardzo ciekawych powiastek, history 
jek, opowiadań, anegdot, poezyi, artykułów 
naukowych i ciekawych dykteryjek. .. 3Oe

W. Dynicwicz Publ. Comp. 1163 Milwau 
kee Ave. Chicago, XII.

U. s.

UEKAWE DLA WSZY­
STKICH! — Kto przy ile« 
lOc. markami lub srebrem, 
otrzyma tę ciekawą książe­
czkę, z której się dowie: 
Co każda Panna i mężatka 
koniecznie wiedzieć powin­
na przed i po wyjściu sa 
mąż, je6t w niej kalendarz

opis ważnych chorób, leczenie 
ciekawych rzeczy. Zarazom przy-

©

©

[Incorporated]

I H C SERVICE BUREAU

tinny dostarcza każdemu darmo wszystkichBiuro tej 
wyczerpujących ____ .. _______lv,ulvtiW.
mi, ale także rolnictwem. Odpowiadamy na waz* Ifcie pytania w związku 
z zietrtią, zbiorami, drenowaniem gruntów, irrygacyą itp. Należy tylko 
pytać wyrazie i zwrozać się do I. H. O. Sanie« Bureau, Harreater 
Buildmg, Chicago, U. 8. A.

- ---------------------...«j możliwie
informacyi w twiązku nietylko z. narzędziami rolnicze-

Cudowne lekarstwo i wyleczenie.

a ten sie im nie eltcial o- 
Ritnęli oni z wysokości 

'j. a eiala ich zamieniły 
w bezkształtną masę.

1 Połoiniczjr,
ich i wiele _ . .
silę rzetelne inforniacye, jak wstrzymać wio- 
ny od wypadania, jak nabyć piękne i bujne 

, włosy, jak leczyć Keumatyzm, Zatwardzenie, 
< Brak apetytu. Krosty, Piegi, liszaje, ból i 
I zawrót głowy itd. Tysiące uszczęśliwionych
«teiękujo. Piszclo ezemprędzej. Adresujcie: 
Mrs. W. KAKASK11.WICZ 1279 Broadway, 
Dop. O. Buffalo. N. Y. 37

ZABIŁ ŻONĘ I SIEBIE.
West Pelham, Mass. Georgii 

Shaw, bogaty farmer, postrzelił 
śmiertelnie swoją żonę .lennie B. 
Shaw, a widząc, że tu jest umie­
rająca, rozsadził siebie nabojem 
dynamitowym w atomy. Wsadził 
on ten nabój w spróchniały pień,
na którym usiadł i podpalił knot, sliera. 
czekając spokojnie wybuchu. Dy- pem 
namit wyrzucił w obłoki tylko ka- i jem. 
wały eiala z Shawa. Nie żył on z wierzy tym opowiadaniom, 
żoną od roku, a gdy się

Z(> nią. gdy przybyła złożyć 
na grobie syna, wszczął z nią kłót­
nię na cmentarzu i w końcu ode­
grał krwawy dramat, w którym 
sam był głównym aktorem i o- 
fiarą.

BEZ KUCHARZA.

MIEJSKA HALA TAŃCA SIE 
OPŁACA. PSY WYKRYWAJĄ ZBRO­

DNIARZA.
Cleveland, O. W mieście tern 

przed trzema miesiącami zarząd 
miejski założył ludę tańca, pobie­
lając po trzy centy oil osoby, któ­
ra chciała tam tańczyć. Interes 
szedł tak doskonale, że po opłace­
niu wszelkich kosztów jeszcze mia­
stu zostało $3.000 na czysto, czyli, 
że zarobiono po $1.(100 miesięcz­
nie. Gdyby tak zechciano na rzecz 
miasta zająć inne publiczne urzą­
dzenia.

lię zetknął z ■ -
kwiaty STRAJK WYLUDNIA MIASTO.

Bighain. Utah. Sytuacja straj­
ku górników dotąd niezmieniona. 
Kupcy i przemysłowcy w rozpa­
czy, gdyż niektórzy dłużej nie mo­
gą wytrzymać, więc zwijają inte­
resy i wynoszą się do innych miast. 
Wielu strajkierów też opuściło o- 

zatem 
powoli.

i ino-

koliee objęte strajkiem, 
miasteczko sic wyludnia 
Mieszkania stoją pustkami 
żna je wynająć za bezcen.

URATOWANI OD ZATONIE 
CIA.

New York, N. Y. Burza, jaka 
szalała przy Wreek Lead, w po­
bliżu Long Beach, rozbiła statek 
rybacki. w którym znajdowało 
się 27 osób i ten począł tonąć. 
Szczęściom, że katastrofę spo­
strzeżono ze stacyi ratunkowej na 
wybrzeżu Jones, zatem natych­
miast popłynęły łodzie ratunkowe 
i rozbitków zabrały. Rozbity sta­
tek nazywał się ‘‘Mildred” i za­
pewne pójdzie na dno morza, gdyż 
się nic może utrzymać na powierz­
chni.

tu

i Quincy, Ill. Do wykrycia strasz- 
i nej zbrodni, jakiej sic dopuszczo­
no na rodzinie Pfansehmidtów, 

j gdzie zginęło cztery osoby i dom 
został spalony, polieya użyła 

i psów śledczych do wykrycia zbro- 
jdniarza. Psy zaprowadziły do do­
mu narzeczonej łłaya 1‘fan- 
scbinidta. panny Estery Reeder. 
Zadziwieni świadkowie, odwiedli 
ich i z powrotem zaprowadzili na 
miejsce zbrodni. Psy po raz dru­
gi, tropiąc zaprowadziły naj­
pierw do miejsca, w którem leżało 
ubranie syna, a stąd do domu pan­
ny Reeder. O ile zatem można 
wierzyć psom, to zbrodni tej do­
puścił się syn. Wzięty na śledzt­
wo lęiy Pfansehiiiidl oświadczył, 
że od tygodnia nie był w domu 
ojea. — Jeden z farnmrów zeznał, 
że widział go w piątek, późno-wie­
czór na podwórzu przed domem 
ojea. Panna Estera, narzeczona 
młodego Pfanseliinidta, jest córką: 
zamożnego i poważanego faniiera 
i nie bardzo można wierzyć w to. botniezyeh.'Mityng zakońe.zolio od- 
aby brała jakikolwiek udział, al- śpiewaniem marśylinnki i między-j 
bo wiedziała o zbrodni. Ray'a • mirodówki. Zanosi się tam na 
Pfanselimidta nie aresztowano do groźne awantury, gdyż roliotni- 
lego czasu. Gubernator (’arrol z! ków podburzają do gwałtów Ha­
lowa polecił Burnsowi, aby prze-1siani idi-wiadomo skąd, reiikt-youi- 
prowadzil dochodzenia w tej spra- ści.

GROŻĄ ZBURZENIEM MIASTA.
Boston, Mass. Major tego mia­

sta. Fitzgerald nie wydal pozwolę- j 
' nia na odbycie mityngu członków j 
iorganizaeyi robotniczej Industrial 
Workers of tlie World, którzy; 
chcieli zajirotestować przeciw u-

■ więzieniu swoich przywódców : Et-i 
toru i Giovanniti’ego, którzy są I 

I posądzani o zastrzelenie panny 
Anny Lepizzo podczas strajku tka 

i czy w Lawrenee, Mass. Robotnicy 
’przeto zebrali się poza słynną halą ' 
Fannels i talu przywódcy wygło­
sili płomienne mowy pod golem 
niebem, grożąc napadnięciem na 
więzienie w Salem, zburzeniem go 
w celu wjdobyeia uwięzionych 
przywódców. Grożą oni leż zburzę 
niem całego miiista Lawrence. 
Mass . które jest siedliskiem wszel- I 
kich zaburzeń i nieporozumień ro.

Słynny autor Meredith wyraził i 
się pewnego razu, że inteligentny i 
człowiek nie może się obejść bez. 
kucharza. To znaczy, iż jest to tak 
ważnein co Wy jucie i jak jecie. 
Dobrze przyrządzone pożywne po­
trawy przynoszą dużo więcej ko-1 
rzyśei. niż źle przyrządzone; te o- 
statnie są przyczyną słabości i in­
nych chorób żołądka i wnętrzuo- ' 
śe.i. W podobnych chorobach Tri- ; 
nera Amerykański Elixir Gorzkie­
go Wina zawsze przyniesie naj­
więcej zadowolenia.

W utracie apetytu, niestrawno­
ści, zatwardzeniu, nerwowości, 
bólach głowy, atakach reumatyz­
mu i nettralgii, w chorobach wą­
troby, żołądka i wnętrzności śró-. 

pick ten jest zawsze używanym z' 
powodzeniem. Nie zawiera on ża­
dnych zawartości, które przyno 

j sza tylko tymczasową ulgę, lecz \ 
! przeznaczone jest na to, by na ' 
‘ stale wyleczyło. W aptekach. Jos.1 
Triner, 1333 - 1339 S. Ashland, 

, Ave., Chicago, Ill.

POTRZEBA AGENTÓW mężczyzn i 
cobict do rozpowszechniania naszego 
«łynnego WINA ŚWIĘTOJAŃSKIEGO 
i naszych słynnych lekarstw. Język an 
(iclski nie wymagalny. Kto nie zdolny 
lo ciężkiej pracy, lub nie chce we fa 
3ryco pracować, a zarabiać 3 do 4 dola 
•y dziennie, niech piszę po warunki 
Proffeaor Karol Szwarce Co. 243 ROX 
BUBY Str. BOSTON, Mass. x

NOWY GENERALNY AGENT NA MIASTO 
NOWY YORK.

Ninlojasem zawia* 
(laniiamy, iz p. J.
Bialski z pii 125 
E. 7et. jest naszym 
generalnym agen­
tem na riiaMo New 
York. Pan Bielaki 
posiada kwity i u 
powa/oleiila du 

zbierania abona­
mentu na “Gazet 
Polską’’ i “Tygo- 
ituik Pou irśriowo- 
Naukowy ’ i zbie­
rania ogłoszeń, o- 
raz mii na składzie 
tlrl naszego druku 
i nakładu i wydaje 
premie. Sprzł-ilbje
także gazety agentom na “etendach”. Skład 
pana Bialnkiego zaopatrzony jest w doborowy 
wybór kflip.«’k powieściowych 1 do nabożenetwa.

r«>żańców itd. oraz kapeluszy i galanteryi.

Tak Piszą Ludzie! Jak żadne leki 
profesorowie i inni doktorzy nie 
pomogli, to Dr. Ph. M. Kliniki 
gruntownie wyleczył. Oto co sło­
wa wdzięcznych świadczą.

WIELMOŻNY DOKTORZE 1 Serdcaznicdzięka ję ra Pańską pracę i cuduwiu- tekar- 
< siwa, które będziemy rozgłaszać Wasze cudowno leczenie pomiędzy awoioh przyjaciół.

Teraz opisuję wszystko, jak było. Mieszkałem w Warszawie razem z moją ionę do 
| 35 lat wieku i Boja żona cale swojo młodo lala cierpiała straszny ból głowy; po całych 
' dniach leżała w łóżku.

Udałom się po poradę do samego profesora Dr. Baranowskiego, na Krakow- 
Kkiein Przedmieściu. I-o zbadaniu przepisał lekarstwa- i powiedział, że jeal migrena ta- 

Imilii. Potem zwróciłem się do Dr. Grodzieńskiego ze Szpitala Świętego Ducha, samego 
Ordynata Dr. Krukowskiego, żeby zbadać i wjloeryć chorobę; dostałem tę sama odpo- 

’ wiedź co i od profesora, że ta choroba jest niewyleezatną.
W Ameryce byłem u doktorów i a Dr. Bublu w Meridrn. On powiedział, że choroba

wiedź co i od profesora, że ta choroba jest niewylcczalxu|.
W Ameryce byłem u doktorów i w Dr. Kubła w Meridrn. On powiedział, że choroba

1 niewyleczalna. Jednak ja zawsze prngnąłeftj, żeby meja droga żonusia choć na staro« 
mogła być zdrowa. I to 1012 rok dl« uaa jest wielkim cudem i nieba.

Jak «wiat cały, jest dopiero, to jedyny lekarz znalazł się na «wiecie, dla mojej żo­
ny. w Filedelfii M. Klinieć, który wyleczył moją łunę. Tera»* żona moja. mogę zu­
pełnie powiedzieć, że jest wyleczona przez Doktora Kliniki, któremu opisałem jej cho­
robę i on przysłał swoje* lekarstwo. Serdecznie dziękujemy za dobre zdrowie.

Antoni Zarzycki, żona i córeczka. 133 Hing str. New Britain, Conn.
Również dziękują: Mr. i Mrs. Anna Stefanowicz, 1413 Brynmover st. Scranton. Pa. 

Mr. 1». Ilarskowics, 1723 iianckóck at. rhiladelphia. Ph. Mr. A. Pietmwaki, »1S75 
Filmore St. (aiiiileii, N. J., Mr. A. Tolemaa 125 W. Bridge st. Grand ltapids, Miota. 
I wiciu innych wdzięcznych za dobre zdrowie.

Jak setki cieszą się i dziękują za dobro wyleczenie, to i Cię mnie wyleczyć. 
JEŻELI cierpisz na jakąbądi świeżo powstałą lub zastarzałą chorobę i chcesz praw­

dziwie «ię wyleczyć,-to z.głn« się w polskim języku, a dostaniesz przyjacielską poradą, 
albo potrzebne specjalne lekarstwa, najnowszego wynalazku, przyrządzone tak dla męż­
czyzn jak i dla kobiet, które w krótkim czasie mogę się wyleczyć gruntownie z róż­
nych dolegliwości. Wszystkie aekrety ściśle zachowuje się.

LEPSZYCH LEKARSTW I DOKTORA, jak w Philadelphił M. Klinice ’ciężko zna­
leźć.

DLATEGO, jeżeli zdrowie i życie miłe to nleodkiadaj, aby słabość i choroba c ras 
więcej niszczyła cię, lecz jeszcze dzisiaj przychodź, jeżeli za daleko, to napisz w rodowi­
tym języku, co Cię ti;api i na czem cierpisz, aby Cię wyleczyć od zwyczajnych lub za­
starzałych i sekretnych a zaraźliwych clmrób jak setki innych.

Zgłnszać się osobiście»lub listownie, jeżeli daleko mieszkacie, lub adresować:

THE PHILADELPHIA MEDICAL CLINIC,
1117 Walnut Str. PKiladelpbiia. Pa.

GODZINY: Od 10-cj rauo do 4 po południu; w niedzielę od 10 rano do 3 popołu­
dniu. Wieczorami: Wtorek i Piątek od (i—8 ej godziny. XXX

SZALEŃSTWA MILIONERÓW 
AMERYKAŃSKICH.

Jacksonville, Fla. Przybył 
Simon David Paddock, młody mi­
lioner i’. . . szaleniec słynny z wie­
lu burd i kawałów, jakie urządzał

> w różnych miastueh. Zamieszkał 
on w piewszorzędnym hotelu i re- 
poi’terom oświadczył, że postano­
wił zacząć inne, pracowite życic, 
bo już mu się różne Uciechy i ko­
biety eliórzystki sprzykrzyły w 
New Yorku. “Pracowite żtcie” 
zaezał od tego, że wynajął sobie 
automobil, za którego używanie 
na jeden dzień zapłacił $100. za­
brał do niego kilku przyjaciół, niezdrowych, 
których wysypał do rowu pędząc wadzono w 315 mleczarniach 
jak szalony. Zaplaeil za szybką powiecie i I 
jazdę karę, poczem zamiast gazo- 
liną napełnił rezerwuar w auto­
mobilu szampanem i próbował je- 
eliać iłalej. eo mu się jednalrże nie 
udało, a tylko wystawiło na kpiny ile

1

ROZRUCHY STRAJKOWE W 
DULUTH.

NIEZDROWE MLEKO.
Rockford, Ill. G. W. Eldredge, 

inspektor mleczarski w stanowej 
komisyi zdrowia, zawiadomił Dra 

E. Crawford. głównego inspek­
tora komisyi. że inspekeya 214 
mleczarni dostarczających mleko 
dla Rockford wykazuje, że 59 jest 

I nspekeye przepro- 
W 

98 zaraportowano, ja­
ko niezdrowe. Wiele mleka wysy­
łają stąd do Chicago. Pan Eld­
redge oświadcza, że wiele z mle 
czarni musi być zamkniętych, o 

miasto ma być zdrowe.

Duluth, Minn. Wylmchły Iii o- 
negtlaj poważne rozruchy strajko­
we, gdy tramwaje obsługiwani' 
przez Inniislhljków, przepelllioiie 
pasażerami wracającymi z gry w 
piłkę. Zostały zaatakowane przez 
Iłiini strajkująe.y.cli tramwajarzy! 
i icli przyjaciół maszerujących po 
ulicach w paradzie. Porozbijano 
kamieniami szyby w tramwajach 
i zraniono kilkanaście osób, a wie-1 
lu wyrzucono na ulicę i zmuszono 1 
iść pieszo do domu.

W Siuierior, Wis., jeden tram­
waj zupełnie zniszczono. Polieya I 

' przybyła na miejsce rozruchów i ‘ 
' uśmierzyła ’’ zaburzenia, aresz . 

lujae kilku przi wódeów.
1 ' ‘

DR. LORENZ
644 Penn Av., Pittsburg, Pa-

Wyrabiane przez F. Ad. Richter & Co.
74 80 Washington St. New York City.

cz łowy eh. Adresuj: aa D Kancz
560 Dear bo ren ave. Kankakee, Ill.

/ 25 rtw w aptekach
/ Wskazówki ubycia po polsh 
V napisane w pac~ce

Kto chce
otrzymać darmo 
jedną parę spo­
dni, luli jedna pa­
rę nieprzemakal 
nycli trzewików 
lub Initów i prób­
ki najpiękniej­
szych ubrań i pła­
szczy zimowych, 
niecił napisze do

B. Al.ESSI
1 I I Blcecker s[r. 

NEW YOICK.

Na
Katar Nosa 
i Za^i?bien<e

W razie niemożności przyjecha 
nia do ofisu leczę listowi Na od 
powiedz proszę załączyć dwu cen 
tową mark.

STÓJ I CZYTAJ! 
różnych zndziwi

Jedyny Specyalista Chorób Męskich 
w Pittsburgu który może mówić 

po polsku.

“Feelinó Better Alreacfy
^"-"‘-BThank You !"

Cieszę się 
żem posłu­
chał waszej 
rady i nasmarowa­
łem się

Dra Richtera "
Pmi-EIPELIEREJII

Pozbyłem się bólu ganiła 
i kłucia w krzyżach, i czuję sic o 

wielo lepiej teraz. — Powinien 
znajdować etę w każdym domu. 
Strzeż się-imitacyi. * _5c. i 50c.

F. AD RICHTERA CO., 215 Pcarl Street, New York.
Richtera Congo Pigułki. <23c i S . duł.ze ua zatwardzenie \

utTTZcz.’.



4 GAZETA POLSKA W CHICAGO.

GAZETA POLSKA W CHICAGO.
Najstarsze exe*opi«iMO w Ameryce.
Wychodzi co czrrarttk katdego tygodhiu.

rttt.M ЯККАТА KOCZNAî
И' Stanwh Hirdunczongck
И Ä'^royatc, ÀHW.rtj. >• 8rodk&Knj i PûludiilOlCrj, 
Azyl, Ąf ryc.. Anofralii i KuMtizie

' POSZUKIWANIA krewnych i znajomych nie 
wyuows^r*. jedn<*g<> cala druku na jodan 
raz 50 «watów, niu«t»tpiii-* poł>>uę c«-uv.

POSZUKIWANIA ns raz jak i ogfoaze-
nin u zbiozrniu jakb co przadaiębmratwa 
dki aboneutów napr/ wl płatnych, bezpła­
tni"

»PIKNIAIIZE nal.-ży ptwe^iać pracz Money 
Order, Expr->*- lub liście registrowu- 
nym. Kwuty niższe od dolara luotn* prze* 
eylaë w zimczkach pOWtawych.

nie ztrrocjmy.
Wazełkie liaty i pieniądze adreeować należy: 

W. DYNIEWICZ PUB* CO. 
1163 Milwaukee Ате., Chicago, Ul.

telefon: MONROE 1256.

GAZETA POLSKA W CHICAGO.
Oldrot Polbli Ncw4p«4»er In Amerlra
АР!Ч~ЛКГ i L\ERY THURSD’.Y

KSI tHUsMKD ls.:’> b; W. HÏNII V i 7.
KsprcttnU the inłcretli orer 3,oov,uoo Polee re- 
eediixj throughout the I nit cd Site tee «(• ('tenada.

Subscription Two Dollars pci A'ear. 

BATES OF ADVERTISING ON APPLICATION.

Gatetu /■'.lulu tv Chlaiao, r»«a<l in all the Stat*« 
«nd Terri;.trit >f the Union, in t'linuda, Kexiro, 
Centrul Anterico. south America, in (. .-at Bri 
tain. Ifhml. France, <*mnan}. \urbria. Ser- 
via, Su R.’.» : !:»:kI. Turke, in ' -gm, \trici. ?.v*Cni- 
Ita. and in all the province« of ancient Poland, is 
really a ./ Clare Adrarfififg Abdiutti.
AH cofnueuii!tahi>>‘t ovg/ f (<> b addreet d:

W. DYNIEWICZ PUB. CO. 
Publi«hera of “liw» t i Puieko,** 

1163 Milwaukee Ave., Chicago, El.
B r Aa«'- I’ftr tcork* of ouroecu PeMicalioa

and EdliiiHi, a.>d Imported
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JESIENNY, SZARY DZIEŃ

Kro|H'lki rosy
Spadły na wrzosy
1 otuliły kwiat
W łezki tęczowych lśnień... 
O, jaki smutny świat 
W jesienny, szary dzień! 
Spada za łezką łzą.
Spada za liściem liść.
Wicher żałobnie łka, 
Obrywa z kwiecia kiść. 
Przemokły, eiemny las 
< > słonku próżno lśni. 
Nastał jesieni czas.
Nastały dżdżyste dni... 
Drżaiec od rosy
Spuściły wrzosy
SperltMiy Izami kwiat
Pelcu tęczowych lśnień... 
O. jaki smutny świat, 
W jesienny, szary dzień!

Paula Wężyk.

MYŚLI NAPOLEONA I-go.

JAK ZBAWIĆ POLSKĘ?
Na tle dziejów i zadań przyszłych i naszego polsko- 

amerykańskiego życia.

IX.
, , • 1 ■ łoż.rć.Pi lakami jesteśmy wszyscy, gdyż krwi • — 

' nic nie odmieni i nawet ten, co się jej za­
prze, z serca swego jej nie wydrze.

Ale Polak, który pragnie przyczynić 
się do Atyhawiema Ojczyzny z upadku, ńm- 
si być przedewszystkiein obywatelem.

■ ( o to znaczy ?
Jestto stopień narodowego uświad 

nia, w którym uczuwainy w sobie i 

pragnienie usłużenia 
ezyźnie.

Miał je w duszy
Skarga, gdy z królem

■ zaniu Sejniowem:
"Niech język mój przyschliie do ust 

moich, jeżeli poimijeć na < ię nie będę Ojczy­
zno najmilsza i jeżeli <’ię na czele wszyst 
kich myśli i pi cieeh moich nic położę.”

Nie spuszczać oka z Ojczyzny, .m po­
zwolić WA gasnąć w sercu wi, rne ?u niej 
uczuciu, postawić ją na czele -»praw naszych 

oto składniki obywatelsku go i »czucia.
Najwj ższ.em celem i dąi.i tueni każdego 

->• łeczeństwa jest dojść do takiego obywa­
telstwa. wytworzyć je z długoletnich po- 

j święceń i wysiłków, wykrzesać je z zapału.
»•o nas d»> wspólnej prac} wi»kt. spoić je w ż<- 
lazny węzid. w nicrozdzielną wielką zbioro­
wą potęgę.

A jak do tego dojść {
Oto ci wszyscy, którzy mają .już świado-

I mość swojej narodowej przyiiależiieści, mu­
szą rozbudzić w dusz} swojej wznioślejszą 
nad wszystkie inne myśl o dobru ogółnem, o 
służbie dla braci i rodaków.

Inncmi słowy: Polak musi zapraguąć u- 
cz} nić ci ś dla Polski, musi mieć to poczucie, 

i że nie wolno mu umrzeć nie poświęciwszy 
czegokolwiek najmilszej Ojczyźnie.

Może to być i praca i trud jakiś i dar 
j wspanialszy i ofiara napozór drobna.- Idzie
II \ Iko o to. aby -dał tę pracę i złożył ofiarę w 
tern uczuciu serdeeznem. że to dla dobra 
|H»lskiego ogółu, dla Ojczyzny.

Zdawałoby się, że to jest czemś nader 
łatwem i że każdy uświadomiony Polak o- 
chotnie na to się zdobędzie.

Tymczasem życie codzienne uczy nas, 
że tak wcale nic jest. W śród braci tysięcy 
już uświadomiouyeh. zaledwie ten i ów z tern 

; się liczy, iż jakąś daninę winien sw ojej Oj- 
| ezyźnie.

Przeważająca większość ziomków myśli
"ki»rz.} śeiach | >o jedynko w yeh ’'.o

Lie/.l^* procesów możnaby ; 
«mniejszy ć o jmłowę .gtiyby ‘tvlko , 
adwokaci wygrywający uprawy. ’ 
byli za usługi swe wy nagradzani.

. . n
o

Istnieją tylko dwa rodzaje pla­
nów kampanii :• dobre i zle. Dołirc 
rozchwiewają się prawiO zawsze, 
mskutek okolicznośtd nieprzewi­
dzianych. które często doprown- 
dzają zle do zwycięstwa.

W ptadualzi«* nie powinien ża­
den z wodzów sypiać pod dachem. 
Wogóle powinien znajdować 81? 
w obozie tyjko jeden namiot, mia­
nowicie wodza naczelnego. a 
dla planów, które wódz posiada.

Nie szuka się odznaczenia na 
]m»!ii bitwy, skoro otrzyma»- je mo­
żna w przedpokoju.

Podczas bitwy istnieje tylko 
dna chwila sprzyjająca, 
talent polega właśnie na tein, 
chwilę H‘ pociłwycie.

Wielki 
ahv

Najie|>szym żołnierzem je«t 
ten. który dobrze się bije, lecż 
który dobrze maszeruje.

nie 
ten. i

|mój instytut dobroczynny, oto na co mamj

pud dolarowein władztwem, stąd każdegoI rozwoju korzystając, wykazuje najdzielniej- 
człowieka potrzeby knlturnc obchodzą wiszą usilność. największy geniusz, najszlache- 
wyższyni stopniu szerszy ogól. itniejsze poczucie obywatelskie.

Gdzie tylko okiem rzucić, wszędzie] I nasza Polska, której lud zmierza do 
ruda ożywiony, mający na celu ułatwiać, a pełniejszego coraz uświadomienia, mus; 
nawet uprzyjemniać życie ludzkie i zanpa- wprowadzić do przewodnich celów swoich: 
trzyć je w jak najlepsze warunki pełniejsze­
go rozwoju.

Trtuł do najprzedniejszej ' reprezenta­
cji i [»rzodownictwa w narodzie ten sobie 
dziś i to własną pracą wywalcza, który roz­
tropnie z tych warunków ogólnego dobra i

uobywatelenic społeczeństwa.
Polacy —< obywatele ustrzegą we W'zy- 

stkiein naszego dolna, siły nasze ponnc»:ą i 
niepodległość zapewnią.Tyle samolubstwa w Polaku zabija oby­

watela.
AJe gdyby tak wszyscy postąpili, zagi- 

1 nąlby duch polski i umilkłby na zawsze ję­
zyk polski i opustoszałyby domy i interes}’I 
jadskie.

.Z dostatnich polskich byznesmanów 
stosunki zrobiły najrychlejszych ajrrskichj 
parobków, osobny gatunek wolnego niewól-: 
ldka.

Nie dość nazrwać się Polakiem, trzeba 
nim być. trzeba jakąś daninę przynieść ziom­
kom i Ojczyźnie, trzeba być obywatelem. • 

Jestto nietylko najważniejsze dążenie,! 
ale i najzaszczytniejszy t.ctuł. Obywatel, 
to człowiek, który ma poczucie obowiązków, 
ale który ^na również |>ełińę praw swoich,1 
całą godność i powagę swego społeczir^go 
stanowiska.

I nas Polaków zdarza się atoli bardzo1 
często, że nawet tac}- nie są obywatelami i 
nic mają poceiieia swoich praw i obowią­
zków, ktiirzy starają się’o urzędy publiczne. 
Człowiek, który chce być' reprezentantem 
tysięcy rodaków, jest i w tych zabiegach 
prostem "geszefciarzem. Zabiegiem, wpły 

Arami, a ostatecznie pieniądzmi zdobywa też 
ipokłask. zaufanie i potrzebny mu mandat po; 
to tylko, aby mieć te i t<‘ dochody, takie a ta 
kie wpływy.

Im zaś więcej w danym dystrykcie wy-l 
horezym Polaków, tcui gorliwiej hę-; 
dzie wołał przy wyborach:

‘■Rodacy, dopomóżcie swojemu, gdyż to' 
będzie dla was zaszezytein. jeśli na ważnym 
posterunku społecznym będziecie mieć ro­
daków.”

I od czasu do czasu dochodzimy do ta-| 
kich zaszczytów. Do urzędów publicznych- 
wchodzą szeregi już uświadomionych Pola 
ków. którzy jednak nie czują się mimo to o- 
bywatelami swego s))<>leczeństwa i myślą 

tylko o swej kieszeni, o wykorzą stanin jed­
norazowego może szczęścia wyborczego.

I cóż z nieb mamy? Mniej niż nic. 
4'zęstokroć bowiem wstydzić się jeszcze mu­
simy z powodu ich nieuctwa i braku od|M»wie- 
duiej kultury. Rozłażą się oni po obcych 
towarzystwach, zaniedbują swoich, narażii- 
ją się na śmieszność u obcych i ]>rzepadają 
zaraz przy drugich wyborach.

Czyż nie czas, abyśmy postawili zasadę, 
której hołduje dziś cały świat cywilizowany. 

Nieustanne szukanie samego siebie we że tylko ten.rodak może się ubiegać o iirz;id. 
który pia w sobie poczucie obywatelskiego 
obowiązku, kt<>ry z przekonania i z serdecz­
nego {»uświęcenia jest już obywatelem.

Ryłoby tu ogromnie ważnem dla całego 
naszego życia obywatelskiego.

\V starożytnej Sparcie tak wychowywa­
no dziatwę, aby miała później odwagę zginąć 
za Ojczyznę. W dzisiejszych czasach trzeba 
tak ją wychów } wać. aby chciała żyć i 
wać dla Ojczyzny.

Na chlubę ludzkości, pomimo 
wszeehninnego nazbyt pessymizmu, 
powiedzieć, że w ocenie wartości wszy stkich 
spraw, wysiłków i prac podejmowanych, a 
tern samem w określeniu znaczenia i wpły­
wu, zaszła w ostatnich latach ogromna zmia­
na.

Sam pieniądz nie ini|»onuje.
Ludzie niezamożni, a nawet biedni, ła­

twiej dziś nawet od bogatych wybijają się 
na czoło społeczeństwa.

Nic imponują również tytuły, pocho­
dzenie i inne zewnętrzne splendory.

Wykształcenie, zapobiegliwość, rzeczy­
wisty tak ut. prawe serce, głębszy umysł, a 
nawet wyższa dzielność fizyczna zapewnia­
ją same jirzcz się nadzwyczajne powodze­
nie.

Sa oczywiście tac}- i to w znacznej licz­
bie i w każdem społeczeństwie, którzy się o- 
glądają za pełniejszą kieszenią.

Atoli w poczuciu całego ogółu tell, któ­
ry się dorobił fortun} , nie jest jeszcze przez 
to samo najlepszym obywatelem.

Jeżeli Franklin utrzymywał, że “dolar 
psuje ludzi"’ — to w naszej fazie kulturnej.

swojej nieśmiertelny 
Dawidem mówił w ka-

Głupcy rozprawiają o przeszło­
ści. mądrzy o teraźniejszości, a 
blamn <> przyszłości.

.Pięć razy wH‘c«‘j jMichloioe 
karczma, niż wszystki** zakłady 
naukowe w kraju.

Stanisław Szczepanowski.

Ach ' tylko cnota, sumienie szystc; 
Które ZHchowasz w swein łonie.
Te dadzą spokój, szczęście wie­

czyste.
Tu w życiu i tam. . . po zgonie.

Franciszek Marzec.

Kobiet języki są nieprzyjaciele.
Ki'ily nim która bez potrzeby 

utiele.

iiiaiuv nieść

każę W y ży­
ro sir

J. к o
(Dokończenie nastąpi).-

UWAGI REDAKCYJNE.
Papież mianował ks. Nikitę 

Budkę biskupem ruskim grecko-1 
katołiekim z siedzibą w Winnipeg! 
w Kanadzie i poddał jego władzy * 
biskupiej wszystkie jmrafic ruskiej to. że przywiązanie polskieg, 

li wszystkich Rusinów w całej Ka­
nadzie.

go przewodnictwa nic moglibyśmy 
tak łatwo osiągnąć

I kupicli w Księstwie, a samych 
"Siemaszków" pod zaborem ro­
syjskim.

książę Kośeioła 
w kołach pol- 

Był on bowiem przez lat 
naiie.zyeiełpm domowym

Nowy ruski 
znany jest także 
skieli. 
kilka
przy dzieciach księżny Snpieżyny. 
Wdowie po śp. księciu Janie z Bil- 
cza w Gnlicyi. z której córką oże­
nił się attache wojskowy przy 
ambasadzie austr. aekiej w Rzy­
mie hr.-Stanislaw Szeptycki, brat 
Metropolity lwowskiego obrządku 
grecko katolickiego.

Ks. biskup Budka odznaczył się 
przy reformie semiiiaryuui arclii- 
dyocezyidncgo grecko - katolic­
kiego we Lwowie i ma opinię spo­
kojnego, wyrozumiałego i przy­
stępnego człowieku.

.Równocześnie z tą noininacyą 
Papież poleci! utworzenie osobne­
go Biskupstwa dla Rusinów grec- 
ko-katolickich na Węgrzech z sie­
dzibą w Budapeszcie.

Wzrastają zaś te korzyści przez 
;o lu 

du do wiary i Kościoła zastępuj»' 
mandat hierarchiczny, i że nasz 
Biskup polski, choć bez władzy 
faktycznej, ma ją jednak z tytułu 

l naszej wierności i miłości, jak i z 
tytułu niewątpliwi eh i wybit­
nych cnót Swoich.

Atoli boleśnie nam jednak, że 
ani nasze wiekowe wobec Kościo­
ła zasługi, ani w oczy hijąca ko­
nieczność zaprowadzenia silniej­
szej spójni « pojskn-katoliekiem 
życiu, nie zapewniły nam większej 
uwagi ze strony Rzymu i nie wpły­
nęły na zmiinię niemożliwych do­
prawdy warunków.

Rzym przy nominacyac.h ’ Jia u- 
r?A*dy kościelm* od poeuątków 

.chrześcijaństwa uwzglęt-fenial ży­
czenia ludności, odrębności naro­
dowe. państwowe, jak i kz< zrgól- 
mejsze potrzeby danych sj»oie- 
czen&tw. Jestto w Kościele kato­
lickim o;Iwieczne prawo zwycza­
jowe, stojące na równi z pcawern 
pisanem i znajduje potwierdzanie 
w niezliczonych rozstrzygnięciach 

i uomiiiaeyach papieskich.

Przyczyny tego szukać należy 
i w naszych sporach na niwie koś­
cielnej, które nie dotyczą rzeczy 
zasadniczych i mają raczej osobi- 

i ste i lokalne cechy, a jednak pro­
wadzone zbyt głośno, sprawiają 
wrażenie zupełnego naszego roz­
bicia.

Odnośne postanowienia papies­
kie są ogromnej doniosłości, gdyż 
Papież czyni wyłom w zasadzie, 
że katolicy pewnej dyecez.yi mają i 
bez względu na narodowość podle­
gać Biskupowi miejscowemu.

swych po­
lt usinów z 
"oliejmując

Smutneui i opłakania godnem 
jest zjawiskiem, że czynniki bar 
dzo nawet katolickie lutwią się 
formalnie w nieustanne drażnie­
nia. Przyuczają om- tym ubole­
wania godnym przykładem nasz 
lilii do zawziętości w dysputach, 
rozprawach i zebraniach, a prze­
cież z wielką dla poczucia religij­
nego korzyścią przy nieco roztrop 
niejszem postępowaniu łatwo in<>- 
żnahy tego uniknąć.

Papież wychodzi w 
j stanowienia<*h oo do 
[tego założenia, że
swym wzrokiem i umysłem wszy-
stki kierunki katolickiego życia, 
bez zwłoki stara się wprowadzić 
w czyn, co

• niejsze do 
nia wiary

uważa za najodpowied- 
wznowienia i rozszerze- 
św ięt ej ’ ’.

praco-

Papież stwierdza dalej, że "Bis­
kupi olieonarodowi wypełniają I 
święta swa misyę z podziwu god- 

I ni) gorliwością, nie są jednak w 
.stanie pot rzekom «iueliownyin ka- 
I tolików, innym mówiących języ­
kiem, we wszystkich kierunkach 
odpowiedzieć”.

Zaiste ani jednego żywego czło­
wieka nie bvlob\ na świecie, gdy­
by ( hrystiis i Pan nasz z równą 
zawziętością każdy grzech karał. 
W pisinaełi areykatolickich taka 
panuje u nas arogancka samo­
chwała. że <•<) trzech* słowo samą 
doskonałość i nieomylność sobie 
przypisują, a najrzetelniejsza na-

I wet myśl, najuczciwsze zdanie, 
jeżeli im się to z aobiatych wzglę- 

;<iów nie podoba, zaraz o bruk ka- 
rtolicyznui pomawiają, u nawet z 
nieprzystojną zucłiwaJością. na 
co żad<*n Biskup «obie nie jmzwa- 
la. od katolicyzmu odsądzają.

FHZjMK 
i nożna

wszystkiem. prowadzi do szaloiwj gonitwy, 
za zyskńui i polowani«1 za własną korzyścią. 
ciMM-by /a- szkodą najwię-kszą ogółu.

Już Skarga wołał:
•‘Mi«'ji-k‘ wspaniałe i szerokie serce na 

dobro braci waszej i narodów swoich, wszyst 
kich dusz, które to królestwo ze swymi pań- 
stwy w sobie zamyka.

"Nie ci<*śuijcic ani nic kurczcie miłości 
w sw/iich domach, pojedynkowych poży­
tkach.

“Nic zamykajcie jej w komorach i skar- 
bnh-ach swoich.”

Nii-zrowuanem jest też określenie przez 
Skargę duszy “obywatelstwa polskiego" w 
tyeli słowach modlitwy:

“liożc! spuść nam szisnką i głęboką mi-.
I łość ku braci naszej i ku najmilszej Matce 
naszej. Ojczyźnie św ięte.j, abyśmy jej i ludo­
wi swojemu i sałnyui zdrowiem, swoich po-' 

’ żytków zapomniawszy^ służyć szczęśliwie 
mogli.'”

“Szczeni i głęboką miłością i zdro­
wiem” — oto ezem obywatel 
służyć.

Przez miłość prawdziwą 
zdrowie oj<*.vŹJiie.

Tymczasem sa molu listwo
skiwać przynależność narodową, aby 
da, zedrzeć z Ojczyzny, a nie dać jej w za­
mian nic a nic, ani naw<»t sei-deezncgo współ­
czucia.

Każdy dba o lepszą przyszłoś«-, en osta­
tecznie samo w sobie całkiem .jest naturalne. 
Niestety nie łączy się to z troską o lepszą 
przyszłość Ojczyzny.

Jeżeli idziemy kupować, na bramie na-‘w chrześcijańskim tej fazy odcieniu, widzi- 
pis widzimy "swćij do swego*' i grzeczne za- my już w krwi ludzkości z.asadę moralną, że 
proszenie: " w stąp i kup u rodaka”. Ale gdy "dolar nic jest celem, ale środkiem i pośred- 
[«•żyjdziesz z poży tecznem dziełem, z książ- nikiem w wymianie wartości, a wszystkim 
ką. z zapisem do organ i żacy i, z dobrą gazetą »jest charakter i obywatelskie poczucie obo- 
polską, z myślą o szkole, o kollegimn itd. to wiązków.” 
zamz wymówki i jawny gniew: “tyle tego, 
płać i płać, żebranina wici-zna.”

A na słowu uatarczywej prośby nawet 
gospodarz domu drzwi do sąsiedinej izby o- 
twiera i wskazując na dziatwę wiła: “oto i

Papież postanawia wreszcie, 
nowi Biskupi w Kanadzie i 
Węgrzech w żadnej nie mają 
stawać zawisłości od 'ordyimnsów
miejscowych i podlegają wyłącz­
nie delegatowi apostolskiemu, 
względnie nuneyuszowi papieskie­
mu.

ze
na
zo-

Postanowienia te są ważnym 
zwrotem w stosunku do innonaro- 
doweów, gdyż wytwarzają moż­
ność liominaeyi Biskupów narodo­
wych. o ile zachodzić będą zasa­
dnicze i ważne powody; o ezem 
wedle brzmienia postanowień sam 
Papież będzie rozstrzygać.

Togo swego świętego prawa 
zwyczajowego musi przeto iuonic 
ealy lud polski i nicusta<niur.. ale 
z przystojną godnością, roztrop­
nością i uszauowanicn) dla istnie­
jącej hierarchii o to prawo się u- 
poiiunać.

Jeżeli pewne sfery “areykato­
lickie ” nieustannie ulrzymnjłt ztj 
“kler nasz sprawę Biskii|M>w naj­
lepiej sam załatwi’’ — to żiidiiej 
w tein raeyi nie mają. Kler nasz 
Imwie.m nie może iść w tyci* spra­
wach za daleko i nie może się 
‘‘sprzeciwić” Biskupom ajryskiin 
i niemieukim. Kler musi shichac 

k\v o i(* li o rdy i im i\\ uszów.

może z naj- 
sumieniem bronić

.Atoli lud polski oddawszy Bis­
kupom tym na.jwiiiniejszi' «mailo­
wanie jako następcom apostołów 
w sprawach wiary, 
czystszem
“przeciw Nim" swego żywotnego 
interesu narodowego i koścjelne- 
go i zaprzeczać nawet jawnie ra­
cy tym Biskupom w przedmiocie 
swych życzeń, apelując, do <>.)ea 
Świętego, lepiej poinformowane­
go — "ad papam melius informa- 
tiim

Postępując w tej sprawie bez 
halami i z przy kładną rozwagą, a 
oraz stamiwczośeią, a w argu­
mentach trzymając się racji rze­
czowych. wnet doczektuity mę te­
go samego rezultatu eo Rttsiiń.

.Ale przedewszystkiein polskie 
sprawy domowe załatwiajmy w 
doiuu. przed naszem forum, przed 
naszym Biskupem i odzwyczajmy 
się skarg niemal eodzienuyeh na 
Braci i Kodaków <lo Biskupów ob­
cych i prasy obcej.

"Albo myśl tak jak ja. idlm nie 
jesteś katolikiem" olo argu­
ment naszych arey kutoliekieh na 
najłagodniejszą nawet o|Hizycyę i 
to nawet w rzeeżaeh, które nie 
zaliczają się wcale do “essen- 
tialią”, czyli dogmatycznych.

Tyle jest pychy i chęci ujarz­
mienia wszystkiego i Wszystkich 
w owych wystąpieniach, że w po­
czuciu katoliekiem całej ludności 
polskiej jestto najsilniejszy argu­
ment domagania się ze strony lu­
du, aby wreszcie takiemu nieu­
stannemu drażnieniu kres położyć.

Z drugiej strony nie dopusz­
czajmy zniewagi wiary nasz*j i 
niesprawiedliwego o<tzeHDMUiia 
naszego polskiego katolickiego 

• kleru. Jakże Rzym iiuizj1 się przy- 
tdiylić do naszych żądań, .jeżeli <da- 
jtuuy nieustanne widowisko naj­
wstrętniejszych wyzywań i ka­
lumnii. Nasi księża to przecież 
nasi Bracia i godzi się uczciwiej 
i więcej po obywatelsku. Pn Boże­
mu ich oceniać i popierać.

1’owinno hyc to odtąd punktem 
| wyjścia dla naszych starań o to 
samo, eo oheenie Kusini uzyskali, 
a czego, chor kulturą, liczbą i wy­
bitną katolicką przeszłością zua-i 
czniejsi. dla nas samych osiągnąć 
dotąd nie mogliśmy.

Prowokacye te przybierają ta­
kie rozmiary, że nawet żaden czy­
im wniczy rosyjski organ na to by 
sobie nie pozwolił.

Przedewszystkiein zaś prz<*stań- 
my gorszącej walki-doin<»wej i je­
śli nie odrazu wszyscy, to ci naj­
pierw. którzy najwierniej miłują 
Ojczyznę, niech wniosą w rozdra­
żnienie ogólne: poważną mysi o 
dobru publicznem.

Człowiek ,jak<> taki wysuwa się dziś mi 
plan pierwszy akeyi życiowej.

W szyscy zaczynają pojmować, że dobre 
jego siły, to sił}’ całego społeczeństwa.

Stąd życie jego ma inne znaczenie jak
i

Mamy już wprawdzie pierwsze­
go polskiego Biskupa, ale bez dy- 
ecezyi w kraju tutejszym i licz ju- 
ryzdykeyi, a wiec i bez 
sprawach kościelnych 
stwa polskiego.

władzy w
.spoleczeń-

To, co w ten «posól»
my. przedstawia dla nas Polaków 
o tyle wartości, że dzięki łaskawe-

■ mu zrządzeniu Opatrzności, wy­
bitne przymioty umysłu i serca ks. 
BisklipH pozwalają Mu objąć szer­
sze horyzonty i zdobyć- dla uas ko- dzili. natenczas samych liakatys- 

tów mielibyśmy na stolicach Bis-

uzyska liś-

Na drodze tych 
"Gazeta boslońska" 
nieobecność swego 
wydawcy takie niesłychane wypi­
suje dziwolągi:

“ Miarodajny katolicyzm nie na­
raża się biskupom nawet innona-, 
rodowym w sprawach wiary, re 
ligii jako i zarządu kościelnego,' 
do jakich spraw bejtwątpienia 
leży i sprawa nominowania 
Kościele na uczcili kościelne 
względu na narodowość".

Gdyby Polary [»od zaborem 
pruskim i rosyjskim na to się zgo

prowokacyi 
zapewne, pod 
szanownego

OCH! MOJA GŁOWA!

Dużo cierpień niepotrzebny cli 
znoszą lifdzie niewietlzący. jak 

■się uwolnić od bólu głowy. Za na­
stępnym razem, jak cie będzie 

.......... i głowa. Bierz Severy Opłatki 
na Ból Głowy i Woiralgię t Seve­
rn’s Wafers for Headache and 

na'. Neuralgia >. pod ich wpływem 
w

bez

j rzyści. jakich liez. Jego duchowe-
1

znika ból głowy wszelkiego rodza­
ju. Sprzedawane przez. aptekarzy 
wszędzie. Cena pudelka z -dwuna­
stoma opłatkami 25 centów. Wy­
rabiane w laboratory mu firrny W. 
F. Severn Co., Cedar Rapids, 
Iowa.
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Socyalistyczna i klerykalna 
“Pedagogia”.

II.
Biedne “siostry zakonne ’.
Boża klauzurę ich cichego, pra­

cowitego życia nie dochodzi na­
wet “współczucie” Kodaków — 
socyałistów 1

One poświęciły się zupełnie dla 
dobra współrodaków, a oni, mia- 
niwicie nasi soeyałiści, jako ro­
dacy, przychodzą ze “współczu­
ciem” bezwzględnego potępienia.

Właśnie dlatego, że się poświęci­
ły, wyklętą jest przez socjalizm 
ich praca.

Kobiety, które zaniedbują doju, 
rodzinę, męża i dzieci, latają jak 
obłąkane z posiedzenia na jmsie- 
dzeuie i żj'j,i i o.ldyclmją agita- 
cyą, podburzającą bez raeyi i za­
stanowienia wszystkich i na wszy­
stko — kobiety takie, to zdaniem 
socyalistów naszych, sama "mą­
drość” i ' dzielność

To kobiety, to wedle nich obro-! 
na i cała nadzieja społeczeństwu.

Niech tam dzieci tego społeczeń­
stwa, a więc i jego przyszłoś.'- w 
brudnie ulicznym na najgorszych 
kształcą się przykładach, niech 
przez niedozór i brak opieki cho­
roby zarażają tysiące dziatwy, 
niech dorastająca młodzież poli- 
tykujc po szynkach naśladując 
nieopatrznych rodziców — nasi so­
eyałiści znajdują jednak dla ta­
kich wybryków i dla agitatorek w 
duchu swych pomysłów, 
tsze uznanie.

Bohaterki, prawdziwe 
ce oświaty' .

Ze zaś te "oświatowe 
ce” nie umią częstokroć 
podpisać się porządnie, to już błąd 
zdaniem socjalistów, najmniejszy.

Można nie umieć wcale czytać i 
pisać, dość, że się umie wymyślać 
i wyzywać i przytem gło-no, z 
wielkim rozimiehem pleść bez za­
stanowienia najdziwaczniejsze 
głupstwa! To zdobyWa niewątpli­
wą popularność i co za tern idzie, 
patent na gwiazdę “soeyalistyez- 
nej pedagogii”.

“Jak “wy” to pięknie powie­
dzieli! Skąd “wy” to wzięli”? — 
mówi zachwycony towarzysz, a o- 
lia wstydliwie spuszczając oczy od­
powiada :

“Ta ja ni*' wiem, skąd mi to 
przyszło.

Zaiste bardzo źródłowa oświata 
a rej’ wspaniała ‘' fachowość”.

“Siostra Zakonna” nie może o- 
ezywiście w tym stopniu być fa­
chową.

Siostra zakonna kończy szkołę 
ośmioklasową i akademię i eaie ży­
cie kształci się i kształci nieustan­
nie, teoretycznie w swojej celi, 
praktycznie przy nauce w klasie.

Trudno napotkać w życiu nau­
czycieli świeckich większej gorli­
wości w zawodowej pracy, więk­
szej sumiennośiń w pełnieniu obo­
wiązków nauczycielskich — ale to 
oczywiście wcale nie nie znaczy 
dla naszych socyalistów.

Najpierw są to bowiem “zakon­
nice”, a potem “Folki” i przeto 
wolno te szlachetne i pełne poświę­
cenia istoty znieważać, krytyko­
wać i “od fachowości i metody w 
nauczaniu odsądzać.”

Jestto nawet bardzo po rycer­
sku atakować zakonnice, które się I 
bronić nie mogą.

Wpsaniala wdzięczność Pola­
ków dla Polek, które wyrzekly się 
wszystkiego w świecie za $25.00 
na miesiąc pracując od rana do no­
cy w zawodzie nauczycielskim.

Socyaliśei wolelibj' nauczycieli 
świeckich, ale skądże ich wziąść i 
czem ieh 0|>ła<-ie, kto z wykształ­
ceniem pójdzie w odległy gdzieś 
zakijtek za $25.00 na pustelnicze 
niemal życie?

Soi-yaliśei i na to mają od]X>- 
wiedź: szkoła publiczna!

Ollirzymie zaiste odkrycie!
Czyż myślą, że nasz lud nie sły­

szał o szkole publicznej?
Nasi farmerzy, nasi osadnicy 

wiedzieli o tej szkole, zanim socj­
aliści zaczęli lud “uświadamiać” 
i w iedzieli to samo przed trzydzie­
stu i czterdziestu laty, eo i dziś 
wiedzą, że “szkoła publiczna -wy­
naradawia Polaków już w drugiem 
pokoleniu najzupełniej.”

Komuż z przywiązanych do oj­
czyzny Polaków do wynarodowie­
nia spieszno?

Nie księża, ale przedewszyst-

najgorę

promień- 
nawet

kicm lud wołał o szkoły polskie, 
szkoły parafialne. •

Ten lud założywszy te szkoły z 
I pokolenia na pokolenie przekazu- 
I je ten swój dorobek, który można 
I pomnożyć, można ulepszyć, ale 
którego nie godzi się niszczyć i 

; kurczyć.
Szkolą parafialna jako stan na­

rodowego posiadania jest własno­
ścią całego polskiego ludu i wszel­
kie zamachy socyalistów na tę 
szkołę odparte będą z całą ener- 

I gią-
I Co lud zapracował, tego sobie 
wydrzeć nie pozwoli!

“Dziennik ludowy” wyjeżdża z 
|zarzutem "braku kontroli społe­
cznej”. Jestto zupełna nieznajo­
mość rzeczy, odpowiadająca soey- 
i al ist j-eznej ‘ ‘ źródłowej
gii ”,

Wszystkie bowiem 
: Stanach zjednoczonych
! dać muszą warunkom szkoły pu­
blicznej i pozostają pod publiczną 
kontrolą.

Drugą kontrolę wykonują sam 
{parafianie, gdyż wiedzą doskona 
le. jak i czego dziatwa się uczy i 
według postępów oceniają zalety 
i braki w wychowaniu młodzieży.

Nie ma zaś takiego proboszcza, 
któryby zarzutów słusznych nie 

iuwzględni! i braków nie starał się 
usunąć.

Trzecią kontrolę wykonuje te- 
|d.v kler nasz i jego głowa ks. Bi- 
Iskup.

Socjaliści wiedząc o tern, piszę 
Itak:

“Szkoły polskie będąc rełigij- 
’ nenii i wyznaniowemi wykluczają 
• nitaależność w propagowaniu wie- 
idzy”.

Zdanie to jest oczywiście jed­
nym z dowodów, juk nudo zasta­
nowienia wnoszą socyaliśei misi 
do poważnych spraw, do dzieła o- 
świat owego.

Każdy bowiem wykształconj' 
człowiek wie. że gdyby nie Papież 
Sylwester 11, nie mielibyśmy w 
arytmetyce cyfr arabskich, każdj’ 
wie że mnich Fra Mauro wymyślił 
pierwszą mapę geograficzną, żel 
franciszkanin Roger Bacon wyna-l 
lazł dalekowidz, czyli lunetę, że 
nasz rodak ks. Kopernik jest oj­
cem dzisiejszej astronomii.

Pierwszą bezpłatną szkołę ludo­
wą założył też ks. de la Salle. a 
pierwszą szkołę dla głuchonie­
mych ks. Pedro de Ponee.

Wymyślili także księża sikawki 
na gaszenie pożarów, a byli to ks. 
Cystersi.

Paryscy zaś kapucyni byli aż do 
17 wieku strażakami wr Paryżu.

A kto skopiował i dla ludzkości 
uratował arcydzieło starodawnej 
kultury ludzkiej? — oto ubodzy 
Benedyktyni w cichych swych ce­
lach.

W poważnej, gruntownej, źró­
dłowej nauce kler więcej dal świa­
tu dzieł wiekopomnych, aniżeli ca­
ły ogół świecki.

Nie idzie zatem, aby świeccy li­
czeni nie mieli z pożytkiem pra­
cować na polu wiedzy i nauki. 
Wcale im w tern wiara, religia i 
kler nie przeszkadzają. Idzie tyl­
ko o to. aby istotnie ludzie Uczeni, ■ 
a nie niedouczone wyrostki brały; 
się do komendy i reformy w spra-1 
wacli szkoły polskiej i oświaty na-' 
rodowej.

Pamiętajmy zawsze o słowach' 
Hugona Kołłątaja: “Szkolnictwo 

;nasze polskie, żeby było najgorsze, 
więcej ma dla nas wagi, aniżeli 
szkolj' obce, zatracające w naszej 
dziatwie polskiego ducha.”

Jeżeli "Dziennik ludowy” wy­
naradawianie przez szkołę publi­
czni! nazywa “przesądem” mó­
wiąc, że “szkoła dobra nie wyna­
radawia ’. to zaiste rozmyślnie i 
największy fałsz głosi.

Tego zapatrywania był właśnie { 
od czasów-Murawiewa i Apuchti-j 
na każdj- czynownik rosyjski, a w.j 
Prusieeh każdy hakatysta!

W obu oduośnyeh zaborczych ' 
l>aiistwaeh otrzymamy zaraz u- 
stępstwo na polu ekonomicznem, I 
jeżeli się wyrzekniemj- szkolj’ poi-, 
skiej.

Ale lud polski woli stracie i wo­
li więcej zapłacić, byle duszy pol­
skiej nie zaprzepaścić.

Napróżuo 
przestrzega, 
fialna zabija 
charaktery.”

Lud polski 
jeszcze żaden chłopak, który się w 
naszych szkołach dobrze uczył i

szkoły w 
odpowia-

Gmach Edukacyjny stanu New York, zbudowany w Albany kosztem $4.000.000, jest jednym z 
najwspanialszych domów swego rodzaju.

Z Osad Polskich w Ameryce
WINONA, MINN.

Automobil powożony przez -I 
R. Burkę, najechał czteroletniego: 
Bernarda Borkowskiego, zamiesz-. 
kałego przy ulicy Mankato, num.1 
375, gdy eheial przejść na drugą | 
stronę ulicy. < hlopiec ma złama­
ną nogę i wewnętrznie jest uszko 
dcony.

Dotychczasowy asystenet w pa­
rafii św. Stanisława Kostki, ks. 
Jan Herek, przeniesiony został do 
Laekefield. W jego miejsce bę­
dzie asystentem ks. Dawid Kysz-

wakiem kłopoty o jego żonę. No­
wak często oskarżał Kośeielaka, 
jakoby mu kobietę bałamucił, co 
jest nieprawdą.

LUDLOW, MASS.

DUNKIRK, N. Y.
Bartłomiej Świnko, 
parafii św. Jacka, 

ko eo w jego mocy.

Miejscowy proboszcz polski 
i W iel. ks. Leon Kwaśniewski zaku- 
| pił Jotę pod budowę nowej pleba­
nii przy ul. Parker tuż obok koś 
ciola. Plany nowej plebanii wy 
konał już budowniczy Donohuc ze 
•Springi iehl. a kontrakt i

Murphy z-Cliii-opec Fali 
nie fundamentów i budowa 
czar się ma w tych dniach. Nowa 
plehabia stanie frontem dó ulicy 
Parker. Będzie to piękny dwu­
piętrowy budynek z drzewa w roz-

%

boszez 
wszystko 
jak najprędzej ukończyć - budowę , »darze 45 stóp szerokości i 60 stóp

długości. Całkowity koszt jego w 
przybliżeniu wyniesie około 15 ty­
sięcy dolarów. Dom parafialny. 

Kil- którym mieści się obecnie ple­
bania, u który leży na przeciwle­
głej stronie ulicy, będzie po wy- 

alę znaczna też ich ilość pozostaje budowaniu nowej pleban.i wysta­
li Jomu bez nauki, przeto po- wiony na sprzedaż . 
śpioch w lej sprawie jest bardzo 

I na miejscu. To też parafianie da­
ją wszelkie uznanie swemu pro- 
boszczowi za jego energię i stara­
nia eo do szkoły.

domu Sióstr, tak. aby jak najprę­
dzej szkołę otworzyć. Praca po-j 
stępuje szybko i będzie zapdWne; 
ukończona przed tcrmiuem. 
kaset dzieci przeszło tymczasowo 
do szkół publicznych uczęszcza.

RUMFORD, ME.

przykladnie sprawował, 
całe mnóstwo, w szkoła 

i wychowanych, zajmuje 
ne stanowiska i chlubę 

i rodzicom.
A którzy to poszli na 

l Które to charaktery
I"'” . . . ..Które zdolności zabite!

Pójdźcie panowie socyaliśei na 
wasze zebrania i przyjrzyjcie się 

j uważnie i bezstronnie waszym 
jmłodym zastępom. Jaka u nich 
wiedza, jaka nauka, jaki wzgląd 
na dobro publiczne, jakie obycza­
je, jaka mowa?

Tak u was wszystko wypaczone 
i zmaniowane, że nie jesteście na­
wet. socyalistami.

Samem wyzywaniem na księży, 
na siostry zakonne, na instytueye 
katolickie, niepodobna zastąpić 
wiedzy, nauki i poważnych prac 
społecznych.

Uważacie się za ojców ruchu so- 
eyalnęgo, a wasz mózg ma pomy­
sły dziecinnego anarchizmu.

Pod nieobecność starszych w na­
rodzie, którzy bawią się w wojny 
domowe, podpalacie dobytek ro- 
dzinny i cieszy was wybuch poża­
ru.

'Ale płomienie i gorączka społe­
cznego rozbicia i was by zdławiły! 
Na szczęście jest dzięki .Bo­
gu szkoła polska, która'nawet oj­
czyznę zaniedbujących pośrednio 
kształci' i dodatnim swym wpły­
wem do liczenia się z dobrem o- 
gólnem przymusza.
Ta życiodajna siła szkoły polskiej 
wykazuje najlepiej jej olbrzymią 
narodową wartość.

W rozmaitych zawodach i kie­
runkach najpożyteczniejsze mogą 
Ibyć też prace.
' Ale prawdziwą dźwignią, ochro­
nną i ratunkiem polskości jest po

■Dziennik ludowy”
■‘szkoła para- 

zdolnośei i wypacza

dziś dzieli bezsprzecznie 
szkoła parafialna.

ROZWYDRZNIE HAKATYSTY 
W SUTANNIE.

O skandalieznem zajściu na 
wiecu w Krzyżanowicach w po- 

| wiecie Kozielskim, piszę Gazeta 
i Ludowa:

Komitet kozielski zwołał na u- 
! biegłą niedzielę wice w Krzyźano- 
| wicach, w powiecie kozielskim. 
! Lud w tej okolicy jest .jeszcze bar- 
i dzo mało uświadomiony i jęczy 
■pod jarzmem centroweni.

Miejscowy proboszcz ks. Wiek, 
j nic “górnoślązak ”, tylko agitator 
;" wielkopolski ” bo pochodzący z 
. W. Ks. Poznańskiego, a prz.ytem 
“ wszcchnieiuiec”, stanął opodal 

1 wieeowników na gruncie aąsied- 
i nim i otoczony hordą “krygierfe- 
rajnistów”, przeszkadzał wiecowi 

i dyrygując, niby kapelmistrz pał­
ką gawiedzią, i miotając przytem 
bezrozumue, wprost waryackie 
wykrzykniki przeciwko wiecowni- 
kom i ludowi górnośląskiemu. 
Wiecownicy słuchali spokojnie 

i

Przecież słów swojego mówcy, jednak z 
•h tych ieh twarzy widać było, że płoną ' 
zaszczyt- I wstydem ża swojego duszpasterza, 
przynosi! Dopiero gdy ks. proboszcz Wick 

I powiedział do jednego z mówców: 
marne? |"stul pysk!”, zerwało się wśród 
wypacz«-: wieeowników ogólne oburzenie, a 

i przytem dostał taką odprawę, że 
ją z pewnością popamięta sobie na 
długie czasy.

Chociaż ks. proboszcz ze swoją" 
"kapelą”, kijem wywijając "ko­
cią muzykę” dalej uprawiał, mó­
wca wiecowy dr. Kostek mówił 
spokojnie, jMMiezająe słuchaczów 
we wzniosłych słowach o uświa­
domieniu narodowem i religijneiu. 
Widząc porażkę, wpadł ks. pro­
boszcz ze swoją zgrają na koncept 
nowy. Przywołano katyryniarza, 
który przy rozpoczęciu mowy dru­
giego mówcy p. Szynola począł 
wygrywać rozmaite niemieckie 
“gassenhauery ”, np. "O Susanna, 
wie ist das Leben doch co schoen” 
przeplatając takowe pieśnią "Ileil 
dir im Siegcskranz” i “Dęutseh- 
land, Deutscliland ueber alles”. I 
tu był ks. proboszcz kapelmi­
strzem, wywijając swoim kijem i 
dyrygując, nim swej czeredzie któ­
ra w ton katarynki śpiewała, a ra­
czej krzyczała.

Podezas przemówienia p. Szyno i 
la, wydarzył się jeszcze jeden 
przykry wypadek. Ks. proboszcz 
Wick, roszcząc sobie pretensję o 
rolę polieyanta, wszedł na teren 
wieeowników i notesem i ołów­
kiem w ręku, chcąc zapisać sobie 
nazwisko jednego z mówcy, aby 
go podać potem do sądu. Przykra 
nastąpiła scena. Gdy bowiem na 
trzykrotne wezwanie ks. prób. 
Wiek nie opuścił terenu wieeow­
ników, widział się przewodniczący 
być zmuszonym wziąść ks. probo­
szcza Wieka pod ramię i z terenu 
wieeowników do jego czeredy wy­
prowadzić. Wiec zakończył p. 
adwokat dr. Prądzyński dziękując 
wieeownikom, iż, pomimo krzyw­
dy. jaką im wyrządzono zatrzyma­
li zimną krew i okazali tyle spo­
koju i rozwagi. Przy zakończeniu 
wiecu znowu nastąpiła przykra 
chwila. Gdy bowiem zdawało się. 
iż czupryiij’ przeciwnkiów cokol­

wiek ochłonęły — naraz podczas 
pieśni “Serdeczna Matko”, którą 
wiecownicy z odkrytemi głowami 
śpiewali — odezwały się znowu 
skoczne tony katarynki; którym 
wtórował ks. proboszcz Wiek, tym 
razem nietylko kijem ale i kape­
luszem wywijając.

Panie odpuść im, bo nie wiedzą 
czynią!eo

SWÓJ DO SWEGO.”

Hasło "swój do swego”, hasło 
popierania własnego handlu i 
przemysłu rozlega się obecnie 
całym obszarze ziem polskich.
Wszędzie rozumieć zaczynają, że i 
dla wytworzenia siły narodowej 130 rubli. ”

W niedziele rano, dnia S wrzrś- 
i nia smutną katastrofą skończyła 
i się zabawa i pijatyka w jednym z ' 
domów polskich przy ul. River. 
Podezas zabawy tej pokłócił się 
niejaki Jan Stasiulis z jedną ze 

i od kłótni do-

BUFFALO, N. Y.
Stanisław Kozłowski, 33 

przechodząc przez ulicę, 
Broadway i Person, dostał się pod szło do bijatyki, w której Stasiu- 
kola tramwaju Iinni Broadway i 
odniósł dotkliwe poranienia na 
eałein ciele. Kannego opatrzył dr. 
Barr z p. n. 1366 Broadway. Ko

wybił

należy podnieść zamożność naro­
du, otworzyć przed nim nowe za­
robku źródła i nie dać się wyzy­
skiwać przez obcych. Sprawa ta 
w kraju naszym jest jeszcze waż­
niejsza niż gdzieindziej. Więks 
szosę dróg pracy jest <tia nas zam­
kniętą. rodzimy handel i 
mysi są przeto jedynym może 
skutecznym środkiem zatrzyma-I 
nia na miejscu naszej młodzieży. 
Niestety jednak, włu-nic na Li 
twie sprawa ta dotąd mało jest 
zrozumianą. jakkolwiek pisma 
polskie zwracają na nią niejedno­
krotnie uwagę.

“Gazeta Codzienna
hecnie 
dzieję, 
tek. W 
my:

“Podnosimy myśl własnego 
konkursu na napisanie objętości 
jednego arkusza druku broszury, 
w której autor powinien w przy­
stępny sposób wykazać czytelni­
kom pożytek nasz wzajemny z. 
popierania hanllu swojskiego.

Broszurka po l hasłem: "Swój 
do swego” ma wykazać:

1. Króciutko na tle historyi e- 
kononiiezną anemię naszą z braku 
u nas na Litwie w Polsce własnej 
sfery kupieckiej i fabrycznej.

2. Wyjaśnić stopniowo zuboże­
nie narodu, który lekceważył so­
lidarność handlową 
czeństwa. Tu mogą 
dy obce.

3. Zwrócić uwagę 
handlu i przemysłu, 
najłatwiej i najprędzej mogą się 
rozwijać.

4. Wreszcie gorąco zachęcić o- 
gól chrześcijański do popierania 
swoich.

Za napisanie takiej 
redakeya nasza ofiaruje 
autorowi, którego praca 
odpowiadała warunkom 
szym, a którą grono uproszonych 
osób przez, redakeyę uzna za naj­
trafniejszą.

Broszura ta stanie się własno­
ścią wydawnictwa "Gazety Co­
dziennej'' i będzie jak najszerzej 
rozpowszechnianą przez, firmy 

! chrześcijańskie u nas, jako doda- 
; tek do zakupów. W ten s|x>sób 
|trafiając do rąk odbiorców towa 
i rów z firm chrześcijańskich. | 
i pójdzie ona w najdalsze zakątki! 
i budząc myśl zbawczą popierania 
i swoich.

Do konkursu naszego może sta­
nąć każdy chrześcijanin bez róż-' 

jniey narodowości, byleby znal po­
trzeby nasze ekonomiczne i głę- 
boko w swem sercu odczuwał ko-

, nieezność solidarności naszej ij 
' wzajemnej.

Czas do napisania broszury 
“Swój do swego” trwać będzie 
do I-go listopada. Potem w ciągu 
tygodnia rozpatrzone zostaną na­
desłane nam prace, a uznana za 
najlepszą otrzyma wyznaczone i

Przt'‘: zlowski upadając na bruk, 
sobie cztery frontowe zęby.

ogłasza o- 
konkurs, który mamy na- 
przjmiesie pożądany sku- 
Nr. 226 tego pisma czyta-

lat,
róg swoich koleżanek

lis zepchnął dziewczynę oknem z 
drugiego piętra na ulicę. Dokona- 

■ wszy tej zbrodni rzucił się on do 
ucieczki, ale zularmowana Inż za 
raz policja poczęła go ścigać trop 

'■ w trop. Widząc, ż- nie ujdzie po­
ścigu, Stasiulis ilobiegłszy do rze­
ki, rzucił się w wodę, mniemając, 
że przejdzie, albo przepłynie na 

1 drugą stronę, ale trafił akurat na 
bardzo szybki prąd wodj. który 
go porw ał ze sobą na skały i zato­
pił. Ciała jego dotychczas ni..... .

1 naleziono. .

WAUPUN, WIS.
Spędziwszy większą część życia 

w stanowem więzieniu 75-letni Ig­
nacy Marachowski, gdy w tych 
dniach wypuszczono go na wolność 
po odpokutowaniu pięcioletniej 
kai‘y. na jaką został skazany o-

’ statnim razem, zgłosił się z powro- 
i tem do więzienia, prosząc by mógł 
w niein pozostać do śmierci, gdyż 
jako starzec nie może już zapraco­
wać na życie i musialby z głodu 
umrzeć. Zdaje się, że prośba 
ca zostanie uwzględnioną.

star-

PITTBBURG, PA.
międzynarodowej kouwen- 

cyi doświadczałm-j mającej na ce- 
I lu wprowadzenie najlepszych 
i środków uliezpieezeniowyeh przy 
I produkcyi węgla, jaka w bieżą- 
;cym tygodnpi odbywa się w Pitts- 
i biirgu, rząd aiistro-węgierski re- 
! prezentuje Polak, radca minister­
stwa, inżynier dr. Julian Czapliń- 

iski. Kaden Czapliński jest wy-
przykłn-j bitną silą świata górniczego i zaj­

muje stanowisko kierownika jedy­
na te gałęzie'nej w A ust ro-Węgierskiej rządo- 
które u nas twej staeyi doświadczalnej, jaka 

się znajduje w Morawskiej Ostra­
wie. Mając czas swój bardzo o- 
graniczony. radca Czapliński na­
tychmiast po konwencji wyjeżdża 
w piątek do New Yorku,
wsiada na okręt z powrotem 
kraju. Szczęśliwej podróży.

swego społe- 
by

Na

NEW BRITAIN, C0NN.

Dnia 8 września odbyło się po 
święcenie nowego polskiego emen- 

{ tarza. Poświęcenia dokonał miej 
■ seowy proboszcz Wici. ks. Bojno- 
' wski, w otoczeniu licznego duebo- 
. wieństwa. W uroczystości wzięły 
i udział wszystkie miejscowe ]>ol- 
skie towarzystwa katolickie, któ­
re urządziły wymarsz na cmentarz 
z kościoła w paradzie i z muzyką 
na czele. Nowy cmentarz polski w 
New Britain jest uradzony bar­
dzo wspaniale i znajduje się w 
bardzo dostępnej i pięknej miej­
scowości. Pozostanie o:i na zaw­
sze chlubą Polonii i no cym pom­
nikiem zapobiegliwej 
pasterskiej Wic), ks.
go.

gorliwości 
Bojnowskie-

broszury
30 rubli 

będzie 
powyż- MILWAUKEE, WIS.

gdzie 
do

się
która porti- 

Aleksan-

I biegłego tygodnia zdarzy ła 
w Cndahy tragedya, 
szyła cale miasteczko.

i der Nowak, znany pijaczyna i a-
. wanturnik, zabił spokojnego i 
przyzwoitego człowieka, Antonie­
go Kośeielaka. Po dokonaniu 

.morderstwa, Nowak popełnił sa 
mobojstwo. Tragedya wydarzyła 
się w domu Kośeielaka, przy dro­
dze Chicago, niedaleko fabryki 
firmy Fédéral Kaliber Co. Za­
mordowany Antoni Kośeielak, 
który dawniej' mieszkał w Mil­
waukee, przy 3-ej ave., pozostawia 
żonę i troje dzieci i tuk: Włady­
sława, lat 24, Franciszka lat 20, 
Zofię lat 18. Annę lat 15. Jana 
lat 13 i Ludwiku lat 12. Aleksan­
der Nowak (Hizoslawia 10 dzieci, 
7 po pierwszej żonie, a troje po

I drugiej żonie, 'najmłodsze liczy 
16 tygodni. Nowak przeżył lat 30, 
la Kośeielak lat 53. Dawniej No­
wak mieszkał w Town of Lakę. 
Władysław Kośeielak. syn za­
mordowanego. powiedział, że oj­
ciec jego ml dwóch lat miał z No

1

SPRINGFIELD,

j Do t. zw. międzynarodowego 
kolegium zapisało -się w tym roku 
znacznie więcej studentów pol­

eskich. aniżeli w roku poprzednim. 
, Pośród innych zapisały się również 
dwie dziewczyny polskie, podczas 
gdy dotąd żadna z Polek do tego 
kolegium nie uczęszczała. Ponie­
waż międzynarodowe kolegium w

■ Springfield, pomijając już jego 
bezwyznaniowy charakter, ma za 
specyalnc zadauie jaknajszybszą 
amerykanizację innouarodoweów, 
przeto uczęszczanie doń i to coraz 

I liczniej Polaków, uważać należy za 
objaw bardzo smutny. Tyle już 
dziś mamy w Ameryce kolegiów 
polskich, że mogliby się w nich po­
mieścić wszyscy studenci polscy, 
bez pchania się do kolegiów ame­
rykańskich.

MASS

BERLIN, PA

W cztery dni po ślubie popełni- 
bi samobójstwo żona Michała Lis- 
ko, w malej miejscowości górni­
czej Berlin, Pa. Przyczyną roz­
paczliwego kroku młodej lasko i 
to w cztery dni po ślubie była ta 
okoliczność, że pieniądze, jakie 
wedle zwyczaju goście weselni 
rzucają na taeę, zabrał zamiast pa­
na młodego, brat jego i odesłał do 
starego kraju. Panna młoda tak 
się tern zmartwiła, że czwartego 
dnia rano z żalu za stratą pienię­
dzy, powAsiła się.

I
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NEW HAVEN. CONN.
Aresztowany tu został za pijań­

stwo niezależny pryczer litewski 
Stanisław Dyżo. s.-dzia skazał,go 
na zapłacenie 5 doi. kary, upomi­
nając. ażeby się p prawił. Po za­
płaceniu kary, wypuszczono go na 
wolność. W sądzie podał on się 
podobuo za księdza polskiego ka­
tolickiego i dzienniki angielskie 
jako o księdzu i o Polaku rozpisa­
ły si»* o nim. -lest wstyd dla miej­
scowej Polonii w New Haven i 
szkoda wielka, że nie znalazł się 
tam nikt z Polaków, ktoby prze­
ciw ko temu zaprotestował i otl 
dzienników tych zażądał odwoła­
nia w imię najprostszych zasad 
spraw iedli w* ości.

zgromadziło się około 3000 slu- 
iiarzów. wśród których zauważy- 

i obconaro»łowców. Nastrój 
bardzo poważny i odpowiada- 
chwili. Na estradzie zasiedli 
i«1 wszyscy proboszczowie pol- 
ich wikarzy, biskup Fo!ev i 

k: kup Weber, który speeyal- 
yjechal na ten obchód z 
w Kanadzie. Przewodni- 
obchodn byl ks. Rzadko- 

który w krótkich, a tresci-

jąC'

PHILADELPHIA, PA.
W faljryce odlewów Crainpsa 

zostali ciężko poparzeni Feliks 
Tułek i Stanisław Kamiński. Cięż­
ko rann.wh wśród strasznych bo­
leści przewieziono do szpitala 
Panny Maryi — zachodzi obawa, 
czy poparzeni nie stracą zmysłów 
z bólu. Feliks Tułek liczy lab 17, 
a Kamiński lal 20 — obaj nieśli 
kubeł roztopionego metalu, który 
ieh oblał, kiedy się tenże prze­
chylił.

Z UNION CITY, CONN.

Ta tutejszy dotychczasowy pro­
boszcz Wiel. ks. Ignacy Maciejew­
ski przeniesiony został na parafię 
polską do Norwicli. Parafia w 
Norwieh jest stosunkowo starszą 
i daleko większą od parafii w U- 
nion City. Ks. Maciejewski zor­
ganizował niedawno parafię polską 
w Wat er bury i pobudował pleba­
nie w Fnion City. Przeniesienie 
go do Norwich jest niespodzianką 
lila parafian w Fnion City.

ADAMS, MASS.

linia !> września odbył się wspa­
niały obchód trzechsethiej roczni­
ce śmierci ks. Piotra Skargi. Ob­
chód ten urządziło miejscowe to­
warzystwo św. Stanisława na hali 
polskiej. Przemawiał na obcho­
dzie miejscowy proboszcz Wici. 

. ks. Pr. Kołodziej.

NAUGATUCK, CONN.

trzymał napastnika tak długo, aż 
nadeszła policya i aresztowała sio. 
Stan zdrowra Rosińskiego 
krytyczny.

J

SYRACUSE. N. Y.

nie prz 
Berlina
czącym 
wolski.
wyćh słowach zagaił, powołując 
następnie na estradę Chór parafii 
św. Jacka. Odśpiewano kantatę 
jubileszową ułożoną przez ks. Jó­
zefa Dr. Burzyńskiego do słów pa­
pieża Leona XIII. Tak part у e 
chóralne jak i basowe solo ks. Wa­
chowiaka wypadły bardzo efekto­
wnie. mimo że sani utwór jest cięż­
ki i muzycznie niezbyt wyraźny. 
Po chórze zabrał głos prof. Igna­
cy Machnikowski. który w popu­
larny i zajmujący sposób streścił 
życiorys ks. Skargi, podnosząc 
najważniejsze momenty z życia i 
działalności wielkiego kaznodziei. 
Słuchacze mogli z tej mowy wiele 
skorzystać, bo prelegent dostoso­
wał swą mowę do ich poziomu, za 
co należy mu się uznanie, gdyż le­
piej iiie mówić, jak mówić, a nie 
być rozumianym. Następna mowa 
ks. Adama Marcinkiewicza na te­
mat “Ks. Piotr jako Kapłan” od­
padła. z. powodu choroby prele­
genta. Po panu Machnikowskim 
ukazał się na estradzie Chór para­
fii św. Jozafata, który również 
pięknie wywiązał się ze swego za­
dania. Nie chcąc wracać przy 
końcu sprawozdania znowu do 
wzmianki o występie tegoż chóru, 
muszę zauważyć, że duet w ostat­
niej pieśni udał się w calem tego j
słowa znaczeniu. Odczyt ks. prof. 
M. Wachowiaka na temat “Ks. 
Piotr jako patryota ’ wywarł silne 
wiażenie na słuchaczach, szkoda 
tylko» że ks. W. nie nadał mu for­
my przemówienia, bo byłby jesz­
cze silniej przykuł uwagę słucha­
czów.
kańska 
sztukę 
niż jej 
wszyscy 
odczyt.. 
wicTc jnęknitch

ko-

pol- 
tory

tyin 
a do

Tow. Jedności Zgody czyli 
mitety wszystkich towarzystw 
polskich zmieniło dla uproszcze- 

; nia i praktyczności swą nazwę na 
“Gmina Polska”, na posiedze- 

; niach której zbierają się zarządy 
wszystkich towarzysiA i omawia­
ją sprawy ogólne na dobro Polo­
nii w Syracuse. N. Y. Celem Gmi- 
I ny Polskiej jest urządzanie obcho­
dów patriotycznych a głównym 

(celem, przyspieszenie budowy do­
mu polskiego w Syracuse. Że dom 
taki potrzebny jest w Syracuse, 
wie o tein każdy dobrze. I). 17 paź­
dziernika odbędzie się wielkie, 
gremialne posiedzenie tej Gminy 
polskiej, aby budowę domu 

iskiego już raz na prawdziwe 
wprowadzić.

— Obchód listojiadowy w 
roku odbędzie się wspaniali*,
Komitetu obchodowego wybrany 
został p. Marcin (Jryziec preze- 
msern, a p. E. llirszman sekreta­
rzem. Obchód poprzedzony uro- 
czystemi żalobnemi nieszporami 
odbędzie się na hali parafialnej 
pod kościołem w dniu 1. grudnia 
19P2 r.

— Misye św. w kościele Naj­
słodszego Serca Jezusa rozpoczę- 

1 ły się w sobotę uroezystem nabo­
żeństwem. Wierni zapełniają licz­
nie świątynię pańską, by budo­
wa»' ducha swego wznioslemi na­
ukami XX. Misyonarzy. Nabożeń­
stwa i nauki odbywają

i dziennie o 9. rano, o 3. po polu- 
;....... i o 7:30 wieczorom.

Tow. Św. Cecylii licząc już 59 
członków, zorganizowane dnia 13. 
września obrało prezesem W. Kru­
szyńskiego. wiceprezesem Al. 
Rutkowskiego, śekr. fiu. Łuk. Bu­
rzyńskiego, sekr. prot. Ed. ilirsz- 
niana, kasyvrem M. Rybską, ko- 
misyę ksiąg: pp. Korycińskiego, 
Kobuszewskiego i Sabatowicza, 
marszałkiem J. Statkiewicza, od­
źwierną Z. Machol, deputowanym 
J. Wojświłło.

się co-

Dwunastoletni Bronisław \Va.- 
len^ki ja<ląc na rowerze zderzył 
.si«; z jadącym naprzeciwko auto­
mobilem II. Smitha. Smith gwał- 
townie w ostatniej chwili dojrza­
wszy chłopca zatrzymał automobil 1 
i t»*mu tylko za wdzięczyć należy, 
żc Wab .iski odrzucony został na 
strunę i oprócz poranienia się. nie 
odniósł większego szwanku, 
opatrunku udzielonym mu przez 
Ldcarza, odstawiono go do domu 
rodziców.

NORWALK, CONN.

i’<>li<-yn aresztowała trzech pol­
skich so<-yali.<ftów .Michała Kiiilla- 
rz.-i. Ludwika Wiśniewskiego i 
Karola Rogowskiego za nielegalną 
sprzedaż piwa w miejscowym kin- , 
bio soeyalistyeznyni. Rażeni z ni­
mi zabrano par,*, beczułek piwa, 
ja .o naoczny dowód. Nocyalisei, 
I. tprzy 
kich swoich klubach 
wiają pijaństwo.
bitki z policyą. ale bitwę przegra- 

. li i nu i piwa, ani are.sztowffhyc 
towarzyszów nie odbili.

Publiczność polsko-amery- 
lubi podziwiać więcej 

zapamiętania sobie mowy, 
treść i wobec tego nie 
należycie ocenili piękny 
A szkoda, bo było w nim 

myśli, wiele (lo-
brego ziarna, które mogło wydać 
pomyślny plon. Patryotyzin w po­
jęciu ks. Wachowiaka jest zdro­
wym i zasługującym na przyję­
cie go bez zastrzeżeń. Ks. biskup 
Koley, mówił tak cicho, że ci. któ­
rzy nie mieli, szczęścia usiąść bli-’ 
•żej. ni»1 słyszeli go prawie całkiem, 
wobec czego śmiesznie wyglądały 
oklaski, dawane w ciągu mowy,1 

i>0 przez słuchaczy siedzących w o- 
statnich rzędach i bijącycłi »»klas­
ki. jakby* “za panią matką” sie­
dzącą na estradzie. j<s. biskup Po­
lec mówił serdeczni»- i mądrze na 
lemat potrzeby wiary w naszych 
sePcach.

Ks. arcybiskup Weber przykuł 
uwagę słuchaczów i zmusił ich 
»lo spokoju. Mimo, że mówił ci­
cho. był słyszany przt‘z wszyst­
kich i sądzi»' można, że niejeden 
ze slucliacz.ów zapamiętał sobie 
słowa naszego areypasterza na te- 

. mat pielęgnowania polskiej mowvjak wiadomo we wszvst- . . . ... .i żurowej miłości ojczyzny.stale upra- 
rzucili się do

BUFFALO, N. Y.

I*. Karol Picrzchalski. muzyk, 
na Kantowie, sformował towarzy­
stwo. do którego zapisało się już 
12 członków, celem kształcenia się 
w inuzycci Towarzystwo to roz­
pocznie wkrótce działalność p. n. 
ł*»»lska Orkiestra Koncertowa. 
Wszyscy zapisani »•. onkowie ma­
ja swoje instrumenty i lekeyc od- 
by.rają się pod tymczasowym 
runkiem p. PierzchaIskiego.

Na zakon czt^iie 
“Boż»’ e«is Polskę.’* 

„jj ui»* przy pełnej hali, boć 
niektórym uczt>‘ nikoni 
dów strasznie się do 
szy i
ca.

odśpiewano 
jednak już 

naszym 
obrho-

domti ^pie­
nie mogą wytrwa»' do koń- 

(•z» gn bodaj powaga obchodu 
i okazanie dobrego w\• bowani i
wobee dostojników kościelnych 
wymagała. Z.

kic-

DETROIT, MICH.

byt
Dli
go
b.

Detroit, Mich. Widząc, że konie 
zaprzężone do wozu rozw<)żąc<‘go 
lód sjłlo-zyly się i pędzą wprost 
na jej córeczkę bawiącą się na u- 
licy. Anna Laskowska, zain. przy 
ul St. Antoiiie, nr. «S23. przysko­
czyła i z narażeniem własnego ży­
cia uratowała dziecko od śmier­
ci. Konie .pędząc. pr/»*wróciły sto­
jącą przed domem przy ul. Eliza­
beth panią Dyer. a koła wozu zła­
mał- jej nogę i pogniotła 
tak. że mała jest n. Izie ja 
mania jej przy życiu.

Dzień 29 września poświęcony 
obebodou i 300 rocznicy zgo- 

ks. Piotra Skargi, największe- 
kaziio»izioi polskiego i czlowie- 
który działa Inośćiij swoją wy­

bił nr piętno iwt współczesnej epo- 
< - pozostawił. Ot! samego rana 
śu i iii Polacy katolicy pamięć 
wielkiego męża i kapłana. We 
w ystkich kościołach polskich od­
były się solenne msze, a wieczo­
rem poważny obcliód w “Light 
Guard Armorx . W ogromnej ha- siński mimo ciężkich ran

-i

ATLANTIC CITY, N.

itępnic zerwał się i ueiekl krwa-' wił im sir oporem, poczęli go dła­
wić za gardło. Ob. Lipiński wi­
dząc, że to nie przelewki, krzy­
czał jak mógł o pomoc. Na szczę- 
śie. nie spał jeszcze Dr. N.. a u- 
słyszawszy krzyki — szybko wy­
biegi na ulicę. Złodzieje widząc 
pędzącego ku nim doktora, prze­
straszyli się widocznie tak na­
gleni zjawiskiem i w jednej chwi­
li błyskawicznie rozbiegli się na 
wszystkie strony, zostawiając swą 
ofiarę na ziemi. Ob. Lipiński, któ­
ry mieszka p. n. 1.590 przy ulicy 
9tej. wyszedł z całej tej afery nie 
najgorzej, dzięki nagłej pomocy 
Dra Nawrockiego i cieszył się, że 
udało mu się ocalić $300. które 
miał głęboko za pazuchą. Dotych­
czas nie udało się jeszcze policyi 
wyśledzić napastników.

wiąc po drodze. Za śladem za- 
! szedł polieyant na staeyę kolejo 
! wą, gdzie też Rypińskiego aresz- 
tował. Rypiński jest ciężko ran- 

I ny w łydkę i musiano go odwieźć 
do szpitala. Rana polieyanta jest 
lekką.

— Tramwaj linii Pierwszej ave. 
najechał 5-letniego Jana Lntyń- 
skiego i poćwiartował go prawie 

Ina kawałki. Chłopiec uwiesił się 
j u wozu, który jechał torami tram­
wajowymi, a gdy wóz na sjgnal 

| tramwaju nagle skręcił w bok 
zjeżdżając z torów, malec upad! 
na szyny. .Motorowy nie mógł go 

! widzieć, gdyż lampa elektryczna 
I na przodzie wagonu nie była 
I paloną.

PATERSON, PA.

Zîl

Policy i w Paterson udało 
przy łapa»' trzech członków pew­
nej bandy włamywaczy, która już 
od kilku lat plądruje po okolicz- 

i nycli miastach, jak Scranton, Lo­
ver. Clifton itp. Aresztowanymi 
są: Mateusz Adamski z Garfield. 
Piotr Dziok z Rutherford i Fran­
ciszek Crbiński z Garfield. De­
tektywi na kolei Lackawanna. 
Ralstqn i. Harris spostrzegli trio 
wysiadające z wyładowanymi pa­
kunkami z pociągu osobowego na 
Barclay ul. w Paterson i dali znać 
szefowi policy i. który, ich przy­
trzymał, gdyż się znajdowali w 
drodze do Garfield. Adamski rzu­
cił pakunek i począł uciekać, je­
dnak został przytrzymany i ra­
zem z towarzyszami odprowadzo­
ny do aresztu. Przy przeszukaniu 
pakunków znaleziono oprócz war­
tościowych przedmiotów, mnó­
stwo narzędzi złodziejskich i kil­
ka nabitych rewolwerów najnow­
szego sxstemu. W domu zaś are­
sztowanych znaleziono wiele 
przedmiotów pochodzących z wła­
mania. Z przedmiotów tych wy­
stawiono dokładną listę w zamia­
rze. że właściciele ich z różnych 
miast zgłoszą się po -nie.

CHICOPEE. MASS.

siç

POSZUKIWANIA.
Każdy abonent GAZETY POLSKIEJ ma prawo do jednorazowego pomieszczenia w tej 

rubryce ogłoszenia DARMO. Następne ogłoszenia płaci się 2 c. od słowa.

W ważnej sprawie poszukuję Woje echa Si- 
'ляк», syn.". Jana, który poch«Mizi z Dąbrów- 

I1 ki Tuchowskirj. powiu* Tarnów. Gałicya. n 
który ostatnii) rażą był w Kanadzie. Ktoby 
u nim wiedział, a doniesie, dostanie $5.00 na- 
SFdBjr, łub on sam. n ech się zgłosi pod adre- 

I sem: Jakób Hudyka, 39 ••J” str., Soutli 
Omaha, Nebr.

POSZUKUJE swego półbruta I. 
»kiego, rodem r wio.ki Smolenu 
Saczawin Kościelny, p„. . QMtjńi 
nia Warszawska, Królestwo Polakie. Potrze­
bny w bardzo ważnej sprawie. Niechaj się 
rgloM do Pr. •4ygnl»kiegol »20 Milion AVo. 
Syracuse, NY.

UrbaA- 
рл<м 
guber-

POSZUKUJĄ Tomasza Makowskiego, po­
chodzi 2 M. Suwałki, z zawodu stolarz, po­
przednio rami« szkiwał w Fali Rirer, Mass. 
Proszę łaskawie donieść o nim. lub on sam, 
ponieważ mam bardzo ważny interes do nie­
go. Adres mój: A. P. GRUBOWSKI, 115 
-;ilein st , Boston, Mass.

POSZUKUJE w ważnym interesie Konoki 
i uprasza się g-> o podanie dokładnego a- 
dresu. Zgłosić się do: l.and Dept. L. B. 
Arnold, Duluth, Minn.

pułku dragonów. Wyjeunat do Ameryki 1« 
sicie przed 6 laty. Zgłołić aię pud- Bd^ 
M-in. Jan Niedzielski, Munigiug, Mich, p o 
DOA 14. ’ *

POSZUKUJE Józef. Kolbau. rodem • 
Narkuszowy pow Strzyżów, Galicy». Sta- 
łyl on przy „ Pr.emyM. pz., a

JAN KWIATKOWSKI po.2UMUJe .wen
11 ">l«l«cy jak opuiril ro-OzKk lęki dom 1 „le deje znać „ »obie. »Niech

I.nwltl, 142 hr.,.,,, To|łJ, Obio

DOKTOR KAiLMERTEn, 
fiAJStYNNIEJSZY SPECYALISTl 
Na wszystkie Chroniczne 

Nerwowe i Zaraźliwe 
Choroby Mężczyzn. 

Kobiet i Dzieci.
Ofiaruje $1600 Nagrody 

każdemu innemu doktorowi, któ.j 
wyleczy« tylu ludzi co ou.

Dr. Kallmerten wylecz.? 
cię z każdej Choroby

ZONA Z TRZEMA DZIEĆMI POSZUKU 
JE męża Adolfa Wąsik imil. gub. Wołyń­
skiej z Wilna. Przebywał w Ameryce 5 lut. 
Pracował w Maspeth, L. 1. KAZIMIERA 
WASZKIM1L 11 yuin slip Miltord, Ma«*.
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pu,ak,e«o balbierza. który if dobrze zna o« swoim fachu. Stała prac« 
ralnv Г Józef^M* ' Я«Ук niewyma.

POSZUKUJE siostry mojej żony. Maryun- 
ny i Michała Piehuckich. Przyjecnaii do E- 
rie, Pu., n teraz mają przebywać w Dunkirk 
N. Y. Ktoby z Polaków wiedział o ich a 
dresie lub oni sami, niech Kię zgłoszą nu a- 
dres: Jakób Haczyiiski, Chapel liii!, TeX.

37

POSZUKUJE Wiktora Gritzan. Pneby*wał 
w Minnesocie, robił na kolei i w tartakach, 
ma ld lut. jest cienki ale wysoki na swój 
wiek. Poszukiwany w sprawach lainilijnycu, 
kto poda jego adres, otrzyma .*> dolarów.

Antoni bteliuuk. First AVE. 648 Milwau 
kee. Wis. 40

POSZUKUJE Józefa K.rmuwi. zamieu-
£5 «"r» Ł.ci*v-3 

ęttĄTl -X 

dział, niech raczy podać adre, lub on urn 
Marcin 8tojek, 5 Clorer gt< Newark, N.

POSZUKUJE Pr.nciKzck Malczyk Bole­
sława Ctehanittkieyo, który wyjechał z War-

^^£^^^^^£S4__Nanticoka, Pa. Jó 
•■OSZUKUJE w bardzo ważnej .prawi« 

Adama Lompek. Ktoby wicdzhł jego adre. 
i"'n r1Muiayński, 2, Brjggs ,t. Portland. Me.

POSZUKIWANY jest przez swoich rodzi 
ców Józef Cegielski, pochodzi z Królestwa 
Polskiego. Płocka gub. wieś Kuczbork. Du 
Ameryki przybył w roku 1902, pierwsze kil­
ku miesięcy był w Wagncrs Point. Później 
wyjechał du Toledo, O. Ztamtąd pisał jeden 
list do rodziców i od tego czasu wieść pu 
miu zaginęła. Kluby wiedział o nim, niechaj 
du z łuski swej znać starym jego rodzi 

I com, którzy go upłakują. IGNACk KNACH. 
1’. O. Elist Brooklyn, Wagncrs Point, Md.
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JAKÓB KOT poszukuje Wojciecha Nie­
dzielskiego, pochodzi z Galicyi. Powiatu Pil­
zno, Gminy Wiewiórki; przed rokiem mi«- 
szknł w stanie Illinois. Obecnie niewHłdomo, 
gdzie się znajduje, Ktoby o nim wiedział, 
niechaj da znać pod adresem: Jakób Kot. 
141 W Noble st. Nanticoke, Pa. 36

POSZUKUJE W. Urbanik. X Galicy« p. 
n1? do: Wswrzrniee
Urbanik, 414 Beech ,lr. Scranton, Pa.

%fł'\Ar'ERY 'iJrrwicx poąiukuje xony «wąfei 
Miohnhny i durno Pietkiewrics — średnie 
fo wzrostu, silnie zbudowani«, a* tw«rsy 
czerwona, włosy czarne, wyjechała w ubra­
niu bronzowem a-Adamem Holek lat 25. Ъм 
wąsów, na twarzy czerwony, włosy jaano- 
blond, włosy do góry zaczesano, wzrostu 4r«- 
dniego, silnie zbudowany. Ktoby wiedział 
o miejscu ich pobytu, ni«*ch raczy donioóó 

CJ. ро<1апУ’” adresem a otrzyma 
$u.00. W. WYRWICZ, .107 Abot st. Law- rence. Mass.

INDIAN ORCHARD, MASS.
Przed paru tygodniami przybył 

tu — bieda go wie, skąd — ja-1 
kiś kawaler i zaczął starać się o 
robotę, a gdy ją dostał w przę­
dzalni, wnet pozawierał znajomo­
ści z tutejszymi Polakami i zaczął 
narzekać, iż mu się już sprzy­
krzy! stan kawalerski i że radby 
się ożenić. A że kandydatek do 
stanu małżeńskiego nigdzie i ni­
gdy w nic brak, bo jak wiadomo, 
każda dziewczyna rada się wy­
dać. więc i on niedługo potrzebo­
wał się ogląda»' za narzeczoną, bo 
gdy mu wpadła w oko niejaka Ka­
rolina Wyżga i gdy się jej oświad­
czył. został odraził przyjęty. Xie 
odwlekając, poszedł do księdza i 
prosił o zapowiedzi, ale “na kre­
dyt*’. obiecując przy ślubie zapła­
cić. Karolcia, żeby go tein silni<*j 
do siebie przywiązać, kupiła mu 
za $2”> zegarek i ubranie i porobiła 
wszelkie przygotowania do ślu­
bu. Na kilka dni przed ślubem 
wręczyła swemu przyszłemu towa­
rzyszowi żv»-ia $70 na zapłacenie 
ślubu, muzyki i t. p. wydatków. 
Atoli pan młody, gdy dostał te 
pieniądze do garści, jak poszedł 
po sprawunki, tak się też wi»;cej 
nie pokazał, pozostawiając biedną , 
dziewczynę na koszu. Już to ta 
dziewczyna ma dziwne szczęście, 
bo już trzeci raz traci w podobny 
sposób zaoszczędzone pieniądze. 
Oszust ów jest niepierwszej mło­
dości, pociągły na twarzy, brak 
mu na przodzie jednego zęba i 
mówi słabo po angielsku. Jeździ 
ze swoim bratem.
przodzie złoty 
rodaków gdzie 
doniesie o nim
Indian Orchard, Mass.. Box 

dostanie sutą nagrodę.

Miejscowej ludności polskiej 
pracującej tam w przędzalniach 
zagraża najazd Greków. Zarząd 
przędzalni umyślnie widać spro­
wadza Greków i daje im robotę, 
aby powoli zmniejszy»' liczbę ro­
botników polskich. Wskutek tej 
polityki zarządu fabryk pomię­
dzy Polakami a Grekami w Chico- 
pee zaczyna się już walka na do­
bre. wyrażająca się zwłaszcza 
licznych awanturach ulicznych.

w

POTRZEBUJ!;: wiadomości o śmierci me­
go mężu Feliksa Klient, który pozostawił 
mnie 20 lat temu, u przed 4 latami krewni 

a w w jego napisali do mnie list, śe mąż mój zubt-
owoienii .uedycynami a* ziół i korzeni, ! »' ’o’*»1 i’"‘l '<*•>•"<>'>cl" 
cbochv< ntrarit niulziein wvz<lrowia„i» '•«o- l‘'cl l’"111*11 d",a imier'ł >“b in 
t wszyscy UOKtOrzy CliOptlSClL. rrzew ka Iigt(iw pod u<|rvitem Andrzeja »tubier 
nie zwlekaj dłużej, Optsz swą Chorobą 8kiego 14() Augusta St. Chi.ago. III, le<z 
ze wszelkienii szczegółami, podaj swoje nio odebrałem żudnej innej wiadomości lub 
tmią. nazwisko i adres, 'Wiek i wagą cis- odpisu. Ktoby wiedział <• powyższym wypad 
?a, załącz kosmyk włosów i 2 centową ku lub jakiej wiadomości,, tyczącej się jego 
:uarke pocztową, a Otrzymasz Bczpłft śmierci, proszę napisać pod adresem: Anto 
tną Poradę, wr«« z intereenjącą kei,. 
teczkę, opisującą wszelkie phoroby, ja 
ko też icli sposób wyleczenia Aarea

DK. F. J. KALLMERTEN,,
Toled* ©.

W SPRAWIE SPADKOWEJ Ramszrwskfe. 
go wiyw* się nicwiadon.yrh z miejsca poby­
tu prawnych spadkobierców, ażeby na pod- 
atawie wyro.u z dni« 31 grudnia 1»00 rok« 
zgłosili i»; oświadczenie do spadku po a- 
snanym za zmarłego piekarzu i cukiernik«. 
Stanisławie Kostk* Raniasewąkun ■ PosnT- 
nta, z udowodnieniem praw do spadku p« 
tymże zmarłym do dnia 8-go czerwca 1913 
roku, godziny 12 w południe i takowe zgło­
sili w niżej podpisanym Nądzie.

9NIEZ.NO, dnia 8 go lutego 1912 rok«. 
Królewski Sąd.

MILFORD, MASS.
Aresztowano znanego tam 

wantnrnika Romaszkie wieża 
pijaństwo, awantury i bijatykę. 
I’odpiwszy sobie w jednym z do­
mów polskich przy id. Central, 
palnął on w leb butelką od piwa 
towarzysza swego Adama Maka- 
rowa i pokaleczył mu cala gło­
wę. W rezultacie Alakarowem za­
opiekowali się lekarze, a llomasz- 
kiewiezem polieyaiiei. Wyspawszy 
się na staeyi policyjnej pod klu­
czem. Romaszkiewiez na drugi 
dzień ide bardzo się już rzucał w 
sądzie i zapłaciwszy gotówką 25 
dolarów nałożonej mu przez sę­
dziego kary, z ulgą powędrował 
d<> domu.

PLYMOUTH, PA.

:i-
za

Pocieszającą wiadomość mamy 
do zanotowania z polskich kół 
przemysłowych w tej okolicy, a 
to: przed niedawnym czasem p. 
August Wiśniewski, znany oby­
watel z Plymouth, wykupił pra­
wie wszystkie akcye fabryki obu­
wia. założonej kapitałami polski­
mi. a egzystującej .pod firmą ‘‘The 
Plymouth Boot and Shoe Co/’ Fa­
bryka ta zajmowała się wyrobem 

Obecnie p.
\. Wiśniewski rozszerza tę fabry­
kę. oprócz bowiem obuwia dla 
górników* wyrabiać będzie obu­
wie dla dam i dla dzieci. Zarząd­
cą tej. fabryki został p. Antoni 
Walukiewiez, miody i energiczny 
człowiek po którym można się spo­
dziewać, że odpowie zadaniu.

< a

piersi 
utrzy-

T

W ćfeasie i” <i ulicznej, 
stoczył Ilcnryk Rosiński 
fem Holland» rem. ten 
pchnął go czterokrotnie 
raniąc bardzo niebezpiecznie,

jaką 
Z JÓZC- i 
ostatni 
nożom.

-. Ro- 
przy-

który ma na
ząb. Ktoby go z
zauważył, niech '>l>"«ia <lla górników.
Karolinie Wyżga,

840,

Tysiące już uszczęśliwionych.
Wysyłam każdemu da 
mu bardzo ciekawi 
książeczkę, która po 
wiuna się znajdował 
w każdym, domu z nie. 
każdy się dowie, ja! 
pozbyć krosty, piegi 
liszaje, boleści żoląd 
k^, reumatyzm, jak

włosy od wypadania — » 
bujue włosy i wielę cie 

Przyszlijcie swót t

POSZUKUJE Marcin Komarowski ojca 
swego Józefa Komorowskiego, pochodzącego 
z Gub. Radomskiej, pow. Sandomierz, wie* 
Zajeziot-ze W Król. Pol. w ważnej sprawie. 
Ktoby ml dal o nim wiadomość, otrzyma w 
nagrodzie 5 dolarów. MARCIN KOMARÓW 
SKI, White Słone, N. Y. BoX 150.
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POSZUKUJE do Spółki dobrego i praw 
iziwego Buczer« Polskiego, pieniądze nia- 
wymagalne, aby był tylko dobry biznesiata. 
Ktoby się zgłosił, proszę pisać na «draa; 
CanadlWOr*kl 56 Ar,hur ,tT- Hamilton Ont.

‘ *______ _ . 23
POSZUKUJE Pani Lrbaóakiej. która 

tnieaskała 525« Maplewood w ważnej «p£ 
o r.°n\Zę A P^l
kws. hop W DiVi,|on „i. Chieago

powstrzyma«' 
nabyć ładne 
knwycli rzeczy. Przyszlijcie swói i 
dres i 2c znaczek na odpowiedź. £isr 
cie zaraz tak; Pani Karas proszę m> 
przysłać książeczkę’ ‘Poradnik Zdro 
wia’. Adresuj: W. A. KARAS, 356f 
Idaho Str. Oakland, Cal.

ATLAS KIESZONKOWY
Mamy na składzie bardzo pożyteczną ktią 

żrezkę. optawną w mocne płótno, 124 slro 
nic. Mały atlas, rozmiaru 7x5 cali zawiera 
jqcy przeszło 200 uzm|> i opisów.

On»
W. DYNIEWICZ PUBLISHING CO. 

1163 Milwaukee Ave. Chicago, 111

. . SOc

KATARZYNA SUBCZYSZYN, «nmieRikała 
w domu ^w. Józefa na 117 Broad 8tr. w 
Nowym Yorku, poazukuje swej zaginionej 
12-letniej córki, która zginęła 5-g«» lipca 
1912 w Astoria L. I. N. Y. Dziewczynka ta 
zwie • Jagdosi«“ jest średniego wzrostu
szczupła na twarzy.. Ktoby o niej wiedział, 
niechaj da znęć o niej na «dres wskazany^

lOSZLKUjE Jan Karpiński. Antcnt»»* 
Malinowskiego z zawodu garbarz Przed S

g. in Kr. ’ Y‘‘ro1’ ,lr- -
go. III. Ktoby wiedział o jeg„ p„byri, |_k 
on „m niech będzie t„ka* donłedZ w . 
vm7 żę/»7»1“*- bouae,

PUSZIKUJE w bard» ważnej
Józ. Szujew.Łi Jana 1>,|„. Daw>^ 
axknral prxy AV, I a,.nt wl7 R * 
b, u n>M wiedział, niech laikawi. j, 1Dał 
pur. 1. Center ulica, Milwaukee, Wia

POSZUKUJĘ wujnsikn »o • «•> t,rx”!np 
powiatu Bialoatockiruo. guberni Grod.laĄ 
»ku-i, w w.iżn.-i oprawie BoleUowa Oou»..-w- 
»kiero. Niech ai, z«l.-ni ua »1«« n“«“X • 
dres: — Paulina Oieniu«., box -92, R»“- 
ford, Me.

I-OSZUKI n; Kon.tnntego Ooleckiero «e 
i w.l Milewokicli. powiatu Blalo«tockle«o, .u 

borni Orod.ieiiakiej, w wużnej .prawi., niech 
.ię z.toKi na niżej podany . ..
Klaw 8krec.kow.ki, box 2»2. Kumford. M.^

____________________________

i

POSZUKIWANY Julian Suchocki — mii 
1er Shmith wzrostu 5 i pół stóp a to«* 
rzyazka wzrostu 5 stóp. Mają przy lobi- 
i«00 rubli w rewersach lub kujiïïeh. 
pierwszy doniesie o tej parze, otrzyma gąa 
nagrody. Augustyn Sawulianis 603 BvX na 1 Tutnegt,-ad. Pa z

POSZUKUJE swego syna SUnislawa L>- 
wandowskiego, opuścił dom w dzień 
Narodzeni«, ma ht 18, wzrostu *redni«ZT 
twarz biała, pociągła, nos mierny a mówi 
po angielska i po polsku. Kochany .wna 
Jeżeli iyjesz to wróć do nas bo cię opłaka- 
Jemy. W domu wszystko dobrso. Może ktt 

.•Izie wiedział z l)as,yCh rodaków, to nia. 
Chuj raesy nam donieóó o jego pobyęi». 
BnyonnV. M E«‘ 24tb 8,.MARCIN Bak pochodzi » Króteatwa Pol 

jakiego, gub. I.nb.lskiej. po»l»"‘ K™,?"1
Law Wie« Wi.żlira, Niedawno przyjechał 
z kraju. Niech ai, .głosi "• ?dre’: -’»«•i 

I Gazu. 1823—8 it. Superior. •________
POSZUKUJE sw«j >ony Maryanny Barę 

wici która mnie opuściła i pocMtkiem ma-

nisławn, »yn Edward. Pochodzą x pod znbo- 
' ru roty jakiego, gub. Suwałki. POW. Suwał- 

ki Ktoby wiedział o nich, niech mi da znać 
.» otrzjma odemnie *5 w gotówce, gdyż je 
; sieni nad w\raz pogrążony po mej rodzinie. 
' STANISŁAW BAliEWICZ 55B E. 14 St.
ERIE. PA. __________

i POSZUKUJE Feliksa Makarego w waż­
nej «prawie pros., aif ««loaić listownie. J.

; Gurck, 131 High str. Ilolyoke, Mass.

POSZUKUJE ,|o,U7 Annjr Kl.jao».»,.. 
>» "_« Prx.by..la „ BcloDi., ku.b, . 
wl.-d.l.t u. Bj„baJ d, IU.Ć JM
ks&nder Klej.oweki 174 Main st.

■ »jua j«d*
I . tlv. który zginął bet wieści. Wybierał 
mę do kraju, ale w kraju go niema, aa po­
danie jego adrettu zapłacę 5 dolarów. Ja­
kób Pwtla, Ib 162 Jerom®, Pa. Somunat 
Co.

NOWE KSIĄŻKI.
Mąż Małgorzaty. Powieść z francuskie 

go, niesłychanie interesująca i sen 
saeyjna, jedna z tych, które się czy 
tają bez wytchnienia. 188 stron. 25c 

Hrabina de Nancy, aczkolwiek całość 
sama w sobie, jest dalszym ciągiem 
powieści poprzedniej i zaznajamia z 
dalszymi losami bohaterów pierwszej 
powieści. Stron 266. Cena 25c

Kochanek Alicyl, stanowi także odrę 
bną powieść, ale opowiada o losach 
osób z dwóch powieści poprzednich. 
Wszystkie niesłychanie interesujące. 
Stron 312. Cena 25c

Tajemnice Nalewek w dwóch toniach 
bardzo interesująca powieść Henryka 
Nagła z życia Warszawy, stron 450. 
Cena 50c.

Akta i Dekrcta Koncylium Baltimor- 
skiego. Rzecz niesłychanie ważna dla 
Polaków w Ameryce, są tam bowiem 
zawarte wszystkie t. z. “Prawa ko­
ścielne, uchwalone przez biskupów 
rzymsko-katolickich. Cena 75c.

Hodowanie młodego drobiu, ku pożyt­
kowi i nauce dla g<»s|»odyń i hodow­
ców polskich w Ameryce, napisał J. 
Kwaśniewski. Cena. 10c.

Krzyżacki plemię. Mowa Ks. Wacława 
Kr«iszki na obchodzie grunwaldzkim 
w Milwaukee, dnia 17-go lipca 1910 
wypowiedziana w obecności 20.000 
Polaków w parku Kościuszki. Cena 

10c 
Biały Prorok. Bardzo piękna i sensa 

cyjna powieść z angielskiego, 380 str. 
dużego formatu. Cena 75c

Na Zachód obrazowy opis dalekiego 
Zachodu w Ameryce. Spostrzeżenia i 
wrażenia z podróży, skreślił Michał 
Kruszka. 284 ilustracyi, pięknie 
oprawne w płótno. Cena 75c

Historya Polska w Ameryce, 12 tomów 
owoc kilkuletniej pracy ks. Waeinwa 
Kruszki, dokładnie opisane dzieje 
wszystkich naszych parafii i wszyst­
kich organizacji. Oprawne w płótno. 
Cena ’ $6.50

W. DYNIEWICZ PUBLISHING CO. 
1163 Milwaukee Ave. Chicago, Ul.

POSZUKUJE Maryn Jaworska z pod N. 
140 Gittcre ul. ayną twego Franciszka, li­
czącego lat 16. który przed rokiem opućcil 
Buffalo, udał się <b> l’en’1- Brand Will. 
Ktoby wiedział o nim lub on snm, niech da 
znać do wiadomo*«! do Maryi .Jaworow­
skiej, No. 1*0 Głttere atr. Buffalo, NY.

JOZEF Kuczynzki poazbkuje swoich bra­
ci eiotceinych Józefa. Jana i Walentego An- 
dryszaka i Maryanny i Michała Kurowskich, 
którzy mają przebywać w Baltimore. Md. 
Ktoby r naszych czytelników wiedzie! o ich 
pobycie niech zawiadomi Michała Kuczyń­
skiego, Maniatee Oak Hill Mich.

POSZUKIWANY Jest Jakób Manieekż 
przez matkę. Niech uię zgioui pod adreaaaa 
Mary« Piwowarczyk, dla Borowskiej, «L 
Brzeska No. 7 mi«*szk. 15 Warszawa Pe- 
land Rusią, Europe.

POSZUKUJE Teklę Chmielowicz po 
żu Chmielowiec, córkę Józefa i Mary*. 
Wąsików g poręb Dębskich w Galieyi. 
Du Ameryki przybyła przed 10 laty i po­
czątkowo kilka mieuięey mieszkała u Jan* 
Pileckiego w New Yorku. Poszukuję ją w 
bardzo ważnej sprawie. Kto mi poda jaj- 
adres, dam 820.00 nagrody.

Jakób Chuiielowicz Greyrok Place, Oha- 
ster. N’Y.

POSZUKUJ U swego sąsiada Ki»ns!untage 
Lipskiego Adam Subartowici. Lipski atl«- 
szkał tu« północnej stronie miasta pur. 4681 
So. Ashland AVE. gdzie chwilowo tamia- 
tzkuje.

Katarzyna kwaszuwska poszuks- 
je rodziców Józefa i Anieli Og^rzałków, 
którzy pochodzą z Galicyi. Przebywali w 
mieście Cohous NY. Ktoby o nich wiedsiai 
lub oni sami, niech« adresują: K«tnrsy»M 
Kwsszowska 1338 Burnett AVE 8>rac«Mt 
N. Y.

FELIKS I BRON*. CICHOCCY poszukują 
t Stanisława Makowskiego. Wawrsyńca Borko 

wskiogo. Prawdopodobnie zamicMkajł w De- 
troit. Mieli.- Proszę się sgłosió >'• adres: 
Feliks Cichocki. 248 Straechcr str. Toledo, 
Ohio. ________________

ANDRZEJ Idllniki poszukui» swego brstn 
Michała IiiliAskiogo, ktoby o nun wiedzi-il 
niechaj się zgłosi, lub kto niech łaskaw zgloai 
803 IlaMings Detroit Mich,

POSZUKUJE stryjecznego brata 'Józefa 
Zajączkowskiego, obaj z Wileńskiej guber 
nii, powiat Trocki, wie* Markucisski. Kto 
by o nim wiedział lnb on aam, proszę pl*aA: 
\ntoni Zajączkowski 49 Fhrnaee str. Nilea 

Ohio._________ ___________ ____________
POSZUKUJE żony, która 15 kwirfrla o- 

deazla z domu. Poszli z bortnikiom. wzięli 
sobą d»i*cko. chłopczyka o*iniomi<alęcr.ne 

-o. W domu loatało j;dzieeł »^bri 
,ie *ą jednakowego wzrostu p op, ona
Mond włosy i górnych zębów niema. Ma 

, lat 36 — on m;> wielki znak nad prawem 
i okiem, jak Kn w kopalni pobito, liczy 25 lat. 

brunatne włosy, p-.b-^yp - Pn«». Chce zro­
bić porządek * «Iziećm:, -Lik się nie dowiem 
•jdzie oni rą to ich policyjnie każę szukać. 
Za zawiadomienie wynagrodzę. J. Michalak 

. 190. Bentleyrille, Pa.
JEŻELI kto znał Antoniego Olczaka albo 

on sam to ogłoszenie widział, to proszę dać 
znać Janowi Olczakowi No. 1213 lth AVe 

' Bearer Falls, To,

DI. X uniknięcia rodiinnej nieprzyjemno­
ści poszukuje się w bardzo ważnej sprawi» 
braci lub szwagrów B. Plena, pocho«it<ee<» 
ze starego Sącaa. J. Kałuiniak 80 RelaaoO 
AVe. Newark NJ.

MILWAUKEE, WIS.
Gustaw Rypiński, usiłował 

bić polieyantowi L. Btu-meisti-owi 
aresztantn, aresztowanego za, pi­
jaństwo. Gdy polieyant stawił o- 
pór. Rypiński dobył szybko re­
wolweru i strzelił doń, raniąc go 
w policzek, następnie zaś zaeząl u-

Policyant zatoczył się. ale . balbiemi do domu ob. Jana Lipin-, 
Iskiego trzech uzbrojonych bandy-; 
i tów. Złodzieje domagali się pie-1

od-

ST. LOUIS, MO.

Przed domem l)ra Nawrockie­
go. napadło na wracającego z

ciekać.
przyszedłszy do siebie, strzelił za 
Rypińskim i trafił go w nogę.

! Ranny ina chwilę przysiadł, lecz i niędzy, ale gdy nasz rodak sta- j
I 1

POSZUKUJE mego przyjaciel* Franelaak» 
«Ryszki. pochodzącego z Poręby Wielkiej, p. 
Oświęcim kraj Galicy», który już lat 12 ta 
mu wyjechał do Ameryki, a który oatatni 
raz przed siedmiu laty napisał i St. Paul, 
i dotychczas niemam o nim żadnej wiad« 
mości a rozchodzi mi aię przeważnie o jw 
go córkę Maryę, która z nim do Ameryki 
wyjeęhnla.

Kozchodii aię tu o jej majątek, która fe 
w k^aju ma także siostrę itaraią, która bea 
niej nic może tym majątkiem rozporządsai. 
Albo on sam. albo ktoś, kto wie o jego >a- 
hyuie, niech da laakawie znać na adres: 
< obiela. Poręba Wielka, poeala OtwiąeŁa. 

Gnlicya. Europą.

1’OSZUKUJE swego mąż* Józefa Socha 
cklego, który przebywał w Eeeles, W. Vlr- 
ginia. Ktoby wiedział o nim lub on aaai, 
nioc.h da znać do Anny Sochackie), 380 Oak. 
lahd str. Brooklyn, N. Y.

9NIEZ.NO


GAZETA POLSKA W CHICAGO.

CHICAGO.
Ob. Jan Nerlng. prêtes Macierzy 

polskiej powrócił do Chicago. Na 
dworcu “Union” spotkali go rodzice i 
bliżsi krewni, oraz delegacya Zarzą­
du Głównego Macierzy Polskiej. Sa­
mochodami pp. Promifiskiego, Sadów- Î 
Bkiego i Zyka odwieziono p. Neriuga 
do tymczasowego mieszkania jego, u 
państwa Anny i Wincentego Jóźwia- 
kowskich, pnr. 2134 Cortez ul.

W domu pp. Józefów Jarzembow- 
akich, właścicieli znanego zakładu po­
grzebowego na Stanisławowie, odbył 
się dłub p. Jana Szurmińskiego z pa- ' 
nią Teodozyą Jarzembowską, wdową 
po śp. Bronisławie Jarzembowskim. I 
Drażbowali ; p. Józef Jarzembowski, | 
szwagier pani młodej, z panią Rozalią 
Maciejewską z Berlina, Wis., matką 1 
pani młodej; p. Kazimierz Jonas z pa­
nią Heleną Jarzembowską, siostrą pa-1 
ni młodej; p. Wacław Szurmiński. 
brat pana młodego, z panną Martą 
Raclnlewską. kuzynką pani młodej; 
p. Stanisław Polakowski z panną Ma­
gdaleną Kamasa z Ashland, Wis., ku­
zynką pani młodej.

Po uroczystości kościelnej państwo 
Józefowie Jarzetnbowscy podejmowali 
w hali Walsha liczne grono gości, a 
między innymi sędziów i wybitnych po­
lityków.

Czterdziestolecie pożycia malżeti-, 
skiego święcili starzy osadnicy Jan i ■ 
Marianna Sehnke. Syn jubilatów, j 
Wiol. ks. Józef Seliuke, odprawił so­
lenną Mszę św. w kościele św. Kazi-! 
mierzą na inteucyę swych rodziców. 
Miejscowy organista, p. Władysław 
Dombek. oraz małżonka jego Jadwi­
ga. odśpiewali podczas nabożeństwa ! 
piękne utwory solowe, a Chór z pa­
rafii św. Kazimierza wystąpił "in 
gremlo.”

Dwudziestolecie pożycia rnalżeń- ' 
skiego obchodzili Marcin i Antonina ! 
Gralik w Avondale. Uroczyste nabo- 
żeństwo odprawił na inteucyę jubila­
tów proboszcz parafii na Jackowie.

W tejże parafii dyrektor Macierzy 
Polskiej, p. .Tan E. Wichlacz. wstępu­
je dnia 27 października w zw*iązek mał­
żeński z panną Julią Wróciiiską. se-1 
kretarką Oddziału Tśgo Macierzy Pol­
skiej. zam. pur. 212’1 Thomas ul.

z Jadwigowa. Dnia 15 październi­
ka. w kościele św. Jadwigi, odbędzie 
się ślub p. Leonarda Leona Pachol­
skiego. syna państwa Tomasza i Ma­
rzanny Pacholskich, zant. pnr. 2221 N. 
Robey ul., z panną Anną Flfielaką. 
córką państwa Jana i Walentyny FI- 
fielskich, zam. pnr. 2020 W. Webster 
ave. Obie familie zaliczane są po­
wszechnie do najstarszych osadników 
Jadwigowa.

Z Piotro-Pawlowa. Kółko dramaty­
czne pod wodzą Józefa Kalczyńskiego 
urządziło bardzo udatne przedstawie­
nie. Grano • “Ulicznika Cliicagoskie-' 
go" i “Szewca atletę.”

Dla urozmaicenia wieczora wystąpił 
» grą solową na skrzypcach lń-letni 
chłopiec. Walenty Broniarczyk. które­
go nagrodzono burzą oklasków-.

Z Kantowa. Połączone Chóry z pa- I 
rafii św. Jana Kautego przedstawią ' 
operetkę czteroaktową Szczęsnego Za- ' 
liajkiewicza pt: “Sierotka Hanka i [ 
Wiedźma Jędza." w niedzielę wieczo- ; 
rem. dnia 27go paźdz.. w sali św. Sta- ; 
nisława Kostki przy Noble i Bradley 
ul- Próby już się odbywają, pod re- 
żyaeryą autora ; przeszło 100 osób bie- 
rze udział w tern przedstawieniu.

Zabawy. Polsko - Demokratyczny 
Klub Młodych IGej Wardy urządza do­
roczny bal we wtorek wieczorem, dnia 
22 października, we wielkiej sali 
Schoenhofena. Orkiestra .lana Budy.

Oddział św. Stanisława Kostki, Nr. 
' i Macierzy Polskiej, ze Stanisławo­
wa. urządza zabawę taneczną w nie­
dzielę Wieczorem, dnia 10 listopada, w 
mniejszej sali Schoenhofetfo. Na czc-1 
le komitetu stoi p. Stanisław Liczmań- 
ski. urzędnik Banku Polskiego.

Z kroniki żałobnej, ś. p. Józef Pra­
bucki, wuj ks. Franciszka Kępińskie­
go. wikarego na Stanisławowie. Nie­
boszczyk przeżył 77 lat.

W parafii na Stanisławowie odbył 
Cię z wielką okazałością pogrzeb ś. p. j 
Katarzyny Niemiec, żony Romana, a 
matki Stanisława. Józefa. Wadysla 
va. Maryi. Bronisławy. Jadwigi i Anny ! 
Niemiec. Zmarła przybyła do Cbica- ■ 
go okoio 3« łat temu. Była parafian- f 
ką Stanisławowa przez 20 lat.

Z kościoła Najśw. Maryi Panny od 
Nieustającej Pomocy odbył się z wiel­
ką okazałością pogrzeb ś. p. Józefa 
Kaniiiiskiego. brata niedawno zmarłe­
go Franciszka Rumińskiego, długolet­
niego i wpływowego osadnika dzielni­
cy "Bridgeport."

Ze South Chicago. Towarzystwo 
Śpiewu Bolesława Dembińskiego na 
dorocznem swem posiedzeniu w dniu 
22go września obrało na rok następny 
następujących urzędników;

Adam Ciesielski, prezes; Jan Kozi- 
czynski. wice prezes: Walenty Kaba- 
ciński, sekr. prot.; Józef Bloch, sekr. 
lin : Juliusz Grześ, kasyer; Wojciech 
Stefański, gospodarz; Stanisław Sli- 
"hiski, odźwierny. Komitet wyko­
nawczy na cały rok: Juliusz Grześ, 
Jan Walkowiak 1 Antoni Furman.

Kapela Kipkowskich zażywa zasłu­
żonej sławy, a p. Leon Kipkowski się­
ga też po laur większej zasługi, 1 or­
ganizuje nową kapelę z młodszych 
chłopców na Stanisławowie. Po No- 
wym Roku przystąpi p. Leon Kipkow-1 
sl.i do zorganizowania gwardyi tręba- ! 
czy i doboszów (po 1« z każdych) na 
wzór niemieckich “Turn-Uereinów."

Na "Bridpeporcie" zorganizowało 
eię przed dwoma tygodniami stówa 
rzyszenie przemysłowców pod nuzwą 

Bridgeport Business Men’s Associa*

tion.” Prezesem jest Jan Tanan$vicz 
(bankier), sekretarzem Józef E. Krzy- 
wiński (aptekarz), a skarbnikiem Her­
man Strużyna (kupiec).

Towarzystwo zajmie się urządze­
niem karnawału ulicznego na prze­
strzeni od 31 ulicy do S3 place na ulicy 
Morgan.

Firma William Kolacek and Co., o- 
głosiła niewypłacalność. Długi wyno­
szą około I100.009, a pokrycie $75.000. 
Kolackowi szedł pierwszy jego interes 
na Blue Island are. doskonale, drugi 
przy Milwaukee i Armitage ares, 
przyniósł straty. Kolacek jest przyja­
cielem Polaków i cieszy się dobrą o- 
pinią.

Ulanowski and Sobiecki. Wspania­
ły sklep ubrań i galanteryi tnęBkiej o- 
tworzyła spółka Ulanowskiego i Sobie- 
ckiego (“The Progress“), pod nume­
rami 1165 Milwaukee ave. i 1507 W. 1 
Division ul. Sprzedaje męską odzież, 
galanteryę, kapelusze i ebuwie. Pan 
Sobiecki jest krawcem z zawodu, wiec 
odbiorcy spółki “Progress” pewni być 
mogą, że będą należycie obsłużeni.

Szczęść Boże!
Na Maryanowie przy kopaniu ziemi 

pod fuudamenta nowego kościoła zna­
leziono trzy metalowe krzyże w głębo­
kości 15 stóp pod obecnym poziomem 
gruntu. Krzyże są tego rodzaju, jakie ( 
widzi się przytwierdzone do trumien. ; 
Na odwrotnej stronie większego je<t! 
cyfra 1375. a na dwóch mniejszych, 
do siebie podobnych, znajduje się cy­
fra 65. Według orzeczenia znawców, 
większy krzyż datuje się od około 40 
lat. Mniejsze krzyże były w ogólneni 
użyciu przed 25 laty.

Z rady miejskiej. Na oslatniem po­
siedzeniu przeszły trzy nowe ordynan- 
se zmierzające do zmniejszenia liczby 
nieszczęśliwych wypadków automobi­
lowych.

Przedstawiono żądanie, by miasto dzienni, że musiała chodzić do krew 
regulowało banki prywatne.

Burmistrz zażądał uchwalenia prze­
pisu skierowanego przeciw właścicie­
lom psów, które nie noszą kagańców.

Uchwalono referendum co do wyda­
nia bondów na rozszerzenie 12-tej uli­
cy.

Uch walono hie wypłacać kontrak to­
rom reszty pieniędzy za
sia.

Admistracya ma się 
przystanią okrętową.

Regulowanie lodowni 
później.

Ustawa co do czteroletniego urzędo­
wania klerka, skarbnika i aldermanów Polski byznesista w “Irving Park” -- 
potwierdzona. Wojciech Zientarski, lut 40. właściciel

Postanowiono usunąć stare numery składu delikatesów pnr. 4057 Eberly 
na mieszkaniach.

Wypadek automobilowy ks. Biskupa.
W niedzielę gdy ks. Biskup jechał au-, 
tomobilem do Irving Parku, na poświę­
cenie kamienia węgielnego pod nowy 
kościół, tramwaj wpadł na automobil, 
którym jechał ks. Biskup. Automobil 
został strzaskany na miejscu, ale nikt 
nie został poważnie skaleczony,
samochodem p. Domiuowskiego, w któ- i śmiertelnie pokaleczył, 
rym się znajdował ks. Biskup, jechuł dżiny później Zientarski wyzionął du- 
p. I^eon Winiecki w swoim samocho­
dzie. Z j>. Winieckim był p. Piotr Bar-, 
tzen i p. Fr. Hauzer. Księdza Biskupa , 
natychmiast przeprowadzono do sa­
mochodu p. Winieckiego i ten popędził 
do Irving Parku. Skończyło się na 
strzaskaniu samochodu.

Bardzo się cieszymy, że ks. Biskup 
z przykrego wypadku wyszedł bez 
szwanku.

Przykry wypadek. Przy South Ash­
land ave. i 45tej ulicy wydarzyło się 
znowu nieszczęście tramwajowe. Szyb­
ko pędzący tramwaj linii Ashland ave. 
zderzył się 2 wozem grosernika, cięż­
ko kalecząc woźnicę i towarzysza jo­
go. oraz strażaka jadącego na tram­
waju.

Oto 
ciszek 
sernik

nawoływał swych ziomków, by czem- słyszałem, że mnie ktoś woła z cho- 
prędzej wrócili do swej Ojczyzny i 
brali udział w wojnie z Turkami. En- 

I tuzyazm w hali panował bardzo wlel- 
1 ki. Konsula obnoszono po hali na ra- 
! mionach. Konsul utworzył tu stacyę 
I rekrutacyjną. Pierwszy oddział Gre­
ków, złożony z 300 młodych ludzi’ wy- 

1 jeżdżą już do kraju. Konsul tutejszy 
; powiedział, że z Chicago najmniej 5000
Greków weźmie udział w wojnie.

Krwawa zabawa. Michał Wietrzyk. 
Józef Walczak, Stanisław 6tempek i 
Stanisław Lis bawili się na balu w ha­
li za salunem i bez najmniejszego po-, 
wodu napadli na Jana Draganka i po- ' 
bili go niemiłosiernie, zadając mu no­
żem kilka ran i rozcinając głowę tak 
fatalnie, że lekarz rnusiał dokonać ze­
szycia głębokiej rany.

Wszystkich czterech młodych no­
żowników polieya aresztowała i stawi­
ła przed sędziego Uhlir w sądzie mu­
nicypalnym przy Maxwell ulicy. Po 
rozpatrzeniu sprawy sędzia skazał ka­
żdego z oskarżonych na $50 kary’ pie­
niężnej (lub w razie niemożności za­
płacenia kary, na 100 dni pobytu w 
domu poprawy) I koszta sądowe.

Energiczna dziewucha. Z Rosyi 
przyjechała do Chicago 20-letnia Apo- 
lonia*Grygorczuk I pociągnęła tutaj 
do odpowiedzialności sądowej Jana 
Ischuk, krawca zam. pnr. 726 W. 19tej 
ulicy, który uwiódł ją w Europie i po-1 
tern uciekł do Ameryki. Dziewczyna 
powiada, że skoro uwodziciel jej bę­
dzie skazany przez władze amerykań­
skie. powróci zaraz do Rosyi.

Kara za próżniactwo. Na $100 kary 
i koszta sądowe skazał sędzia Stewart 
Kazimierza Zawiślaka, który nietylko ; 
na utrzymanie żony i dziecka nie pra-1 
cował, ale jeszcze nad nią się wciąż : 
niemiłosiernie znęcał. Żona brutala, ' 
pani Antonina Zawiślak, zeznała sę-i

budowę rat u-

zająć nową

odłożono nu

nych i prać im bieliznę na własne u- 
trzymanie, a mąż jej przebywał w 
szynkach i od niej pieniądze wyłudzał.

Wleciała przez okna do Banku. Ko­
bieta polska, Maryanna Popa, ważąca 
235 funtów, wpadła przez szklany dacii 
budynku zajmowanego przez “Indiana 
Harbor State Bank** do lokalu banko­
wego. Ворона wiesżała bieliznę na 
dachu sąsiedniego domu, gdy potknę­
ła się przypadkowo i straciwszy rów­
nowagę, padła na dachu banku. Po­
mimo swej wielkiej tuszy, Bopowa od 
niosła tylko lekkie obrażenia cielesne.

Nieszczęście na gładkiej drodze. —

i wagi!... Fajt! Fajt! widać prze­
znaczony mi koniuxnie!... Pan 
Grabski spostrzegł moje zmiesza-

■ uie.
— No — rzeki do innie— niema 

nic straconego, póki się niżej 45ciu 
kilo nie spadlo. Teraz tylko krwa- 

j we bifsztyki po angielsku jeść i 
i monachijskie piwo z pięć bomb 
i dziennie wypić, a wszystko będzie 
dobrze.

Istotnie za trzy’ tygodnie przy­
byłem i wyglądałem pysznie, tern 
bardziej, że za poradą pana Grab­
skiego hantlowałem 25-cio kilowe- 
mi ciężarkami codziennie rano i 
wieczór. Ale cóż!... Spotkałem 
pana Grymskiego, a ten mi jak na 
dłoni wykazał, że: pro primo w 
sali Sokola skutkiem gimnastyki 

i powstaje kurz, którego bakcyle są 
I zabijające; pro secundo bawelnia- 
: na bielizna drażni i rozpala skó­
rę ; pro tertio mam wadę klapy 

I sercowej z roweru, reumatyzm z 
wody, błędnicę z jarskiej kuchni 
— i jeżeli nie przejdę kuracji cy­
trynowej, która sama jedna wszy­
stkie te choroby wyleczy — to bę­
dzie fajt!

Teraz już naprawdę się zląkłem ! 
Kupiłem broszurę w księgarni i 
trzy cytryny ua początek. Kwaś- 
to było, ten sok z nich, wyciśnię­
ty, ale — mlasnąłem językiem. 
Drugiego dnia po pięciu cytrynach 
uczniem wyraźnie, że krew się czy­
ści!... Nabrałem du^lia — wi­
działem przyszłość różową pełną 
cudów i cytryn. .. Trzeciego duia
wypiłem ośm cytryn — a czwar-1 
tego po dziesięciu, leżałem pół go­
dziny na sofie bez ruchu.

Piątego duia dostałem halucy- 
nacyi, że dolue zęby wyrosły mi 
wyżej nosa, a górne zwisły aż na 
brodę! Szóstego dnia po wypiciu 
przywidział mi się 
wiący mnie za szyję 
dostałem febry - 
na wlewała pół 
ten w usta — a 
wpadłem w szal
łem wszystko t. j. cytryny, szklan­
kę i wyciskaczkę za okno!

Trzy tygodnie przychodziłem do 
siebie po wszystkich tych kura- 
cyach — a ponieważ nie leczyłem 
się [wzez ten czas wcale, wróciłem 
do sil i do znakomitego wyglą­
du. ..

Nie mnie zuów nie boli, nie mi 
nie brakuje, zaprzysięgłem się 
tylko na wszystkie świętości — 
nigdy w życiu nic nie przedsię­
brać. .. dla mojego zdrowia.

PODRÓŻ CARA I ARESZTOWA­
NIA.

Do innego kraju!”
Zaśmiała się w odpowiedzi —
Oni krzyczą — ona siedzi;
— “Kiej mi tu jak w raju!

dnika. Skręciłem na lewo lekko 
j zeskakując z koła; stał przedemną 
pan Grębski.

— A! co to pan dobrodziej naj- 
| lepszego wyrabia ? Taki sport 
i szkodliwym dla zdrowia uprawiać 
! teraz, w tym wieku 1

— Jakto? rower, to sport szko- 
■ illiwy ?... Przecież to najracyo- 
I nalniejsza komocya... jedyny1,
najlepszy sposób przeciw zatłusz- 
czeniu...

— Ta! ta! ta!... opowiadanie! 
aż jednego razu przyjdzie na uli­
cy atak sercowy, i fajt!

Dreszcz mnie przeszedł!... Zno­
wu fajt?

— Jakto? — bąknąłem — to by­
wa?

i — A bywa, panie, i to bardzo 
| często! Jazda na rowerze jest dla 
serca fatalną.

— Ależ przeciw zatluszczeniu...
— Przeciw zatluszczeniu niema 

nic lepszego, jak zimne kąpiele. 
Pływasz pan?

— Pływam. Ale...
— Niema ale! Co dzień pół go­

dziny pływać. Nabierze pan siły, 
lekkości i zdrowia. Pa!

Czegóżby człowiek dla swego 
zdrowia nie zrołdł?... Młoda żona, 
dzieci... żyć dla nich trzeba, a 
więc i utrzymywać to źyaie.

Zarzuciłem koło i pływałem co! 
dzień — po dwie godziny! Czego 
dobrego — nie za wiele. Po dwócli 
tygodniach jednak zauważyłem, | 
że bicie serca przez rower nabyte, 
nie polepsza się... Byłem czegośj 
cały jak o ścianę potłuczony i reu­
matyczne bóle ozwały się nagle w 
rękach i w nogach!

— Jezu miły! Co począć?... Na 1 
szczęście spotkałem paua Grzyb- 
skiego, który wyśmiał serdecznie I 
całe moje pływanie.

— Ależ wodna kuracya — zao­
ponowałem — wodna...

— Furda, panie!... Wodna?...; 
Owszem! Ale nie w rzece, i nie ] 
męczyć się godzinami! Wodua ku- j 
racja, to Kneip! Zimne tusze dwa, 
razy dziennie i na noc mokre skar-; 
pet ki na nogi!

Rozjaśniło mi się w głowie!... I 
Oczywiście! Woda, to Kneip.

Kupiłem wannę, rurkę gumową 
przyczepiłem do wodociągu w ku­
chni i polewałem sobie piersi z 
krzyżami. Skarpetki mokre na no­
gach w nocy także zrobiły swoje 
i — za tydzień oczu nie mogłem o- 
tworzyć z kataru!... Glos ze mnie 
wychodził jak z wyschniętego! 
klarnetu, a kiehałem, że kamieni- 
ch trzęsła się w posadach .

Szeaęśeiem odwiedził mnie pan
Grubski. Rzecz dzieje się w Poznaniu.

— Cg pan najlepszego robi? —•, A.: (’óż u licha z tymi patryo-
wrzasnął przerażony — śmierci taini, człowiek żadnej sobie rady 
pan szuka koniecznie? Bzuć pan jakoś nic może zadać! Posłuchaj, 
do licha ten cały od lekarzy da w- dzisiaj po raz już trzeci przycho- 
uo zdemaskowany kna.jpowski dzą do innie po skradki na jakieś 
szwindel, a weź się pan do baweł- tam ich “lufcugi*’!
ny! B.: Aha! a dałeś?

— Jakto. panie? — spytah*tu nie A.: No tak dałem, bo w ten spo-
rozumiejąc. sób cłiciałein się ich pozbyć.

— Tak, że trzeba sobie kupić B. :To źle uczyniłeś, mój bracie, 
normalną bawełnianą bieliznę. To I to tyle znaczy, jakobyś bicz kręcił 
podnosi ezyunośi' skóry, ot worzy i na własną skórę!
zamknięte owemi tuszami pory A.: A jak to rozumiesz! - 
ciała i wszystko wróci do normal- B.: Posłuchaj: Z pewnością win­
nego stanu. Ale trzeba również domo ci, że Niemcy to na śmierć 
przestać jeść trupy zwierzęce, a zazdrosny naród; to też wypędza- 
żywić się jak natura wymaga — ją naszych z własnej ich ziemi, 
roślinami. kują różne ustawy wyjątkowe

Kupiłem tuzin koszul bawełuia przeciw nam. a my jakoś zawsze 
nych i tego samego dnia zjadłem i żyjemy. pomimo wszystkiego — i 
w jarskiej kuchni obiad z pięciu zniszczyć ‘się nie dawamy—-więc 
jarzyn, poczem głodny jak wilk co? Na dobitkę pozazdrościli nam 
nakazałem żonie w domu gotować nawet nieba — a może obawiają 
tylko j»o wegetaryańsku. się, żebyśmy ich może nię oskarża-

W trzy tygodnie zobaczyć mnie li. Więc co robią? Udali się do św. 
pan Grabski.

—r- Jezusie Maryo! — wrzasnął 
odskakując odemnie — a pan jak 
wygląda?

— Jakto? — szepnąłem prze­
straszony. — Czy źle!...

— Co panu? Pan ]>o chorobie?
— Co panu- Pan po chorobie? ‘powziąć w tym celu. Radzili bar-
— Nie!... po kuracyi ostatniej, dzo długo i prz.vszli wreszcie do
— I jarskiem jedzeniu! Domy- * przekonania, żeby temu za ponio­

słam się. A ile pan waży? I cą “luftcugów’* zapobiedz. Owa
— Ja?... ważyłem ^ię, przed' flota nudpowietrzna ma za zada-

dwoma miesiącami miałem f»7 nie, dzień i noc czuwać w powie­
liło. . trzu i skoroby się jaka dusza Po-

— Chodź pan do kupca. laka poważyła frugać do niebie-
Zaciągnął mnie do wagi, języ-1 skich wyżyn, natychmiast schwy­

czek wskazał 50 kilogramów.
— Widzi pan?!... a wie pan, że ' 

45 kilo to najniższa normalna wa-; 
ga mężczyzny? ’ Szesnaście kilo 
stracić przez dwa miesiące! Jesz­
cze z tydzień przyjdzie z pańskiej 
jarszczyzny zwapnienie aorty’ al­
bo suchoty i — fajt!

»— Nie mogłem podnieść się z

avc„ podejmował u siebie znajomych, 
braci Władysława I Józefa Kowalskich 
i Marcina Kowalczyka, zam. pnr. 1517 
Wabansia ave., którzy zaprosili go na i 
wesele. Gdy Zientarski odprowadzał 
gości do tramwaju około godz. lOej 
wieczorem, minął jeden tramwaj, lecz 
hie zauważył drugiego pędzącego . z

Za przeciwnej strony, który go przejechał, 
W trzy go-1

cha w szpitalu Braci Aleksyunów. 
Nieboszczyk należał do Tow. Imie­

nia Maryi, nr. 1 Z. P. R. K.

DLA MEGO ZDROWIA.
(Humoreska.)

zdro

mnie

z da-

Warszawa. Po uroczystościach 
jubileuszowych w Moskwie car u- 
dał się do Białowieży a następnie 
do Królestwa. Obecnie wyjechał 
z Czyżewa aby udać się przez Ko­
luszki, z pominięciem Warszawy, 
do Spały. Carowi towarzyszy 
wiełki książę Dymitr Pawłowicz, 
Skałłon, gubernatorzy: łomżyński 
i warszawski. W ciągu całej ubie­
głej niedzieli J poniedziałku od­
bywały się masowe aresztowania 
w Waren wie i wzdłuż toru ko­
lejowego, którym miał przejeżdżać 
pociąg carski. W Warszawie w 
ciągu tych dni aresztowano 
szło 150 osób.

Dobrzy ludzie tu się rodzą;
Wszyscy wzajem sobie szkodząI 
Mazgaj przy mazgaju, 
Polubiłam polską grzędę 
I’tu sobie mieszkać będę.
Jak w raju, jak w raju!”
Tak ci mówi — oni w skargi. 
Potem w radę, potem w targi, 
Aż się łeb zapoci —
Drą się drą się, — a babula
Jak hulała, tak se hula

I Polaków grzmoci 1

BIEDA.

prze-

Idzie sobie babuleńka, 
To płacze, to r*-ęka, 
To jęk z piersi wyda. 
Zebrała się wnet gromada 
“Ktoś ty babciu?” Każdy bada 
A ta rzecze: ‘‘Bieda”.
“Ledwie wlokę stare kroki — 
Bom ei przeszła świat szeroki 
Niemców i Francuzów! 
Niegościnne te paiewiary 
Jeść nie dały babie starej. 
Jeno sporo guzów!
A gdy proszę zmiłowania — 
Każdy srogą pięść odsłania — 
Gna precz ze swych szlaków, 

| Przywlekłam się, moiśeiewy, 
! Do braci — Polaków”.

SZTORNICY, BACZNOŚĆ!
Nasz bogato Uusłrowany katalog *lfewa 

rów Gwiazdkowych jest już gotów i zawie­
ra przedmioty, jak następuje :

Listy gwiazdkowe. Pocztówki, Karty X 
powiuaaowaniem. Żłóbki, Biśuterya rehgl/r.. 
Książki 4o nabożeństwa. BallgUtw artykwO 
butny, Karty do chrztu. Papier do kwia 
tów, grtsnani łucie, Obrazki w ramach i 
bez ram, Eleganckie różańce, RaligUwe ka 
lendarze z ogłoszeniem, Śliczne albumy a fo 
tog rafiami. Śliczne chusteczki z jedwabnym: 
haftami w języku polskim. Śliczne karty 
pocztowe i pizoróżne inne artykuły, które 
zainteresują lud polaki na ten seaon.

Jeaieli nigdy nie mieliście na składzie na­
szych towarów, to napiszcie po nasz kala 
log natychmiast. Nasze towary spraadają 
aię zaraz na pierwsze wejrzeme.

Dajemy znaczny rabat.
Dużo pieniędzy zarobicie na naszych lewa­

rach.
LIPMAN 8UPPLY HOUSE, 

Randolph et. i Fifth Ave., Chicago, 111.
Prowadzimy tylko hartowny interee i sad 

nych katalogów ai j do łodzi prx
watnych. 45

Mefisto, dla-
— siódmego 

ósmego już żo- 
oindlałeniu kwas 
za to dziesiątego 
ostry i wyrzuci-

LĘKLIWI.

Koń został na miejscu zabity, 
nazwiska rannych osób: Fran- 
Trupita. Albert Sardoński, gro- 
i Karo) Henninger, strażak.

Szczęście w nieszczęściu. Niemiłą 
przygodę miał 51-cioletui .Józef Ko- 
wański. zatrudniony jako stróż w re­
mizach kolei “Chicago and Eastern 
Illinois” przy ulicach 43ej i Leavitt. 
Wracając od pracy. Kowański nastą 
pił w otwartą “żabę" kolejową, która 
mu stopę chwyciła w żelaznych klesz­
czach i nie pozwoliła się ruszyć. Ko­
wański rozciął swój trzewik na kawał­
ki. lecz Btopj’ wyjąć g© szyn nie mógł. 
Wiedział on. że w niedługim czasie na­
dejdzie pociąg osobowy, więc z cafych 
sił szarpàł nogę i nawet złamał ją v- 
dwu miejscach, ale ruszyć nie mógł ani 
na jeden cal. Dopiero gdy zjawił się 
inny robotnik, Aleksander Gata. zo­
stał Kowański wyratowany. W trzy 
minuty później przejechał tędy pociąg, 
który Kowańskiego niewątpliwie był­
by zabił.

35 lat więzienia. Lulu Blackwell 
zóstała uznana winną morderstwa 
przez sąd przysięgłych przed sędzią 
Windes 1 skazano ją na 35 lat więzie­
nia karnego. Pierwszy to wypadek w*! 
roku bieżącym... bo wszystkie po­
przedniczki skończyły uwolnieniem, 
lub niezgodą sądu przysięgłych. Wy-1 
rok w iny zapadł jedynie dlatego, że ■ 
kobieta ta jest murzynką.

Sąd przysięgłych obradował trzy 
godziny. W pierwszych balotach 
dwóch sędziów przysięgłych głosow*alo 
za karą śmierci, siedmiu głosowało za 
doźywotniem więzieniem, a reszta do­
magała się lżejszej kary. Kiedy prze­
czytano wyrok, kobieta omdlała. Ko­
bieta ta została uznaną w inną zamor­
dowania Karola Vaughn murzyna, dnia • 
1€ lutego. Vaughn chciał poślubić 4n- j 
ną kobietę i dlatego ta go zamordo-1 
wała. Spotkała go na ulicy i strzeli- i 
la doń z rewolweru.

Grecy wracają do kraju. Grecy 
chicagoscy zebrali się w Hull House. 
by wysłuchać przemowy swego kon­
sula, Mikołaja Salopoulosa. Kousul

że 
żo-

Silny jak lew, a zdrów zawsze
— Bogu dzięki — jak ryba, ży- 

t leni sobie bez troski na świecie.
Nie znalem bólu głowy, dolegliwo­
ści żoladka, reumatyzmów, nerwo­
bólów — sjowem. koń pociągowy 

i mógł mi pozazdrościć mego 
wia.

Aż pewnego razu spotyka 
pan Grzebski.

— Ko|»e lat! — krzyknął
lęka — kopę lat nie widziałem pa­
na dobrodzieja!... Świetnie pan 
w ygląda ! doskonale!

— Nie źle, nie źle!
Pan Grzębski cofnął się o "dwa 

kroki.
— Tylko... lim! ten brzuszek 

I zaczyna się dyablo zaokrąglać... 
i O to źle! przed czterdziestu zatyć. 
niech ręka boska broni!

— Dlaczego to!
— Dlaczego! oto dlatego, 

zaraz przyjdzie astma,. katar
łądka, a co gorzej i prawdopodo­
bniej zatluszczenie serca.

— Co pan powiada!..
— A tak, panie dobrodzieju! A 

potem jedna minuta... ściśnie, za­
boli i — fajt!

— Fajt!?...
— A tak! fajt! panie dobro­

dzieju !
— Cóż radzie na to?

•— Widocznie za mało pan masz 
ruchu. Na rowerze jeździ pan ezę- 
sto?

— Wcale nie.
— Otóż macic! Jedna, jedyna 

racjonalna komocya, panie. Ja 
mam aż dwa rowery. Mogę panu 
doskonałe kolo obstąpić za pół 
ceny.

Przerażony złowrogim “fajtein»’
— nie namyślałem się długo; za 
godzinę miałem rower, za dwie 
wziąłem pierwszą leRer-ę. a za dwa 
tygodnie uganiałem jak wicher po 
zakurzonych ulicach miasta.

Pewnego pięknego poranku u-

DARMO DARMO

Inszy ludek w tej krainie 
Ulitował się babinie
I nie wy szczuł psami.
“Naści stara, kiej cię boli —
•Plastr na guzy, chleba, soli, 
I pozostań z nami'*.
Zamieszkała więc babula 
|t po miastach hula, hula! 
: Lub nawiedza kmiotka, 
‘ Z grzbietu zdziera mu koszulę, 
i Albo po łbie i szkatule.
Grzmoci kogo spotka.
Zgniewała się rzesza zbita: 
“Idź precz, wiedźmo, łez nic syta,

Przyślij Pau a-n. 
obrazek Iwb foto 
Ж rafię jak« Fan 
uu. c»> staru C1V 
udwą. swój* aJbo 
h«x>i(*łl kr«*mjch 
Jnł. kogub*Aź z«* 
znajomych, to 
z tej fotografii 
хгиЬмпу dla Pana 
duży portret w 
naturalnej wiei- 
UoAci od 16 d<>
20 cali i to >u 
pełnie DARMO 

portret łiędrie 4litanio wyko 
! liany w naturalnych kolorach praoa nami.sch 
. *>ław«ych artystów i Isęd/ie wygl*dol tak. 
Ijak ży ue oaoba.

My Panu zrobimy ten portret zopehiic 
darmo, ni o żądamy za to aui centa, tylko 
damy go Panu dla reklamy, to Rat. aby doz 
Wielki Dom Handlowy jeazczc wifeęj aaaj.o 
Johuc pomiędzy aa.azymi Rodakami.

Piaa Pan do ш»* jrazczc dziś i |>ray»>ij 
Pan fotografię, jaką Pan ma, na adres:

N. MIKSIC.
531 Tremont Are.. Dep. 4, New York, N Y

Każdemu uczciwemu Rodakowi podlewy t«*n WSPANIAŁY PŁYTOWY 
GRAMOFON ns wypłatę po ndeaięMnM* wraz a rekordami potckich
p citni, mazurów, walcóa*. kupletów i kawałków koncertowych.

Z KAEDYM GRAMOFONEM DAJEMY PRAWOMOCNĄ GWARANCYę
Zgi«>K<i«- aię du prawdziwie polskiej Firmy liażowaic, zała<zaM<* 

murki na odpowiedź i katalog, łub osobióró1 pod adreaein :
NEW YORK CREDIT CO.

364 East 56tb Street. Dep. 6, New York, N. Y
Baczność! WKzyatk m zgłaszającym się dn nas listownie leb osobiAc-ąe 

przyrzekamy naprzód jak najlepsią i rzetelna obsługę, oraz każdju zgb 
Kzajocy вц- do uassego okładu oaobiźcie. otrzyma piękny guarantowauy 
zegarek przy zakupuie Gramofonu DAKMO.

Czemu to Przypisać
że i*k wiele chorób, których często nie-potrafi? wyleczyć słynni 
lekarze, usunięte bywają za ]>ocuocą zwykłego lekarstwa domowe­
go, juk

DRA PIOTRA

GOMOZO
Ponieważ działa ono wprost na korzeń choroby, na nieczystość 

we krwi. Jest ono zrobione z czystych zdrowio-dsjnyeh korzeni i 
ziół i jest w użyciu przeszło sto lat — czas wystarczający nr. dokładne 
poznanie jego zasług.

Nie jest ono sprzedawane w aptekach jak inne lekarstwa, ale 
jest dostarczane ludziom wprost przez samych fabrykantów i wła- 
fcDn PHTER FAHRNEY & SONS CO

19-25 So. Hoync Avc.. CHICAGO. ILU .

Piotra i nuże go błagać, aby nie 
wpuścił żadnego Polaka do nieba! 
Lecz św. Piotr nie pozwolił na to. I 
Czynią różne obiecanki, lecz św. | 
Piotr nie chciał ani nawet Bluchać 
o takich zamiarach. Zaczęli tedy 
radzie pomiędzy sobą, co za kroki

tać i wtrącić do “cuchthauzu”.

Naturalnie.
— Zupiszesz się. Zosiu, do dam­

skiego klubu wioślarskiego?
— Naturalnie, ale na pierw- 

szem zebraniu będę glosowała za 
przyjmowaniem mężczyzn.

NAJLEPSZE GRUNTA W MINN.
XH7CZP aie vaxyatlcie xabrane. W pobliżu miawla Floodwwd. można nabyć 
urodzajne grunta po 15 doi. za akier i wyżej. Tylko iwa dolary za akier wpłaty 
gotówka; reszta w 1O rocznych spłatach. 2 do !» nul od miast i kolei. !><«bre drv 
gi, szkoły i koóciół. Te grunta były zbadane pnez ks. Osaółiika z Cloquet i ee 
komendowam przez Przewielebnego Ks. Biskupa J. Mc Golrick z JJuhrth. 
Minnesocie już tysiące polskich farmerów. Pobudowali wtfpan ale kościoły i awho 
ły; mimo że wielu zaczęło z biedą, teraz są bogaci. Ta saiua apoaobność au V»* 
dziś czeka, więc korzystajcie. Po polskie opisy p sucie do:

L. B. ARNOLD, LAjfo COM B. Duluth and Iron Range R. R Co.
205 Wolvln Bldg. Duluth, Minn

tllZUFEŁNIB DARMOIII 
polleny temu, kto prtyllr ewći «dre», bardzo ciekawi, ksi,ik,. rawierejac»: 

ZBIÓR SEKRETÓW. WAŻNYCH PRZEPISÓW. EOKHUL 1 CENNYCH KS- 
OEPT, oraz 
WSKAZÓWKI JAK SIĘ PRĘDKO WZBOGACIĆ MOŻNA 

prryllijcie jefCCM dlii awdj dokładny adrea i ralaczrie 10 oenldw markami na 
przesyłkę, a otrzymacie zaraz te niao eeniouą książka i ilustrowane katalogi roi 
maitych poiytaeanjch rzeczy i ksi^tek

LIBERTY COMMERCIAL CO. Dept. 2.
SIS E 9 St. NEW YORK. N. T. X

i



GAZETA POLSKA W CHICAGO.

DROBNE OGŁOSZENIA.
NOWA ПЫЛ GAZETY POLSKIEJ W 

PITT8BUBG, PA.
NIKTEJSZFM aawiadaralamy naszych a 

%gentów w Pittsburgu, Pa. i okolicy, ii p 
J. J Sunnnes, a pod nr. 2621 Pena 4VE 
PHteburg, Pennsyl. ma filię “Gazety 
Paiakiej" i “Ilustrowanego Tygodnika * o 
raa waiystkich naszych wydawnictw. Pan 
Gcnaaca ma zawsze w więlnzym zapasie 
kwity, kontrakty i książki wszelkiego ro 
dkaju i odstępuje je agentom po tej samej 
•«nie eo w redakcyi. ,

W DYNIEWICZ PUBL CO.

BACZNOŚCI!! Jeżeli chcesz zarabiać od 
$25 do $50 tygodniowo, załącz 2c. markę i 
pisz po informacyo do: J. W. Jous, 72 Onta­
rio str., N. S., Pittsburg, Pa. 41

POTRZEBA doświadczonych węglarzy do 
kopalni węgla we Wt-nona, Illinois. Kopal- 
nia jest unijna. Praca stała od kilkunastu 
tygodni i zamieniamy pracować przes całą 
zimę. Potrzebny certyfikat górniczy stanu 
Illinois. Pod dostatkem pomieszkali. Zgłoś­
cie się do: Wenon* Coal Co., Wenona, Ill.

XX

bzYFKABTY u* wszystkie linie 
najtaniej sprzedajemy. Ceny sprawie 
dliwe kompaniczne. Wolność granicj 
wyrabiamy każdemu u konsula roeyj 
Skiego. Pieniądze wysyłamy do kraju 
najtaniej, szybko i bezpiecznie. Spra 
wy wojskowe, procesowe, sądowe zała 
twiamy szybko, skutecznie. Wyrabia 
my kontrakty, pełnomocnictwa |rosyj 
skie dowierennosti|. Legalizujemy do 
kumenty u konsulatów. Piszcie pouf 
nie na adres: Isidor Herz Co., 422 
—7. Ave. MEW YORK XI

Panna, zdolna kucharka i umiejętna go­
spodyni, poszukuje zajęcia u Wiel. ks. Prób, 
na plebanii. — J. Szemborn, 1030 Orchard 

str., Newport, Ky.

DARMO! Kto przyśle swzj adres i 2c. 
markę pocztową, ten otrzyma wielki polski 
katalog ilustrowany instrumentów muzycz­
nych i bardzo ciekawych książek. Adres: 
J. Badowski, 1408 Claremont ave., Chicago, 
Ill.

WIELKI bogato ilustrowany katalog k*ią*. 
żek najciekawszej treści, * sztuk teatralnych, 
wyśiemy każdemu, kto nam nadeśle 4c. w 
znaczkach pocztowych. Adres: W. D. Kan-« 
czer, 560 Dearboren ave., Kankakee, 111.

DARMO wyszlemy każdemu książeczkę o 
pisującą ’różne choroby skórne oraz Cenni 
ki Medycyn i Artykułów Toaletowych po ce 
nach fabrycznych. Adresuj: Profesor Karol 
Szwarca and Co. 243 Roxbury 8tr. Boston. 
Masa.

___
NIE DAJCIE CENTA

i napróżno i nie cierpcie; sami się przekona- 
«cie jak do nas się udacie. Pieniądze wróci­
my jeżeli nasze lekarstwa was nie wyleczą z 

i jakioj bądź choroby zastarzałej. Za dwa cen- 
j ty dowiecie się o naszych cudownych lekach 
(i świadectwach. Piszcie do: “The Arrow 
“Dorno” Remedy, 2889 Milwaukee ave., 

i Dept. A., Chicago, 111. xx

PANOWIE ORGANIŚCI!
Po opłatki na Gwiazdkę proszę się zgłaszać 

wproat do Fr. Chojnackiego, 4718 Winche­
ster are., Chicago, 111. Dec. 15

D. J. JANCEWICZ, Zarządca Filii 661 N. 
Main str. Wilkca-Barre, Pa., ]>otrzebuje a 
gontów do sprzedawania książek i zapisy­
wania naszej Gazety Polskiej. X

KATALOG ilustrowany różnych Inatru- j 
mpików muzycznych, wytUę każdemu. kto i 
praciłe marek za lOc. Adresujcie: Wydaw- ' 
nictwo Muzyczne, 3132 Richmond st. Phi- 
ladwlphia. Pa. 41 '

BACZNOSC AGENCI! II •

Wielki wyrób listów: Wielko-ruskieh. Ma­
ło ruskich. Ukraińskich jRuthenian|, Litew­
skich, Niemieckich, itd., różnej treści. Wy- ; 
ciskane złotymi ornamentami. . . $1.00 za ' 
6- tkę. — Próbki każdy otrzyma za nade­
słaniem 25c. JOSEPH N. BILINSKY, Lan- 
ffuafoa Printing, 208 Fairmount AVE. Phi- i 
ladelphia. Pa. 41

NADCHODZI GWIAZDKA.
A więc csbn irobić zamówienie. A gdzie t 

U Firmy znanej Jana Młotowsldego and Oo., 
proszę, piszcie po Katalog ilustrowany, za­
wierający wielki wybór najnowszego wybo­
ru szczerozłotych damskich i męskich ze­
garków*, łańcuszków, sygnetów, jlicrścior.- 
ków i wszelkiego rodzaju biżuteryi po naj­
niższych cenach z odpowiednią gwarancją. 
Piszcie zaraz po Katalog, żaląc tając 2 ct. 
znaczek pocztowy.
Znana Firma Zegarmistrzowska 1 Jubiler­
ska JANA MLOTOWSKIEGO and CO., D . 
1038‘Noble str. Chicago, III. 46 (

roby Malladry pokryły powłokę. 
Na miedzianym drucie spuścił 
Malladra na dół termometr ma­
ksymalny, który wskazał -ciepłotę 
290 stopni. W tej okolicy znalazł 
profesor resztki chorągwi, którą 
tu swego czasu zatknął był Capal- 
ło, inny uczony z obserwatoryum.

Malladra próbował zejść jesz­
cze niżej, co mu .ię też udało. To, 
co Capałlo uważał za poziome dno 
krateru, jest, jak się okazało, tyl­
ko jego łagodnem zboczem ściany, 
po której Malldra mógł zejść ni­
żej. ■ Ale gorąco i ilość gazów by­
ły tu już zbyt wielkie, a termo­
metr w każdej szczelinie wskazy­
wał 85 stopni, oprócz tego zaś ze 
wszystkich stron sypały się ka­
mienie i piasek; słychać było w 
głębi ciągłe eksplozye i głuelie 
bulgotanie, znak, że Wezuwiusz 
przygotowuje nowy wybuch. Mal­
ladra zatknął chorągiew i tą sarnę 
niebezpieczną drogę opuścił kra­
ter.

Ks. Biskupa pieśnię powitał 
chór św. Agnieszki. Na spotkanie 
wyszły także dziewczynki i chłop­
cy w bieli z bukietami kwiatów.

Na czele pochodu jechał głów- 
ny marszałek p. Fr. Górski ze 
sztabem adjutantów, którymi byli 
panowie: Jan Lieske, Franciszek 
Huntowski i Maksymilian Polo­
wy.

Po odprawieniu modłów litur­
gicznych i odśpiewaniu litanii do 
Wszystkich Świętych, do kamie­
nia węgielnego włożono puszkę 
miedzianą i ks. Biskup kamień po­
święcił. Dyakonem przy poświę­
ceniu był Przew. ks. Franciszek 
Lange, konsultor dyeeezyalny i 
Wiel. ks. Jan Obyrtacz, prób, pa­
rafii św. Jadwigi.

Ze speeyalnie zbudowanej mó­
wnicy do licznych tłumów prze­
mówił Przew. ks. Jan Kosiński, 
proboszcz parafii św. Jana Kan- 
tego.

W pięknych i podniosłych sło­
wach mówił on o znaczeniu ko­
ścioła w życiu połskiem i szkoły 
polskiej wśród emigraeyi naszej.

W licznym orszaku kiera wi­
dzieliśmy ks. konsultora Francisz­
ka Langego, ks. .Tana Kosińskie­
go, ks. Kazimierza Gronkowskie- 
go, ks. Jana Obyrtacza, ks. Woj- 
talewicza, ks. Czajkowskiego, ks. 
Andrzeja Spetza, ks. Świętka, ks. 
St. Czapiewskiego ks. Jakóba 
StTzyckiogo, ks. Fr. Marcinka, 
ks. St. Górkę, ks. W. Grzezińskie- 
go i innych.

stryktn senatoryalnego. Obecnych 
było 200 członków.

Niemcy w 26. wardzie iudorso- 
wali również Franka 1’. Danischa 
i ofiarowali $100 dla komitetu a- 
gitacyjnego za jego kandydatu­
rą.

Joseph S. La Buj- indorsowauy 
w siedmiu wardaeh. Osobny komi­
tet agitacyjny zbierze się nieba­
wem w głównej kwaterze w hote­
lu Briggsa.

Przj- tej sposobności przypomi­
namy naszego polskiego kandyda­
ta Władysława Armknechta, któ­
ry “leci” na urząd komisarza po­
wiatowego. Ogólne jest przekona­
nie, że w Arniknecbeie zdobędzie-; 
my siłę dobrą i pożyteczną. Agi- j 
tacya za nim ogromnie się ożywi­
ła.

Albert. Rostenkowski, republi­
kański kandydat na posła do legi- ■ 
slatury z 27 dystryktu jest rów-1 
nież pewny zwycięstwa.

Ohas. J. Tomkiewicz pęącuje 
nad ustaleniem swoich szans na 
kongresmaua i ciągle przybywa, 
mu zwolenników.

W naszym obozie demokratyez- 
nym Stach Kuflewsld i Albert No­
wak organizują całe armie zwo­
lenników, których pozyskali u- 
ezynnością i prawością, ogólnie ce­
nioną.

W KRATERZE WEZUWIUSZA.Deklamacyę przyniosła panna 
W. Kwiatkowska, a solo fortepia­
nowe panna J. Lisewska.

Na zakończenie odegrano z hu­
morem “Przygody Edwarda,” 
komedyjkę w jednej odsłonie.

Publiczność zebrała się bardzo 
licznie i wyszła zadowolona.

Z NASZEGO SOKOLSTWA.
Popis gimnastyczny na Jadwi- 

gowie urządzony- staraniem gnia­
zda nr. 192 powiódł się bardzo do­
brze.

Do pochodu stanęło umunduro­
wanych 107 Sokołów i 40 Sokolic. 
Znana muzyka sokola z gniazda 
nr. 192, które było gospodarzem, 
przygrywała do pochodu.

Kolumna sokoła, obszedłszy pa­
rę ulic w polskiej dzielnicy, po­
maszerowała do parku Holstein. 
W pochodzie pod sztandarem o- 
kregowym wziął udział AVydz. O- 
kręgu II w osobach druhny wice­
prezeski Wikary, druha Niewol- 
kiewieza, druha Janusza, wydz. i 
nacz. Gnutkiewieza.

W ćwiczeniach wolnych wzięło 
udział 72 Sokołów i 37 Sokolic. 
Ćwiczenia wypadły bardzo ładnie 
— zwłaszcza wolne.

Do wolnych ćwiczeń najwięcej 
wystawiło gniazdo nr. 2, to też do­
stało medal złoty. Z Sokolic gnia­
zdo nr. 244 z Kantowa i 285 z Ja- 
dwigowa wystawiły- równo. One 
też dostały nagrodę dla Sokolic.

Złoty medal za ćwiczenia na 
drążku zdobył druh J. Andrze­
jewski z gn. nr. 2. O nagrodę za 
ćwiczenia na poręczach była za 
cięta walka między druhem J. 
Piątkiem z gr. 238 Leszka Białe­
go a druhem Łukaszewskim z gn. 
nr. 2. Ostatecznie zwycięstwo 
przyznano druhowi Piątkowi.

Nagrody za zawody Sokolic do­
stały druhny: za trójskok, druhna 
Popkowska z gn. 148 w Avondale, 
za bieg 100 yardów druhna St. O- i 
sada, z gn. nr. 195.

Sędziowiali druhowie: Macie-1 
jewski z gn. 27 w Avondale, J. 
Kaczorowski, nacz. z gn. 192 na 
Jadwigowie i J. Kosmowski z nr. 
1, oraz ob. Hath, instruktor w 
Parku Holsteina.

Ćwiczeniami kierował energi­
cznie dzielny naczelnik Okręgu 
II druh Guutkiewicz.

1’rofesor Aleksander Malladra, 
kierownik obserwatoryum na We­
zuwiuszu, przedsięwziął niedawno 
w towarzystwie służącego Andrze­
ja Arwazzo wycieczkę do wnętrza 
starego krateru. Wrażenie swoje 
tak opisuje w “Nash Magazine”:

Różne są niebezpieczeństwa w 
kraterze Wezuwiusza: niezmier­
ne gorąco, powietrze ledwie wy­
starczające <lo oddychania, a 
prócz tego jest się narażonym nie­
ustannie na istny grad kamieni. 
Jako punkt wyjścia obrano połu­
dniowo-wschodni brzeg krateru, 

i miejsce, gdzie wyładowania nil po­
wierzchni są stosunkowo najrzad­
sze i gdzie z powodu cienia utrzy­
muje się w ziemi najwięcej wilgo­
ci. Najprzód należało zejść z 
trzech stromych stopni wysokości 
około 150 metrów. Brzegi są z 
twardej lawy, gdzie właściwie sto­
pnie pokryte są różnej grubości 
warstwami popiołu. Na górze u- 
mocowano naokoło wielkiego gła­
zu linę, którą się podróżni owinę­
li i zaczęli w ten sposób schodzić 
na dół, wyrąbując sobie niejedno­
krotnie stopnie w skale. Wreszcie 
znaleźli się na dnie trzeciego Sto­
pnia, gdzie wbili wielki i graby 
pal, który miał służyć jako punkt 
zaczepienia drugiej łiuy. Ziemia 
była tu już tak rozpalona, że za 
każdym krokiem unosiły się w po­
wietrze obłoki pary; za każdem U- 
derzeniem siekiery strzela! pło­
mień, a włożony w taką szczelinę 
termometr wskazywał 80 stopni. 
Dalej trzeba było schodzie łagod­
nie spadającą ścieżką, na którą 
często spadały kamienie, aż wresz­
cie droga prowadziła przez komin, 
w którym kamienie sypały gra­
dem. Gorąco jest w tern miejscu— 
mówi Malladra — nie do zniesie­
nia: pi-zez główny komin w żaden 
sjiosób zejść nie można. Znalazły 
się jbdnak inne, nie tak gorące ko­
miny, i przez jeden z nich spuścił, 
się na liuie naprzód służący, a za 
nim profesor. Kamienic były tu 
tak rozpalone, że nie można było 1 
trzymać na nich długo rąk; ze­
wsząd wydobywała się błębitno- 
liiala para, która naprzód łączy się i 
w chmurę, a w górze, wskutek 
wiatru, dzieli na małe obłoki. Z j 
wydzielających się gazów powsta-; 
ją przeróżne chemiczne połączę-' 
nia, które metalowe części gardo- ‘

Płock. Kilka dni temu w ploe- 
kiem na drodze blisko wsi kościel­
nej Kępy Polskiej, (przystań stat­
ków na Wiśle) dwaj mieszkańcy 
wsi Zakrzewa, Kuźmiński i Star- 
bowski, zabili kołkami mieszkań­
ca tejże wsi Orysiaka. Przed po­
pełnieniem zbrodni przyszli oni do 
domu Orysiaka i powiedzieli jego 
żonie, że zabiją O. Zbrodniarze 
zostali aresztowani.

ZAWIADOMIENIE.
Mamy zaszczyt zawiadomić 

wszystkich naszych Szanownych 
Czytelników, że w bieżącym i na­
stępnych miesiącach objeżdżać bę­
dzie Stany Zjednocz, agent naszej 
firmy, p. LEONARD BOCHIŃ- 
SKI, który obok sprzedaży ksią­
żek, upoważniony jest zarazem do 
kolektowania prenumeraty za 
wszelkie wydawnictwa r.aszej fir-; 
my jako to: “Kazeta Katolicka”,

»>

j ZŁOTY JUBILEUSZ ZAKONNI­
CY.

50-LETNIA ROCZNICA PO­
WSTANIA STYCZNIOWEGO.

GENERALNY AGENT NA MONTREAL 
KANADA I OKOLICE.

Nmiej»zem zawiadamlamj. Iż p. W. S 
0rt.ll, 169 Frontenac St., w Montreal, Ca- | 
nada jest generalnym agoniom Gazety Pol- 
akiei. Ilustrowanego Tygodnika i kaiążek ! 
naazego Wydawnictwa. Agentów w tej o 
koiicy pro»imy, aby wproat do niego a>« “Dzień Święty”, Gazeta Polska 
zgł-zazalt. z J '

w. dyniewicz pub. co. i “Tygodnik Ilustrowany”.
x Z poważaniem

POLISH-AMERICAN PUBL.ZNANY P0WSZCHECHN1E MIEDZY PO 
lakami F. ALEXANDRA KAILS BANK 
WYSYŁKOWY w Connollsrille, Pa. wysyła 
piimisdze do Austryi. Tlosyi, Niemiec i I 
Galicji. Interes swój uprawia prsessło 24 
lat. Nie możecie nigdsie {nnleźć bezpiecz- I 
ni«jsz. go banku i lepszej obnlugi na<l tę • 
j«ilt4 ni, dajmy. Piaście po informacje i 
kura peniędzy. Pieniądze wysyła się trzy y 
razy na tydzień. 52 "

i •

CHICAGO

CO.

СУГУ JESTES BEZ ZATRUDNUENIA? ! 
Jołcli tak, to napisz do nas natychmiast. I 

Mtłłeaz zarobić dużo pieniędzy w najbliższych i 
kilku tygodniach sprzedając nasze gwiazdko- *

1863—1913. Komitet obchodu 
50-roezniey powstania 1863 roku ! 
przypomina, że w niedługim cza-1 

. sie kończy się termin nadsyłania I 
I prac na 2 konkursy przez ten ko­
mitet ogłoszone.

Mianowicie 1. października u- 
biegł termin konkursu na książę-1 
ezkę popularną, obejmującą ca- 

I łość historyi powstania stycznio­
wego, przeznaczoną dla ludu, któ- 

; ra ma obejmować 5—6 arkuszy 
druku małej 8-ki i szereg ilustra­
cji. Nagroda za najlepsze dziełko 
wynosi 1.000 koron. Będzie ono 
wydanem w porozumieniu z Ma­
cierzą Polską, która ponadto wy­
płaci autorowi osobne lionora- 
ryum.

Dnia .1. listopada upljwn znowu 
termin nadsyłania rękopisów na 
konkurs, napisany na utwór Gra­
matyczny, nadający się dla tea­
trów ludowych i włościańskich, a 
osnuty na tle narodowej walki o- 
rężnej, jakoteż towarzyszących jej 
wypadków. Za utwór wybitny 
odpowiadający wysokim wymaga­
niom literackim i teatralnym prze­
znacza komitet nagrodę 1.500 ko­
ron. W braku takiego utworu po­
wyższa kwota będzie rozdzielona 
na trzy nagrody w kwocie 800, 500 
i 200 koron. Jednoaktowe utwo­
ry nie są z konkursu wykluczone.! 
Utwory nagrodzone pozostaj.ą | 
własnością autorów, Komitet po-! 
zostawi sobie tylko prawo udziela- [ 
nia bezpłatnie pozwoleń na wy-1 
stawienie tych sztuk na scenach a-1 
matorskich przez cały rok 1913.

Rękopisy zaopatrzone godłem, j 
pod którepi w zamkniętej koper­
cie ma być podane nazwisko auto- j 
ra, nadsyłać należy pod adresem I 
prezesa Komitetu wykonawczego 
p. Franciszka Rawity-Gawroń-1 
skiego we Lwowie, ul. 29-go listo­
pada 1. 15. Komisyę knkursową 
w obu wypadkach stanowi sekeya i 
historyczno-literacka Komitetu.

AGENTÓW POTRZEBA NA TOWARY 
GWIAZDKOWE.

N;i»x <-»ly z»j,yM Towarów* Gwiazdkowych 
j«-»t t. rnz gotowy dla naazyoh agentów, jako 
to: nowiii«»ow;<nta na Gwiazdkę, porjtówkl, 
li»l>. żlóhki, religijna biżutorya, ksiipki do 
nabożeństwa, obrazy, eleganckie różańce, 
- li< zno albumy do fotografowania, piękna 
chusteczki z jetlwabnem wyssycięm w poi* 
»kim języku, eleganckie karty pocztów«» i 

i przeróżna inne artykuły, które zainteresują 
l lud polski »preyalnie w tym Rezonie.
I od teraz aż do Gwiazdki dobrzy rttebliwi 
I agenci uiogę aarobió po $100 tygodniowo. 
I I wy tuożeeio to gamo zarobić praeujao »ta­

le. Piszcie do ttn» nalychmlazt po szczegóły. 
Płacimy wysokie kotnizowo I posiudamy ol- 

I Itrzymi wielki zapas towarów, które łatwo 
l »ię »prziduję. The UPMAN SUPPLY 
|HOI SH. Randolph »1. i Fifth arę., chlrngo, 
j Illinois. -q

Siostra Marya Agnieszka Hi­
ckey z akademii Nawiedzenia 
Pańskiego w Evanston obchodziła 
50-lecie życia zakonnego.

Najprzew. ks. Prałat J. P. Ryan 
z Davenport, Iowa, kuzyn jubilat­
ki odprawił uroczystą Mszę św. 
na intencyę jubilatki, a ks. 
Smythe wygłosił mowę okolicz­
nościową.

W amfiteatrze w szpitalu Mi­
łosierdzia, gdzie zwykle przed li­
cznie zebranymi medykami odby­
wają się operacje, wieczorem od­
była się rzadka uroczystość. Je­
den z lekarzy przemówił dó licz­
nie zebranej publiczności, a tema­
tem przemowy było życie zakon­
nicy, która spędziła 50 lat przy 
pracy w szpitalu.

Dr. William Quine, prezes ko­
legium lekarzy i chirurgów był 
tym prelegentem i mówił obszer­
nie o pracy Siostry Maryi Igna- 

I cyi. W czasie wykładu zakonnica 
siedziała pod baldachimem z zło­
tych kwiatów. Amfiteatr przepeł­
niony był przyjaciółmi zakonnicy.

Po przemowie śpiewał chóy 
Paulistów, Anna Sullivan, solo, a 
Miriam Larkin na harfie.

Nastąpiły rzewne i serdeczne 
życzenia.

Siostra Tgnaeya stoi na czele 
departamentu farmaceutycznego. 
Wstąpiła ona do zakonu kiedy li­
czyła lat 18 i było jedną z pierw­
szych, któi-zy otrzymali stanową 
licencyę farmaceutyczną. Jubilat­
ka liezy lat 68.

PRAC ARCYPASTERSKICH 
KS. BISKUPA PAWŁA P. 

RHODEGO.

W ubiegłą niedzielę był ks. Bi- 
wo »owożci. Napis, do n««, »kom tylko pj-1 skup w nowej parafii w Irving rzjnx to ogłoszenie, abyś mógł wyprzedzić ,. . , . , . , ..
innych w twej okolicy. Możesz zrobić pienią * ark,’ gilzie przy IKiZialC llCZIlCgO 
da« przez następnych kilka tygodni. * THE 
I.IPMAN MI PPLY HOlSE, Ka.idolph st. I 
Fiftb ave., Chicago, III.

if^ZCZ^ż.NI i kobiety potrzebni w cs 
łj<n kraju, ażeby dla nas pracowali, 1 
po kompletne Kzczegóły. TUK LIPMAN 
SUPPLY HOUSE, Randolph st. 1 Fifth avo 
Lhfaugo, III. 50

OD TERAZ AZ DO GWIAZDKI. 
Każdy mężczyzna lub niewiasta pror-iją 

po dwie godziny wieczorem mogą z;.r ■ 
$'•0.0® ną tydzień, zbierając or.L r. 
olbcsymi zapns Towgrów Gwiaz i .\fB

prsąd wakacyami, którzy dobrze zarabiają. 
Pewien mężczyzna pracuje dla nas przez ka 
żdy sezon gwiazdkowy już od pięc-u lat i za­
rabia tyle, że może się udać w podróż do 
Europy, czego inni mogą dokonać, to i ty ino- 
żeś* uczynić.

Pisz Mtychmiast po szczegóły. W najbliż­
szych kilku tygodniach Jest Jla ciebie spo- 
Hobnośc /robion a znacznej sumy picniedzv 
TIIK LIP.MAN S17PPLY HOU8R, Randolpfe 
st. t Fifth are., Chicago, 111. 50

kleru, owarzystw . polskich i 
so ■ miejscowych parafian .dokonał 

1 poświęcenia kamienia węgielnego 
riwci« pod nowy kościół.I l»M A V | *

.Tej niedzieli rozpoczyna się w 
< parafii biskupie j św. Michała 40- 

D.iiuie nabożeństwo,
I rwać będzie aż do środy.

j Niewiasty
nem bardzo gronie przystępują 
wspólnie do Sakramentów 

i tych.
Chór miejscowy pod dzielną 

wodzą Karola Kowalskiego uświe­
tnił uroczyste nabożeństwo wyko­
naniem pieśni religijnych.

które

różańcowe w licz-

świę-

KALENDARZE NA ROK 1913: Pririu- 
rirt iotni.rm. Kapmtar, MaryaAeki. XaJ 
swięU«» Rodzina, Kalendarz Herca Puna Je- 
zui»a. Wielki Kaldndarz Powieściowy, Ks- 
Iffidsnt Wszechświatowy. Wesoły Towsrsyas 
Ludo, Pociecha Starości, Kalendarze Uni- 
w, raalne, Kalendarz Як arb Rodziny i wiele 
innych sprzedajemy wr tym roku za pół ce­
ny. Potrzebujemy agentów. Piszcie zaraz 
po kalaloiri z hurtownemi cenami pod adres* 
Z. SIATKOWSKI, Ohicopee, Masa.

POŚWIĘCENIE KAMIENIA 
WĘGIELNEGO POD NO­

WY KOŚCIÓŁ W IR­
VING PARKU.

OB. IGNACY KOWALSKI W E- 
VANSTON, ILL.

W dzielnicy Evanston, gdzie 
i niebawem stanie nowy kościół 
; polski i gdzie jest proboszczem 
ks. Feliks Feldheim, przybywa 
znaczny zastęp Polonii i wzmaga 

| się też polski ruch handlowy i bu- 
| dulcowy.

To skłoniło p. Ignacego Kowal­
skiego, długoletniego redaktora 
“Narodu,” organu Zjednoczenia 
Pol. Rz. Kat., że postanowi! zało­
żyć w tej okolicy filię znanego 
swego biura asekuracyjnego i re- 
alnośeiowego.

O1>. Ignacy Kowalski ma w E- 
vanston przyjaciół i wszyscy mu 
wróżą dobre powodzenie.

Ofis jego w Evanston, Ill., 
znajduje się w domu ob. Małeckie­
go, róg Wilder and Florence. 
Szczerze życzymy powodzenia'

Największa Polska Księgarnia w Soutli 
< hic«go. Kto nadeśle 2c. znaczek, pośletuy 
wielki Katalog DARMO.

Adroa: W. JANICKI, 8345 Suix-riur ave. 
SLjuth Chicago, III.

FARMY! FARMY!
Rsflary: oboenie jci nujl.-p.xa por, do o- 

lejnenia i kipienia fannj, w najlep»zoj poi 
,k ej okoli«-} w- Miehlganle. tanim «nieti 
Rpadn». więc nic zwloknjcie a piszeie* do 
polekicj agencji po informację. 1 SUL­
KOWSKI LAND CO., Box 205. Pinconnin. М1Л. Л

COS NOWEGO!
, VajsUrsta am.Tykaiiska fabryka zecarów 

The Naw Haven. Clock Company" urządza 
oatoaKoniowa .przedni daieałfcia milionów 
nowo patentowanych Zerarków po renie fa 
brycanej. — Ja. jako inapoktor tejżo fabry­
ki poetanowilem dać Wam “ '
zkorzyotanin z tejże oferty.
O. >1.25. otrzyma pięknie .____.... ...,j ....
kłowy zegarek z fabryczna piiitniennq gwa 
raneya. Pneaylk« opłacamy. Z ’ 
nie urn reguluje. F. J. JORDAN, 
New Haven. Conn.

KaŻdV szle fedno 
c e n t o w y 

znaczek do Cunard SteamE 
sliij) Co. Ltd. Dept. P.— 21 
2 4 Stdte Str. New York, 
otrzyma prześliczną księ- 
żeczke w polskim języku za- 
wii rającą cenne informacj e 
dla pasażerów, jakoteż wi­
doki głównych miast w 
Austryi, Prusach i Rosyi.

w nagrodę pośletny ci

J51F4 DARMO
Jeżeli chcesz mieć piękny 11K zlo­

tem napełniany zegarek, GWARAN­
TOWANY przez fabrykę na 20 lat, ze 
słynnem mcchiinizmciu WALTIIAM 
albo EŁGIN, któro są uznane za 
najlepsze w świecie, to rozwląż tę 
łamigłówkę. Weź. cyfry od 2 do 10 i 
ustaw jo w powyższych kratkach tak. 
ażeby ogólna suma każdego rzędu wo 
wszystkie »trony wyno/ila 18 i przy­

ślij nam swe rozwiązanie. Д gdy dobrze rozwlążcss to _ ___ _ _____ _
szok i brelok jaki ci się spodoba. Csek ten jest ważny i przyjmiemy *go jako go­
tówkę przy zaknpnie jednego z naszych EŁGIN albo WALTHÀM zegarków, l’isz» 
natychmiast i załącz marki na przesyłkę katalogu.

CORONA COMMERCIAL CO., 443 E. 16 st., Dop. 30, NEW YORK.

2 8 1

4 3 6

5 9 7

F

^■^■■■«■■MSSBgaosnMKKgoaseiesasażsaBMHBMMa
Tylko u nas najniższe ceny za szyfkarty!!

21 <lol. kosztuje u mis -zyfkaitł» do k raj u. 8zy fy ex presow«’. 
Jazda na wodzie blisko 8 dni. Wielkie w gody na az fach.

30 dolaiów kosztują u .:as sz>tkarty /. kraju <lo Anier\kil!
A kto chce za S doi. pojechać do kraju na najlepszych szyfach poiażer 

skichY Niech każdy do nas napiszę po wyjaśnienia! Adres:
AMERIKA EUROPE CO.

2 CARLIJLE STR. Dep. P. NEW YORK.

Kiedy ksiądz Rajmund Apelt, 
I długoletni asystent, zaenego ks. 
konsultora Fr. Langego obejmo­
wał nową parafię w Irving Par 
ku, słabą była nadzieja szybkie- 

i go jej rozwoju, gdyż Polacy gubi­
li się tu w morzu amerykań- 

1 skiem.
Ale z pierwszą mszą św. w pro- 

| wizoryeznym kościele zbudziła się 
I łączność bratnia i przy krzyżu 
I świętym stanęła liczna drużyna, 
i wiary polskiej.

Pełna dobroci i powagi uprzej- j 
! mość nowego proboszcza silną by- 
: la spójnią.

Wnet też gorliwość parafian 
; zdobyła sie na piękny plac i bu­
dowę kościoła, oraz szkoły.

Uroczystego poświęcenia doko­
nał Najprzew. ks. Biskup Rhode 

■ i oby gmach, który stanie na tym 
poświęconym kamieniu był istot- 

' nie środowiskiem zbożnego kato-1 
lickiego dążenia do połączenia I 
wszystkich Polaków w owej dziel­
nicy.

O godzinie drugiej po południu 
na ulicach Irving Park Boul. i 
Elston ave., ukazały się polskie 
towarzystwa z różnych parafii. 
Zagrzmiały także kapele - polskie. 
Towarzystwa wojskowe i para­
fialne spotkały Najprzew. ks. Bi­
skupa na rogu Elston ave. i Ir- 

I viug Park Boul.. krótko po godzi- 
, nie 3.30.

sposobność do 1 
Kto więc nade- : 

grawirowany ni-

Zegarki Npecyal- 1 
Box воз,

42 1

Nowa Filia w Montreal, Canada.
Niniejszem zawiadamiamy, iż p. W. S. 

Ortell. 469 Front o nac Str.. Montreal. Ca- 
n.ida, jest generalnym agentem na Mon- 
trt-al i okolicę. Agenci i interesowani nie­
chaj *»ę zgłoszą pod powyższym adresem, 
gdzie mogą nabyć książki, listy, pocztówki, 
powinszowauia itd.

ADMINISTRACYA. j
XXX !

Generalna Filia na South Chica­
go i okolicę.
zawiadamiamy agentów i in 
iż p. W. Janicki z pod nr.

Niniejszcm
tresowanych, . _ __
8345 Superior AVE. jest generalnym agen­
tem “Gazety Polskiej,

............ Ilustrowanego Tygodnika’’ i “Dnia 
*, a zarazem паяzej Księgarni.

. co w księ-

ADMINISTRACYA.
XXX

, __ "Gatety Katoli-
ckiei”, - "■ ..................- -
Świętego”, a zarazem пая ze j 
Agęntri otrzymują ten sam rabat, 
garni.

NOWY KOŚCIÓŁ NA JÓZEFO­
WIE.

Zacny ks. Proboszcz Stanisław 
j Cholewiński wziął się raźno do 
rozpatrzenia planów budowy pod 
nowy kościół.

I ’ Ma on stanąć przy 48ej ulicy i 
Hermitage ave. .Test gorącem ży­
czeniem parafian, aby budowa 
rozpoczęła się jak najprędzej. Pa­
rafia bowiem wzrasta, dzieci 
szkolnych przybywa, a w ks. Cho­
lewińskim jest niewątpliwa ener­
gia do przeprowadzenia tak zboż­
nego dzieła.

Z TRÓJCOWA.
W ubiegłą niedzielę odbył się 

pierwszy po wakacyaeh występ 
Kółka literackiego. Przemawiali 
ks. S. J. Górka. ks. S. A. Gruza i 
prezes Kółka Meller. Chór para­
fialny- pod wodzę A. Malika po­
pisał się doskonale. Ogromny suk­
ces odniosła młoda, bardzo uta­
lentowana artystka II. Augusty­
nowicz, przy akompaniamencie 
panny M. Osmańskiej. U artystki 
widać było dobre wyszkolenie 
dźwięcznego, metalicznego

Duet śpiewny wykonały 
Ludwika i Julia Kempskie 
akoin pan i amencie panny
Kwiatkowskiej i zbierały szczere 
uznanie.I

z

F. 
na 
w

Z BANKU POLSKIEGO.
Liczba depozytorów wzrasta 

dniem każdym i przenosi już czte­
ry miliony dolarów.

Od prezesa Banku .Tana 
Smulskiego, który wyjechał 
krótki pobyt do starego kraju
sprawie układu z Bankiem kra­
jowym we Lwowie nadeszła tele­
graficzna wiadomość, że szezęśli-. 
wie przebył podróż morska i jesł 
już w Ojczyźnie.

Od licznych czytelników na­
szych serdeczne dlań pozdrowie­
nia.

W Banku polskim posadę za­
stępcy głównego kasyera objął ob. 
Augjist J. Kowalski, jr.

Jest on członkiem Macierzy Pol­
skiej, Zjednoczenia Pol. Rz. Kat., 
Zakonu Katolickich Leśniczych. 
Związku Narodowego Polskiego i 
Chóru św. Stanisława Kostki.

W Banku polskim pracuje od 
jego założenia.

głosu 
panny 

przy 
W

Z POLITYKI POLSKIEJ.
Tow. św. Andrzeja, nr. 233 Zj. 

P. R. K. na ostałniem swem po­
siedzeniu jednogłośnie indorso- 
w.-iło Franciszka P. Danischa jako 
Vnndv<lflła dęmokrnłvcznes»o na 
Kp.rka Sndów Mnnicvnalnyeh i 
"boTłn Wn«tenV«wskieo.o. nomi- 
nata republikańskiego na posła 
do Legislatury stanowej z 27 dy-

Coś na czem można polegać
Jeśli bierzesz lekarstwo, niechże to będzie 
takie, na którem można polegać — takie, 
które jest znane oddawna 
domo, że pomogło innym, 
dolegliwości płuc, gardła 
gólnie jeśli przy tein jest 
środka nie znajdziesz, niż

i o którem wla- 
W razie jakiejś 

oskrzeli, szcze- 
kaszel, lepszego

Severy Balsam 
na Płuca

(Severa’s Balsam for Lungs)

On powstrzymuje kaszel rozlu 
żnia flegmę, goi obolałe płuca, 
ułatwia oddechanie.

Cena 2Jc, większa butelka 50c.

Nikt by nie uwierzył,
Jak straszne bóle cierpiałem i ile pieniędzy 
wydałem szukając ulgi, ale nie znalazłem 
jej, dopóki ktoś mi nie poradził, żeby uży­
wać

Severy 
Olej Gothardowy 

(Severa's Gothard Oil)

Przekonałem się, że to jegt najlepsze lekar­
stwo zewnętrzne przeciwko bólom reuma- 

• tycznym, neuralgii, zesztywnieniu, opuchli­
znom, kolawiżnie i bólowi krzyża. — Jeden 
człowiek tutaj też nilał lióle w nogach, 
przez cztery lata, próbował różnych rzeczy, 
ale nic mu nie pomogło, aż dopiero znalazł 
ulgę w was-zem lekarstwie.”

Stanisław Głąb,
New Bessemer, Pa.Cena 50 centów.

Lekarstwa Severy są sprzedawane przez aptekarzy. Nie po­
woi żeby ktoś wmówił w ciebie wzięcie jakiegoś innego le­
karstwa. Jeśli twój aptekarz nie może dostarczyć, pisz 
do nas. Porady lekarskiej udzielamy darmo.
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Ziemie Polskie pod Moskalem.
W 50 ROCZNICĘ SKONU 

KOMLI.
SYRO-

16. września. O 
przed południem 
uniwersyteckim

k

►

godzi- 
w ko- 
odpra-

PASZPORTY DLA KOBIET ZA­
MĘŻNYCH.

Warszawa. Generał guliel-na- 
tor warszawski rozesłał do wszy­
stkich guberatorów w kraju roz­
porządzenie którego mocą zmie-

Wilno, 
nie 11-ej 
ściele po 
wionę zostało nabożeństwo żało­
bne z powodu pięćdziesiątej rócz- niony zostaje dotychczasowy tryb 
nicy skonu Władysława Syrokom­
li |Imdwika Kondratowicza.|

Na , nabożeństwo 
się bardzo licznie
Wilna i okolicy, zarówno i’olacv/ •
jak i Litwini.

zgromadzili 
mieszkańcy

nicy do Warszawy na staeyi Kiel­
ce, iłłaśnie w chwili, gdy ów po­
ciąg około północy zatrzymał się. 
zostali przerażeni hukiem strzału 
w wagonie II klasy. Służba po­
ciągowa wbiegła do owego wago­
nu i ujrzała, na korytarzyku męż­
czyznę w starszym wieku, w ne­
gliżu, broczącego krwią. .Mężczy­
zna zaczął uspakajać iiadbiegłyeli, 
oświadczając, żc stał się tylko wy­
padek, z powodu jego własnej nie­
ostrożności. Jak 
żczyzną tym był 
dyrektor, fabryki 
ezę”. Jechał on

woslatęiicj w cerkwiach każdej' 
parafii. ' ,

To samo wyżej wspomniane 
bractwo rozwijając coraz bardziej 
swą działalność msyfikacyjną u- 
chwaliło: 1. domagać się niezawie- 
szauie handlów i targów w dni 
świąt katolickich. lecz tylko w dni 
świąt prawosławnych, 2. źądne,n- 
sunięcia wszystkich szyldów z na­
pisami w dwóch językach i odtąd 
pozwalać tylko na napisy rosyj­
skie i 3. zmienić lihcryę dorożka­
rzy na rosyjskie “tułupy.”

Nadto działacze chełmscy
częli zakładać po wsiach i miaste­
czkach rosyjskie chóry śpiewacze 
w celu jednoczenia ludności za 
pomocą pieśni i utrwalenia w niej 
poczucia rosyjskośei.

Na utrzymanie tyeli chórów 
chełmskie bractwo prawosławne 
stara się w min. spr. wewn. o wy 

, znaczenie chórom zasiłków pienię­
żnych ze skarbu państwa.

dów nietylko w cesarstwie, lecz! 
także w Królestwie Boiskiem. 
Od tyeli warunków ani o włos u- 
stąpić nie można.

Wobec tych wywodów, ‘‘Gazę-: 
ta Warszawska powiada”’słusz­
nie i nie bez ironii: "Jak widać, 
syoniści chcą tu zrobić dobry iiite-1 

■!rcs z procentem lichwiarskim.” '

Agenci "‘Gazety Polskiej w Chicago.”
Ob. B. Jurewlct 1 J. Kobriymn tusz yw.l głównymi reprezonunuml 1 kontroler»» 

ml wszystkich UIU l agentur i obecnie podróttijg po wszystkich Stanach.
W. DYNiBWICZ.PUBLISHING CO.,

Abonenci, którzy mata płacić prenumerato 
za "Oaaetf Folskg" i "Tygodnik Lastroww- 
uy". a id* do płacy, niechaj pozostawia w 
domc pieniądze I upoważnia swoje Zony d. 
»płacenia abonamentu, a odbiorg zaraz iw* 
Je premie. Jakie sobie obiorg, pouiewat wl» 
ozorem o szóstej godzinie wnet zmrok zap» 
dnie, to mało obejść można, a cały dzień Uf 
zmarnuje.

W. DYNIEWICZ FUBL CO., 
1163 Milwaukee Are. Chicago. ta_

ZABZĄDCY FILII:

Bialski W. New York, N. V. 
Peciakowski J. ( Iiicago, III. 
Romaszkrewicz J. urzędnik Banku . 
polskiego Juliusza Rottenbergera w 
Boston. Mass.
Michalski Buffalo, N. Y.wydawania 'paszportów kobietom 

j zamężnym. Zmiana polega ląa tein, 
i że odtąd*-żona, nie zamieszkująca 
przy mężu z jego winy i nie uchy­
lająca się samowolnie od pożycia 

j wspólnego z nim, ma prawo za­
mieszkiwać mjjlzielnie, bez żadne­
go ograniczenia co do wyboru : 
miejsca zamieszkania, i paszporty I ^rąuning upadł 

j takim osobom zamężnym mają być 
i wydawane bez żadnych przesz­
kód, bez względu na to, czy się 
mąż na tp zgodzi, czy nie.

Z powodu rocznicy skonu Syro­
komli 
ry erze

‘•Od 
dwika 
pięknej Rosy 
wszego znaku żałobnej pamięci 
wysokiego, z pospolitej sośniny 
krzyża — aż do obecnego, mgło e-; 
stetyeznego pomnika 
wygląd całości przechodzil\ fazy 
rozmaite; rodzina poety jest tu 
po za zarzutem, ile że robiła co 
rnogla, ale społeczeństwo polskie 
dawno już było powinnno wysa­
dzić ze swego łona komitet odpo­
wiedni, z literatów i artystów zło- 

• żony, gwoli zarówno tymczaso­
wej opieki kompetentnej nad wy- jrtcctwa łódzkiego w celu naradze- 
glądem grobu i jego otoczenia, 
jak ustawienia z czasem godnej 
autora “Dęboroga”, “Ułasa”, 
“Starj-cłi wrót” — niebanalnej z 
pomysłu pamiątki.”

Dalej piszę, że Cżas już wielki 
zająć się mogiłą Syrokomli i* nic 
dopuszczać przygodnych na niej 
jKidejrzanej wartości 
nej, ozdób... ,

Płyta granitowa na 
łożona przed 30 kilku 
śp. 1‘aulinę * Kondratowiczową* 
wdowa po poecie zmarła 17,go. 

kwietnia 1896 r.l odwrócona by­
ła iin^gdyś przedtem do mogiły 
Ad. Jochera, skrytej dziś za ścia­
ny lmjnyc.il krzewów.

Napis na jioinnikil:
fi. P.

\VI.ADYSLA1V SYROKOMLA
nr. 17. września 1823 r.. uiu.
m. 1862 r. Osierocona żona z 
■ mi tę' pamiątkę poświęca.

Skonał, grając na lirze.
Cześć twej pamięci lirniku

/ 
wieczna i
• bę Izie c 

sercach ]>o

p. Ł. (ziębło piszę w Ku- 
Łitewskim :
czasu usypania mogiły Lu- 
Kondratowieza na wzgórzu 

r, od ustawienia pier-

się okazało, mę- 
p. Kieniewicz, 

papieru- “Klu- 
w przedziale w

towarzystwie pewnej młodej ko­
biety. Według opowiadania p. Z., 
miał on w czasie rozmowy z ową 
damą upuścić z rąk brauning. Gdy 

na podłogę, roz- 
jednocześnie ku- 

> i przebiła mu na 
1’Onieważ p. Z. jest 

przenie-

legł się, strzał, a 
la trafiła go 
wylot udo. I 
zimny na st. Kielce, wię 
siono go do ambulansu kolejowe­
go w celu nałożenia opatrunku. 
.Fatalny ten wypadek na razie 
wywołał przeróżne .komentarze.

I

za-

PRAWDZIWE IMPORTOWANE

KROPLE KAPUCYŃSKIE
Z KLASZTORU HRADCZYN W PRADZE.

Twyni piosnkom

Trwalszy nad

Te krople zwane także balsamem cudownym, są dla 
cierpiącej ludzkości najwybornlejszem 1 najskuteczniej 
szetn lekarstwem. Od przeszło 100 lat wyrabiają je Kapa 
cynl w klasztorze pod Pragą, z najlepszych ziół leczniczych. 
Co do swych przymiotów leczniczych jest to lekarstwo nie­
doścignione. Jest ono wewnętrznie skuteczne głównie na 
choroby powstające z zaziębienia lub nieczystej krwi, a 
więc na chorobę gardła, chrypkę, na płuca, wątrobę, żolą 
dek. niestrawność, wiatry i kurcze, roztyo,„.enie 1 zatwar 
dzenie, kolki 1 boleści w brzuchu, biegunkę krwawą Itd. 
Zewnętrznie są* Kapucyńskie krople skuteczne na wiele 
chorób I dolegllwości, a mianowicie na slaby wzrok i słuch, 
ból zębów, stare rany 1 wrzody, oparzenie, katar i zawrót 
głowy, podagrę itd.

Do każdej flaszeczki daje sij obszerny cyrk ularz polek 
z lnstrakcyami 1 sposobem używania.
Cena Buteleczki 50e„ z przesyłką 1 opakowaniem 60c. Ceua 

wielkie! butelki z przesyłką $1.20
Krople Kapucyńskie czyli balsam są sprowadzane 

wprost od zakonników w Pradze. Spróbujcie tylko jedną 
flaszeczkę, a-zawsze utrzymywać będziecie te krople w do 
mu, jako niezbędne lekarstwo domowe na wszystkie cho- 
oby. Można je nabyć tylkou

W. Dynhwicz Publishing Co
1163 MILWAUKEE AVENUE CHICAGO, 1LL.
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ZJAZD PRACUJĄCYCH K0-' 
BIET.

Łódź. W niedzielę odbył się w 
z granitu, Łodzi pierwszy zjazd kobiet pra­

cujących zawodowo". Przybyło o- 
kolo 200 pań z różnych miast 
Królestwa, reprezentujących róż­
ne zawody. Po nabożeństwie w 
kościele św. Krzyża i po zwiedze­
niu wystawy, o godzinie 3 po po­
łudniu zebrały się uczestniczki 
zjazdu w szkole handolwej kin- 'sob|J

W mieszkaniu pozostał pa go­
nią się nad sprawami zawodowe- jspodarstwie Fedorowicz ojciec. 

Onegdaj rano p. Federowiezowa z’ 
córką powróciły do Warszawy, a- 

lle pomimo usilnego dzwonienia do 
I mieszkania, nie mogły się dostać, j 
Zaniepokoiło to obie kobiety tern 
bardziej, że klucz tkwił w zamku 

jod wewnątrz. Kiedy wszystkie 
| próby dostania się do mieszkania 
Ina niosię zdały, panna F. wczwa- 
jla ślusarza i ten dopiero drzwi o- 
j t worzył.

Wszedłszy do mieszkania, nmt- 
■ ka i córka z przerażeniem v spo- 
i strzegły że Federowiez leży bez 
j życia. Zwłoki już łiyly zimne. Za- j 
Uwiadomiono zaraz p^licyę. Zwłoki 
przewieziono do gabinetu medy­
cyny sądowej celem zbadania 

i przyczyny śmierci. Tymczasem 
. .-.Iwierd.śji.o, ’ . z-mi<-zkania z.gi ' 
nęlo gotówką rubli 150. garnitur! 
surdutowy nieboszczyka, oraz. I 
różne kosztowności na ogólna su- 

I mę i-b. 535. I
P. Federowiezowa nic 

(domyśleć, coby mogło by 
I czyną śmierci męża, gubią się też 
w domysłach mieszkańcy. 
Rodzą się przypuszczenia 
te,-między innemi, iż 

; czas chwilowej 
derowieza mieszkanie okradziono. 

|eo stwierdziwszy, wziął sobie ową-Bj,

TAJEMNICZA SPRAWA.

Warszawa. W domu pod nr. 65 
przy ul. Wolskiej mieszkają pp. 
Eederowiczowie. Brzed dwoma 
tygodniami córka ich Stefania wy- 

' jechała do Odessy, zabierając zc

artystyez-

granit

mi. Zagaiła posiedzenie przewod­
nicząca sokeyi pracy kobiet na 
wystawie, p. Marya Grzybowska, 
zapraszając na przewodniczącą 
żonę posła ziemi Kaliskiej panią 
-ueiatnę Barczewską. Dr. Gości- 
cki wygłosił pogadankę o “Ily- 
gienie wzroku przy pracy zawodo­
wej”, p. Marya Batlnicka mówiła 
na temat '‘Pracownica i padacz­
ka’ , wreszcie redaktor Łapiński 
"<1 potrzebie zreformowania zwią­
zków kobiecych.” Na zakończ«- 

; n.e przemówiła pani Bojatmwska 
'delegatką Związku równoupraw­
nieniu kobiet, na temat "Kobieta 
i rzemiosło”. Wywiązała się na- 

i stępiiić dyskitsya nad sprawami 
zawodowemi i w rezultacie pow- 

.-! > ezereg uchwał.
’ ' ■■ <- "-•••* ■ e.

PIĘKNY PRZYKŁAD.
Warszawa. Pisma warszawskie 

donoszą, żp 5 paniep z ary- 
stokraeyi, spokrewnionych ze so­
bą, posiadających razepi okoł(^ 30 
tysięcy rubli docłiodu osobistego, 
dochód ten postanowiły ‘przezna- i 
ezyć na utrzymanie bezpłatnego i 
zakładu naukowego dla dziewcząt 
niezamożnych. W zakładzie tym 
młode fundatorki, posiadając pa­
tenty nauczycielek, będą należały 
do personelu nauczycielskiego 
Odpowiednie starania co do po­
zwolenia władz na otwarcie rze-l 
ezonego zakładu zostały już po-: 
czynione.

ŻYDZI A WYBORY W KRÓ 
LESTWIE.

3. t.l
dzie-1

OBERWANIE SIĘ DZWONU NA
JASNEJ GÓRZE.

Z Częstochowy donoszą, ż€e w 
niedzielę na Jasnej Górze zdarzy­
ła się katastrofa, która o mało co 
nie pociągnęła za sobą groźnych 
następstw. W czasie największe­
go ruchu, gdy kompanie jedna za 

■drugą wchodziły <to klasztoru, na 
wałach w pobliżu narożnika połu­
dniowego rozległ się\ głośny 
trzask. Ujrzano z przerażeniem, 
ze jeden z zawieszonych dwóch 
nowych wielkich dzwonów zawisł 
na rusztowaniu. Okazało się, że 

nii- wytrzymawszy cię- 
adły z patuywek, w któ- Sekcya zwłok oezywi-cie rzuci pe­

wne światło na tę całą tajemniczą 
sprawę.

Podaję wreszcie pan l ziębło 
że autorem ezterowiersza na | ły 
cie. jak olyaśnia pan Władysławy dźwigary 
Kondratowicz, syn pScty. był ni.- żarii. s; 
żyjący już może od-lat 20 pani ryeh były osadzone, wskutek cze- 
Marcin Kazimierz Żórawsl.i. któ 
rv przez czas dlużrzy pozostawał 
nauczycielem prywatnym, ostid 
nio zaś przebywał w charakterze 
ofie.yalisty w zarządzie dóbr hr. 
Ben. Tyszkiewicza w Czerwonym 
dworze.

go dzwon podczas próby dzwonie- 
. niit spadl rozbujany, na szczęście 
nie zrywłijąe się całfcowioie z 

. dźwigara". Gdyby się zerwał, spo- 
I wodował by niechybnie śmierć i 
kalectwo wielu osob, tymczasem 
ojinil się na dolnych belkach. Nad- 

. mienić trzeba, żc katastrofa wy­
darzyła się z dzwonem większym, 
oebrzconym imieniem "Jlatya” 

i ważącym 24,0110 funtów.
_____ /

NIEZWYKLI PODRÓŻNICY.
Wilno.

'■iielióny

MAŁŻEŃSTWO MACOCHOWEJ 
KRZYŻANOWSKIEJ.

Piotrków. Projekt Heleny 
K rz.yżanowskiej-.Macoehowej, po­
ślubienia więźnia Stanisława Ze­
browskiego przybiera eoiaz real­
niejsze kształty. W tych dniach 
odbyły się w więzieniu zaręczyny, 
(i zaręczynach ty cli zawiadomiła 
Maeochowu matkę Żebrowksie o’ 
w liście, wysłanym za pośredni-i 
i-twem kancelarii więziennej. AV 
liście tym oświadcza Helena, żc i 
zakochała się. w Żebrowskim, a że) 
i ona nie jest mu obojętną, przeto 
postanowili połączyć się węzłem 
małżeńskim.

Niebawem mają wyjść zapowic- 
■ zi w kościele parafialnym piotr­
kowskim. Na ogłoszenie ich mu­
szą czekae narzeczeni do chwili 
wyjednania zgody władą na ich1 
małżeństwo. Dodać należy, że Sl"iB,ł,ków “f

’ kszośe z nich z bie 
padła, przekonawszy si 

- pod róży są
li.
(laików.

należy, 
władze niezbyt chęlnem okiem pa­
trzą na kojarzenie się tego związ­
ku. Żebrowski bowiem skazany 
,1 na 4 letnie więzienie i karę 

tę zaczął niedawno temu odsiady­
wać; .Miieoehowa zaś. o ile sąd w 
drugiej instamyi liie -powiększy 
jej kary, opuści więzienie w poło- 
w ie listopada.

Kurycr litewski piszę: 
w redakcyi wizytę nie­

zwykłych podróżnijióię, przybra- 
■.Ą'en w oryginalny, choć wybornie 
do celu zastosowany kostyłim tu­
rystyczny. Byli nimi pan Andrzej 
Martin, członek paryskiego Insty­
tutu Geograficznego z małżonką 
limą. Młoda para podjęła się 

niezwykłe trudnego zadania. Ma 
ona przejść piechotą, ni mniej ni 
'■'ięeej jak 165,003 kilometrów na­
około świata. Termin powrotu do 
Paryża przypada na r. 1922. przy- 
tem z. uczestników konkursu, któ- 
ry wróci pierwszy ma otrzymać 
15(1 franków, drugi zaś 50,1X10 fr.

22. ale wię- 
iem czasu od- 

że trudy 
ł są większe,, niż oezekiwa- 

Ohecnie zostało 8 wspólzawo-

x CIEKAWY WYPADEK. r
Łódź. Podróżni jadący pocią­

giem kolei nadwiślańskiej z Gra-

może sięl 
'C przy-)

domu. I 
rozmai-1 

może pod-1 
nieobecności" Fe-1

WYSTAWA OGRODNICZA.

Kalisz. W niedzielę odbyła się 
uroczystość otwarcia urządzonej 
tu wystańy ogrodniczej. Po po­
święceniu jak czytamy w Ga­
zecie Warszawskiej zabrał głos 
ks. prefekt Jasiński, i przedstawił 
znaezenię rozwoju 
krajowego dla 
tury ogólnej, 
warszawskiego 
grodniczego p.
ski mówił o znączeniu wystawy, 
zwłaszcza dla drobnej własności 
rolnej. Prezydent miasta, p. Bu­
kowiński, w imieniu zarządu wy­
stawy. polecał ją opiece ogółu. 
Wstęgę przed wejściem do liali 
wystawowej przecięła pani Kożu- 
ehowska, puczem licznie zebrani 
uczestnicy uroczyście zajęli się 

zwiedzaniem wystawy. Dzięki u- 
działowi w niej niet.ylko ogrodni­
ków z Kalisza j r. okolicy, ale i z 
Poznania, wystawa przedstawia 

się i bogato i pięknie, dając wra­
żenie całości wysoce estetycznej.

ogrodnictwa 
podnoszenia kul- 
Następuie prezes 
Towarzystwa o- 

Edmuud Jankow- 
zeniu wystawy,

RUEXFIKACVA CHEŁM­
SZCZYZNY. '

Chełm. Chełmskie bractwo pra­
wosławne postanowiło wydać swo­
im kosztem wszystkie mowy, wy­
powiedziane w dumie państwowej 
przez obrońców sprawy chełmskiej 
lir. Bobryńskiego, Czicbaezewa, 
bisk. Eułogjnsza oraz innych i 

rozdać je bezpłatnie ludności pra-

Według inforinaeyi wnrsźiiw- 
skicj "Nowej Gazety”, organu 
postę])owo-żydowskiego, w ko­
lach przedstawicieli gminy żydo­
wskiej postanowiono, oddziałać 
na różne odłamy wyborców ży­
dów. aby wytknęły sobie w każ­
dym razie taką taktykę żydowską 
wyborczą, któraby wyłąezyla sta­
wianie kandydatury żyda w War- 
szawie. Dążenie to znalazło już 
jednomyślny oddźwięk 
dó».

Odłam naeyonalistów 
skiełi. nazywający się 
kami”,eogłosił w jednem z pism 
odezwę, w której między innemi 
piszę: ‘‘Szanfljąc głęboko

żydow- 
" narody i

uczu­
cia narodowe ludu polskiego, u- 
znając jego prawo, jako gospo­
darza na ziemi polskiej, i uważa­
jąc, że gdyby ze stolicy kraju o- 
brany został nie polak, to byłoby 
to obrazą uczuć narodowych* po­
laków^ ludowcy żydowscy zado- 
walniają się wyborem posła żyda 
'.Innej miejscowości Królestwa.” 

Pisma żydowskie warszawskie, 
kapewuiitją. że nie wiedzą o i- 
stnienin stronnictwa “narodni- 
ków.”

Ciekawy jest glos w tej spra­
wie znanego żyda Sokołowa, nie­
jako urzędowego przedstawiciela 
syonistów. Pochwala on dążność 
żydów do tworzenia wielkich zbio­
rowisk w rodzaju gminy warsza­
wskiej. wbrew chęci plutokrai-yi 
żydowskiej rozpraszania tłumów 
przez wyelicdźtwo;

Przepowiada następnie, że wię­
ksze miasta w Polsce coraż więcej 
będą ż.ydzialy, bo taki jest nieod­
mienny .proces historyczny. — Je­
dna rzecz według owego Sokoło­
wa — nie ulega wątpliwości, że 
o ile jeszcze żydzi w Warszawie.

DROBNE WIADOMOŚCI.
----------)

Warszawa. Właścicielowi cu­
kierni p. Lewandowskiemu, pod­
czas pożaru w maju r. b. w miesz­
kaniu przy ul. Bielańskiej spaliło 
się za kilka tysięcy rb. różnych pa­
pierów procentowych. Papiery 
znajdowały się w blaszanej pusz­
ce, którą zmilezionb w zgliszczach. 
Z liczby zwęglonych walorów uda­
ło się ti'zy listy zastawne po 500 rb. 
ToW. kredytowego miejskiego 
względnie dtfbrze złożyć i nakleić 
na papier, tak. że tekst, silnia i nu­
mery po ułożeniu starannem przez. 

' specjalistę chemika, daje się od- 
I czytać dokładnie. Wobec tego zda­
wałoby się, że władze towarzy­
stwa. uwzględniają nieszczęśliwy 
wypadek ,nic będą robie trudności 
i wydadzą duplikaty zniszczonych
listów lub wypłacą ich wartość. I 
Tymczasem stało się inaczej: dy- 
rekeya, tlóinacząe, że golem okiem 
trudno jest listy odczytać, odmó­
wiła wypłaty.

Wołomin. Przed kilku dniami, 
liczni przechodnie idąc przez pia 
ski, otaczające dokoła stacyę Wo­
łomin, zauważyli, żc wielfcie stado 
wron kkruków ma wśród piasku 
jakiś żer. Gdy wreszcie parę osób 
zdecydowało się zbadać przyczynę 
tego złotu i podeszło bliżej, oczom 
ich przedstawił się przerażający 
widok. Zagrzebane do 'połowy w 
piasku, leżały tam zwłoki nowona­
rodzonego dziecka, któremu wro­
ny wydziobały już oęzyj Przepro­
wadzone doraźne dochodzenie wy­
kazało, że jest to noworodek płci 
męskiej. Wyrodna matka zakopa­
ła go żywcem; instynkt samozacho- 
wezy kazał jednak maleństwu 
ratować się, więc też wygrzebało 
się one z piisku do połowy,"a na­
stępnie z głodu i zimna zmarło, 
stając się łupem drapieżnego pta- 

I etwa. Wdrożono energiczne śledz- 
jtwo w celu wykrycia sprawców 
i tej potwornej zbrodni.

Kalisz. Właściciel dóbr Radosze- 
wicz (gub. kaliska, p. Duszyński 
ofiarował 15 tysięcy rubli na bu- 

: dowę'gmachu własnego dla istnie, 
jącej w Wieluniu szkoły' polskiej. 

I Właściciel zaś majątku Chotów 
I (pod Wieluniem) p. Zygmunt We- 
I ryho-Darewski buduje swypn ko- 
| sztem w Wieluniu przytułek dla 20 
| starców i kilku ubogich.nauezycie- 
: lek.

Częstochowa Prowadzone przez 
(trzy lata roboty około budowy sy­
pialni bezpłatnych dla pątników w 

! Częstochowie częściowo zostały 
wykończone. Podczas ostatnich 
odpustów pątnicy korzystali już z 
13 sypialji, W których znalazło 

; nocleg 1.500 osób. Przy sypial- 
, Iliach dobrze oświetlonych, czy­
stych i przewietrzanych, znajdują 
się umywalnie i jadłodajnie, gdzie 
pątnicy otrzymywać mogą za skro- 

: mną opłatą pieczywo, herbatę,
■ barszcz, kapuśniak, kartoflankę i
■ t. j>. I’o wykończeniu zamierzonej 
j ilości sypialń, mają być zbudowa­
ne kąpićle ludowe.

Łódź. Aresztowano Stefana Gó­
reckiego, oskarżonego o zabójstwo; 
stróża nocnego przy ul. Zakątnej.

— Strajk w fabrykach pabiani-1 
ekicli można uważać za skończo­
ny. Fabrykanci uwzględnili żąda­
nia robo^nikólę tylko częściowo.' 
niemniej jednak powrócili oni do 
pracy. Strajk trwa 
małych fabrykach.

Zamość. Z okolic 
noszą, padające 
spowodowały wylewy rzek i poko­
szone trawy popłynęły z wodą. 
Kartofle z nadinianr wilgoci za­
czynają gnić.

Piotrków. J’iolrkowski • zarząd 
gubernialny rozesłał do prezyden­
tów miast Łodzi i Piotrkowa oraz 
do naczelników gubemij piotrkow­
skiej okólnik, żądający dostarcze­
nia danych, dotyczących kościo­
łów, pozostałych po skasowaniu 

' klasztorów rzymsko-katolickich, 
(ze wskazaniem, pod czyim zarzii- 
: dem znajdują się obecnie wzmian­
kowane kościoły, czy są ubezpic- 

, czońe, na czyj racliiuiek i t. d.

Aby wnrowadzić w użycie nowe prawdziwe o 23 kamieniach Ze­
garki kolejowe.
O z TM o chrfe, po/tnc*ne t inne x«*eark samtersamy aprM 

dawać pjcrwRae lo 000 o 23 ainieniacn r.egnrkt “A('< fRlTUH** 
Open f»cr . ILo |Ó 76 Te (IcBHonałr/eparklokop-rtarb złoco­
nych bardzo pięknie yrawlruwanych. z ud->t* <>nal >ny-ni regula­
torem I węzełkiem i ud<>g>xloieniami Zegarki te aą nade» 
akii rat nie Idące Sa one rozmiarów dla tięzczyzn I Iv>bł«t

Gwarancya 20-!etnia.
lecz nadto nader piękur i dumni Jeateiniy z takiego wrr-»WO 
I śmiało z dumą lnotocie je pokajać a w »im »rzrjici I >m 
prigaioez rzec ewi^cie kupić -obie zegarek d »br*. 'aai • to ko* 
Suj t«n. Kartka pocztowa 1 - ent apr<>wadzi ci t *n «»zarek <!• 

omu. byś mógł go Sgl^dać i wypróbow-tć. JeUi ap >4 >bs ek 
aię zegarek to po zapłaceni« ♦.'i I opłaty przertikl z^garwfc 
•taję -lo twoją właano<c*ą w przeciwnym rasie nie b’e'*«*a 
na siebie odnowled/.ii''.ości i egare-r -wra a do ot« ow 

Ryzyko jest po naszej stronie.
aa d(nlajemy zupełnie armo po/łacnnr tadeuszek.

nie ulega wątpliwości, 
jeszcze żydzi w Warszawie 

nie mają faktycznej większości, 
to ją z czasem mieć będą.

Dwa artykuły tegoż Sokołowa 
tym razem kończą się 
takim:

‘‘A przeto jedyifc 
tym razem faktyczne, 
możemy się zgodzie z 
jest to tylko, że poseł

: nie będzie żydem. Jest to także 
wbrew sprawiedliwości (jaką ży­
dzi mają po swej stronie), a sta­
nie się to dlatego, że już powstał 
wielki alarm we wszystkich pi­
smach polskich i dlatego, że nie­
rozważni nasi asymilatorzy już 
pośpieszyli z potwierdzeniem z 
całej siły wyroku szowinistyczue- 
go; lecz warunkiem, od którego

• nie możemy ustąpić, jest to. że je­
den poseł żydowski z Królestwa 
i Polskiego musi we-‘ść do Dumy, a 
■ poseł chrześcijański, któresro mo­
żemy popierać, musi stać na grun­
cie całkowitego uprawnienia ży-

ustępstwo 
na któro 

trudnością, 
Warszawy

tylko w kilku

Zamościa do- 
wciąż (leszcze

Ocot.

»•> r
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i PIĘKNE, TANIE HARMONIE
POLECA POLSKA FIRMA

EAGLE SUPŁY HOUSE.
Chicago, 111.

S iso. 1006.
Ta doskonała łri nionia 10 

ciii wysoka, Ał szeroka. Bi 
klawiszy, 3 stopsy, 3 rzędy 
piszczałek, hebanowe taiclki 
i nioldy agi, otwarta deseczka 
klawiszową,; niklowe klawi­
sze, okute rogi miccliowe, 
dubeltowe niiecliy $3.50

Rozmiar 11 cali wysoka. 6 
szeroka. 10 k awiszy, Kato psy 
3 rzędy pisz< zalek: tafelki w 
iniitae.ęi drzewa dębowego, 
hebanowe moldyngi. otwarta 
deseczka klawiszowa niklowe 
klawisze, dubeltowe miechy. 

oku<mi.0ir'.’ $4.09

»

stopmy, 
Wy koń 

pomarań- 
w kolorze

1 LL klaw szy, 2
i zy4y piszczałek, 
czenie 'w kolorze 
czo^iym. tafelKi
niebieskim. Poczwórne mie­
chy, okute rogi. 7C

Cena....................  «pt.ŁsJ

g

tp klawiszy, + stopsy, 4 rzędy 
piszazałek. Hebanowe moldyngi 
i tafelk . Pięknie ozdobiona. Po 
trójne miechy, okute rogi. Ta 
harmonika posiada nader przyie 
niny i głośny ton
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Ziemie Polskie pod Austryakiem
I przypuszcza, że rozpoznany przez! wać będzie stała komisya litera- 
! niego bandyta pochodzi z Króle- ■ cka, do której należą między iu- 
stwa Polskiego.

POLACY W KONGRESIE EU­
CHARYSTYCZNYM.

Wiedeń. W głównej procesyi 
Polacy tworzyli osobną grupę, 
która należała do kolumny, sto­
jącej pod komendą księdza Al­
freda Lii-litensteiua. Podług zgło­
szeń było Polaków przeszło 200. 
w tern przeszło trzysta ze Szlą­
sku. Ogólną uwagę zwracał od­
dział Krakusów, na którego czele 
stali ks. Olgierd i Witold Czarto­
ryscy. Liczny udział wzięli też w 
pochodzie hueuli.

Dzienniki donoszą, że w ciągu 
niedzieli zaszło kilka wypadków 
szału religijnego. Kawiarnie po­
łożone w ulicach, którcuii szedł 
pochód, rozdzielały za darmo her­
batę między biednych uczestni­
ków pochodu i żołnierzy.

Odwołanie nabożeństwa na pla­
cu przed zamkiem cesarskim, wy­
wołało wśród włościańskiej ludno­
ści, która przybyła zc wszytkich 
stron państwa, głośne niezadowo­
lenie i szemranie, ponieważ wielu 
z nich nie widziało jeszcze nigdy 
cesarza. Namiestnik Bienerth u- 
dał się wobec tego do cesarza i 
zawiadomił go o rozczarowaniu 
mas. Cesarz oświadczył gotowość 
udania się z powrotem na plac 
przed zamkiem, co też uczynił w 
powozie i objechał cały plac zam­
ku.

Według stat.vstyki ofieyalnej, 
wydanej przez kierownictwo po­
chodu, w pochodzie wzięło udział 
przeszło ISO.tMlO ludzi, w tern 84 
tysięcy liczyły grupy narodowo­
ściowo, 6.000 kler, 30.000 kobiety 
tworzące szpaler, 14.000 oficerów 
i urzędników, razem zaś z widza­
mi obliczają ilość osób obecnych 
na kilkaset tysięcy.

W niedzielę po południu udali 
kię polscy uczestnicy kongresu 
gremialnie na Kahlenberg, gdzie 
miał przybyć delegat papieski 
kardynał Ruaatnn i udzielić błogo­
sławieństwa. Zamiast kardynała 
Rossom przybył jednak biskup 
krakowski, ks. Sapieha, przywi, 
tany głośnemi owaeyami.

Wieczorem odbył się u ministra 
Długosza obiad wydany, dla pol­
skich i ruskich książąt kościoła, 
bawiących w Wiedniu. W obia­
dzie tym wzięli udział: arcybisku­
pi i biskupi wszystkeh trzech ob­
rządków z Galieyi. ponadto bisku­
pi z Poznańskiego i Królestwa. 
Ikilskiego, ministrowie Biliński j 
Zaleski, namiestnik Dobrzyński, 
marszałek Gołuehowski, posłowie 
Abrahamowiez, German, Koryto- 
wski, Stapiński i inni.

l*ierwazy toast wygłosił mini­
ster Długosz, podnosząc zasługi, 
poniesione w ciągu wieków przez 
Polaków w obronie chrześcijań­
stwa. przypominając, że Polacy, 
Litwini i Rusini razem walczyli w 
obronie chrześcijaństwa. Nastę­
pnie przemawiał ks. biskup Liko- 
wski z Poznania, który podniósł 
dobre stosunki, jakie panują po­
między duchowieństwem 
akiein społeczeństwem w 
ttkiem. — Książe Paweł 
wniósł toast na cześć
Długosza i z uznaniem wyraził się 
o ministrze oświaty Ilussarku, 
który w powitalnej mowie po- 
«Iniósł zasługi Polaków przy od: 
meczy Wiednia. Prezes Koła pol­
skiego dr. Leo wspomniał o wie­
kowej przeszłości, łączącej naród 
ruski z polskim i powitał ruskich 
ilostojników kościelnych w imię 
Kasia pokojowego współżycia o- 
Jni narodów, wznosząc toaM w rę­
ce metropolity Szeptyckiego, któ­
ry odpowiedział toastem “Kochaj­
my się!’”

gdzie nie widział, mile jest też 
zdumiony, że w naszych przedsię­
biorstwach niczego przed nim nie 
zatajano, w przeciwieństwie do 
podobnych przedsiębiorstw za 
granicą, głównie niemieckich, 
które eksponując wiele do innych 
części świata, boją się, by ich nie 
podpatrzono i nie wzorowano. P. 
Watanabe zwiedza po kolei wszy­
stkie nasze miejsca a także zbio­
ry prywatne i wypowiada dość o- 
ryginalny sąd iż sztuka nasza ma 
wiele podobieństwa do japońskiej 
a chwali przedewszystkiem polską 
kuchnię i uprzejmość Polaków i o- 
bieeuje na rok przyszły zorganizo­
wać masową wycieczkę Japończy­
ków do Polski. Jako przyczy­
nek, charakteryzujący japońskie­
go gościa, opowiadają, że zobaczy­
wszy gdzieś laskę zakopiańską, 
tak był nią zachwycony, iż poje­
chał do Zakopanego do dyr. Bara­
basza, by- studyować, zakopiań­
skie snycerstwo. Zgon generała 
Nogi, o którym się dowiedział dr. 
Watanabe z dzienników krakow­
skich, wywarł na nim wielkie 
wrażenie. Do tych, którzy mieli z 
nim sposobność rozmawiać, wyka­
zuje się, iż samobójstwo generała 
Nogi było z góry przewidziane. 
Nogi po stracie obu synów popadi 
w taką melancholię, iż 
no, że nie zejdzie zę 
browolną śmiercią.

USTĄPIENIE DYREKTORA 
BANKU KRAJOWEGO.

Lwów. Dyrekor Banku krajo- 
' wego we Lwowie, dr. Alfred Zgór-' 
ski, należnej’ od niedawna doi 

i stronnictwa ludowców, ustępuje) 
. ze swego stanowiska.

“Głos Narodu” donosi, że we- 
* tlle krążących wiadomości w sfe­
rach politycznych Dr. Zgórski 
przenosi się na szerszy 

I ren do Wiednia, ■ aby 
i grać ważną rolę polityczna,
i najbliższym zjeździe ludowców 
I ma być wybranj- na prezesa Rady 
, Naczelnej stronnictwa i na tern 
'stanowisku głównem zadaniem je- 
j go będzie doprowadzić do zgodj’ 
międzj- Stapińskim a Wysłouchem 
Dziennik stwierdza fakt, że obec­
nie Dr. Zgórski bterze źj’wj’ 
udział w obradach posłów ludo­
wych w gmachu sejmowj'm.

nymi, Jan Kasprowicz i Adam 
Krechowiecki. Kierownikiem tea- 

jtru jest Jan Pietrzycki, reżysćrya 
zaś spoczywa w ręku p. Gabryeli 
Zapolskiej. Sezon nowej sceny, 
która rozpocznie swoja działalność 
z dniem 1. października, obliczo­
no na ośni miesięcy.

OKRUTNE MORDERSTWO.

a pol- 
Poznań- 
Sapieha 
ministra

POCHWALA JAPOŃCZYKA.

Kraków. Od kilku tygodni .ba­
wi w naszem mieście dr. Wata­
nabe z Tokio, inżynier studyująey 
w Akwizgranie. k'óry zaiutereso- 

. wawszy cie naszymi stosunkami, 
zwiedza miasto i nkobee.

P. Wanatabe, człowiek niezwy­
kle maię*ny. zwiedził już prawie 
cała Europę, tern większa wiec 
wartość maja jeeo pochwały, wy­
stosowane pod naszym adresem. 
Janończyk nrzymnie otwarcie, 
■wielkie zalełv na«wm urządze­
niom górniczym i hutniczym.

Onowmda ’**k wzorowo ” 
rządzonych kopalni, jak nasze ni-

KRADZIEŻ 28.000

te- 
odc- 

Na

pneeczuwa-1 
świata do-1

koron.
Kolbuszowa. Rozmaite miejsco­

wości Galicji nawiedzili w ostat­
nich czasach niebezpieczni zawo­
dowi włamywacze, którzy posłu­
gując się narzędziami najnowszej 
konstrukcyi, dokonywali bezczel­
nych kradzieży pieniędzy, umie­
szczonych w kasach ogniotrwa- 

| łych. Ostatniemi dniami zrabowa- 
! li bandyci 28.000 koron z kasy o- 
gniotrwałej w urzędzie podatko- 

| wym w Kolbuszowy.
Wieść o kradzieży szybko się 

vozniosla i temu należj’ przypisać 
właśnie natychmiastowe areszto­
wanie zbrodniarzy. Onegdaj po­
południu spostrzegł robotnik kol. 
Prokop trzech mężczyzn. cisną­
cych się tlo kasj’ na stacj i Sędzi­
szów. cèlent zakupienia biletów w 
kierunku Tarnowa. Prokop, któ­
ry u podejrzanych zauważył po­
dejrzane narzędzia, przeczuwając 
w ich osobach sprawców kradzie- 
żj’ podzielił się ze swojemi spo­
strzeżeniami z kolejomistrzein G. 
a rezultatem tego było przytrzy­
manie dwóch tajemniczych osob­
ników. Jeden z nich eheiał wsko- 
czj’é do pociągu nr. 293. odjeżdża­
jącego właśnie w kieriuiku Rze­
szowa. jednakże ucieczkę wczas 
spostrzeżono i udaremniono. Jego 
towarzysza także przytrzymano i 
oddano w ręce sprawiedliwości.

Rewizj-a dokonana potem, dała 
nadzivjezajny rezultat. Odebrano 
bandytom rewolwery i 6.000 ko­
ron. Trzeci z bandytów, posiada­
jący największą sumo, zbiegi, nic 
długo atoli cieszył się wolności«, 
dzięki przebiegłości i przyłapaniu 
go przez konduktora kolejowego 
z Podgórza p. J. Godka. Tego sa­
mego dnia wieczorem kiedy po­
ciąg towarowy nr. 182 stał na 
staeyi Ropczyce do p. Godka, peł­
niącego służb? w tylnym wagonie 
sygnałowym, przyszedł jakiś mło- 
dj’ mçzezj'zna i zaklinał go na 
wszystko, abj’ mógł jechać w kie­
runku Tarnowa. Sądząc. że tulą 
nut się przekupić konduktora, o 
biecywał mu 100 koron za odda­
nie łei przysługi, źle się jednak 
wybrał.

Naturalnie zachowanie się obce­
go, zbloeone obuwie i wygląd po­
dejrzenie wzbudzający dalj’ p. 
Godkowi wicie do myślenia. Był 
prawie pewny, że jest to ów trze­
ci bandyta, którj’ zbiegł w Sędzi­
szowie. Obawiając się jednak, bj’ 
nie spłoszyć tajemniczego osobni­
ka uie okazywał po solde, że prze­
czuwa w nim niebezpiecznego pta­
szka, lecz radził mu, by udał się 
do poczekalni i zaczekał na po­
ciąg pośpieszny, .którym prędze i 
iak towarowym przybędzie do 
Tarnowa. Bandvta nie przeczuwał 
że nim przvbedzic do poczekalni 
bedzie aresz*owany i oddany re-- 
wizvi. Znaleziono przy nim kwo­
tę kikuimstti tysięcy koron i broń . 
mianowicie rewolwery. I’. Godek j

OSZUKAŃCZE BANKRUCTWO.
Kraków. Wskutek doniesienia 

! karnego poszkodowanych banków 
' wiedeńskich, wniesionego do pro- 
' kuratoryi państwa w Krakowie, 
' aresztowano tu znanego bankiera 
| -lakóbn Eibcnschuetza. zaś za bra- 
*tem jego Wilhelmem, który zbiegł 
' prawdopodobni? do Ameryki, ro­
zesłano listy gończe.

Jak na razie stwierdzono, pa­
sywa firmy* wynoszą przeszło 3 
miliony koron, przegrane w osta­
tnich lataińi na giełdzie. Z sumy 
tej znajdzie pokrycie zaledwie po­
łowa. Jakób Eibensehuetz tlóma- 
ezj’ się tem. że kierownictwo han- 

, dlowyeh spraw spoczywało wyłą- 
I eznic w rękach brata jogo Wilhel­
ma. On prowadził jedynie kupie- 

I ckie biuro informacyjne.
W mieszkaniu obu braci doko­

nano szczegółowej rehizyi, kantor 
opieczętowano. Po przesłuchaniu 
Jakóba Eilieusehuetza, które do 
godziny 12-ej w nocy trwało, po­
zwolono mu oddalić się bez prze­
szkody. Sprawa sprzeniewierzenia 
pornczouj’<*h funduszów przez lira-1 
ci Eibensehuetz datuje się od kil­
ku lat. Głośna kradzież, jakiej do­
konano przed laty, liietylko nic 
zachwiała ich interesami, ale o- 
w-szem poprawiła. Jakkolwiek o- 
gólna szkoda wynosiła 80.000 ko- 

| ron, przecież firma podniosła su­
mę asekuracyjną od włamania w 
kwocie 50.000 koron, n nadto bez 
wiedzy tlepozytaryuszów zuamor- 
tyzowala dj’skrctnie papiery war­
tościowe skradzione przez bandy­
tów a następnie spalone w Oświę­
cimie. a uzyskaną gotówkę obró­
ciła na własne potrzeby. Jak są­
dzić można, sprawa ta pociągnie 
jeszcze za .sobą dalsze następstwu.

Drugą tego rodzaju i rozmiarów 
“plajtę“ urzątłziła firma Izaka 
i Benjamina Kahanj’eh, a śledz­
two w tej sprawie prowadzone 
prze« sędziego Błachocińskiego, 
potrwa dłuższy czas z powodu bar­
dzo obfitego materj’alu. W kołach 
finansowych Krakowa twierdzą, 
że pasywa upadłej firmj~vwynoszą 
również 3 miliony koron! Firma 
prowadziła, jako finansowy przed­
siębiorca wywóz jaj z Galieyi; z 
tego tytułu pasywa dochodzić ma­
ją do 800.000 koron. Sąd karny I 
aresztował też wspólników teeh- 

' tucznych tego przedsiębiorstwa 
i Foxa, Abrahama Dunkelbluma i 
Jakóba Lcihzuckera; ostatni jest 
chory, rodzina czyni zabiegi o wy­
puszczenie go na wolną stopę za 
kancyą. Bankructwo firmy Kaha- 

, ne było niespodzianką dla kól fi- 
nansowj’eh; instytucye finansowe 
i zakrajowe, obdarzyły ją wicl- 
kietn zaufaniem, a podpis na we­
kslu Izraela lub Benjamina Kaha- 
nycli rozstrzygał o wypłaceniu go­
tówki. idącej nieraz w dziesiątki 
tysięcy. Podobno od 6 lal Kilia­
nowie nadużywali kred.ytu i byli 
właściwie niewypłacalni.

| mierz Kasprzyk, w przystępie,sza- 
j lu rzucił się na uezenicę kursów 
Baranieckiego, Helenę Skórezew- 

! slęą, w bramie domu i zada! jej 8 
! ciętych ran nożem. Kasprzyk po­
znał Skórczewską w czasie waka­
cji, obecnie podjął się wyrobić jej 
paszport. Tlómaezy się, że nie 
wiedział, co się z nim działo.

Jarosław. .Jan Krupa wracał 
dnia 13-go września wieczorem z 
Jarosławia, dokąd inial odstawić 
furę zboża, z żurawiezkowskiego 
dworu. Gdy wracał do domu, do 
Zurtiwiezek. wstąpi! po drodze do 
karczmy przydrożnej we Wierz- 
bnej. Tam zastał chłopów, mają­
cych, jak to powiadają, złe serce 
na niego, l>o Krupa ich przyjacie­
la przed niedawnym czasem tak 
silnie ugodził w rękę, żc mu żyłę 
przeciął, ('liiopi zoczywszj- Krupę, 

i pwzięli zamiar dokonania zemsty 
J na nim za krzywdę ich “kuma” 
. i kntili jakieś podejrzane plany. 
; Karczmarz, usłyszawszy, że Kru­
pa jest przedmiotem złowróżbnych 

' knowań, zawołał ro tlo drugiej iz- 
ł>v, gdzie mit radził z wyjaztlem 
tlo domu wstrzymać się, luli inną 
drogą, aniżeli owi chłopi, do swej 
zagrodj- powrócić. Krupa jednak­
że rad karczmarza nic usłuchał i 
rychło po wyjefdzie chłopów tą 
samą eo oni drogą tlo domu ru­
szył. Chłopi ci jednakże w lesie 
przyczaili się, poczem nu jadące- 
go drogą z nienacka z tylu liapa- 

i dli, kładąc go uderzeniem za po­
mocą kołu trupem na miejscu. 
Wedle wszelkiego prawdopodobień 

I stwa, zbrodniarz» swą ofiarę w 
I dodatku jeszcze obrabowali i od­
wieźli furę z trupem tlo wioski, pu- 

i szczając tam konie śamopas. Za 
sprawcami zarządzono energiczny- 
pościg. Jeden podobno, jak w o- 
statniej chwili dowiadujemy się, 
miał zostać przez źandarmerję 
przeworska aresztowany.

ZE ZWIĄZKU URZĘDNIKÓW 
PRYWATNYCH.

Itej inteweniowało. Niestety pre-1 
zes tir. Leo nie zwołał dot.tyliczas 

. prezydyum dla sprawy budżetu, 
późniejsza zaś intei weneya będzie j 
spóźniona. Jak dowiadujemy się, 

i wiceprezes hr. Skarbek zażądali 
1 zwołania prezydyum Kol« w tej 
I sprawie po powrocie ministra skar 
bu, który obecnie bawi poza Wie- 

, dniem.

Lwów. I’rzedniej’ i urzędniczki 
prywatne, idąc śladem innych za­
wodów i-pragnąe położyć kamień 
węgielny pod silną organizacyę; 
zawodową, mającą na celu ule- [ 
pocenie i poprawienie bytu całego! 
grona pracujących, postanowili ! 
na dzieli 13. października hr. doi 
Lwowa do sali ratuszowej zwołać 

| ogólny wiec z eałego kraju. Na 
wiecu tym urzędnicy fabryk, han- 

■dlu, przemysłu, rolnictwa i wszel- 
: kiego rodzaju przedsięDiiorstiw 
I prywatnych, zajmą się ustawo­
wym uregulowaniem stosauków | 
swych służbowych, czasem pracy i, 
przerwami w pracy, oraz niedo-1 
stateczną emeryturą.

Referaty objęli posłowie: dr. E,
Adam, Józef lludec j dr. Władysł. I 
Steslowiez. Referenci i reprezen­
tanci urzędników i urzędniczek 
prywatnych skrystalizują mini­
mum żądań, zabezpieczających 
byt całego, zawodu, nie mniej wa­
żnego i lńe mniej licznego, jak u- 
rzędnicy państwowi, nauczyciele.

BESTYALSKI CZYN.
Poręba, Śląsk aust. Późną porą 

przybył we wtorek Kr. Burdak do 
Poręby do mieszkania swych 
przybranych rodziców Tomasza i 
Fryderyki Kroczków, domagając 
się w gwałtowny sposób wpusz­
czenia do domu. Ponieważ przez 
dłuższy czas drzwi mu nie otwie­
rano, począł bić kijem w drzwi a 
nadto groził lokatorom śmiercią. 
W końcu wyłamał drzwi. Nie wie­
le robiąc sobie z swego czynu po­
łożył się do łóżka sublokatora 
Kroczków, F. Adamca, którego 
na on czas w domu nie było. Kie­
dy Adamiec powrócił do domu i 
ujrzał leżącego w sweiu łóżku 
Burdaka, zc złości nie potrafił o- 
panownl się i począł grubym ki­
jem okładać śpiącego Burdaka po 
głowie. Niedługo potem Burdak 
wyzionął ducha wśród strasznych 
boleści. Przywołano natychmiast 
na miejsce wypadku żandarm«- 
ryę, która Adamca wydala sądowi.

DROBNE WIADOMOŚCI.

za-

N0WI AOEKCI.
Kosiba AudrzeJ. New Bedford, Мам. 
Bomba Jon Lawrence, Мам.
Jesko Franciszek HaVerhill, Mass. 
Skoczoü Wojciech, Wallingford; Conn. 
M. Bakoczy, Detroit, Mich.
JAskulowicz J. Nantfeölcc, Pu. 
Biliusky N. Joseph, Philadelphia, Pa.

STRASZNA ŚMIERĆ SAMOBÓJ­
CY.

W Tenczynku umarł straszliwa 
śmiercią samobójczą 27-b*tni( gór­
nik tamtejszy Jan Serda. Opodal 
doinku. gdzie mieszkał, wykopał 
dół, założył w nim patron dyna­
mitowy i zapalił lont, czekając aż 
nastąpi wybuch. Patron eksplo­
dował i poszarpał formalnie na 
kawałki ciało nieszczęśliwego sa­
mobójcy. Przyczyną tej strasz­
liwej śmierci była podobno ta o- 
koliczność, iż gospodyni Okrutni- 
kowa. u której mieszkał, przesz­
kadzała me w ożenieniu się i oczer­
niała go przed dziewczynami, o 
których rękę. Serda się ubiegał.

NOWY WYNALAZEK.
Najaowtz, eposób leczenia choroby wlotów, 

j Tysiące łysych ludzi dostało piękne wloty. 
Wasze włosy «9 najcenniejsze 

nad rubiny tub dyameatyi 
Jolcll ezekad będziecie al do sn- 
pełnej utraty włosów i na to, by 
c/nsaks stola s’ł tnh kwiecąc, jak 
.sklo, nie o,lryV<a*ri« w*ady wie- 
sów nawet ss miliony dolarów.

Nasze lekarstwa si> nieocenione, ceny nad­
zwyczaj przystępne, tak, że nawet najbied­
niejszy nie potrzebuje pozbawiać się lekar­
stwa dra. ilrurdzy. Źnani od 35 lsL

Nie wierzei, oglosa.ttiom, ani agentom, a- 
ni aptekom; gdyż oi staraj*! *^*1 tyłka 
wyzyskać pieniądz.

ranie nie potrzebuje nosić fałsrywyeh 
włosów, jeżeli uźywsj.1 naszego nowo odkry­
tego wynalazku na włosy i czaszkę.

l*o«lemy wam DABS1O wszelkie infonna- 
cye tyczące się powodu wypadania włosów, 
łysiny i jak można tomu przeszkodzić. Kal- 
demu, kto prz.yćle swoje nazwisko i adrea.

Nie zwlekaj, napias zaraz do
Prof. BRUNDZA and CO. BOK 106 B dway 
at So. sth. B'klyn — New York.

GALICYA W BUDŻECIE NA 
ROK 1913.

BKLAD ZAŁOŻONY W 1W1 *•

HENRY SGHOELLKOPF,
Grosernik Hurtowny i 

. Detaliczny.
309 — 311 Wost Randolph St. poml«d., 
Franklin 1 Market, Chicago, IlllnoU.

Ma na składzie w najlepszy*’*’ gatunkach: 
Najlepsi? prawdziwy ser szwai<*r»ku 
Nsjlopszy bawarski ser limborfukL 
Nowy śuiadańkowy ser noustntcleki. 
Ilolendrrskie »ery odamskie i paruiBaeńtki^ 
francuskie sery sokfordskic.
Hsinhurgskie Alcdiło Bleniawks, Roinnepe. 
Najlepsze holenderskie śledzie, AdclioTis. 
Marynowano i wędzono węgorze. 
Nujlcpazy kawior i rosyjskio sardynki. 
Najlepsze prawdziwie francuskie sardynki. 
SAlumi I westfalskie ssynfei. 
Niemieckie szp-tregi ’ krajana fasola. 
Nnjiepaay jęczmień perłowy, kasza juczni len. 
Koszu taiarcznna, kasza owsiana. 
Мцка tatarazanu. mąka ryżowa. 
Świeżo orzechy, migdały, papryka. 
Niemieckie powidła. n>alc.
Świeżo orzechy, migdały, cytrynat. 
Suszone gruszki, wiśnie, prunele. 
Francuskie śliwki, świeże rodzynki. 
Włoskie łazanki |nudle| makarony. 
Najlepsza Vanila czekolada z Cocos. 
Prawdziwa rosyjska herbata, ekstrakt mięsny 

, Drt iwlnne trzewiki I pantofle |drewnlakl|. 
i Prawdziwa kawa Jawa, Масса i Ric.

Prawdziwa tabaka d<> zażywania Loobak'». 
Nicoiicekiu kołowrotki i greuipie. 
Świeżo siemię warzyaowe, siemię trawy. 
Siinię dla kanarków, siemię konopi Be. 
Siemię rzepakowe, jako i wszelkie inne to­
wary korzenne.

HENRY SCHOELKOPF.

wypowie- 
i patryoty-| 
rozpoczęto

NA CHOROBY SEREK I PĘCHEKZa
Usuwa w 24 

godzinach

wydzieliny 
KrZJ* pigułka 

bo«I taką 
■atwę tsr
wfutrrogalela 
na4ladon nlctw
,Vu gurttdaâ tr<

Dziedzice. Józef Fajferek, 
stępca budnika kolejowego w Ja- 
szowieach, swobodny, liczący 28 
lat, szedł w nocy z 3. na 4. wrze­
śnia torem kolejowym do Dzie­
dzic. Z powodu silnego wiatru nie 
słyszał, że za nim jedzie pociąg. 
W ostatnim dopiero momencie spo 
strzegł niebezpieczeństwo, lecz 
już było za późno, gdyż zderzak 
lokomotywy ugodził go w głowę, 
tak, że doznał złamania podstawy 
czaszki. Nieprzytomnego przewie­
ziono na dworzec do Dziedzic, 
lecz w drodze umarł. Byl to czło­
wiek bardzo religijny i trzeźwy, 
jakich dzisiaj niestety mało.

Poronin. Onegdaj odbyło się 
poświęcenie Sztandaru dla ochot­
niczej strażj- pożarnej, przy u 
dziale ochotniczych straży pożar- 

I njch z Białego Dunajca, Zakopa- 
i nego i z Nowego Targu. Przedpo- 
i lutlniem ruszono w pochodzie z 
| nowym sztandarem na nabożeę- 
’ stwo do kościoła parafialnego, 
; które odprawił ks. dr. Józef Kaez- 
; marezyk, prof. T’hlw. Jag. Po na­
bożeństwie ks. Franciszek Nycz, 

1 proboszcz miejscowy, przystąpi! 
■ tlo poświęcenia sztandaru a po do- 
i konaniu poświęcenia 
dział nader uroczystą 
czną mowę, poczem 
wbijanie gwoździ.

Żywiec, ślub arej księżniczki 
Meehtyldy, drugiej-córki are. Ktt- 
,rola Stefana, z Olgierdem ks. 
Czartoryskim odbędzie się na zam­
ku w Żywcu w styczniu r. 1913.

Ze Starego Miasta (przy Frysz-
taeie.). 1yeh dniach wydarzył się. 
znowu jeden z licznych u nas w • 
ostatnich czasach wypadków po-1 
żaru. Tym razem spłonęła stodo-! 
la p. Harazima. Ogień i tym ra-i 
zem był podłoźtiny.

Z Górnej Suchy. We wtorek, d.j 
3. z. m. o gódz. 4. nad ranem sta-. 
nęla w płomieniach stodoła po . 
rolniku ś. p. Józefie Farnym. O- i 
prócz spadkobierców, jest także 
poszkodowanym p. -I. Konczyna. 
gdyż był tlzierżaweą spalonego ob- 
jektu. Tej samej noeej w sklepie 
u wspomnianego pracowali pono 
gorliwie złodzieje.

Z Grodziszcza. W poniedziałek 
w nocy zmarł nagle na udar ser­
cowy tutejszy kierownik szkoły 1. 
Andrzej Kobiela w 60 roku swego 
życia po blisko 40-letniej pracy 
przy szkołach w Skoczowie, Jasie­
nicy i Grodziszczu.

Z Jabłonkowa. Tutejszy właści­
ciel realności Paweł Klimek zostul 
uderzony kopytem przez swego ko 
nia i odniósł wskutek tego niebez­
pieczne zranienie; nicśzezęśliwj’ 
gospodarz zmarł po 4 dniach w 
szpitalu krajowym w Cieszynie w 
28. roku swego życia.

Z Mor. Ostrawy. Na wysepce — 
przez powódź tui Ostrawie}’ utwo­
rzonej — znaleziono zwłoki jakie­
goś mężczyzny. Dopiero we czwar. 
tek zdołano stwierdzić, żc topiel­
cem jest. 21-lctni nadziennik Fran­
ciszek Toszonowian, który zajęty 
byl przy regulacyi Ostrawicj’ oko- 
Ib Mistka i utonął tamże dnia 23. 
lipca podczas wielkiej powodzi z 
trzema jeszcze towarzyszami.

Kraków. Onegdaj polieya are­
sztowała dezertera rosj(jskiego 
■Czeredeiiczenkę, który pod nazwi­
skiem Nowaka grasował po okoli­
cy i ma różne sprawki na sumie­
niu.

Nowy Sącz. Aresztowano tu ku­
charkę zarządcy więziennego, któ­
ra ułatwiła ucieczkę 3 zbrodnia­
rzom z więzienia. Dwóch z nich 
wróciło już dobrowolnie, za trze­
cim śledzi żamlarmerya, jak dotijd 
bezskutecznie. Ten właśnie zdobił 
pozjskać względy nadobnej ku­
charki p. zarządcy.

Lwów. S. p. Jan Bieehoński, 
żołnierz z róku 1863, cmer. urzęd­
nik Bady powiatowej lirzeżań- 

: skicj, bl at prezesa Wojciecha 
I Bicehońskiego. umarł we Lwowie 
przeżywszy la1 71. Pogrzeb odbył 
się o godzinie 4tej po południu, z 

j domu żałoby przy ul. Romanowi- 
’ cza.

à
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NOWE KSIĄŻKI.
Pierwsi» Księgami» Polska w Ame­

ryce: W. Dyniewkz Publishing Co. 1163 
Milwaukee, Ave. otrzymała od innych 
księgarń w wielkim znpesie książki, 
które sprzedajemy po cenach następu­
jących:
LEŚNA ROZYCZKA czyli Tajemnica 

Żebraka. Wielka powici hiszpańska 
przez Kapitana Ramon Dziaz de la 
Escozura; czyli 17 Bocznik Tygod­
nika Pow. Nauk. 1632 stron wyraźne­
go druku. Kupując osobno wszystkie 
powieści, trzebaby zapłacid najmniej 
$30.00. Oprawne w plótuo, skórzany 
grzbiet, złocone tytuliki. Cena $5.00 

Siedemnasty Rocznik Tygodnika Po- 
wieściowo-Naukowego obejmujący 
1632 stronic wyraźnego dni ku, ozdo­
biony lieznemi rycinami, oprawny w 
półskórek ze złoconymi tytulikami, 
który zawiora następujące powieści 
i artykuły: Leśna Różczka C7iyli Ta­
jemnice Żebraka. Czarne Widmo. Ba­
śnie, Klochdy, opowiadania Podani» 
ludowe, Humor, Różności. Cuda Bo­
żo wo Mszy świętej. Zainok nad Czar- 
neni Morzem. Milioner i Śmieci »rz. 
Dolina Almcryi. Djabeł w Krakowie. 
D ja bel w Domu. Artykuły: — Złe 
Spojrzenie. Zabawa jako czynnik. 
Muzyka Przyrody. Papua« na no­
wych Hcbtydach. Wymiar sprawiedli­
wości wśród zwierząt. Nudna rzecz. 
Lot .dokoła, ziemi. Jak na srebrnym 
globie. Pierwsza średnia polska sako- 
ła w Parunio. Hałas i jego szkodli­
wość. Miasto Kobiet. Sen. Pielęgno­
wanie włosów. Wykopaliska przedhi­
storyczne w Przemyślu. Czy rośliny 
mają oczy. Nowe środki Chirurgii. 
Afrykański potwór przedpotopowy. 
Siła militarna Austryi. Z pracowni 
Edisona. Edisou o Niemcach. Akade* 
mla murzyńska w Alabamie. Zycie 
rodzinne w Japonii. — Teatralne — 
Zbójca Madej i Jego palka. Ulicznik 
chleagoski i szewc atleta..
NUTY:
Bożo eoś Polskę. Mazur 3-go Maja. 
Z dymem pożarów. Wygnaniec. Jeez- 
cze Polska uie zginęła. Modlitwa 
przed bitwą. Polak nie sługa. Do 
lutni. Na groby. Mazur CWopiekie- 
go. Marsz żałobny Fr. Chopina. Zo­
sia, Krakowiak. Krakowiak. Czary. 
Gajowy. Hej koniku raźno bież. O- 
braz twój zawsze w myśli mam. Mó­
wi mi moja mateczka. W polu ogró­
deczek. Przyjechał Jasionko. Cztery 
lata. Pojodziemy na łów. Cena $5.00 

Bezimienna. Powieść z końca XVIII w.
Napisał U. Boleslawita i wiele Innych 
powieści, artykułów, sztuk teatral­
nych zawarte w roczniku pierwszym 
Tygodnika Powieściowo-Naukowego. 
832 strou. Oprawne mocno w papier. 
Cena $1.56
Oprawne w półskórek ze złoconymi 
tytulikami. Cena $2.85

Adryanna Narzeczona Skazańca czyli
Tajemnica Dastylii i wiele innych 
powieści, artykułów, sztuk teatral­
nych. zawartych w roczniku jedena­
stym Tygodnika Pow. Naukowego. 
832 stilon Oprawne mocno w papier. 
Oprawne w półskórek złocone tytuli­
ki. Cena $2.85

W DYNTEWICZ PUB. CO . 11«8 
Milwaukee Ave. Chicago. -rlL

"Słowo Polskie” donosi z Wie­
dnia: Kedukcya w budżecie na rok 
1913 wynosić ma w porównaniu 
z rokiem ubiegłym około 150 mi­
lionów koron, to znaczy, żc przy­
najmniej 30 procent redukcyi 
przypadnie na Galicy?. O szcze­
gółach naturalnie trudno się do­
wiedzieć. W ministerstwie,skar­
bu przestrzegana jest ściśle tajem­
nica urzędowa, w ministerstwie 
Galieyi zaś, prócz osób, należących 
do przyjaciół politycznych mini­
stra, nikt żadnych szczegółów do­
wiedzieć się nie może.

Zachodzi obawą, że na budowę 
dróg wodnych i na regitlacyę rzek 
kwoty obecnie w preliminarz 
wstawione będą znacznie niższe, 
niż roku pr*szlego.

Budżet szkolny znacznie obcię­
to. Specjalnie ryczałt na two­
rzenie nowych giiunazyów i filii 
jest niewystarczający. Wobec te­
go nie ma nadziei, aby upaństwo­
wienie gimnazyów w Białej i Orło- 
wej w r. 1912—13 zostało przepro­
wadzone. Mówią tylko o jakiejś 
subwencyi w nieokreślonej wyso­
kości.

Na budowę uniwersytetu we 
Lwowie nie ma się zamiaru wsta­
wiać zwykłej kwoty* 50,000 kor. i 
tlumaezj’ się to tein, że kwoty 
wstawiane dotąd, a nieużyte, wy­
starcz;) w zupełności na rozpoczę­
cie budowy.

Najsilniejsze redukeye mają na­
stąpić w etapie ministerstwa han­
dlu. Zachodzi więc obawa, że u- 
tworzenie nowych poczt w Galieyi 
ulegnie znowu zwłoce. Wob< c 
tego budżet Galieyi w tegoro­
cznym preliminarzu państwowym 
przedstawia się w bardzo czar­
nych barwach. Trzeba będzie sil­
nego nacisku ze strony ministra 
Galieyi i prezydyum Kola polskie, 
go, aby zmniejszyć kreślenia, któ- 

■ re grożą wprost katastrofą. Chce­
my wierzyć, że p. minister Galieyi 
nie bez podstawy wyraża opty­
mizm co do budże u galicyjskiego 
: energicznie i stanowczo wystąpić 
potrafi, aby uchronić budżet Ga­
licji przed zbytniemi kreśleniami. 
Koniecznem byłoby, aby i prezy­
dyum Kola pilskiego w sprawie

TEŚĆ ZABÓJCĄ ZIĘCIA.

Przemyśl. W Drohobyczee pod 
Przemyślem na tle zatargu sąaie- 
dzko-rodzinnego przyszło onegdaj 
do bójki pomiędzy 70-letnim Dmy- 
trem lłoduńką i synem jego Iwa­
nem, a zięciem, względnie szwa­
grem ich Goliszem, którego obaj 
w roznamietnieniu bójki zabili. 
Bezpośrednią przyczyną zabój­
stwa było źrebię Hoduńków, któ­
re wlazło w koniczynę Golisza. Z 
tego powodu przyszło pomiędzy 
młodszym Hoduńko a Goliszem do 
czynnego zajścia, w ezasję które­
go ojciec Dmytro Hoduńko wy­
ciągnął stary bagnet ze słomy przy 
stodole i gdy rtiłodszj’ przytrzymał 
Goliszowi rękę, pchnął go nim w 
brzuch tak silnie, żc ostrze prze­
szło na wylot, wskutek czego ran­
ny po 7 godzinach męczarni wy­
zionął ducha. Zbrodniarze po speł­
nieniu zbrodni ulotnili się, scho­
wawszy bagnet, zostali jednak na 
drugi dzień. Dmytro Ilodyńko 
przez policyę, zaś Iwan Hoduńko 
przez żandkrma Wilkosza w Prze­
myślu aresztowani i oddani sądo­
wi. Zamierzali oni prawdopodob- 

| nie zbiedz, gdyż w nocy po speł- 
i iiionyin czynie sprzedali swoje by­
dło.

TEATR PREMIER'’.y
Lwów. Pod taką nazwą powsta­

je we Lwowie nowa scena polska, 
zakładana przez Teatralną Spółkę 

i Udziałową a przeznaczoną dla 
i dziesięciu większeh miast w Ga- 
i lieyi. Celem nowego teatru jest 
| zapoznawać miasta, dla których 
został przeznaczony, z najświeź- 
szemi nowościami teatralnemi w 
zakresie t. zw. “repertoaru kom­
natowego”, dla którego speeyal- 
nie skompletowany został perso­
na!. Pieczę nad teatrem sprawo-

SZALONY STUDENT.

Kraków. Onegdaj wieczorem 
! student VII. gimnńzyum, Kazi-

I-



Ziemie Polskie pod Prusakiem
HxlKATYZM S3CYALISTÖW.

w lierne “Naro- 
eo następuje: W 

jyly się tymi dniami 
:y przeciw dwom polskim to-

Wychodzący 
«łowiec ’ piszę 
Bochum o: 
proc
warzystwom. W jednym z tyh 
proćeąów. sąd ziemiański w Bo­
chum rozpatrywał apelaeyę prze­
ciw wyrokowi, w którym za prze­
kroczenie przepisów prawa o sto­
warzyszeniach skażał sąd Uiwpi- 
ezy na grzywny trzech czlmików 
zarządu jiolskiego towarzystwa 
śpiewu "Halka” z obwodu Ree- 
klinghausen. Nie podaTi oni po- 
ljeyi oznajmienia o zmianie zarzą­
du, prlłepisanega dla towarzystw 
politycznych. Zarząd założy] ape­
laeyę przeciw wyrokowi, twjef- 

dząe, że działalność towarzystwa 
jako śpiewackiego wyklucza poli­
tykę. Według ustaw ma Towa­
rzystwo to na celu przedewszyst- 
kient pielęgnowanie jiolskiego 
śpiewu kościelnego i także pol­
skiej pieśni ludowej. Obrona o-» 
świadczyła, że Polakom nie jost 
zakazane podtrzymywanie ich 
polskiej narodowości i nie może 
być. zakazane celowi temu służyć 
przez pielęgnowanie pieśni ludo­
wych; bynajmniej to nie wpływa 
na sprawy polityczne. Sąd zie­
miański jednak apelaeyę odrzu­
cił.

Gazetom niemieckim dało to po­
wód do napaści na polskie Towa­
rzystwa. Do napaści tych przyłą­
czyły się — rzecz znamienna — 
także gazety socyalistyezne. Tak 
naprzykład podał liochumski socy- 
alistyezny "Yolksblatt” sprawo­
zdanie z procesu pód hakatystycz- 
nym tytułem “Niebezpieczny dla 
jiaństwa cel jiolskieli towarzystw.’ 
W patryotyźmie^prusktfcniemiec- 
kim zaszli socyaliśei już obecnie 
tak daleko, że rządowi tlomaezą, 
‘' niebezjućezeństwo dla państwa 
pruskiego grożące od polskich 
Towarzyst w."

Warto też jirzyjmmniee. że po­
dobne hakatyst y czne stanowisko 
zajęli socyaliśei między inuemi 
przy ustawie o zgromadzeniach i 
stowarzyszeniach, przy sprawie 
wolnego wyboru lekarzy, w spra­
wił- nieszczęść- w ko,miniach. Sło­
wem. socyaliśei często działają 
wręcz na szkodę robotnika pol­
skiego. Cóż na to. nasza ehieago- 
ska “międzynarodówka”? (przyp. 
red.i.

żeńst.wo z polskiem kazaniem. Jak­
kolwiek byłoby to mniej niż mało 
dla zaspokojenia potrzeb polskich 
parafian, którzy stanowią w tej pa 
rafii trzy czwarte ludności kato- 
liskiej, to jednak i ta skromna o- 
iietnica pozostała obietnicą tylko, 
bowiem sprzeciwił się 
jej spełnieniu 
boszez liakatysta 
stosunkach tych 
Berliński”:

“Proszę sobie

j v licie, a, D. zył 
o . -. di i pn za wylu-j
j„-..a. .. ó. ..lotce jednak

daiy się ęsz. s. .-.a, a niebezpie-j ności-rodziców na studnię, odsunę- 
. .masztowano, ło wreko i wpadlszy do studni,'u- 

tonęło.
^Kożle. 7. Odrj- wydoliyto zwłoki 

7-letniego-synka kowala Szczęsne­
go. który w Zielone Świątki uto­
nął podczas zabawy.

- W Rogach, pow. kozielski, sjia- 
hlajuę w piątek przed południem 
chałupa mularza Moika. 1’rzypusz-'

_łctó.v. Dwuletnie dziecko za-1 
grodnika Bzówki z zabudowania 
Zakrzewskiego, weszło w nieobec-

.»»i.. ... .ii . 7»
^.awianiu ».• w e iiansm.syę,

i stora fco -i oWtt
azy ic*vą uOgę u taiiie ,.u.»uuo na 
.tii »upe«nie pva<.arpaiM. Ciężko 

skaleczonego odstawiono do tutej- 
szego 4omu chorych. Glóńibik jest 
.jiójuem dzieckiem biedujch ro- 
.. .^ów -i utrzymywał ich większą 
zęścią swą pracą.

i Kostrzyn. Gospodarza Kareckie-
I go z Karolewa okradłii pewna ro-
i botniea z Klonów, którą K., w po­
wrocie z miasta, zabrał na swój 
wóz. Skradzioną kwotę wysokości 
okuło 200 mk. powiodło się poszko­
dowanemu 'Uzyskać z powrotem, 
pizy pomocy władzy policyjnej.

Dopiewo. Dokonano tutaj w no- znaczną szkodę, 
cy znowu kradzieży z włamaniem, wstania ognia nie wyjaśniona, 
tym razem w składzie kolonialnym i • Poznań. Okropne nieszczęście 
p. Przybylskiego w Dopiewcłt pod ‘zdarzyło się onegdaj w eegielbi w 
Dopiewem. Rabusie zabrali ze so-

»I no..a .....
śhiwłłowski . amw. 
piękną pOSm.-uO.rn .-. ... . .

! sicii Okoninach w powiecie 
kolskim I aueru. a..,.. . . .. ,

»poiiizacyi. i ü.sjùui- ' . ».
150 mórg. 1’.' Siewkowski dopiero 
od kilku miesięcy jest wlaici le- 
lem tego majątku i był przedtem 
rządcą w Sikoiowie na hujawucu. 
Poprzednim właśeicić.cnl Tbj po­
siadłości był trzy miesiące tylko p. 
Ciesielski z Grudziądza, dawniej­
szy rządca w Orłowie i w Bielsku, 
który posiadłość tę sprzedał panu' 
Siewkowskiemn z zyskiem sied­
miu tysięcy marek. Przedtem po- 

Isiadłość ta znajdowała się około 30 
. lat w reku pana Antoniego Okon­
ka. Wzywamy pana oieWKu»- 

' sklego do upamiętnili» się i nieka- 
lania nazwiska swego mianem 
sprzedawczykowskiem. Oby zna­
lazły się osoby, któreby postarały 
się o uratowanie tego kawałka 
pięknego ziemi polskiej.

tu-

stanowczo 
miejscowy pro- ! 
ks. Reiehling. O 
piszę “Dziennik4

wyobrazić poło­
żenie tutejszej .kolonii polskiej, 
liczącej do 100(1 dusz, gdzie l*s. 
proboszcz nie zna języka polskie­
go i mieszka trzy mile stąd. O 

j przygotowaniu dzieci do pierw­
szej komunii św., w polskim języ­
ku mówy być nie może. Nit to nie 
starczy czasu, nisza św. z kaza­
niem nie trwa dłużej jak pól go­
dziny; proboszcz bowiem zegarka 
z ręki nie wypuszcza, gdyż, albo 
na pociąg spieszyć się trzeba, albo 
furmanka niecierpliwie nań czeka. 
Do spowiedzi św. nie mają polacy 
wcale sposobności, chyba do wiel­
kanocnej. 1’rzyjedzie wówczas 
po większej części licho polskim 
językiem władający wikaryusz z 
Chociebuża w sobotę około 3 go­
dziny i odjeżda o 1(1 wieczorem. 
“Wysłucha" w tym czasie do 200 
ludzi. Zachoruje ktoś nagói-, lub 
zdarzy się w kopalniaeli lub fa­
brykach śmieutelny przypadek, 
nie ma na miejscu kapłana, by 
nieszczęśliwemu udzielił ostatniej 
pociechy religijnej, przygotował 
po katolicku na drogę wieczności. 
Pogrzeby odbywają się też prze­
ważnie bez księdza, ponieważ ko- 
respondeneyą niemiecką lub tele­
graficzną z ks. proboszczem lu­
dek polski bezradny zająć się nie 
jiotrafi, a tych co się przysłużą w 
nagłym przypadku swemu rodako­
wi, spotyka często mitręga zraża­
jąca tem samem najehętniejszych 
ludzi.”

Takich obrazków należlibyśtny 
na obczyźnie tysiące, a winę tyeli 

.stosunków ponoszą głównie księża 
jo usposobieniu lmktflystycznem. 

powtarzamy — mieć nu­
że działalności takich 

zanieyonowana 
przez Ojca św. praca duszpaster­
ska dla wychodźców położy tamę.

TRAGICZNA ŚMIERĆ CZTE­
RECH GÓRNIKÓW.

Należy 
dzicję, 
"duszpasterzy”

Łabęty. W nocy 6 zm. jrybuchl 
■ go.ą) a p. Poloezka w 

sąsiednich .Czechowicach. Spalił 
się dom mieszkalny ze wszystki­
mi zapasami zboża i innych arty­
kułów. jakje się na górze znajdo­
wały. tak że tylko gole mury po­
zostały. Ponieważ tylko dom był 
zabezpieczony a inwentarz nie, 
przeto ponosi ldetylko gospodarz 
sam. lecz i jego lokatorzy, którzy 
u niego mieszkali i zboże oraz in­
ne artykuły na strychu mieli — 

Przyczyna po-

Л’.7«а
■' -- 

dzie Wam, że k--Pie­
ty nie pł.trzebuj i < 

śll

KOBIETY NiE POTRZEHCJA
LĘKAĆ SIĘ DŁUŻEJ MA- ‘ 

z CIERZY.VSTW a.

loł; m dzieciom aG&łulmr 
obawy bólu. Nie odivle- 

z przy.-lijcie nam d.-.u cen­
tową markę na tą warościową ksią- 
. czkę. Adres: Polish Dept. BLUE 
CROSS MEMCAL.CO.. 40Ó Van­
derbilt B!Jg. —York, N. Y.
------------------------------------------------------------------------ X

WIELKI ATŁAS CAŁEGO ŚWIATA

świeżo sprowadziliśmy znarzny zapas osjno- 
wszjreh^atlasów, obejmujących 10 kartouów, 
rozmiaru 12x15, oprawnych w płótno, zawią- 
nJąeyeh czterdzieści znakomici«* wykonanych 

, ump u^zysikich krajów ziemi blisko 150 ilu* 
straryi i okuło 400 opisów — wszystko wa- 

i dług najnowszych badań naukowych.
Sprzedaj omy po.................................... $2 50
W. DYNIEWICZ PUBLISHING CO. 

1163 Milwaukee Ave. Chicago, I1L

czają, iż ogień powstał' prz/ 
cze»iu chicha.

Strzelce. Uczeń fryzjerski 
roi Dworaczelr-skradł sweiiiu j 
codawcy 2<IU ink. i ulotnił się 
świat.

Zabrze. Na kopalni “Prusy” za­
sypały spadające'węgle kru.szaka 
Kozoka z Bleeliówki. Okaleczeni:« 
są tak ciężkię. że wątpią o jego 
wyzdrowieniu. Odstawiono go do i 
lecznicy knąjiszaftowej Rudz­
kiej Kuźni.

Pleszew. Robotnik Suuczak w 
Boguslawiu ma 5 głuchoniemych 
dzieci; tylko córka 18-letnia mówi ' 
i słyszy.

Nowe, iłwiększenie kościoła 
parafialnego w Nowem już znacz­
nie postąpiło. Dom Boży jnż teraz 
przedstawia się dość- okazale.

Pleszew. Wielką stratę pouiósł, 
właściciel Skrz.y]>ni w powiecie 
jileszewskim p. Kirschstcin, gdyż ; 
jiadło na polp 7 krów niedawno 
sprowadzonych ze Szwaje.aryi. po 
zbyt x»bfitein napaszeniu koniczy­
ną. Strata stąd wynikła wynosi o- ■ 
koło 5000 marek.

Kostrzyn. Po spożyciu grzybów 
zmarli mistrz garncarski Targów-' 
ski i pewna robotnie». Inni człon- I 
kowie rodziny Targowskiego jira- 

!wdopodobnie zostaną ocaleni. Po, 
spożyciu grzybów zachorowała tu 
także rodzina kupca |>. Piaseekie- 
go, ale natychmiastowa jiomoc le­
karska ziijmliiegla niebezjiieezeń- 

' stwu.
Z Brodnickiego. Zaledwie ocliło-1 

nęjiśiłiy z wiadomości, że . Wonne 
w pow. lubawskim przeszło'W rę- 
<’«• bbee, a już dowiadujemy się. 

Iże w powiecie naszym zagrożone i 
I są jirz«,jśi'iein w obce ręce 4 go-1 
•spodarstwa. Oto pp. Zakrzewski j 
Konstanty w Kończykaeh, Uzarne ’ 

|eki pod 1‘okrzydowem. Zabylski z 
: Karbowa i Antoni Pawski z Zbicz­
na oddali gospodarstwa swe na 
sprzedaż firmie St. Seheffs i Ro- 

i 't«*n bowiem, nazwiskiem Schlaeh- bakowski w I ucholi.
taułi. zdefraudował mu. 2000 ma- Lisewo, pod Tczewem. Przyslo’ 
rek oraz sfałszował na imię |>. N. •'( do’ bójki między robotnikami.

1000 mk. i zbiegł do A- którzy przybyli z Gdańska dla 
wykonywania iMjliót ziemnych.

Na szylii«- Delbrueeka l’™ea im się nie podolmla i zadali 
ciskacz Swoboda z Ku- zwimtn |>M>niędzy za podróż. A 

uatowa jiomię«lzy dwa wózki, któ- t?dy im tego nie «lano, 
re mu ciężko jiognjotły obi«1 nogi,; 10'OŹną postawę i tłukli okna, 
tak. że trzeba go było odwieźć- «lo kilku żandarmoc 
lecznicy knapszaftowej. x 

Zabrze. Mistrza walcowni Stefa­
nii Płocha z Biskupic napad! w u- 
Im-gly |ionie«lzialek nail wieczorem 
około godziny (i. na drodze z Za- 
horza 
częga

Król. Huta. Onegdaj wieczo­
rem o godzinie 7-ej zjechało w sta­
lowni królewsko-huckiej czterech 
ludzi do szybu, prowadzącego do 
podziemnego kanału powietrzne­
go, w którym znajdowały się tro­
jące1 gazy, aby przeprowadzić re- 
wizyę. Gdy z powrotem nie zja­
wiali się przez dłuższy czas, udało 
się do kanału dwóch członków hu- 

' t iiiezej st,raźy pożarnej z odpowie­
dnimi aparatami, lecz i oni utra- 

I ciii przytomność, życiu ich jednak 
nie zagraża żadne niebezpieezeń- 
stwo. Czterech poprzednich wy- 

1 dobyto wreszcie, lecz już nieży- 
I wyeh. Są to: >verkmistrz Wadn- 
’ la, dozorca Łangosz. przewodnik 
Bulił i mularz Górny. Zarząd liu- 

i ty twierdzi, że nie było żadnej po­
trzeby objeżdżania kanału.

pie-

Naramowicach pod Poznairtem. Z
ją znaczną ilość towarów. Lud- niewiadomej jirzyczynj wypadła z 

: ność okoliczna wobec częstych łożyska druciana lina transmisyj- 
kradzieży żyje w ciągłej obawie o rta i utworzyła się jiętliea. w którą 
swoje mienie, co zauważyć można dostał się głową jeden z zatrud- 
jio tem, że wszystko zabezpiecza nionyeh tam robotników, Stan, 
okna swoje, drzwi i chlewy krata- Kinne. Gdy mistrz ccglarski się 
mi i okiennicami. Co to będzie do­
piero. gdy nadejdzie zima!

Śmigiel., Nader ciekawy wypa­
dek zdarzj'1 się w Poladowie pod ------------  „
Śmiglem. Gospodarz Kaminiarz tak okropnj' sposób żjeia liczył 

i przejeżdżał tuż koło wiatraka pró-1 dopiero 26 lat i od niedawna był 
■ żnyni wozem, gdy naraz śmiga po-1 żonatym.
j chwyciła tylna część woza i pod-; Bytom. Z ulicy Pocztowej nad-

i nie wystraszony, wypad! z wozu i

obejrzał, spostrzegł ku wielkiemu 
przerażeniu, żb Jina ciągnie za so­
bą kadłub ludzki, od którego ur­
waną była głowa. Pozbawiony w

liiosla w górę. Gospodarz ogrom- jechał samochód, który się wyda-
wał bez kierownika. Jeden z szo-

do.stał się pomiędzy konie, a pól- ferów stojących zwykle na naro-
wozie zawisło pomiędzy niebem a żniktt bulwaru, wskoczył na jadą- 

i zatrzymał go.
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ZNALEZIENIE ZWŁOK SAMO­
BÓJCY.

[jest

ZAKAZ ANTYPOLSKI W SZKO­
LE.

BEZIMIENNE POLSKIE DZIEL 
KO ZDOBYWA ŚWIATOWĄ 

SŁAWĘ.
Poznań. Dziesięć lat temu w 

Poznaniu nakładem "Biblioteki 
Kórnickiej" wyszła skromna, nie­
wielka książeczka, bezimiennego 
autora, p. t.: “Zakład Kórnicki” 
— szkoła domowa w Zakopanem ’ 
Książeczka ta, jak wiele u nas 
książeczek, nie zyskała rozgłosu, 
mówiono tylko o niej, że wyszła z 
pod pióra zasłużonej krajowi <>- 
bywatełki i kierowniczki zakładu 
wychowawczego Jadwigi z lir. 
i tziiilyńskiih lir. Zamoyskiej, żo­
ny jenerała Władysława Zamoy­
skiego.

Tymczasem nie|>ozorne to dzieł­
ko poszło w świat szeroki, docze­
kało się przekładowy angielskiego, 
włoskiego i hiszpańskiego. zdoby­
ło w odnośnych krajach popular 
ilość, o jakiej mu się nie śniło we 
własnej ojczyźnie i nareszcie zjit-' 
i\ilo się w tlomaezeniu lrancus- 
kiem.

I wówczas stało się coś trudnego 
do wiary! dziełko hr. Zamoyskiej 
rozeszło się w tysiącach egzempla­
rzy. a wreszcie uwieńczone zosta­
ło złotym medalem nagrody R«>- 
diera. nagrodą niezmiernie trud­
ną "ilo zdobycia.

Nagroda Rodieftt pochodzi z za­
pisu obywatela miasta Castres w 
depurtaineneie Tara i przyznawa 
na jest za najlepsze dzielono poży­
tku. miłości oraz wartości pracy.

i ziemią. l’o godzinnych mozolnych cy samochód
'tainpatach zdołano przy pomocy Wtenczas dopiero ujrzano leżące- 

I kilku ludzi pólwozie spuścić
! ziemię. Kaminiarz nie mógł z prze-; zmysłów.
strachu długo przyjść do siebie i i stwierdził paraliż i odstawiono go 
począł szczypać'się po rękach, aby <to lecznicy miejskiej. Wykazało 

i przekonać jsię, czy rzeczywiście je-: się również, że był on dopiero 
szeźe żyje. v pierwszy dzień w służbie i miał być

Śmigiel. Na przystanku kolejki znanym alkoholikiem.
i powiatowej w Polskich Jezierzy Kobylnica. W Kobylnicy nod 
cach zabawiały się dzieci popycha- Poznaniem wybuchną) we willi p. 
niem stojącycli na torze próżnych j Jana Szumana. rewizora ksiąg z 

! wagonów. Przy niebezpiecznej za- Poznania, pożar.' < ala .willa stała

na go na dnie samochodu szofera bez 
Przywołany lekarz

Głubczyce. W lesie należącym bawię tej (i-lctni chłopiec wlóda- się pastwą plotuieni. I’an Szuman 
do folwarku Raków znaleziono 3 rza Ratajczaka

I lim. zwłoki 
przez kruki i robaki pożarte, 
wa odpadła już od tułowia, 
szący na gałęzi ponad zwłokami 
powróz wskazywał na to. iż za­
chodzi zamobójst wo. Z papierów.! kami swe nowonarodzone dziecko/ 
znalezionych prży : 
stwierdzono nazwisko samobójcy: I zachorowała tak, iż zawezwać trze- '

I to niejakiś Bartłomiej Nieliio- Iia było lekarza, który przy tej 
sa i pochodzi z Suchej Psiny.

człowieka,_ na wpół
Glo-
Wi -

dostał się między’ ponosi znaczną stratę, gdyż sjialiło 
równocześnie cale urządzenie 

iż wewnętrzne. Rodzina p. Szumana 
opuściła willę dopiero jirzcd kilku 

Przyczyna. pożaru niewy-

zderzaki dwóeli wagonów, które się 
mu zmiażdżyły głowę, tak, 
śmierć nastąpiła»na miejscu.

W Dłużynie pewna dziewczyna, liniami. I 
przy pomocy «mat ki zaklula szpil- jaśniona.
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Nowe Miasto. Kupiec p. N. miał 
zwłokach. Przed kilku dniami młoda matka n siebie jłyda podróżującego, lecz 

i . i - . ' i,:__ i... 77:..

Miejska Górka. Tymi dnianri 
i odbyła si<^ W tutejszej szkole ka­
tolickiej konfereneya nauczycieli 

1 z powiatu. Na drugi dzień wydą- 
li nauczyciele tutejsi do dzieci su­
rowy zakaz, by jiodezas pauz nie 

I rozmawialj’ ze sobą jio polsku. 
[ Podobne antypolskie zakazy, bu­
dzą oburzenie nawet u dzieci. O- 

| burzeniu swemu dał wyraz jeden 
Iz eliłopeów w rozmowie ze swym 
towarzyszem, za co tenże oskarżył 
go jirzcd nauczycielem. W następ­
stwie tego jiierwszj- został ukara- 

jny. Tak więe uczą się już za miodu 
;denuncjacji. Tutejsi księża skar- 
i żą się na brak jioezueia obowiąz- 
' ków u rodziców, iż nie posyłają 
dzieci regularnie na naukę religii 
św.: braknie często do 12 dzieci. 
To też nic dziwnego, że już pomię- 

. dzy dziećmi znajdują się deiiun- 
eyanci.

STRASZNY CZYN OBŁĄKANEJ 
MATKI.

OPLAKANE STOSUNKI W PA­
RAFIACH POLSKICH W LU-. 

ZYCACH BRANDENBUR­
SKICH.

W. Dobrzyń. W piątek w połu­
dnie zdarzył się u nas nieszczęśli 
wv wypadek. Zona dozorcy bu­
dowlanego Wernera, zatrudnione­
go przy śluzie 
mieszkającego 

. niu, popełniła 
| t ek choroby 
od lekarza z 
miast do domu nad <)dr

i wszy dwoje swoich dzieci z wózka ■ 
wskoczyła do wezbranej rzeki i

I wszyscj’ troje utonęli. Starsze 
dziecko zaraz wyłowiono, ale już 
nieżywy natomiast samobójczyni 
z drngiem dzieckiem dolyeliezas 
me znaleziono.' Ten wypadek zda- 

' rzyl się tuż jirzcd śluzą wielkodo- 
' brzyńską.

W Welcowie założono przed 
dwoiną laty kościół filialny, gdzie 
wedle przyrzeczenia księdza kar­
dynała Koppa miało się odbywa«- 
trzy razy do roku polskie nabo*

Kupują« paln, ai«by marka la 
była na paczca.

SPIS I CENY POLSKICH 
LEKABSTW.

Egiuterro No. 1 .............. $
Egiutcrro No. 2 ..................
Zmijecznik ,m&ły| ..............
[x] Zmijecznik |wiclki| .. 
Kiople maciczne .............

Niedźwiedzia ............
Trojanka .............................
Liniiucnt dla dzieci ..........
Lekarstwo na ka&zel oatry 
Lipowy balsam na Płuca .. 
Anty Lakson dla dzieci .. 
Praszki od robaków dla 

dzieci ...............................
Proszki od robaków dla do­

rosłych .............................
Woda od. bolenia óez........
[x] Ogniociąg |Exp. 5 fla-. 

szt к za $1.00| ..................
_Kropie Żołądkowe ..............
Lek od Laksy i krwawej 

bjcguuki ...........................
Lek na niestrawność .... 
Proszki na uśmierzenie bó­

lu głowy .............................. 10
Krople na ból zębów...............10
Maść przeciw psuciu i росе- /* 

niu nóg ................... 4... .25
Żelazny wzmocnieiel zdro-.

wia .. ................................
Lek na uspokojenie dzieci 
Lek na odciski czyli od- 

gntotki .............................
[x] Leki na Grypę ........i
[x] Włos Ochron ................
Wlos Oehron mydło ............
Proszki na wątrobę............
Borowianck .........................
Bękosi'*k ................>........ I
Kinder Balsam ....................
Kroplo Bobrowe ..................
Łagodnik .............................
Гх] Odnowiciel krwi ..........
[x] Nerwocisz ...................
[x] Lek na Ekzemę ezyli

Różę u dzieci ..........
Plastry Zywokostne .. 
Pomada na Włosy 
Uchotyna .....................
Zgagasik ..................... .
Węgierski Fixator na

•У ........................' •
Nerkolok ImniejszyJ ..
[x] Nerkolok !większy| 
Proszek Oczny ..........
[x] Lek na Szkorbut i ogól­

ni ból zębów .................
[x] Lek na Parchy czyli

Świerzb zarażny ............
Gardłolek .............................
Lek na Reldki .................
[x] Lek i maść na Liszaje 
Czarno] .................................

.50 
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sposobności zbrodnię wykrył i do­
niósł o tein władzy.

Jardocin. Robotnik kolejowy 
Bachórz po uprzedniej l*łótni za-

weksel na 
nieryki.

Racibórz. Grubej swawoli dojiu- 1,11 s"'l-l;-1 ,l° P0’ Zabrze-
śeili się ślusarz Eoltys z Ostroga P «•-“»> wrzuci! martwe zwłoki do u-: dostał się 
jego towarzysz Kurka, którzy ’>1‘.'P|i. Okropny czyn spowodować 
stłukli szybkę w przyrządzie elek- proces, który żona jego prze-
trycznym, znajdującym się przy i 
kawiarni "Villa Nora”, alarmu­
jącym straż pożarną. Ponieważ po­
chwycono ich na gorącym uczyn­
ku. nic ujdą dotkliwej karze.

Racibórz, oberżysta łśpalek z O. 
pąwskiej ulicy przechwalał się w 
gronie znajomych -swą nadzwy­
czajną siłą. Obecny w lokalu fa­
brykant szaf żelaznych do pienię­
dzy p. Suclmrowski oświadczyl^iż 
gotów |>. Spalkowi podarować je- 
d-ię z szaf żelaznych i 400 mk. ’lo 
tego, jeżeli tenże sam jeden bez ' Rawicz, 
olieej poijtocy przewiezie Szafę z 
fabryki jego do swej restauracji. 
Zakład przyszedł do skutku, i wy­
grał go p. Spałek. przewiózłszy 
szafę, ważącą (i do 7 cetnarówc-z 
fabryki do swego lokalu bez obcej 
pomocy.

Kępa (pow. opolski>. Niezwykle 
zjawisko natury podziwiać można 
w ogrodzie gosjiodarza tutejszego 
p. Tomasza Czoka. Zakwitła bo­
wiem po raz drugi w tym roku ob­
ficie jabłoń i bieli się kwiatami 
pomimo dość zimnego powietrza.

Groszowice. Bezczelnej kradzje-’ jiopcłniono 
źj dopuścił się tutaj ślusarz Ru-

DROBNE WIADOMOŚCI.

rubej swawoli dojni-1 '’ü ’‘««».ją żon<-' loPallJ ,l" "V«1'' l’u‘

grała, a Bachórz zajdacie miał dość 
znaczne koszt v. Zonobójce areszto-

> wano.
Międzychód. Śmierć przy młóce­

niu znalazł robotnik dominialny 
Przybył w Prusińcu. Podczas 
przerwy obiadowej chcial on od­
stawić prąd elektryczny od moto­
ru, przyczeni dotkną! się przewo­
dów i znalazł śmierć na rnii-jseu. 
Nnjciekawszem jest to, że' trup 
tylko iia jednem palcu wykazuje 
małą ranę od poparzenia.

Silna eksplozja gazu 
nastąpiła w tutejszym hotelu Sa­
skim. Stało się to w chwili, gdy 
monter badał ze światłem rury 
gazowe co do ich szczelności. Silą 
liukir wyleciało kiljta szyli ,w ok­
nach. W pokoju bilardowym po­
wstał pożar, który atoli ugasili do- 
mowniiĄ' zanim zdołał objąć szer­
sze rozmiary. Właściciel hotelu, 
który w tragicznej chwili stal na 
draliee, spad! na ziemię, lecz na 
szczęście nie mu się tjie stało. Rów­
nież i monter uszedł bez szwanku.

Pogrzebin. Straszne morderstwo , 
w pobliskiej wiosce 

NieilobszotCie. Żona chałupnika 
Manasa, kobieta 73-letnia. była 
sama w domu, podczas gdy mąż i; 
dzieci pracowały w polu. Łazęga 
jakiś naptidl na staruszkę w izbie 
w biały dzień, i zadusił 
zdołała • zawołać o pomoc.

podróż, 
przybrali 

zaś 
głównych spra­

wców aresztowało.
Czerwińsk. Na tutejszym dwor­

cu przy ranżerowaniu wykoleiło 
się kilka wagonów: jeden zupełnie 
się wywrócił.

Malbork. Pies policyjny wytro- 
pil sprnWeę pożaru, który znisz- 

dwa wiel­
kie stogi pszenicy posiedzieiela 
Szymdowskiego w I’ogorzałej wsi. 
wartości 4<H»0 mr. Gbszczekal ti- 
letniego syna owego ]>osiedzieiela. 
który przyznał, że bawiąc się za 
palkami, ogień wzniecił.

1.25 
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i Jiożgał go nożem tak nie­
bezpiecznie jio ciele a szczególnie ’‘ZJ I niezabez|ńeezone 
po rękach, któremi się I’, zasta­
wiał. że rnusiał się udać do leczni­
cy św. Józefa w Zaborzu. Napast­
nik się ulotnił.

Szamotuły. W Zajączkowi«- po«l- 
czas orania |>lugiem amerykan-; 1 
skini dostał się jiod'kpla robotnik ' 
Stanisław Szczeęhowiak i zginął 
na miejscu. Pozostawił żonę i 12 
dzieci.

Janowiec. Pociąg osobowy, przy 
bywający tu z Gniezna o go-' 
dżinie trzy kwadranse na !>. wie­
czorem. najechał w sobotę nieda­
leko Łaskawa *na wóz kolonistj 

z’ Bielaw, który wiózł 
, łiędąeego na 

rewiach. Wóz uległ kompletni«' 
rozstrzaskaniu; konie uszły cillo, 
natomiast Selimcchel odniósł lak 
niebezjHH'znv obrażenia, że wątpić 
się godzi, czy ujdzie z życiem.

Jarocin. Handlarz bydła Simon 
Zadek z Jarocina stał przed do­
mem. gdy niespost rzeżenie przesu­
ną) się kolo niego w pełnym .biegu 
samochód, który jirzejechal jego 
psa. Za<h\(\ tak się j rzestruszył, że 
utracił mowę.

W Golęcinie pod Poznaniem ZU cmsu — kto tylko mole, to niech «ię po 
chorowała po sjiożyciu trujących 
grzybów cała rodzimi ekonoma No- .k"»ić1 'i“1"’-, kL₽i6 i’w takiej okolicy, iebjr była dobra — nieraa

1.25

Schnipchln 
pieefcywo dla wojska.

w Chrośeieacli. a 
w Małym Dobrzy- 
samobójstwo wsku- 
uniysłowej. Jadąe 
Kii|i |iojeehala za- dolf Stach, dawniej zatrudniouj' w 

i żalna- Tutejszej fabryce cementu. -Nie 
■chodził on i|d dni kilku do pracy, 
a gdj- wszjscy robotnicy z domu 
sy|iinlnęgo. należącego do fabry­
ki. się byli oddalili do pracy, wła­
mał się SI.
rzj I zamknięte dwie szafki i kosz 
podróżuj’. Skradl on różne części 
ubraniu i cośkolwiek pieniędzy i 
umknął z swą zdobyczą. Żandamie- 
rya już go szuka, i zdaje się. że 
niedługo będzie się cieszył wolno­
ścią.

Chrapkowice. W jiile ji. l-ilu- opowiada) ludziom, że zbiera pie­
niądze na zegar dla klasztoru Oj- lo w Ks. 1’^znauskiem 
ćów franciszkanów w 1’anewni-

I .

OKONINY W PRUSACH KRÓ­
LEWSKICH ZAGROŻONE.

Zaraza sprzedawezykowska po 
stępuje w Prusach Królewskich seha zaszedł w tych dniach strasz-
chyżym krokiem. Znowu nadcho- »y wypadek. Dwudziestoletni ro-

ją nim 
Potem 

do pewm-j izby, ulwo- powyciągał wszelkie szuflady- i 
skrndł 3(10 ink. Dotąd rabusia-Aior- 
derey nie wyśledzono.
- Panewniki (pow. pszczyński1. 
Niezwykłego oszustwa dopuścił się 
młodociany robotnik Dombek z 
Piotrowie. Urządził bowiem ko- 

, lektę, chodził od domu do domu i

Farmy na 
sprzedaż 

tanio!
Do nabycia n polskiego agenta z budynki 

mi jui gotowe do oraiiis jnko też i z łasa 
mi w polskiej kolonii w bliskości polakicgt | 
kościoła i szkoły. Urodzaje są tu bardzo do 
bre i zdrowe powietrze; zboże, «inno, ku 
kurydza, kartofle i Ogrodowizns bardzo pię 
ki;o rosną: ryb, ptactwa, zajęcy i aarei 
wielkie mnóstwo! jasne jagody i rozmai!« 
owoce sa i można je sprzedawać, drogo 
Szanowni Rod>icy na co płacicie takie duż« 
ceny za' to i tym podobne rzeczy. Powinni 
śde to aprzedawać i być tego właścicieli 
do kupowania farmy, bo ni o ż na widzie/ 
mi — TERAZ, to jest najlepszy czar 
wszystko, co się kupuje, tu Siożna dustaf 
Kmntu, jakiego sobie tyczycie i tanio. Ti 
tu okolica jest pomiędzy Mt. Paul i Dulutł 
o 2—3 i 4 mile od kolei; drogi są dobre 
rola piękna i równa z jeziorami, gdy gosno 
darz posiada te rzeczy: rolę, las. łąki, wod< 
i ryby w niej i chce pracować, te może. 
Latem i zimą tu jest pracy dosyć, najlepsi» 
okolica dla gospodarza i całego, tycia czło 
wieka, bo ta tu okolica posiada wszystka 
jak Pennsylvania — niegdyś posiadała naj 
większe majny węgla — dzisiaj ta okdłlc» 

' posiada rozmaite kruszce i odkrywają nic 
zuiierae majny żelazne — dokoła Dululb 
budują koleje. Ta tn okolica posiada kru 
słec. bo jest już inspectowans i nie mówią. 
że nie posiada, tylko w cichości jest dc

śpieszą, aby korzystać z tego — skoro tt> 
przyj« dziecię jaka to śliczna ta okolica —

walę», składająca się z 7 -osób. No­
wakowi! i czworo «Izieei jtiż sfmarli. 
Nowak walczy ze śmiercią. W 
przeciągu jednego tygodnia zmar- 

1 fi -osób 
! wskutek otj-ucia grzybami.

kupi kteś farmę żp niema na niej wody do 70 
stóp i nie może srobić studni — nie ma ża 
dr.ej rzeki ani etrumyka, ani nawet kawałka 
drzewa. — Tu xaA jest wuzyslko! Ktoby 
sobie życzył korzystać z tej wygodnej i do 
Brej okolicy, niech się zgłosi łistownie, bc 
teraz jest najlepsza sposobność i teraz jest 
<-zas ku temu. Zaraz dostaniecie ddpowiudi i 
poradę. Mój adres:
M. bL Odcbraska, Sturgeon Laka, Mir.n. XI

2.00 
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LEKARSTWA POLSKIE 

uzdrowiły tysiące, uzdrowią i cie­
bie. Na wszelkie formy 
REUMATYZMU 

•hnéby jaknajbardziej castarraleffo, 
m»ni\ pewne i nieodsowna Lekarstwo 
pod nazwiskiem

(X) “UICURE” 
które bez wątpienia wyleczy rychlej 
lnb później x tej choroby k a id pro. 
Cena $3.50. Posyłamy ekspresem po 
otrzymania ceny.

UWAGA: Jeieii leki mają by« 
prse»łane Pocztą, trzeba doloiyé do 
25 centowych lekarstw 10« a do 50 
centowych 15c w celu opłacenia Por-, 
to. Leki otnnerone krzyiykiem (x] 
perską posi lać nie możua, tylko 
Ekspresem. — Fabryks kosztów 
przeńylkf nie opłaca.

S1’ECYAL\E LEKI 
przyrządzam podług 'dokładnego opi­
su choroby.

Także Recepty pisane przez Euro­
pejskich Lekarzy wedluę metody 
NETRYCZNłZJ przyrządzamy akura- 
tnie, <r <!e i sumiennie, wedłne c«n 
jak najbardziej umiarkowanych.

Leki Pulckie wolno* jest sprzeda­
wać każdemu bez opłaty speeyalnrgo 
lajsnesu. — Przeszło 7 tysięcy srtor- 
ników i około 300 agentów moich 
m.«ją je na składzie. Dlatego, jeéli 
W »ss Aptekarz niema tych lekarstw 
ki.p-ie sobie od swojego sztorc ks 
lub mojego Agents, lnb piarcia 
wprost do faoryjii. załączają« pełuą 
r.-uf naprzód. F

W okolicach, gdzi« nie mam jesz­
cze Agenta, proszę pisać o warun­
ki.

Pisząc zsłączajci« 2« marką poos­
iową na odpowiedi.

ALBERT G. GROBLEWSKI
241 L. Main St., Plymouth, Pa. 

Łuierne Co., Pa.

Z
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Dla Nauki i Rozrywki
Z DZIEDZINY HYGIENY. ne znalazły obecnie tak wielkie 

stosowanie i uznanie i stały
Fowietrze a zdrowie.

Rola, jaką powietrze odgrywa 
w hyirienie. jest bardzo wielka, 
.lak z. jednej strouy niekorzyst­
ne eżynnki klimatyczne mogą 
być przyczyną rozmaitych zacho­
rowań i epidemii, tak z drugiej 
stróńy pewne klimaty okazują po­
myślne działanie lecznicze w nie­
których cierpieniach. Zależnie o«l 
tnkieg«« lub innego ułożenia Ł.r 
stosunków klimatycznych w da­
nej okolicy ziemi, powstaje klimat 
zdrowy tub niezdrowy. Zdrowym 
klimatem nazywamy taki, który 
odznacza się czystem powietrzem i 
posiada ani zbyt wysoką, ani zbyt 
ldską ciepłotę, a przytem. w któ- 
rjm wahania ciepłoty nic są zbyt gruźlicy krtani 
wielkie, i nakoniee. w którym o-| 
pady atmosferyczne sięgają pew­
nej normy. Miejscowości, nie po­
siadające .podobnych warunków, 
nazywamy dla zdrowia nieodpo-. 
wiednieini. 1’oiiad te dwie katego­
ria* stoi trzecia, a mianowicie kie­
dy klimat nietylko jest zdrowy, to 
jest pozbawiony ujemnego znacze­
nia, 
znaczenie dla człowieka.

Óbsei waeya <

I tę z Waszyngtonu i zrealizuję go 
i w Anioryce”.

Maluczko, a fantazya autorów 
■ powieści utopijnych o usypianiu 
Judzi na tysiąće lat. przestanie być 
utopią.—zo ile prof. Bachmetjewa 

' fantazya zbyt daleko nie unosi.

na myszach. Obecnie zamierzam u- 
żyć do tego małpy. Myślę zaszcze­
pić małpom zarakek gruźlicy, a 
następnie zamrozić. Jestem prze­
konany. że wyniki będą dodatnie. 
Wtedy już nie trudno będzie od 
inalp przejść do ludzi.

Jedyną przeszkodę obecnie sta­
nowi brak środków. Doświadcze­
nia nad małpami są kosztowne, 
będą wynosić kilka tysięcy rubli, j 
a takich środków, niestety, nie j 
mam. We wrześniu zamierzam wy­
głosić w różnych miastach rosyj­
skich referaty o mych odkryciach, 
a zdobyte w ten sposób środki u- 
żyć na dalsze badania.

Leczenie gruźlicy nie jest jody­
nom zastosowaniem anapiozy. Ma 
ona olbrzymie również znaczenie 

’dla rolnictwa, jako środek watki 
Niemczech. Niewielu łudzi wpru- Z1. szkodliwymi owadami. . 
wdzie mówi nim i rozumie go. ale; 
liczba tych będzie się niezawod- 
nie powiększać. Kisuaheli jest na­
rzeczem ludów murzyńskich wseh. 
Afryki od wybrzeży Zanzibaru 
do kraju Somali i w głąb 
krainy wielkich jezior.

Więlu ludzi uczy się także ję­
zyka chińskiego i japońskiego a- 

I le mniej jednak, niżby było po­
trzeba. zważywszy znaćzenie tych' 
języków dla jednej prawie trze- 
<Hej kuli ziemskiej. Xa szczęście 
chińczycy i japończycy są ludź­
mi uprzejmymi i pragnącymi wie­

dzy. więc gorliwie uczą się języ­
ka angielskiego, by się módz po­
rozumie'* z Europejczykami, któ­
rzy do nich przybywają.

Przed trzema wiekami nie było 
w całej Europie Judzi, wyjąwszy* 
Holandyę. którzyby wiedzieli o 
Malajach więcej ponadto, że 
osobną rasą ludzką,’ stojącą

środek w porozumieniu się w han­
dlu. Dla blisko 400 milionów lu­
dzi jest ou mową ich ksiąg świę­
tych, których znajomość posiada 
tam każdy wykształcony ezło- 

Abisynii, w 
Afryce, znajo- 
języka niema 
los rzucił tam 

może się 
tylko po arabsko.

| przedewszystkiem liczba ludzi, 
' dla których .-mową ojczystą jest 
I język angielski, nie ma równej 
na ziemi, poininąwBzy chińczy- 
ków. Przytem jednak te 150 mi­
lionów ludzi mówiących po angiel­
sku są rozsiane po całej kuli ziem­
skiej: — Anglicy władają prze­
strzeniami. zajmującemi ogrom­
ne przestrzenie i są w możności 
prawie jednej czwartej części lu­
dzkości narzucić bezpośrednio ję- 

swój ojczysty. Rozst rzygają- 
momentem w tej sprawie nie 

\ rozciągłość prze­
strzenna terenów angielskich ję­
zyka. tylko jego rozrzucenie’ po 

wszystkich częściach świata. W 
samej rozciągłości przestrzennej 
okręgi rosyjskie ledwie ustępują 
angielskim, a chociaż 130 initio** 
nów ludności, mówiącej po rosyj­
sku. tworzy imponującą masę, 
dla porozumienia międzynarodo­
wego ma to jednak niewielkie 
znaczenie, gdyż krainy te tyllui 
w niewielu punktąch stykają się 
ze środowiskiem hati/.lhi .świato­
wego. Język angielski jest języ­
kiem światowym w dosłowm»m, w ' 
ge.ograieznein znaczeniu tego slo- 
wn. t zuję się to dopiero wtedy 
gdy się porzuci -Europę i dostanie 
<ło głębokiej Azyi w wir wschod­
niego handlu i usłyszy dziwne 
dźwięki angielszczyzny, zmiesza­
nej z różnymi azyatyckimi szcze­
gólnie chińskimi wyrazami.

Pomimo przeważającej .potęgi' 
angielszczyzny, zaczyna sobie i 
język niemiecki zdobywać zna­
czenie w - komunikacyi międzyna-’ 
rodowej i zajmuje w niej obec­
nie t<> stanowisko, które przed- 1 
tem miał język holenderski. Po­
wiedziawszy prawdę, dzisiaj nie­
tylko w Europie ale i na 
dzie znajduje się więcej ludzi, u- stralską. 
cza.cy<di się chętnie języka francu- <'Zna ilość podręczników 
skiego, niż niemieckiego ale 
dycyonalne. uprzywilejowanie ję­
zyka francuskiego nic* jest spowo- wszystkich

cych stosunki .w ____________ ,
koloniach. Jeal bowiem około 40 l,,b innych powodów nie udało mi 
milionów ludzi, mówiących ma- 
lajakiemi narzeczami, co jćst po- 171111 przyjmę ,juź otrzymaną ofer- 
tęgą, którą nawet Europejczyk - — --------- ;—- -----
nie może pogardza«'. i do niej ■ - ——-
zastosowa«- siy musi.

I><> tych wielkich zmian, jakich ‘ 
doznał świat w ostatnich dziesią- ■■ MB tj SS
tkaeh lat prze* szylfki rozwój ka­
pitalizmu i uwolnieni«- z. pet wszy- 3« S! H № j

MASZYNY DO PISANIA ró­
żnego wyrobu mniej aniżeli ?.« 
połowę ceny. Pielcie po cen­
nik załiiczajiic marki na prs*. 
eylkę. ‘•POLONIA TYPEWRI

TEK CO. P. 1139 Milwaukee Are. Chicago 
IH. 45

zyk

za- 
się 

potężną bronią w walce z choro­
bami. Skuteczność ich znaną była 
już starożytnym Rzymianom, lecz
z biegiem wieków poszły one w I 
zapomnienie i dopiero teras przy­
wrócono im należyto stanowisko w 
łecznietwie. W dodatku mają one 
tę dobrą stronę, że bez wielkich za- j
biegów, bez wyjeżdżania do kosz-i(‘y1H 
town/ch .npejscowości kuracyj- j< dnak

może stosować u 
siebie w domu na wsi i wygolę 
wszędzie tam. gdzie znajdzie się 
zaciszny kącik. Pod wpływem pro­
mieni słonecznych stwierdzono 
wielokrotnie znakomitą poprawę

• nawet w dość daleko rozwiniętej 
gruźlicy, a ostatnio przy leczeniu 

i otrzymano świe­
tne wyniki za pomocą naświetlań 
słonecznych. polegających na 
skierowaniu na chore miejsce pro­
mieni słonecznych, odbitych w lu­
strach.

Tlen, azot i- para wodna stano­
wią główne składniki powietrza; 
w każdem jednak powietrzu spo­
tykamy obok nich pewną ilośc-O- 

âl< posiîxla ■«lo.latuU* l«*< znicz<-kwasu węglowego, wojorii. 
amoniaku, kwasu azotowego. Na 

oildawna stwierdzi; wziąwszy, wszystkie te poho-
ła z.- sa rodzaje klimatów, które. eziu* składniki sa dla zdrowia 
speevalni«* nie sprzyjają rozwoju- szkodliwe, szezegóhii«*.) odnoś, s.ę 
wi pewnych chorób, dalej, że w m do kwasu węglowego. Wytnte- 
ni. któ.Ą. h klimatach pewnych ‘ mon<> tu składniki noszą -nazwę 
chorób wcale się nić spotika, i że 1 gazowych, oprócz nich islnu ją py- 
ludzie, przyjeżdżający w te okolł- 
cc z takiemi chorobami, doznają 
szybkiej poprmvy. Badania, prze- 
prowadzone przez cały szereg le­
karzy. wyjaśniły tę sprawę dokla- 

% dnii j i bliżej: nauka wykazała, w 
jakim klimacie najpomyślniej dla

• człowieka przebiega każda choro 
ba.jakieini własnościami leeznicze- 
mi odznaczają s’̂ę niektóre rodzaje 
klimatu i jak te właściwości obja­
śnić bliżej. Kilka słów wyjaśnie­
nia. jakie fu pragniemy podać, nie 
łiędzie l>cz interesu dla szersze­
go kola czytelników.

Ciepłota, wilgoć i czystość.
Do ważniejszych, cech każdego 

klimatu nałe/ui: ciepłota, stopień 
wilgotm>śc! i ezyBtośc. Każdy wie­
lokrotnie zauważył jak odmienne 
wpływy na organizm, wywołuje 
ciepłota’ i zimno. W ysoka ciepłota 
odbija się bardzo szkodliwie: brak. 
HpiUytu. bezsilność i brak odpor­
ności. nieprawidłowe trawienie, a 
pizv silitem napięciu gorąca pora­
żenie słoneczne. Zazwyczaj pod­
czas gorących dni letnich najwię 
<-.*j sic srożą epidemie. Zaznaczyć 
jł*szcze należy. /<• podczas wyso­
kiej <*icploty powietrza. ilos<- wro­
gów człowieka, jak żyjątka gnil­
ne. bakterye ćhoroimtworcze, owa 
*|\. przenoszaet* zarazki, wzrasta 
bardzo silnie.

hlaczej działa temperatura ni­
ska. Przy umiarkowanem zimnie 
wzrasta sprawnoś*' i odporność 
organizmu i przemiana materyi 
<>dł»\'wa się żywiej. -Oczywiście, 
zbył wielkie zimna działają na or­
ganizm ludzki ujemnie, sprowa­
dzając odmrożenia, i zimno orga­
nizm wytrzymuje tylko do pewne­
go stopnia, po za którym następu­
je śmierć.

Dla zdrowia mają łiardzo waż­
ne znaczenie wahania ciepłoty. 
"Wahanie niezbyt wielkie są na­
wet dla organizmu pożyteczne ja­
ko bodziec, zbyt wielkie « jednak 
dla wielu organizmów są w wyso­
kim stopniu szkodliwe, wywołując 
cały szereg chorób.

Wilgotność powietrza wpływa 
na stopień parowania skóry, a tym 
spos()bem na* sprawę regulowania 
ciepła w ustroju. W powietrzu wil- 
gotmmi regulowanie ciepłoty li­
si roju o<lb\wa się prawidlowiej niż 
w powi<‘trziL odznaćzającem 
zł>.\ tnią suchością.

Promienie słoneczne.
Sprawą wielkiej wagi, jest 

wnież Stopień ziieliniurzenia 
ba i ilość światła, ja 
ni\ za pośrednictwem 
słonecznych .padających 
m ziemię Jlygicnieiiie 
tngu ,s*st bardzo 
naukowe wykazały. 
słonet*ziic w wysokim stopniu po- 
ł»iid7ają przemiany materyi. dzia­
łają energicznie na skórę, znako­
micie wpływają na cały układ ner mH najwięcej po temu, by go
wowy. zabijają wiek* gatunków uważano za język z światowy, 
bakti ryi i odbierają im chorobliwe gdyż ważność faktów, które an- 
wlasiiośt i. To też k ipiele sloneez glizują świat, jest ogromna. — A

sif nych. każdy je

listę części składowe, obecność 
których jest też dla zdrowia bar- 
dzo szkodliwa. Drobnoustroje i 
kurz, sta nowi;: cc -je właśnie, są 

1 przyczynami wielu chorób, szcze­
gólniej w organizmach osłabio­
nych i wycieńczonych. które nic 
maja w sobie dość siły, aby skute­
cznie zwalczać różne zarazki.

zarysach rzecz 
l)la dzieci 

osób wątłych i

i wiek. W Sudanie, 
środkowej Azyi i 
moś«’- angielskiego 
znaczenia, a kogo

i w celach handlowych
I porozumie«: tylko po arabSKu. |

Dzisiaj w Niemczech jest wie­
lu urzędników i pomocników han­
dlowych, którzy przygotowując 

i się do przyszłej pracy w koloniaeh 
' uczą się gorliwie narzecza mu­
rzyńskiego. Kisnaheli. język, o 
którym przed niedawnym czasem 
wiedzieli tylko uczeni i geografo­
wie, stał się dzisiaj niezbędną 
«•Zjyeią wiadomości handlowych w

do

istnieją np. gąsienice, któfe u- 
kazują się niekiedy w olbrzymiej 
liczbie w sadach owocowych i na 
zbożu w polu. Robaczki te w cią­
gu kilku dni niszczą niekiedy całe 
zbiory. Dotąd używane przeciw­
ko nim środki okazywały się bez­
skutecznymi.

Ale gąsienica ta posiada nieu­
błaganych wrogów w postaci in­
nych robaczków, które ją pożera­
ją. Otóż tych drugich robaczków 
można rozpłodzić miliony, a 
stępnie przechowywać je w 
mrożonym stanie. Robaczki te 
marzają w ciągu kilku godzin
ciągu kilku godzin również mogą 
odżyć. Wystarczy zatem, gdy się 
rozpleniła gąsienica, by ją znisz­
czyć. a sad uratować.

Jeśli leczenie gruźlicy, jak do­
tąd. jest tylko iiyputezą, to za­
mrażanie i przechowywanie tych 
robaczków jest faktem niezbicie 
stwierdzonym i już przez nikogo 
nie zaprzeczonym. Minister roliii- 
stwa Kriwoczejn zażądał, 
przedst a w i I szczegółowy
praktycznego zastosowania

na- 
za- 
za- 

i w

są 
w 4 

Wsclio- pośrodku między mongolską a an- 
Dzisiaj istnieje już zna-1 

maluj-* 
tra- skiej mowy, które służą prakty-l 

cznym celom- i są używane przez 
krajowców. mają-’ 

cych stosunki . w

PREMIE...
czyli podarunki dla naprze« 
płatnych abonentów 
ty Polskiej w Chicago.”

Ponieważ wielu abonentów zapisuj, 
gazetę na kwartał lub pół roku, co u 
trudnią bardzo prowadzenie książek 1 
naraża nas na znaczne koszta, postano 
wiliśmy dać każdemu abonentowi, któ 
ry opłaci x góry '‘Gazetę Polską” i; 
cały rok, premię, czyli podarunek war 
tości jednego dolara w książkach xuaj 
dująeych się w naszej księgarni, . .tak 
powieściowych, jak i historycznych za 
zapłatą 25c. na przesyłkę i opakowanie 
tejże premii. Jeżeli na premię są wy 
bierane roczniki Tygodnika, 
dołączyć 40c. na przesyłkę.

“Gazeta Polska” na cały 
tujo *2.0», na pól roku *1.25, 
ry miesiące *1.00, na kwarta! 76c. ..

“Gazeta Polska” do Europy kosztu 
Je 83.00 boz premii, a do Eanady kosz 
tuje 83.00 s premią. ..

Jeżeli książka wybrana na premie 
kosztuje więc-j jak dolara, to abonee: 
dopłaca tyle, ile książka penad dolar« 
kosztuje i przysyła tę. sumę razem i 
abonamentem. Np. Kto sobie wybiera« 
powieść Hrabi'1 Monte Christo, które 
kosztuje 82.00, to odciąga sobie dola 
ra, jako premię, a dolara przysyła ra 
zem z prenumeratą i dołącza 25c. nr 
przesyłkę i opakowanie premii. Praw« 
do powyższej premii mają tak same 
nowi jak i starzy abouenci “Gazety 
Polskiej.”

Na zmianę adresu należy przysła' 
10c w znaczkach pocztowych.

Katalogi książek 1 obrazów wysyls 
my każdemu na żądatoie, bezpłatnie 

' W. DYNIEWICZ PUBLISHING CO 
1103 Milwaukee Ave. Chicago. 03

bym ; 
plan 
tego | 

г holenderskich odkrycia. Gdyby w Bosy i dla tych

to trzeba

rok kosa 
a na cz w

NOWA FILIA GAZETY POLSKIEJ W 
PHILADELPHIA. PA.

KTNIEJSZEM THwiftdaniinmy naetych • 
centów w 
Bronisław 
rnond St. 
Polskiej”

COS ŁADNEGO i ciekawego dia młodych 
ludzi! Kto załączy 25c. markami, otrzyma 
2 figury, bardzo zadziwiające, <r wiele więcej 
warto, nia te pienqdze. — Adres: Skład Pę| 
•ki, 673 Stucking are., Grand Rapide, Mich.

4C

KAŻDEMU
Który przyśle $1.25
* nie jest jeszcze abonentem pisma p. t.

TYGODNIK
POWIEŚCIOWO - NAUKOWY Z DZIA­

ŁEM MUZYCZNYM.

wysyłać będziemy to cenne pismo 
od teraz do

Igo STYCZNIA 1914 roku
(ho Europy, Kauwly i innycli części 

Świata $2W>‘

Ilustrowany Tygodnik Powieścio- 
wo-Naukowy, tńk samo jak Ga­
zeta Polska wychodzi co czwar­
tek kakiego tygodnia -i zawiera 
wiele ciekawych Powieści. Bajek. 
Historyi. Artykułów, itp., i raz 
na miesiąc Nuty do grania i do 

śpiewu.

Prennm^rtta wynosi roczni»-:
W Stanach Zjednoczonych $1 (X
Po Europy. Knnad» i innych 

**x^4ci évviata- $1 .M

Przesyłając teraz $1.25 nowy 
abonent otrzymywać będzie pra­
wie ZA 'DARMO wszystkie nu- 

' mera do Igo Stycznia 1913 i bę­
dzie miał prenumeratę opłaconą 
do Igo Stycznia 1914.

Pieniądze najlepiej przysyłać 
przez Money Order, lub w liście 
Registrowanym pod adresem:

czasów po­
tnieniem francuskiej 

wykształco- 
języka

się zrealizôwàé tego planu, wów-

Philadęlphii, Pa. i okolicy, iż P 
Papiernik r. pod nr. 3154 Rid» 
PbUndoInhlft. pa. nia filie
i ” limitowanego Tygodnika” c

no wMyelltleli na«xyeh wydawnictw. Pu’ 
Papiernik ma zawsze w większym znpasi* 
kwity, kontrakty i książki wszelkiego ro 
dzaju i odstępuje je agentom po tej sam»»; 
cenie, c\. w redakcyi.

W. DYNIEWICZ PUBL. CO.

W. DvNIEWiCZ PUB. CO
1163 Milwaukee Ave.,* CHICAGO, ILL.

«

dowane potrzebami gospodarcze- 
mi, tylko z dawnych 
chodzą cem 
kultury przez ludzi 
nycłi. Chociaż znajomość
niemieckiego zdobyła sobie obok 
angielskiego praktyczne znacze­
nie — to jednak nawet na dale­
kim Wschodzie wielu inteligen­
tów woli poznać język francuski 
w przekotianiu tem właśnie, że 
tym sposobem nada sobie polor stkicli sił produktywnych, należy 
europejskiej kultury i wyksztal-

' cenią.
W mniejszym zakresie wioski 

język odgrywa rolę jako środek 
w porozumieniu'się w światowym 
handlu, u nas atoli mało znany. 
Jest on przedewszystkiem używa­
ny w portach morza Śródziemne­
go j<*szcze od <rza«ów Wcnecyan i 
Genueńczyków, a na wybrzeżach 
Wschodu przynajmniej w prakty- 
cznein życiu, ma nawet pierw­
szeństwo przed angielskim i nie- 
mieckim. a co najciekawsze na­
wet przed Irancuskim. tak uprz\-; zupełnie osobliwego sta-I

".v"l nu u zwierząt, który on nazwał a- • 
na biotyczny ni.

Za mrożone do pewnej tempera­
tury zwierzę przestaje ż\v. Krew ' 
zastyga w żyłach, jakby twardnie­
je. oddech się przerywa. Organizm 
przestaje pracować. Ale zwierzę | 
nie przestaje żyć, zatrzymując się ■ 
niejako na granicy życia i śinier- p 
ci. Wystarcza trochę ciepła i zwie 
rzę znów żyje. Oto istota anabio- , 
zy.

Xa zapytanie, jakie praktyczne j 
zastosowanie może mieć to odkry- ' 
cie. prof. Bachmctjew dał nastę­
pującą odpowiedź :

” Przedowszystkieni prędkie i 
radykalne wybaczenie chorych na , 
gruźlicę. \'a pierwszy iv/.ut oka * 
może się to wydawać dziwnem. 
nawet niepraAvdopo<łobnein, a je­
dnak tak jest.

Ostatnie moje doświadczenia ' 
pokazały. żC temperaturę ciała ' 
zwierzęcia można doprowadzić do 
8 stopni poniżej zera.

Jest to zupełnie bezpieczne dla 
jego życia, gdyż zwierzę umiera ; 
dopiero przy 10 stopniach poniżcj4 
zera. A że bakcyl grnźliczny gi-i 
nic ziip<*lnie przy 6 stopniach po-1 
niżej zera. t<> chyba nie ul<‘ga naj­
mniejszej wątpliwości, że przy 
stopniach zimna, czyli przy tom i 
peraturze. do której można zamro- i' 
zić zwierzę, bez ża<lnej dlań szko- ( 
dy. bakcyle gruźliczne zginą* do­
szczętnie. Nadto wiele czasu to nie* 
wymaga : od 5 do 10 godzin — nie ' 
więcej, a w stanie anabiozy trzy- 

kolo óO milionów ludzi, a malein zwierzęta cały miesiąc... I 
Dotąd robiłem doświadczenia j

fakt, że się obecnie należy liczyć 
takieli języków, jak arabski, ma- ■ 
lajski a nawet kisualicli. do któ- ; 
ryc li do niedawna wystarczał ję 
zyk angielski lub francuski. W i 
każdym razie nie jest to ułatwię-i 
iiiein życia i wałki <> byt.

NA GRANICY ŻYCIA I ŚMIER 
CI.

Rosyjskiemu uczonemu, prüfe- . 
surowi Bachmetjewowi po 15 la-1* 
taeh pracy udało się udowodnić '

t

À

iwilejownnym wśród klasy wy 
kształconej. Zapoznawanym jest 
w Europie też fakt, że zepchnie-! 
ty u nas na jedno z ostatnich 
miejsc ję/.yk hiszpański. nia waż­
ne znaczenie na dużych przestrze-, 
niach. rozciągających się od San 
Francisco aż do południowych 
kończyn Ameryki i nie jeden z ku­
pców. który z trudem nauczył sic 
kilku światowych języków, gdy 
tam przyjdzie, zmuszony widzi 
zaznajomić się z mową <’creuiitr-
sa.

To jest jednakże niczein wobec . cj 
faktu, że w Ostatnich dziesiątkach 
lat zaczęły naoierać znaczenia po­
zaeuropejskie języki przedtem 
znam- zaledwie zamienia i że za 
poznawać się z nimi muszą nietyl- 
ko fachowi lingwiści, ale i bar­
dziej praktyczni kupcy. Dawniej, 
gdy kupie«- biegle mówił po an­
gielsku. francusku i włosku, wv- 
pbrażał sobie, że może uczynię za­
dość światowemu handlowi. Dzi­
siaj tacy kupcy nie są już bardzo 
cenieni i zajmują podrzędne sta­
nowisko: bo dzisiaj w handlu 
szuka się młodych ludzi, znają­
cych bodaj jeden język poza-euro- 
pejski. Jest to pewnym 
tein. Są bowiem azyatyckie 
wet afrykańskie języki, 
nietylko. że są ogromnie rozpow­
szechnione. ale od dawien datfna 
dla pewnej części ludzkości mają 
także międzynarodowe znaczenie, 
jak łacina w Europie w średnich 
wiekach. Takim jest przedewszy- 
stkieni język arabski. ojczysta 
mowa o 
dla połowy tej ilości

Działanie klimatu na różne cho­
roby.

Dzisiaj, kiedy dzięki badaniom 
lekarzy, rozpoznano różne rodzaje 
klimatu i ich wpływ na przebieg 
różnych chorób i kiedy z tych ba­
dań wyłoniła się speeyalnu gałąź 
medycyny, zwana klimatoterapią, 
określenie klimatu, jakiego wyma­
ga dany pacyent. jest bardzo ła- 
t\ye.

W grubszych
przedstawia się tak 
skrofulicznych. 
aneniiezn\eh. dalej dla ludzi zde­
nerwowanych. dla ludzi cierpią- 
<'veh mi rozedmę phie — wskaza­
ne j«*st powietrze morskie. Do naj­
bardziej charakterystycznych cech 
powietrza morskiego należą — wy­
sokie ciśnienie baromętrycznę i 
na<lzwy(‘zajna czystość, dalej obe­
cność w powietrzu soli kuchennej, 
jodu i bromu, nakoniee znaczny 
stopień wilgotności i małe waha­
nia teirif»eratury. /

Dla chorych na choroby płucne, 
na astmę, w chorobach narządów

i trawienia. dla morwowych — 
wskazane jest powietrze górskie. 
Do najbardziej charakterystycz- 

j nsidi (‘«'eh powietrza górskiego za­
liczyć należy - niskie ciśnienie 

! barometryezne. czystość, suchos»- i 
silne promieniowanie słońca. Z na­
szych stary i klimatycznych, sana- 
toryum dr. Dłuskiego w Zakopa­
nem należy do mijpiiTWszych w 
Europie, zarówno pod względem 
wzorowego ])olożenia : WOgole cal«* 
Zakopane jest pierwszorzędną 
miejscowością klimatyczną.

Dla ludzi wyczerpanych i wą- 
Hycli, skłonnych do zaziębien i 
przede wszyst k ir m dla suchotni­
ków i rekonwalescentów po cho­
robach płucnych — wskazane jest 
powietrze leśne. Odpowie<lnia wil­
gotność powietrza^ małe wahania 
ciepłoty, czystose i wyziewy żywi- 
cznę. koj«M'o działające na narzą­
dy oddechowe, są głównenii cecha 
mi charakterystycznemi powietrza 
leśnego.*

Shiiui natura dala nam w ręce 
■ potężna broń przeciwko rozmai­
tym chorobom. Umiejętne skorzy­
stanie z tych darów jest dzisiaj 
głównyidi zabiegów lecznictwa.

się

ro- 
nie- 

II otrzymuje- 
promieni 

wprost 
znaczenie 

wielkie. Badania 
że promienie

JĘZYKI ŚWIATOWE I 
DLOWE.

Ze wszy st к ic li języ kó w. 
istnieją na świecie, język

Od początku założenia firmy 
UNION MAIL ORDER HOUSE, 
było mojem pragnieniem, aby ta 
największa na emigracyi polska 
instytucya handlowa, była włas­
nością nie jednostek, ale, całego 
polskiego ogółu.

Pragnienie to moje, chcemy 
zamienić w czyn, i dlatego dajemy 
możność każdemu Polakowi i Pol- • 
ce, nabycia akcyi naszej firmy, po' ■ 
cenie $10.00 za sztukę. V

Każdy akcyonaryusz w ten sposób zostaje współ­
właścicielem firmy, a tern samem jej agentem. Union 
Mail Order House, nie jest przedsiębiorstwem nowo 
powstającem, ale firmą wyrobioną, przynoszącą zna­
czne korzyści. Każdy posiadacz akcyi, oprócz dywiden­
dy, otrzyma 10 procent od każdego nadesłanego zamó­
wienia, tak że ktoby zakupił za $100.00 choć by nie od 
razu, ale częściami, to już Mu się wróci te $10.00 
wydane na akcye, a akcye będzie miał darmo.

POLSKI DOM ZLECEŃ

UNION MAIL ORDER HOUSE,
MICHAŁ .1. PERŁOWSKI, PREZES.

z f ak­
ii un­
kt óie

Dept. G. P 1447 AUSTIN AVENUE, CHICAGO, ILL.

HAN-

jakie 
atigiel-

niezbędny j

4

Jeżeliś jeszcze u nas nic nie kupił, to^ 

zapytujemy się dlaczego? Czy polska 

firma nie obsłuży cię tak jak obca?

Zapoznaj się z nami, nie pożałujesz.

Proszę przysłać mi informacye darmo, tyczące 
się nabycia akcji Union Mail Order House.

Nazwisko ...

Ulica.......

Miasto Stan

No i

i
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«| Zagłoba. — Będziesz nani przyjacielem i to- 
I >varzyszem najmilszym, a ojczyzna matka 
przebaczy ci, coś przeciw niej zawini ł.

— Za nie! — rzekł z enei^ią Krtiicie. — 
Bóg to rozsądzi, kto lepiej ojczyźnie służy, 
czy wy, wojnę domową na własną odpowie­
dzialność wszczynając, czy ja, służąc panu, 
który sam jeden uratować tę nieszczęśliwą 
Rzeczpospolitą może. Idźcie w swoje drogę, 
ja pójdę* w swoję! Nie pora was nawracać 
i za nic ta robota, jeno to wam z głębi duszy 
mówię: wy to ojczyznę* zgubicie, wy wpo- 
przek jej ratunkowi stajecie. Zdrajcami

• was nie nazwę, bo wiem, że intencyc wasze 
zacne, ale, ot! co jest! ojczyzna tonie, Radzi­
wiłł jej rękę* wyciąga, a wy mieczaini tę* rękę* 
bodziecie i w zaślepieniu zdrajcami czynicie 
jego i tych wszystkich, którzy przy niej sta­
wa ją.

— Dla Boga! — rzekł Zagłoba — gdy­
bym nie widział jakoś waipan rezolutnie 
szedł na śmierć, myślałbym, że strach zmy- 

Isły ei pomieszał. Komnżeś przysięgał. Ra­
dziwiłłowi, czy Janowi Kazimierzowi ? Szwe- 
cyi czy Rzeczypospolitej! Zmysły waćpan 
straciłeś l

— Wiedziałem, że na nic się nie przyda 
was nawracać... Bądźcie zdrowi!

— Uzekajno jeszcze, rzeki Zagłoba 
bo tn o ważną rzecz chodzi. 1‘owiedziio. pa­
pie kawalerze, <-zy Radziwiłł przyrzekł ci. że 
nas oszczędzi, gdyś go o to w Kiejdanaeh. 

.pinsił ?
powtarzał za każdą przerwą I 'Гак jest! rzekł Kmicic. Mieli

ście przez czas wojny w Birżach zostawać.
— Poznąjże twojego Radziwiłła, który

POWIEŚĆ 

HISTORYCZNA.

— Szczęśliwej drogi!
1 poczęli się* żegnać z sobą, a potem ka­

żdy [irzychodził kłaniać się pannie Alcksan-! 
drze.

r— Żonę moją waćpani w puszczy zoba j 
czysz i chłopczyków, uściskaj ich tam ode-| 
umie i kwitnij w dobrem zdrowiu •— rzekł 
Jan Skrzetuski.

— A wspomnij czasem żołnierza, który
■ choć nie miał do cię szczęścia, rad ci zawsze 
I nieba przychylić! — dodał Wołodyjowski, 
przyszedł i Zagłolia.

i— Przyjin, wdzięczny kwiatuszku, i od 
starego pożegnanie! Uściskaj panią Skrze- 
tuską i moi -h basałyków. ? Setne to chłopy!

Zamiast odpowiedzi, Oleńka chwyciła go 
za reke i przecisnęła ja w milczeniu do ust.

NOWA FILIA ’ GAZETY POLSKIEJ”.
Niniej^zrm zawiadamiamy. ii w składzie 

p. D. J. Jancewicza, 661 Main Str., Wil­
kus bnrre. Po., mi cie i aię Filia "Gazety 
Polskiej” na Wilkes Barrc i okolice. Pro­
simy agentów w tej okolicy, aby po kwity 
i ksiąiki zgłaszali się wsprost do powyższe­
go adresu, a otrzymają stosowny rabat.

AdnmUtracya »’’GAZETY POLSKIEJ”.
XX

------------- ------------ — 
Kalendarze Ścienne na 
narok 1913.

L Zwracamy uwagę polskich błinrzfstów na 
i Kalendarze âcionne na roje 1*518. Drukowa- 
' ne aą na pięknym papierze, rmmiiani 15%.
’10*4 cali z Em bierna tria i herbem Polskim 
w kilku kolorach Kalendarzowa tabletka Jen* 

j rozmiaru 8lśx6Vfc cali i zawiera tnie**ąr«, 
dnie i posty: zmiany kdęiyca; imtona świę­
tych na każdy dzieó, oraz drukowane w ko­
lorze c»<-rwonym t*.dęta kościelne i narodo­
we z dodatkiem notatek z daiejóa Polaki i 
Ameryki.

Kalendarza te a ogksrcnlami Inter*«« 
sprzedaje się po naatępujn ych cenach:

100 »ztuk
200 sztuk
300 .sztuk.........................................$12.00
500 sztuk........................................ $18.00

■ 1000 sztuk . —.................................$35.00
MNIEJSZEGO FORMATU KALENDARZE 

ŚCIENNE.
Dla tych, którzy chcą mniejszego formatu 

kalendarze ścienne, drukujemy także w kolo­
rach, juk powyższe tabbtki, ale w rozmiarze 
5x4 outi Obrazek na Kalendarzu rozmiaru 
9x5 cali przedstawia różne kolory. Sprzeda­
je się po następujących cenach:

100 za............................................ $4 00
300...............*..........................   $10 00
500 ................................................ $15 00
1000................................................ , $:j.oo
Prosimy pp. byznesislów aby obstnlunki 

na kalendarze przysyłali jak najprędzej pod 
adresem :

W. OYN EWICZ PUB. GO.
1163 Milwaukee Ave. Chicago, W.

Ichwili biała jak kreda: zdawało się, że znów 
zemdleje, lecz nikt nie zwrócił na nią uwagi, 
bo wszystkie oczy zwrócone były na Zagłobę, 

I który oddychał tymczasem jak wieloryb, sta­
rając się dech złapać.

— Wstrzymałeś waćpan egzekticyę? — 
'pytał zdziwiony Wołodyjowski. A to cze­
mu ?

— ('zenm ?... Niech odsapnę... Oto temu, 
i że gdyby nie ów Kmicic, że gdyby nie ów za­
cny kawaler, tobyśmy wszyscy, jak tu je­
steśmy, wisieli wypatroszeni na Kiejdań- 

iskicji drzewach... Uf... Dobrodzieja na­
szego dicieliśiny zabić, mości panowie!... Uf!

— Jakto może być? — zakrzyknęli 
wszyscy razem.

j— .Jak możd być? Czytajcie ten list, 
będziecie mieli odpowiedź.

Tu pan Zagłoba podał pismo Włocdyjo- 
wskiemu, ów zaś począł je czytać, przerywa­
jąc eo chwila i spoglądając na towarzyszów, 
był to bowiem ów list, w którym Radziwiłł 

j wymawiał gorzko Kmicicowi, że na jego na­
tarczywe instaneye uwolnił ich od śmierci w 
Kiejdanaeh.

— A co ? 
pan Zagłoba.

List kończył się, jak wiadomo, poleee-' 
niem. by Kmicic miecznika i Oleńkę do Kie.j- nietylko ojczyznę, nietylko króla, ale i wła­
dali sprowadził. Pan Andrzej miał go w ido-, 
rznie dlatego przy sobie, alty w razie potrze­
by okazać go miecznikowi, lecz do tego nie 
przyszło.

PrzedeWszystkiem jednak nie pozosta­
wał żaden cieii Wątpliwości, że gdyby nie

i Kmicic, obaj Skrzetuscy, pan Wołodyjowski
ii Zagłoba byliby bez miłosierdzia pomordo­
wani w Kiejdanaeh, zaraz po owym słynnym 

i układzie z Pontnsem de la (iardie.
— Mości panowie! — rzekł Zagłoba — 

,jeśli teraz jeszcze każerie go rozstrzelać, to 
I jak mi Ibig miły, porzucę waszą kompanię i 
jziuić was nie clicę!. . .

—Tu niema o tern mowy — odpowie­
dział Wołodyjowski.

!— Aj! — rzekł Skrzetuski, biorąc się 
oburącz za głowę —* jttkielo szczęście, żeś oj- meta, tak on wierzi 
ciec zaraz tam list przeczytał, zamiast się z'Sam myślałem, jako i wy, że mu dla korzyści, 
nim wracać do nas...

— Waśc szpakami musieli zamlodu kar Niezły to człowiek, jeno obłąkany.
zawołał Mirski. Jeśli swego Mahometa dotąd wyzna­

wał, — rzekł Zagłoba — tom dyablo w nim 
ową wiarę podkopał. Widzieliście, jąfc nim 
rzuciło, skoro list przeczytał. Będzie tam 
między nimi szarwark nic mały, ln> to kawa­
ler gotów samemu dyaliłu, nietylka liadzi 
wiłłowi, do oczu skoczyć. .Jak mi Bóg miły, 
żeby mi kto stado tureckie darował, nie u- 
cieszyłbym się tak. jak z tego, żem go od 
śmierci wybawił.

(— Prawda .jest, - rzekł pan miecznik 
-— waćpanu on życie zawdzięcza, nikt tego 
nie będzie negował.

— Bóg z nim! —- rzeki Wołodyjowski, 
radźmy teraz, co czynić.

— A cóż? siadać i jechać w drogę. .. 
Koniska też się troelię wydychały - odpo­
wiedział pan Zagłoba.

— Tak jest. Jeeliać nam jak najprę­
dzej! A waszmość po.jedziesz z nami ?.— za­
pytał miecznika Mirski.

’ - Nie osiedzę ja się tu s|M>ko.jnie i mu-

(Ciąg dalszy.)
— Panie-Micliale, — rzekł nagle Zagło­

ba — skoczę* obaczyć, czy niema przy tym 
nieszczęśniku jakich rozkazów hetmań­
skich? Pamiętacie, roni przy Rochu Kowal­
skim znalazł ?

— Siadaj waść na koń. Jeszcze czas, bo 
później się papiery okrwawią. 'Kazałem go 

■umyślnie za wieś wyprowadzić, by się tu 
panna huku muszkietów nie przelękła, jako, 
że niewiasty bywają czułe i płochliwe.

Zagłoba wyszedł i po chwili rozległ się 
tętent konia, na którym odjeżdżał, zaś pan 
Wołodyjowski zwrócił się do miecznika:

— A <-o robi krewna waćpana?
I— Modli się pewnie za tę* duszę, która 

przed sąd Boski idzie. ..
— Niecli mu Bóg da wieczne odpoez-. 

uicnie! — rz?kł Jan -Skrzetuski. — Gdyby 
nie doliiowolna jego przy Radziwille służba, 
picrwszyliym za niin przemówił, aleć* on. je­
śli nie clieiał przy ojczyźnie stanąć, to przy­
najmniej mógł duszy Radziwiłłowi nn za­
przeda wać. K

— Tak jest! — rzekł Wołodyjowski.
— Winien on i zasłużył na» to, co go 

spotkało! - rzekł Stanisław Skrzetuski — 
.dc wołałbym, żeby na jego miejscu był Ra 
dziwiłł, albo Opaliński... och! Opaliński!!

[— Jak dalece winien, to w tern macie 
waćpanowie najlepszy dowód, — wtrącił 

Oskierka — że ta jKinna. której był narze- 
czonyni, słowa dla niego nie znalazła. I wa- 
żałemci ja dobrze, iż w męce była, alo mil 
czała, bo jak tu za zdrajcą się ujmować?

— A miłowała go niegdyś szczerze, wiem 
o tern! — rzeki miecznik. — Pozwólcie wać 
jiaiistwo, że pójdę* obaczyć, eo się* tam z nią 
dzieje, boć to dla niewiasty ciężki termin.

A szykuj się waćpan do drogi! — za­
wołał mały rycerz j— bo my jeno koniom wy­
tchniemy, ruszamy dalej. Zablisko tu Kiej- 
dany. a Radziwiłł rnusiał tam już wrócić.

— Dołirze! — rzekł szłacheic.
1 wyszedł z komnaty.
Po chwili rozległ się krzyk przeraźliwy. 

Rycerze skuezyJi za głosem, hig. t^zuiuując 
co się stał'i,’zbiegła się* też słjtżba ze świa­
tłem i ujrzała pana miecznika, dźwigające­
go Oleńkę, która był znalazł leżącą licz zmy 
słów na podłodze.

Wołodyjowski skoczył mu pomagać, i o- 
baj złożyli ją na sofie, niedającą znaków ży­
cia. Zaczęto cucić. Nadbiegła stara klucz­
nica z kordyałami i wreszcie panienka otwo­
rzyła <H*ZV.

— Nie tu po waćpanaeli rzekła stara 
Jducznica — idźcie do tamtej izby, a my da­
my już sobie radę.

Miecznik wyprowadził gości.
M olałbym, żeby tego wszystkiego nie 

było — mówił sklopotany gospodarz. — \\ a 
szmościowie moglibyście zabrać zc sobą tego 
nieszczęśnika i gdzieś tam po drodze go zgła­
dzić. a nie u mnie. Jakże tu teraz jeeliać. 
jak uciekać, gdy dziewka ledwie żywa?... 
■Gotowa się* rozchorować.

Stało się* — rzekł Wołodyjowski. 
Wsadzili) pannę* w kolaskę, łm uciekać wac- 
państwo musicie. gdyż zemsta radziwiłłow 
ska nikogo nie oszczędza.

— Może też panna do sił wprędce 
przyjdzie?— rzekł Jan Skrzetuski.

— Kolaska wygodna jest gotowa i za­
przężona, bo Kmicic ją ze sobą przyprowa­
dził — rzekł Wołodyjowski. — Idź waćpan. 
pawie 
rzecz 
tlieeli 
jutra 
gnać.

mieczniku. powiedz pannie, jak się 
ma i że nie można ucieczki zwłóczyć, 
siły zbiorze. My musimy jechać 
rana mogli tu radziwilłowsey

Prawda -
Poszedł i po

rzeki miecznik 
pewnym czasie

te i oęłoATcnlnml Inter**«

snyeh sług zdradza. Oto jest pismo do ko­
mendanta bitżańskiego, którem zir/lazł przy 
oficerze, nad konwojem komendę mającym. 
< ’zytaj!

To rzekłszy, pan Zagłoba p dał list Ir t 
maiiski Kmicicowi. Ten wziął go do rąk i po­
czął przebiegać oczyma, a w miarę* jak czytał 
krew mu napływała do twarzy i rumieniec 
wstydu za swego wodza coraz silniej oble­
wał czoło. Nagle zmiął list w ręku i rzucił 
na ziemię.

— lłądźcie zdrowi! - rzekł. — Lepiej 
mi było zginąć z rąk waszych!

I wyszedł izby.
— Mości panowie — rzekł po chwili mil­

czenia Skrzetuski trudna z tym człowic 
kiem sprawa, bo jako Turek w swego Malio- 

w swego Radziwiłła, i

albo dla amliicyi służy, ale to tak nie jest.

$5.00
$9 50ROZDZIAŁ VII.

'I’e.jże nocy najdalej we dwie godziny po' 
odjeździe oddziału Wołodyjowskiego, przy­
był do Billewiez na czele jazdy sam Radzi-' 

•jwiłł, który Kmicicowi na odsiecz szedł, bo­
jąc się. by ten nie wpadł w ręce Wołodyjow-: 
skiego. Dowiedziawszy się co zaszło, zagar­
nął niie<-znika'wraz z Oleńką do Kiejdan,. nr 

; wypocząwszy nawet koniom, wracał.
Hetman niezmiernie był wzburzony, 

słuchając opowieści z list miecznika, któią 
jwszystko szeroko opowiadał, chcąc od siebie ( 
uwagę groźnego magnata odwrócić. Nie: 
śmiał też protestować dlą tej samej przyczy­
ny przeciw wyjazdowi do Kiejdan i rad byl 
w duszy, że się na tern burza skończyła. Ra- , 
dziwiłł zaś. chociaż pana miecznika o “prak- i 
tyki” i zmowy podejrzy wał, miał istotnie' 
zbyt wiele trosk, ażeby o tern w tej chwili i 
pamiętać.

Ucieczka Wołodyjowskiego mogła zmic 
nić rzeczy na Podlasiu. Horotkiewicz i Ja­
kub Kmicic, którzy tam stali na czele chorą­
gwi skonfederowaiiych przeciw hetmanowi, 
bylito dobrzy żołnierze, ale niedość poważni. , 
skutkiem czego cała konfederaeya nic miała 
powagi. '1’ymczasem z Wołodyjowskim u 
ciekli tacy ludzie, jak Mirski, Stankiewicz i 
Oskierka, nie licząc samego małego rycerza, 
wszyscy ofcerowie wyborni i otoczeni mirem 
powrzechnym.

Wszakże był na Podlasiu i książę Bogu­
sław. który z nadworneini chorągwiami opie­
rał się konfederatom, oczekując przytem cią­
gle pomoł-y od wuja elektora; ale wuj elek­
tor marudził, widocznie czekał na wypadki: 
oporne zaś wojska rosły w siłę i codzień 
przybywało im stronników.

Hetman przez jakiś czas clieiał sam ru­
szyć na łbidlasie i jednym zamacliem zgnieść- 
iMintowników, ale wstrzymała go myśl, że 
niech tylko nogą z granic Żmudzi wyruszy, | 
wnet <-ały kraj powstanie i powaga radziwił- 
lowska zmaleje w takim wypadku w oczach I 
szwedzkich do zera. Namyśla! się więc! 
książę1 nad tern, czyby Podlasia < ałkieui na j 
razie nie opuście i ks. Bogusława na Żmudź; 
nie ściągnąć.

Było to potrzebne i pilne. Imi z drugiej 
strony dochodziły groźne wieści o działa 

! niaeh pana Wojewody witebskiego. Próbo-j 
i wał’ hetman pojednać się* z nimi i wciągnąć; 
do swych planów, ale Sapieha odesłał listy 
be*/, odpowiedzi: mówiono natomiast, że się* 
licytuje, sprzedaje co może, srebra przetapia 
makaty i kobierce nawet Żydom zastawia, 
majętności wydzierżawia a wojska ściąga.

Hetman z natury chciwy i do ofiar pie­
niężnych nie zdolny, w i rzyć |Kiczątk»nvo nie 
chciał, by ktoś bez wahania całą swą fortunę 
na ołtarz ojczyzny rzucał; ale czas przeko­
nał go. że tak było w istocie, bo Sapielia z 
każi^rm dniem r<>sł w wojskową potęgę. Gar ­
nęli się do niego zbiegowie, szlachta osiadła, 
patryoci, nieprzyjaciele radziwiłłowsey, ba, 
gorzej — .i dawniejsi przyjaciele, i jeszcze 

bo nawet krewni lietmańse). 
jako książę łowczy Michał, <> którym przysz­
ła wiadomość, iż rozkazał, aby wszystkie in- 

1 traty z dólir jego jeszcze przez nieprzyjacie­
la niezajętyell, były oddane na wojsko woje­
wodzie witebskiemu.

Taktu rysował się od fundament.'iw i 
chwiał się* gmach, zbudowany przez pychę 
■Janusza Radziwiłła. Cała Rzeczpęspolita 

miała się* w tym gmachu zmieścić, a tymcza­
sem okazało sic. że jednej Żmudzi oh- 
jąe nic może.

Położenie coraz było podolmiejszc do 
błędnego koła, bo naprzykład przeciw woje­

wodzie witebskiemu mógł Ratlziwiłł wezwać 
'wojska szwedzkie, które oraz wię-ct-j kraju 
stopniowo zajmowały, ale byłobyto przyznać- 
się* do bezsilności. Zresztą stosunki hetma 
na z generalissimusem szwedzkim były od 
czasu klawańskiej potyczki, dzięki pomysło­
wi pana Zagłoby, zachwiane i’p<mimo wyja 
śnień. panowało mię Izy nimi roz Iraźnienie. 
i nieufność.

rób nawo 
dxo » 
RADt. a

Bez
Doktora!

Bez
Apteki!

I.i.j 'bwfeKj •;
Bić FlfcKNYM, 

sVYM,
WYLECZYĆ WSZYSTKIE*

JAK
JAK BYĆ ZL>RO
JAK

CHOROBY.
JAK WSTRZYMAĆ WŁOSY OD 

WYPADANIA. I
JAK NABYĆ 1’IEKNE I WJNE 

WŁOSY navet na łysej głowie.
Piu zaraz, załącz 2 centową markę, a od­

wrotni* |M»r7tłi d«wtnnS-sz k<*iąćv'*zkę
IfADY ■ ŚPIEWNIK z humory.tycz mon i i 
i*iłbi«iirSłi |»’<»inkanii. *

J. M. RUTKOWSKI.
875 Fillmore Ave., Buffalo. N. Y.

Dept. C. xx

mić!
Ila!eo? zawołał Zagłoba. — Każ­

dy inny wpierwby tu wrócił z wami list czy 
itać, a tamtemu by przez ton czas w łeb oło­
wiu napchano. Ale .jak mi tylko przynie­
siono papier, który przy nim znaleziono, tak 
zaraz mnie coś tknęło i że to z przyrodzenia 
mam do wszystkiego ciekawość. A tam 
dwóch z latarkami szło naprzód i już byli na 
lace. Mowie im tedy: poświećcie no mi. niech 
wiem co tu stoi!, .. I zacząłem czytać. .. To 
mówię waćpanoni, aż mnie zmroczyło, jako­
by kto mnie pięścią w lesine l«clmął. 
i toga!
to tego listu nie pokazali*«!! A e.n na to: 

l"Bo mi się nie s|>odobało!” Taka jucha 
charda nawet w godzinę śmierci. Ale ja, 

i kiedy to go nie porwę, kiedy nie zaeznę obej- 
j mować. Dobrodzieju mówię*—żeby nie 
ty, jużby nas" wrony strawiły! Kazałem go 
tedy nazad brać i'tu prowadzić, a sam Jed- 

l wiem z konia ducha nie wyparł, ażeby wam 
jaknajprędzej powiedzieć, co się przrgodziło. 
Uf!... ‘ . ,

— Dziwny to człowiek, w którym widać 
tyle dobrego, co i złego mieszka.— rzeki Sta­
nisław Skrzetuski. <ldvbv tacv nie elicie 
li. ..

Lei-z zanim skończył, drzwi się otworzy­
ły i żołnierze wprowadzili Kmicica.

Wolny jesteś, panie kawalerze j— 
rzekł odrazn Wołodyjowski — i pókiśmy ży-

A do 
nadęią-

Na,
— mówię panie kawalerze, czemu

iszę jechać także. . . Ale jeśli waszmośriowie

idę!
________ . r.. r_______ wrócił z,

krewniaczką. która nietylko siły odzyskała. wi; żaden z nas się na cielne nie targnie. Uó-
ale była już. przybrana do drogi. Na twarzy 
jeno miała silne rumieńce i cezy błyszczące 
gorączkowo.

— Jedzmy. jedzmy!... powtórzyła, 
wszedłszy do izby.

Wołodyjowski wyszedł na cłiwiłę do sie­
ni. by łudzi wysłać po kolaskę, poczem wró­
cił i wszyscy poczęli się zbierać do drogi.

Zairim upłynął kwadrans, za oknami 
rozległ śie turkot kół i tupotanie kopyt koń 
skieh po bruku, którym droga przed gan­
kiem była wymoszczona.

.Jedzmy! — rzekła Oleńka.
1 7— W drogę! — zawołali oficerów ie.

Wtem drzwi rozwarły się na oścież t pan 
Zagłoba wpadł jak bomba do komnaty.

— Wstrzymałem egzekticyę! zakrzy 
kliął.

Oleńka z rumianej zrobiła się w jednej kiejdańskiego trrana trzaśnie! 
1 ‘ ’ i

zaraz chcecie ruszać w drogę, to powiem 
szczerze, że mi to nie na tekę zaraz się z wa 
mi zrywać.

Skoro tamten żywy odjechał, toć mliii 
wać. Skoro tamten żywy odjechał, toć mnie 
tu zaraz nie spalą, ani nie zamordują, a do' gorzej, 
takiej drogi trzeba się w to i owo zaopatrzyć. 
Bóg raczy wiedzieć kiedy wrócę. .. Trzeba 
tein i owein rozporządzić, co lepsze rzeczy 
ukryć, inwentarze wysłać- do sąsiadów, łuby 
spakować. .Mam też i trochę gotowizny, któ- 
rąłiyni też clieiał na wóz zabrać. Do jutra 
do świtu będę* gotów, ale tak łap cap nie mo 
gę.

żeś za desperat, żeś tego listo odrazn nie po­
kazał ! Nie bylibyśmy cię turhowali.

Tu zwrócił się do żołnierzy:
— Odstąpić i na koń wszyscy siadać!
Żołnierze cofnęli się i pan Andrzej zo­

stał sam na środku izby. Twarz miał spokoj­
ną, ale elmmrną i nie bez dumy patrzył na 
oficerów przed nim stojących.

— Wolny jesteś! — powtórzył Wołody­
jowski — wracaj dokąd elicesz. choćby do 
Radziwiłła, lubo bolesnoto jest widzieć 
waleta z zacnej krwi, zdrajcy przeciw oj­
czyźnie pomagającego.

— Namyśl się więc waćpan dobrze, —; Daj Bog. abyśmy się w lepszych czasach 
rzeki Kmicic bo to z góry za|>owiadam. tkali, 
że nie gdzieindziej, jeno do Radziwiłła po

■ wrócę.
— Przestań do nas. niech piorun w tego tam gdzie w polu obok siebie zobaczymy. 

zawołał1* i

-— My też nic możemy czekać, bo miecz 
wisi nad nami — odrzekł W ołodyjowski.

IA waćpan gdzie się* clieesz schronić l .

— W puszczy, wedle waszej rady... 
Dziewczynę przynajmniej tam zostawię, 

jbom sam jeszcze nie stary i moja szablina 
ć ka-jprzydać się ojczyźnie i królowi jegomości 

może.
— 'To tedy bądź waszmość zdrów...

sp.-

— Niech Bóg nagrodzi waszmośeiów za 
to, żeście mi na ratunek przyszli. Pewnie się

(— Dobrego zdrowia! ’iąg dalszy nastąpi].

Największa KrtęgarnU u* Wschodzi*.

W. Michał* 
•kirgo w 

Bnffólo, 
1180 Broad­
way. gdzie 
cnajduj« się 
«akie gone- 
'*Ina ageu- 
•um *‘G»xe- 

«T Poiaki«j”.
Ma składy 
Jeworyjne;

k-iążki de 
rmbofrńłtwa 

i powieścio­
we: pdękne 

n'H-my reli- 
r jne i pstry* 
•njozwe: M-

owy papier, kalendarz.«; axtu. ne kwiaty 1 
pamiątkowe pocztówki. Kto dm6«-«I* le. mar­
kami na przesyłkę, temu pośkmy duiy Ka­
talog bezpłatnie.

Czy możesz jeść?
co ci tię podoba, czy też to 
tylko, co ci doktór potwoli. 
Jeżeli eBeesz powiększyć ape­

tyt i trawieni«, używaj

TRINERA

AMERYKAŃSKI
ELIXIR 

GORZKIEGO 
WINA

Jfst on zrobiony z ezystegc 
•z-.-r«v jnego wina i importowa 
ayrt gorzkich ziół.
on niezawodnie w** »»^..yatkłeb 
chorobach trawiących .orga- 
nów. krwi i nrfwów. Docta 

nic»z w aptekach.

Joseph Triner,
1333-1339 S. Ashland Ave., 

CHICAGO, U.L.

CHCESZ kup* Har­
monie lub jaki kotwiek 
instrument muzyczny 
po fabrycznej cenie? 
Pisz no polski Katalog 
iiust.ov. any zaleczając 
2c markę na przesyłkę.

HENRYK SCHCNKE, 
1080 Broadway. Bcffało H.Y.

I
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HÜM0RYSTYKA,
I nie skończył mowy zdaniem : 

'*'l’ożyez mi pieniędzy!”

To fatalne.

Na nauce w koszarach.
i składa

złe się dwóch kłóci, tam trzeci. mógł już. za 
korzysta. |komed\i...

(o ty Mojsze tak zaszinitco-*

Z pip­

że
s, 4*zy 
Z sie-

Da-Szeregów iec Konewka 
r ij mi pan. panie kapralu, zapoin- 
piuiein. . .

Kapral: —Jeżeli masz taką Im- 
ranią głowę i wszystkiego ząpofni- 
ii.isz. fb sobie zapisz!

Szeregowiec Konewka r 
umiem pisaćy gdyż w 
ii»e było ani szkoły ani

Kapral: 
Ka pusta, 
się I 
śei ?

Szeregowiec Kapusta;- Bo... 
bo...

Kapral: Bo... bat... jesteś
osłem i nic nie- wiesz. Uważajcie 
teraz wszyscy, ciemięgi! Wyja­
śnię wam to raz jeszcze! A więc 
uważać, gdyż inaczej, do kroćset 
milionów bagnetów, będzie z wa-; 
rei źle! Słucłiajcie. powtarzam na 
nowo. Każda armata składa się/
tylko z siedmiu części, gdylty bo­
wiem miała ich sześć.
brakowało. Czyście 
słomiane osły?

Wszyscy rekruci : 
pojeliśhiy już wszyscy.

Powiedz

Nie
naszej wsi 
nauczycie­

Podobno byl^ś chory.’
A tak, juiaieih aż dwóch do- 

:toró. . Iksa i Ygrcka.
Którj ż ci z nich pomógł ?
T<-go ni' umiani powiedzieć. 

'■ gdyż, słuchałem shmiennie. oł»y- 
tfwóch.

— Jalfto? ci panowie zgodzili 
! się mi jeden i ton sam sposób le­
czenia ?

A tak. doktór Iks niw kazał 
mi zażywać lekarstw, zapisywa­
nych przez doktora Ygreka. a do­
któr Ygrelc także mi zal»ronil za­
żywania lekarstw, zapisywanych 

, i)!-//*/. doktora Iksa.

Matka? — W tej chwili stłukł 
właśnie talerz. . .

Ojciec: — W takim razie ma 
więcej skłonności do dramatu.

ну?
— Moi teszczowy dziś w nocy 

porabia! samobójstwo. Odkręciła 
gaz w alkierzy i rano była tojd!

- A ty teraz będziesz rnusiał 
raeliumtk za gaz zapłacić! Szlag 
zol trefen taki interes.

bez kapeluzsa’. Podobno nowość 
ta przywędrowała do Europy 
Ameryki i słusznje doznała powo- 
dzenia.

W angielskich i francuskich ką­
pielach nadmorskich rzadko kto 
zjawia się na wybrzeżu w kapelu­
szu. a jeżeli go nosi, to w reku 

lilii* przypięty do ubrania zapomo- 
eą specjalnej łapki, wynalezionej 

li

7. i

1.
I

Ret
All

Miły synalek.

Ojciec: — <‘óż ty sądzisz, próż­
niaku, że ja na wieki będę dla cie­
bie pracował ?
• Syn: " Ależ uchowaj Hoże! 
Mam właśnie nadzieję, że kocha­
ny ojciec wkrótce już będzie na 
wieki odpoczywał.

Smaczne.

ta nowa 
nie liż.yw
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mi. zatem, 
dlaczego armata musi 

składać właśnie z siedmiu eze-
Sąsiedzka uprzejmość.

Pan Klawicymbalaki uczył się 
grać także na cytrze, brzdąkał 
wiec na niej’po całych dniach. 
Zirytowany tern sąsiad jego Śle- 
dziiinicki spotka wszy go raz na 
ulicy, rzekł mil: "

— Wieszali u. że pan grasz na 
cytrze jak Dawid na harfie, tyl­
ko «nie *tak ładnie!

O panie, a pan nuSwisz tak 
jak Salomon, tylko nic tak mą- 
<łrze ’ •

toby jednej 
zrozumiały,

11 lal; teraz

Przekonał go.
Wybębniono w małpm miaste­

czku galicyjskiem. że z przyczyn 
niebezpieczeństwa pożaru nie wol 
ii o na rynku smażyć kiszek i kieł­
bas podczas 
siu<*lutli; 
bj).

largu. Niektórzy
Wojciech smaży

po­
da­

Czy Wojciech niePolic \ant :
słyszał, że na rynku kiązek sma­
żyć nie wolno?

Dowcipny siostrzeniec.

Do starego bardzo bogatego, a 
bardzo skąpego wujaszka, przyje­
chał na wieś siostrzeniec. Pod wie­
czór tegoż dnia, gdy jllż siostrze­
niec miał odjeżdżać, zerwała się 
burza i wujaszek rad nic rad rnu­
siał u siebie użyczyć miotlzieńcowi 
noclegu.

Gdzież ja ciebie tu ulokuję, 
mój drogi. . . Ciasno tu u mnie!— 
w\mawiał sir jeszcze sknera.

O. wujaszku !. .. — odrzeki 
• wesoło młodzieniec — jest na to 
wyborny sposób i miejsce... Niech 
mnie wujaszek ulokuje w swym 
testamencie. . .

Wojciech (wsuwając mu szóst­
kę' : — To też ja panie inspekto­
rze nic na rynku smażę, tylko nu 
smalcu!

Dawniej a dziś.

I ’olicya Ilf 
No, tak t<> co inszego.

Nieszczęśliwi.

.Mąż z żoną, co sic zdarza nie­
rzadko. pokłócili się zawzięcie 
przy śniadaniu. Rozgniewana pani 
fiomu rzuciła na podłogę filiżan­
kę i dwa talerzyki i nagle zalała 
się rzewiwnii Izami.

Л na to żona mu odpowiada :
Bo przypomniałam sobie, do 

czegoś mnie doprowadził !. . . W 
pierwszych latach po ślubie stać 
i.rrę było na*tłuczenie prawdziwej 
porcelany saskiej, a nie takiego 
gałgaństwa jak teraz! O ja nie­
szczęśliwa /. takim mężem!

Nasi politycy.
Powiadam radcy, straszne 

iwzv się dzieją na świecie! Al­
bania już s<diw\eiła za oręż zbroj­
ny !

A
za w sze

<-o. panie <l>J>rodzieji»ś ja 
mówiłem, że i w polityce 
pewien ład. i porządek \j 

podług alfabetu!
Albania wzięta do ręki

ishtiejc
wszystko idzie 
Najpi»*iw 
oręż, później uczyni to Anglia, a w
alfabetycznym poi*2ądku tpójdzi«* 
Alistryii. Bujgtirya. ('zarnogórze 
i lak dalej aż wkrólce wszyst­
kie ludy scliwycą za miecz i na­
stąpi Europejska wojna!

Tot» 
m 

premi 
year

FRANCIS A. HARRINGTON. Presideet. 
FRANK C. HARRINGTON. Secretary.

Subscribed aud sworn to before me this 
1st day of February. 1912.

CHAS. A. HARRINGTON, 
Notary Public.

SIX EMS 
un« ree«

ILLINOIS, 
dur.ng

$ 2. <48.80
Hi* уса» 632.51

IX 
ved10,000. 

25,08 M. 
, 133.

,0< :al 
th.« 

Total
ibuw T\l>

Age 
Decrease in 

assets
bonk

monts 

value
<1 < 
of

>ff 
ledger

ip paid during
1,050.00

1 w tym celu przez 
i przedsiębiorców. .
i Co prawda, moda 
[jest. .Miliony dzikicłi 
; żadnego nakrycia głowy a w sta­
rożytnej Grecyi i Rzymie, chociaż 

'czapki i kapelusze były znane, 
cliodz.ono tylko z głową obnażo-

1 pa i w tell sposób przedstawiane 
są w rzeźbach starożytnych naj-j 

; klasy cz nie jsze męskie i żeńskie 
pięknąści. Dzisiejsza jednak moda 

j nie ma «nic wspólnego z tfracyą i 
'Starożytnych. Ci. którzy nie noszą i 
kapelusza, robią to ze względów 
liygienicznycli. Skóra głowy po- 

I trzeb uje tak samo, jak skóra ńa•I reszcie ciała ti anspiracyi. • a za-1 
[hartowanie głowy może .ją ustrze-' 
gać nieraz od wielu l>ólów. ne-

1 wralgii. a także wzmocnić włosy
i uchronić je od wypadania.
. Pytanie jednak, w jaki sposób 

; mają się kłaniać mężczyźni, któ- 
: rzy nie noszą kapeluszy? Pod 
tyin względem jest kilka projek- 

1 tów. Jedni radzą salutować 
I wojskowemu .ale to wydaje 
! dla innych śmieszne, więc 
drugą rada, aby kłaniać się 

|jak kobiety, skinieniem głowy. Są 
'.jednak tacy, dla których i to wy- 
I daje się zbyt fatygująecm. więc | 
| radziby wprowadzić miły uśmiech | 
Ina znąk powitania, miły uśmiech I 
bez względu na to, czy zbliża się | 

' Jo nas niewypłacalny dłużnik, 
1 ezy też gospodarz nie chcący od­
nowić mieszkania i podwyższający ; 
ciągle komorne. Czy tak czy owak 

‘ sprawa ukłonu nic będzie trudna j 
do rozwiązania i utrze .się sama I 
przez się, jeżeli moda nietiży-1 
wania kapeluąza przyjmie się dlii- i 
żej. Dotychczasowe ■ powodzenie | 

Ale i ziiuiim mężem, panie zdaje się zapowiadać jej istnie-1 
też żartować nie można.1 nie długotrwałe.

Do rozgniewanego, o coś .srodze 
I obywatela przychodzi kucharz po 
' dyspozycyę obiadu na jutro. Ku- 
|charz pest trochę przygłuchy.

‘ - Co jaśnie pali rozkaże jutro 
na obiad?

— Milion djablów tłuczonych i 
wiedźmę na dodatek! — mruczy 
rozgniewany obywatel.

— Słucham. A na drugie?...
Mąż pani podobno eliory?

- Tak, niestety: ogr^nne roz­
drażnienie nerwowe...

Czeniże się to objawia?
Proszę pani, niech tylko na 

cokolwiek spojrzy... na karty, 
naprzyklad... na butelkę — to | 
się jon zaraz ręce trzęsą 
błyszczą jak
biedaczek od wczesnej 
był taki nerwowy.

a- oczy
u kota... Podobno 

młodości

Czuła żona.

Total Disbursement* 
LEDGER ASSETS, 
of bond* aiAl stockavalues

on hand and in bank

$526,933.27

$258,965.39
97,241.84

(SEAL.)

i
Nasze dzieci.

się podczas obia-
tiu;. . z

SzZściollitui Staś: — Tatuś je 
żarłocznie, jak jaki niedźwiedź!...

Ośmioletni Kazio: — Ale , też 
pracuje za' to jak wól!

No. a gdybym ja umarł, Jul­
ciu. czy będziesz o mnie pamiętać?

— Ależ naturalnie, aniołku!... 
zawsze cię będę stawiał drugiemu 
mężowi za przykład.

Гт.\пс>ра1 do sulijckta»
Jak pan wyglądasz, panie 

.Moryc!... kiedy ja liyłem sub- 
jekteni. to przychodziłem zawsze 
do pracy wyelegalitowany...

'Гак, panie pryncypale... lecz, 
za pańskich czasów snbjekt 
za 6t z«* iii к a syp rem !

Chrypka swatem.

byl

W Konstantynopolu. ■■
— Przebóg efendi, Włosi 

mierzają zaatakować Dardancle...
- Allach! Jeden jest Bóg a 

Mahomet jego prorok! Niech tyl­
ko spróbują ! Dotychczas okazali 
się w ealty wojnie prostymi osła­
mi; najnowszy projekt może im 
przynieść tylko jedno: awans.na 
osłów dardanelskich.

Nieczyste sumienie.

za-

< ’beę ci zrobić niespodziankę 
imieniny, lecz przedtem spy-1UI

tnui jiię nauczyciela. jak ty się li­
czysz.

— - .Mamusiu, jeżeli »mi clieesz 
naprawdę zrobić przyjemną 
spotlziankę. to lepiej niech .* 
mamusia nic pyta'.

i ще-
się. go

Myśli.

w pól

.Miłość pierwsza u kobiet —7 
lek w gęstwinie, «.

(’o pól kwietnia czaruje, a 
ma ja.zginie. . . ’

Lecz ostatnia — to powój w kolo 
o-, okręcony — i

się pani, ale nigdy nie Jeszcze w zimie yię gniecie suche- 
mi ramiom...

* Już dnwno pragnąłem 
świadczy 
mogłem przyjść d/i słowa. Teraz 
więc, kiedy pani ma tak sil pa 
clirypkę. że formalnie mówię nie 
może, korzystam z«* sposobności i 
proszę o jej rękę.

Kobieta i muszla.

Młody.

— Jaka jest różnica między kb- 
bietą a muszlą pyta mąż żo­
ny.

Ta, że oltic ssą kruche i lad-

• Total ^Ledger Assets $351.207.2:» 
HON LEDGER ASSETS.

Interest accrued $ 3,081.06
Market value of bonds, und stocks

over book value

Tptal Adihitted Assets
LIABILITIES.

Xet amount of unpaid losses 
Tourt unearned premiums 
Salaries, rents, bills, etc. 
Stete, < 
Advanc« 
Other

8

county and municipal taxes 
■e premiums 
liabilities

Total Liabilities

284.61

62,516.02
971
300.00

8.195.80
3.661.00

166.45

$163,810.94 
BUSINESS IX ILL1XOIS.

premiums received during
.vent* $ 17.728.09
losses paid during the

OFFICIAL PUBLICATION. 
ANNUAL STATEMENT

Massachusetts Accident Company ofof the _
Boston, ir. the State of Massachusetts, 
on the 31st day of December, 1911, 
made to the Insurance Superintendent 
of the State of Illinois, pursuant to lav. 

t!A P1TAL.
Amount of capital stock paid up 

in cash
INCOME.

Premiums rectived during the 
year

Policy fee” required or repre­
sented by application

Interest, rents and dividends

$100,000.00

$311,182.14

53.64ÄOO
4,741.79

W jnenażeryi.
— Oto wąż boa dusiciel, który 

na śniadanie zjada całego barana. 
1‘roszę bardzo panowie, nie 
żajeie się zanadto.

Total
the 

Total
year 7.972.44

S. AUGUSTUS ALLEN. President. 
FRANCIS R. PARKS. Secretary.

Subscribed mid «worn to before me th’s 
18th (lny-of January. 1912.

GEORGE W. CAMPBELL. 
Notary Public(SEAL.)

«bli
li» 
się 

jest 
tak.

Nie do tego stopnia.
Mężni ku. cobyś zrobił, 

byś mnie stracił?
— Oszalałbym!
— A ożeniłbyś się powtórnie? 

No rak dalece nic zwaryo- 
wałbym... bądź spokojna.

gdy

OI TK IAI. I'CBI.ICATIOX. 
ANNUAL STATEMENT 

of the Maryland Casualty Company of 
wore, in the State of Maryland, on 
3lst day of December, 1911. made to 
Insurance Superintendent of the State 

pursuant of law.
CAPITAL, 

enpitul stock paid up 
$1,000,9(10.00

Amount of 
in cash

Premiums received 
year

Interest, rents nnd 
Profit on sale , or 

ledger assets
IncTcase in 

assets

Balti 
the 
the

INCOME, 
during the 

5.031.810.03 
229,476.1 Idividends 

maturity of

bunk value of ledger
12.562.80

Nie można żartować!
Doktór: Mężowi szanownej

patii muszę stanowczo wzbronić 
:piwa, ponieważ, z jego chorobą żar­
tować nie można. . .

Żona (która zna swojego nię 
I ż<i) :
doktorze.

Income $5,310,321.77
Digit URSE.M EXTS.
during the year $1,889,261.53 
and adjustment of

Kiepsko zaczyna.
Kiedy już pewnemu skazańco­

wi przed założeniem powroza na 
kark zawiązairo oczy, zapytał on 
kata :

— Powiedz mi, który też dzień 
dzisiaj mamy?

Poniedziałek! odparł kat. 
Np rzeki skazaniec. - ja­

to kiepsko, ten tydzień zaczy­
nam . . .
koś

Bankier.
Szmul. słyszał ty już. że I- 

eck otworży wjelki interes banko­
wy ?

Biste ineszugge !’ I’n nie nie 
poszadał !...

— Wie luijst. nic poezadid ! Un 
miał przecież wytrych.

Pan liraliia niez?u\'odiii<\ ne.
wcześnie się ożenił? To podołiiciisfwo. ale różnica

A tak.'miałem wówczas do ta. że muszla jest chora, gdy nosi 
piero tłwadzicśęia tysięcy długu! w śoliie perlę, a ty elipriijesz. gdy 

_____  pereł nic nosisz na sobie.

Nasze dzieci.
Nauczyciel: Kret zjada dzień

nii- tyle pożywienia ile sam waży.
Mały Zanwcl: -- A skąd kret 

może wiedzieć ile on waży.’

Przezorność.
W’ pewnym lo‘ł‘1 ió.skini kościele 

jest zwyczaj. że*olt:irz przed któ- 
rum maja simme nowożeńcy, za-% słania się -siikinun z następującym 
napisem: “Panie, przebacz im.
alJotwiem nie wiedza co czynią ”.

W koszarach. W restauracyi.

z

1

be

ją

Nasze gosposie.

ry-Kucharka : — (‘z\ mogę już 
opłukać i osolić?

Ryj» się nic płucze, gdyż 
w wodżic. a naszej dzisiejszej

i solić" zbytecznie, bo morska.

— (*zy jesteście zadowoleni 
jcdz.cnia. — pytał żołnierzy rewi- , 
du jacy koszary wojskowe pułko- 
wnik. — Cz\ jeden z was nie'do- 
staje czasami jeść za dużo, a dru­
gi za mało?

— .Xie. panie pułkowniku, wszy­
scy dost a jemy za mało.

Gospodarz f - 
nownego 
kelnera i

ży- Skutek radości.

Mąclra odpowiedź.
— A nie możecie to pędzić świ­

ni którędy indziej, to droga »dla 
t h’lora .jest pardzo gada-• pieszych !
Onegdaj zachorowała i A dyc moja świnią idzie tys
7»ła d<1 siebie lekarza. Lecz piechotą.

Dobi*y sposób.

— .Mojbze, jak to możliwe? 
wczoraj byłeś całki» m siwy, a dzi­
siaj masz* włosy jak kruk?

— Mój przyjacielu, miałem nad­
spodziewanie wielką radość i udo­

ili i przez jedną nor poczerniały.sy

W kancelaryi parafialnej.

Rozczarowanie.

zc
A więc weźmie pani wodę. . .
A czy nie .1 tyłoby li‘picj 0Ç-

tem ? z
Zai^z. zaraz . »»к» pani mi ni«*

daje przyjść do s«Iowa. . . Zresztą
pi4».4Zt* mi fx»!<aza< • język. . tak.. .
prósz*ę go lepiej w у st awić. . tak..
teraz proszą* go ta к irz>/ma«*, aż
ja «к oiiczę inowi«

Kopę lat cie nie widziałem. 
Ostatni raz. pamiętasz, wtedy, kie­
dyś sięzjitara1 o pannę N. No. jak- 

ci się udało!
Katalnle.
< i 1 dostałeś otlkosza ?
Ni«-, wyszła za mnie.

Da.jesz pan na zapowiedzi.., 
jesteś pall zupełnie swobodny? 
— Tak... to jest niby o tyle, 
moja, przyszła teściowa stoi tu

przed drzwiami i pilnuje, żebym 
nie ueiekl.

A

Że

Radci.

Pociecha rodziców.

Total Income $369,569.23
DISBURSEMENTS.

Losses paid during the year ( 
Investigation nnd ndjuslnu nt of

claims
Policy fees retained by agents 
Commission or brokerage 
Salaries, fees and all other char­

ges of officers, clerks, agents 
and employes

Rents
All other taxes, licenses and in­

surance department fees •
Legal expenses, advertising, print­

ing and stationery
Postage, telegraph, telephone. - 

'express, furniture und fixtures
Stockholders for interest or 

donds
All other disbursements

$132,078.81

1,147.41
53.473.00
58,730.71

3,532.22

divi-
ło, ooo. 00
8.436.60

Total Disbursements
LEDGER ASSETS, 

vnltie of bonds and stocks 
on hnnd and in bnnk

Book
Cosh
Premium* in course of collection 
Bills receivable

$360.903.7:»

$154,349-08
33,209.69
4,814.79
1,553.26

Idylla.
— Widzisz, niemu l<> jednak nad 

stan małżeński. Wracam w połu­
dnic z biura do domu, zmęczony, 
zdenerwowany, a tu moja żona 
wita mnie we drzwiach, odbiera 
0'dcmnie kapelusz, pomaga mi 
zdjąć płaszcz, zastawia obiad, ja 
jem, ona przysiada się do mnie 
i poczyna mi opowiadać różne rzc-1 
czy, i tak gada r gada’ i gada... 
że mnie aż. nieraz cholera kierze.

' Losses paid
Investigation

| claims -120.787.57
j Commission ov brokerage 1,329,1.9::.01

■ Salaries, fees and all other char-
i ges of officers, clerks, agents
I and employes
| ReAts
I Repairs, expenses nml tiixtfs
! real estate
| All other taxes, licenses and
( surnnee department fees
I Legal expenses, advertising, print'-
. ing and stiltiopcry
Postage, telegraph, telephone, ex­

press, furniture nnd fixtures
' Stockholders for interest or divi­

dends
1 All other disbursements
'J.oss on sale

assets
! Dccrer.se in
. asset*

OFFIUIAI. PUBLIC \TIOX. 
ANNUAL STATEMENT

of the London and Lancashire Guaranty and 
Accident Con*pan;-* of Canada, 

Toronto, Canada.
[<>n the 31st day |«f December.
the Insurance Siiprrintendcnt 

' of Illinois, pursuant to law. 
CAPITAL.

\tn<>tint nnd capital deposit 
, IXCOME

■ Premiums received ‘(hiring the 
year

Interest, rent« and dividends 
From other sources 

j Profit on sale <»i—maturity of 
ledger assets

1911. made to 
of the Mtafe

on

in-
19,550.37

nr pialuritj* of ledger

Total Disburseuicntsv $1.691.966.9* 
LEDGER ASSE’I^

Book "value of nul estate $837,599.1!
Mortgage loans on real estate 8.9<)(l.Ot
Book value of bond;
Cash
Preiniiiius in course 
pills

and* stocks
on hand and ty bank

;;; of collection
reei ivable

Total Ledger Assets
NON-LEDGER ASSET

due and
I $ 29.680.71

rents

A sects
ASSETS

G ross
DEDUCT

Bills receivable
Gross premiums in 

course of collec­
tion

Other unadniitDd
NNWCtl

Total

’Total Ledger Assets ' $193.926.88 
NON E E DG EK ASSETS.

Intcaest nhd rents due and ac­
crued $ 1,797.08

Other non ledger nssels 7,500.00

Gross AmMn
DEDUCT ASSETS 

Bills receivable 
Furniture, fixture«, 

supplies- printed 
matter and sta 
tlonery 

Gross premiums in 
course of collection 

Hook value of bonds 
over market value

$20^,223.90
NOT ADMITTED. 
$1,553 26

f

Przepraszam sza< 
pana za postępek tego 
proszę, niecił szanowny 
wyznaczypan sain 

rę. /..
((ość : 

juda przez tydzień 
wkicj restauracyi.

<lla niego ka-

Tntpl iuronir
DISBURSEMENTS.

<'«MumiNsion or brokerage $
Salaries, fees and all other 

charges <»f officers, clerks, 
agents and employes

\ll other taxes, lirt-nses i-nd 
insurance department fees 

( Legal expenses, advertising, 
printing and stationery 

Postage, talegraph, ” telephone, 
express, furniture and fix­
tures

All other disliursments

lim. . . owszem, niech 
tylko w pań-

Niedźwiedzi komplement.
Dziś wyjrląchi pani poprosili 

wspaniale! Xiezem szesnastoletnia 
róża.

Zagalopował się.
Acli. pani, о Initie śnię 

dzień i w nocy!
Jakto! więe pnii sypia 

dńit‘ ? !

Gdy masz pośród mnóstwa łudzi 
Życzliwych ci wielu.

I mówisz z nich niejednemu: 
Drogi przyjacielu !. ..

Ojeiee: Ach! Jaki inteligeu- Ihiez-że pilnie, byś dalekp
tu, jest ten nasz malec. "Będzie Nie zaszedł w słów przędzy

4,769.08
85,059.83

6,030.98

175.0004)0
24 ОО4.ЛЗ-

42.50

480.25

14,.108.59

Tî»tn| Admitted A»seta $1*88,981.71
LIABILITIES.

Net aniouiit of unpuid lusses $22,142.85
Tętni HIH’uriud prciTHittds 3T7ÏTÎ.TV
<*omin>ssl(»n nn»l bmk$ragc 918.24
Salnries, rents, bills, vè«-. 1,955.00
State, county nnd inunicipnl taxes 2.792.31
Re insurance pr» niiums 994.4$

Total Liabilities $64.678.32

the year
Total 

the
Total

$603.43
174 04

ILLINOIS, 
during

BUSINESS IN 
premium* received 
year 

losses paid dirrinu' 
O. LEENARD McNEILL. President. 
I. M. HARHAWAY, Secretary. 

Subscribed and sworn to before me this 
27th day of January. ’1912.

PAYSON DANA. 
.Notary Public.

4 !.. 13 1.113

XAduiitted AsmcIn

1.1 IBILITIES. 
of unpaid losses

370.23 .
11,696.14'Net amount 
10.000.Oo /Total unearned premiums 

Comin'asioii und orokentge 
21.50 ! Salaries, rents, bill. etc.

— ■ ■ ■ ■ ■ State, county nnd municipal 
taxes

Re-iustirnnce pleiniums
$22,08*

6.50

3,156.

JTottil Liabilitits $4.0
BUSINESS IX ILI.IXOIS. 

premium* received during 
year 
lokacN ptiid

(SEAL.)

OFFICIAL PUBLICATION. 
ANNUAL STATEMENT

of the Massachusetts Bonding and Insurance 
Company of Boston. In the State of 
Massachusetts, on the 31st day of De 
camber, 1911, made to the Insurance 
Superintendent of the State of Illinois, 

pursuant to law.
CAPITAL.

Amount <>f capital stock paid up 
in rash $1,000,000.00

—;------ - ---- I INCOME.
. G..H9,7.,.l.H0 Preminin, weir,nt rturinn the 

year
$1.262,846.96; luhrest. rents und dividends 

Total Income
DISBURSEMENTS. 

Losses pnid during the yenr 
Investigation and adjustment of 

claims
Policy'Tees retained by agents 
Uoininission or brokerage 
Rents 
Repairs, expenses and taxes 

ou real estate
All other 'taxes, licenses and 

suranev department fees 
Legal expeimqp. adverting, print 

ing and stationery
Postage, telegraph, telephone, 

express, (urnhurv and fix 
turcs

Stockholders for interest or divi 
(lends

All other dislmrsrinent- 
Agents' balanced charged off

$819.1 54.28
•14,504.83

$863.659.11

$1 30.200.08

321.1 I
116.25

12 266.16
188.789.00
180.161.25

14.203.23

Total
th»>

Total
jren r

JOHN T . 
JAMES F.

Subscribed and sworn to betöre nio this

,9 1<>. I(î in
15.00

durimr the
166.290.91 

.STONE. President.
'. MITCHELL, Secretary.

i1И) ! 22nd day of January. 1912. 
1,422.77 (HEAl.J

JOHN F. MENSCHAEFER. 
Notary Public

18,706.47

13.06

'.119.77

Total Disltlirseiitcnts $ I9,86l.i»(>
LEDGER ASSETS.

Book value of bonds $ 271.6НЦ. «9
<’;sh oil hand und in bank 27,039.17
Premiums in cours»’ of collection 217.23

Total Ledger Assets $298.975.89
. NON LEDGER ASSETS.

Interest due

Assets

2.500.00
1.843.93
1.31 ft 50

$ 3.435*!2

$302.411.31
ASSETS NOT ADMITTED-DEDUCT

, Bo»»k value of nul estate, bonds 
and. slocks over mark'd value $ .3.439.49

w

Ave

Ma racyę.
ł’an"musisz żyć z żona 

szczęśliwie !
/Oj, ma pan racyę! Niestety..4 

muszę.

bar-
dzo

BEZ KAPELUSZA.

Bardzo hygieniezną nowość 
obecnym sezonie zaprowadzono 
miejscowościach letniczych i 1 
pieluch morskich. mianowicie 
chodzenie po świeżem powietrzu

w

OFFICI \l. PUBLICATION. 
ANNUAL STATEMENT 

the Messonic Protection Association 
Worcester, in the Slate of Mar«achu-

of
of
setts, on the 31st day of December, 
1911, made to the Insurance Superin­
tendent ”

Amount of 
in cash

of the Slate of Illinois, pur­
suant to law.

Munday. Sept. 30.
CAPITAL.

capital slock paid up

'Total Disburs» inputs
LEDGER ASSETS.

Book value »if real estate 
Mortgage loans on rgal estate 
Book value of bonds and stocks 
Cash on li.-ud and in bank 
Premiums in course of «•»»licetion 
Other ledger assets
/ T«»t:0 Ledger Assets $2.288,283.08

N<>N LEl»GER \SSE l’S.
Interest and rents due

accrued

$674.636.4*

!» 2.900.00
12.000.00 

1.8O5.O38.28 
181.Hf6.93 
267.240.8«
20.187.01

Total Admitted Assets
LIABILITIES. 

'Total timuirned premiums 
Commission and brokerage 
Salaries, rents, b’ll*, etc.
State, coUnty and municipal

$

INCOME 
received during the

fees required or npn 
enled by application

I’rviniuiiiK 
yet г 

Policy

’ Interest, rent* nixl divi<l«*iul' 
From other MrtUrCCK

$1.439.5 I
JR.
Manager. 
Cashier, 

and sworn to before me this 
anuaiy, 191*2.

HELEN F. LOOMIS. 
Notary Public.

Liabilities
A Zł. McILWAINE 

United States 
F. 8. PATTERSON.

* OF.FIUIAL PUBLK'\TION. 
ANNUAL STATEMENT 

the Loyal Protoctivc Insurance 
Boston, in the Stale of Massachu­

setts. on the 31st day of December, 
1011, made to the Insurance Superin­
tendent o4 the State of Illinois, pur­

suant to law.
CAPITAL.

\mount of capital stock paid up 
in cash . * $109,000.00

INCOME. *.
Premium*' received during th»* 

year
Policy f«’vs reqliir»»l or r»'pre 

ted by application
Interest and dividends

Of 
Of

Co.

-sen-

$100.000.00

$233,829

Total Income -i
DISBUKSEMEXTS. • 

Losses pni<l during the year !j 
Investigation and adjustment of 

claims
Policy fees retained by agents

' Commission or brokerage
Salaries, fees and all other char- 

g< s of officers, • IVrks, agents 
I and employes

I.’cuts
\I1 other taxes, licenses nnd in- 

p surniice department firs
Legal expenses', advertising, print 

ing nnd stationery 
r«i*lnge. tola-graph, telephone, ex­

press. furnit nr»" and fixtures 
’ Stockholders for interest or di­

vidends
Ml Other dl-bnrsetnehts
.\gents' balana
DiTTa'ase in

assets

$291.153.^8

s charged <»ff 
book, value of ledger

Total

492, Ю5.04

47.278.00
11,299.85

К

Book 
Cash

Cross Л.ч-’s 
1Ж11КТ ASSETS

Gross premiums in 
cours»- of col­
lection

Book value of real 
eKtntv, leinds ami 
storks t.ver mar 
ket value

Total Admitted

a nd

ХОТ

» 18.855.83

$2,307.138.90 
ADMITTED.

31.13
98.088.63

Assets 
LIABILITIES 

.On Net amount of unpai'l |Ляе* 
Total unearned premiums 
CommisMoi^ and brokerage 
4. a. I ,'ЛЛ|. 1.111«. of«-

5.937/09

$2.209,050.27
43.142.21

1.01

5,824.9'

5.848.79

Salaries, rents, bilb. <‘t<- 
State, county and municipal 
Ke insurance premiums 
Advance pr.-miiims 
other lidbiliticK

taxet

$133.191.99 
•»<•5.435.46 ** 

15,649.68
9.009.40 

• 12,287.31
9.424.51
1,481.06

10.000.00

629,482.41

Dishurscuicnta $253.132. io
LEDGER ASSETS.

value of bunda and storks $21 1.292.59 
on huud aud in bank -72,445.77

Total xLiabilitiei
BUSINESS IX ILI.IXOIS.................

Total premiums received during*^
th- year $-19.178.38

Total losses paid during the rear 8,686.05 
J. F. FALVEY, President.
JOHN T BURNETT. Secretary. 

Subacribod aud sworn to 
17th day of February. 1912.

MARTIN J

before me thia

COCHRAN. 
Nptary Public.

/ ч
z

Dccrer.se


GAZETA POLSKA W CHICAGO. 1

Яб»агчЕак<55ййий«зйих.ча! «и»««::? . « к «

DZIAŁ DLA KOBIET
BIEDA.

И

.. и 
;; и 
к

kłaść na bibułę żeby tłustość 
wsiąkała.

Idzie sobie babuleńka, 
To plącze, to stęka, 
To jęk z piersi wyda. 
Zebrała się wnet gromada 
“Ktoś ty babciu?” Każdy pyta 
A ta rzecze: “Bieda”.

“Ledwie wlokę stare kroki — 
Bom ci przeszła świat szeroki 
Niemców i Francuzów!
Niegościnne te psiewiary 
Jeść, nie dały babie starej, 
Jeno sporo guzów7!

A gdy proszę zmiłowania — 
Każdy sroga pięść odsłania — 
Ona precz ze swych szlaków, 
Więc przez chłosty i ulewy. 
Przywlekłam -się, moiśeiewy, 
Do braci — Polaków.”

Inszy ludek w tej krainie 
Ulitował się babinie
I nie wyszczul psami.
“Naści stara, kiej cię boli — 
Plastr na guzy, cłileba, soli.
I pozostań z nami”. 

Zamieszkała więc babula 
I po miastach hula, hula! 
Lub nawiedza kmiotka, 
Z grzbietu zdziera mu koszulę, 
Albo po Ufie i szkatule. 
Grzmoci, kogo spotka.

Zgniewała sic rzesza zbita :
Idź precz, wiedźmo, łez nie syta 
Do innego kraju! —
Zaśmiała się w odpowiedzi — 
Oni krzyczą — ona siedzi: 
— “Kiej mi tu jnk w raju!

Dobrzy ludzie tu się rodzą: 
Wszyscy wzajem sobie szkodzą! 
Mazgaj przy mazgaju, 
Polubiłam polską grzędę
I tu sobie mieszkać będę. , 
Jak w raju, jak w raju!”

Tak ci mówi — oni w skargi, 
Potem w radę, potem w targi, 
Aż się łeb zapoci —
Drą się, drą.się — a babula 
Jak hulała, tak se hula
1 Polaków grzmoci!

MIESZKANIE.

ka na ukłon siwego mężczyzny- lub 
zamężnej kobiety, jak niektórzy 
tłómaczą, że stają n. p. na scho­
dach, kiedy starsi wchodzą, więc 
winni oni się ukłonić.

| W Ameryce kłaniają się pierw- 
; sze damy, dając tem znak, że upo- 
I ważniają mężczyznę do okazania 
| znajomości.

i Dobrego wychowania, ujawnia- 
| jąeego się w grzeczności, wymaga- 
I my od młodych, a tak mała na po- 
1 zór rzecz, jak ukłon, może wpły­
nąć na uczucie sympats-i lub anty- 

j patyi. W Ameryce jest wiele mło­
dzieży “niby” po polsku, po eu­
ropejsku wychowanej, a jednak 
rodzice, opiekunowie zaniedbują 
wpajać im jednej z pierwszych 
zasad grzeczności, t. j. składania 
ukłonu znajomym i krewnym na 
ulicy, Są kobiety, Europejki, któ-1 
re wolą iść ulicą ze spuszczoną 
głową, aniżeli być narażonemi na 
brak uwagi ze strony młodszych 
znajomych, szczególniej mężczyzn. 
Niektórzy nawet drwią z tych ■ 
“głęboko składanych ukłonów na1 
ulicy”, a jednak moc przyzwycza­
jenia dobrego wychowania nie za­
traca się nawet w Ameryce u by­
łych Europejczyków.

W wielkiem mieście naturalnie 
kłaniają się sobie1 tylko znajomi; 
inaczej jest na wsi lub w kąpielo­
wych miejscach n. p., gdzie każdy 

■ każdemu się kłania, już dla tego 
I samego, ze często się spotykają,, 

tviko I chociaż nieznajomi bliżej, w jed-1 
■ ? uych i tych samych miejscach, jak 

w restauracyacłi, w miejscach pu­
blicznej przechadzki i t. p. Zresz- 

j tą wszędzie takt i dobre wyhowa- 
nie pomagaj przeważa.

Wielkim brakiem wychowania 
do w każdym razie nazwać -można za- 

do ko-1 niedbanie*ukłonu i powitania tain,!
1 gdzie jest się do tego obowiąza-! 

hermetycz- nym; niejako również jest obrazą, I 
..................r______  ___ ■ wln*e odpowiedzieć na ukłon. Le-j 
chłodne miejsca. Po 24 godziuacli | P*ej jest być nadto grzecznym i' 
gotować znów godzinę i na trzeci' uważnym, aniżeli za mało, 
dzień tak samo._______________ I Kto się zanadto zastanawia, czy I

Trzeciego dnia wynieść słoiki z ; wypada” się ukłonie, czy nie. 
'•i' i można o nim powiedzieć, że też i 

n*e mało posiada serca. Może kto'
| śmiać się z tego zapatrywania bę-1 
dzie, a jednak po glębszem zastn-1 
nowieniu przyzna mi słuszność: I 
ponieważ mimowolnie wyrabiamy | 
sobie sąd o człowieku, po sposobie 
jego ukłonu, i — ponieważ powili-1 
no to być tak potrzebą serca, juk 
i leżeć w interesie człowieka, być 
dla wszystkicli sympatycznym, ja- 
koteż i dać się cenić. Nigdy za wie­
le nie będzie dość często zalecać 
młodzieży naszej wszelką zewnę­
trzną grzeczność powitania i ob- 
chodzeiria się.

Z GOSPODARSTWA DOMO­
WEGO.

To Świetne Lekarstwo
Pr. F. W. Jireełi, z 

Chicago, którego wielu 
uważa za najlepszego 
specjalistę nowożytnycli 
czasów w swoim zakre­
sie, robi Wam tę świetną 
Ofertę. DARMO

Jesteś Chory To Niech Ci Pomogę
Tylko zaznacz mukiem X na kuponie niżej podanym jakiekol­
wiek symptomy masz i jwzy^lij do mnie, a ja ci przyślę Ho*« 
Btwo Darmo byś mógł osobiście w ypróbować skutki megoape- 
cyalnego lekarstwa.

Iseknndwo To Nadęcia nr Ilmlzie Poczta, Przesyłka Zapłacona, 
Wprost do Muszego Mieszkania Mes (tartałtaurtu z Waszej Mreut.

Jeżeli czuje Mg słabo i zrujnowano, dooaglaj* «•: Nerki i^eherz. cierpiez 
tia Reumatyzm, Katar, lub Katarowe Zagłuszenie, Nięporz-dck Krwi. 
Kro*ty, Nerwową «inboć/, jeżeli clice.-z twg W^trob^ i U uętrznoM 

■ uregulowane, Apetyt polcpazouy. Dyspepay< wyi«< zoju; — Jeżeli |M»trxeha 
I ci lekaralwa na iGniicrzcuie i przy wrócenie twej utraconej »iły i atubicj i — 
I Jeżeli chce*x mej porady na jakiejkolwiek prywatnej rzeesy, we£ minutę 
I Czarni i przyślij Gu| aplikacy»; itatycbuiiart.

wskazówką upodobań, zalet, a 
nawet usposobienia osób, które w 
niem zamieszkują, stąd wchodząc 
do jakiegoś mieszkania, łatwo 
można się domyśleć, jaki dacii W 
niem panuje, jakie uczucia w 
niem przeważają, jaką jest gospo­
dyni domu i jaką wartość przy­
wiązuje się do swego ogniska do­
mowego.

Zważywszy to kobieta powinna | 
nie zaniedbywać tak ważnego o- 
bowiązku dobrego utrzymywania 
mieszkania — powinna w tym 
kierunku dołożyć wszelkich sta­
rań dbając zarówno o stronę czy­
stości. jak i o stronę przyozdo­
bienia wszystkich kącików choć­
by i najmniejszego i najskrom­
niejszego mieszkania.

Dobra gospodyni domu powin­
na dbać o tę czystość w calem 
słojem mieszkaniu, zarówno o 
sprzęty jak i o okna, ściany, itp. 

' Pokoje mieszkań, czy to najskro­
mniejszych, czy też zamożniej­
szych, muszą być codziennie sta­
rannie omiecione i okurzone, nie 
wystarcza to jednak całkowicie 
do utrzymania mieszkań w nale» 
żytym, wykwintnym porządku, a- 
le trzeba nadto często posługiwać 
się w^dą i mydłem.

Zabierając się do wymycia po­
dłogi, należy najpierw starannie 
przekonać się, czy niema na niej 
plam thistyełi i takowe na kilka 
godzin przed użyciem wody, po­
kryć gliną, skropioną octem, a po­
tem zdjąwszy takową zabrać się 
dopiero do zmywania ciepłą wo­
dą.i mydłem: plamy łatwo zginą, 
lub przynajmniej staną się mniej 
widoeznemi.

Odrzwia i wogóle wszelkie ramy 
drewniane, pokostowe luli lakie­
rowane, myją się gąbką maczaną 
w letniej wodzie z mydłem rozro- 
bioncni, a następnie wyciera się 
je suchą, miękką ścierką.. Gdyby 
po umyciu pozostały jakie plamy, 
można je wywabić terpentyną.

Chcąc, aby szyby były przeźro­
czyste, należy zmywać je spirytu­
sem albo też ługiem, w wodzie 
roztworzonym. Ocet może też być 
użytym w tym wypadku.

Do zmywania podłogi powinno 
się brąz szczotkę, nie zbyt twar­
dą a raczej giętką i ciepłą wo­
dę z mydłem. Należy unikać po­
sługiwania się wodą gorącą, gdyż 
od tej drzewo żółknie; szkodli- 
Wcm jest również pozostawianie: 
wody przez dłuższy czas na jed-i 
nem miejscu.

Schody, korytarze, kuchnia, po- 
winne także być w największym1 
porządku utrzymywane i staran­
nie zamiatane. Spiżarka dowie-! 
dzie też zamiłowania porządku u' 
gospodyni domu; każdy przed-1 
miot, będzie tam miał miejsce, sta­
le wyznaczone i każdy przeełio- 
wywany tam artykuł spożywczy 
tak umieszczony, jak tego wyma­
ga natura rzeczy.

'Każde mieszkanie powinno za­
opatrzone być w różne przedmio­
ty do utrzynmniii porządku nie­
zbędnie potrzebne, jak szczotki, 
miotnłki i gąbki należy mieć 
częstem użyciu.

Chociaż wszelkicli zaprawia- 
nycłi [marynowanych] owoców ta­
nio można dostać w groserniacłi, 
jednak owoc zaprawiony w do- 

•niu jest zawsze smaczniejszy i są­
dzimy, że każda gospodyni na pe­
wno będzie miała tę przyjemność, 
że nie potrzebuje przynajmniej 
do połowy zimy posyłać po to do 

> sklepu.
I Zaprawiać owoce nie jest rze- 
! cza trudną, a tego roku, gdzie o- 
| woee są bardzo tanie, nawet bar- 
; dzo oszczędną.

Jeśli nasze młode mężatki ze- 
sclicą zastosować do niżej poda- 
nycli rad, będą zadowolone.

Pierwszym warunkiem do robo­
ty, jest posiadanie kotła dostate- 
czenej ilości słoików, oraz blasza­
nych lub drewnianych przedzia­
łek, gdzie się umieszczają słoiki.

Owoce zaprawiane mogą 
psuć w trzech wypadkach. A 
nowieie: Złe' przegotowanie, 
psutego owocu złe wzięcie, 
nieszczelne zamykanie słoików.

Słoiki do marynat są najodpo- 
dniejszc szklanne i gdy się poło­
ży na- wierzch gumę, a potem za­
kręci się przykrywkę, owoce mo­
gą się trzymać bardzo długi czas. |

Sam sposób zaprawiania 
ców jest następujący:

Przedewszystkiem brać 
gatunek owoców najlepszy, 
się zaeznie zaprawiać, owoce do-; 
lirze przegotować, mniej więcej ( 
godzinę, potem włożyć takowe do 

j słoików zalać gotującą wodą. Zj 
. niewielką ilością soli kuchennej,! 
, n gdy woda opadnie, dolać 
j pełna, potem słoiki włożyć 
tła i gotować przez godzinę."

Następnie zamkną 
i nie słoiki i przenieść takowe

' \ r

Mieszkanie dobrze i 
utrzymywane, powinno 
wszystkiem nęcić oko 
czajną czystością obok • urządze­
nia choć skromnego lecz wygod­
nego.

Gospodyni, pojmująca dobrze 
awoje obowiązki, nie zapomni ni­
gdy o tem, że chcąc uczynić o- 
gnisko domowe milem i mężowi i 
dzieciom, należy zwrócić pilną u- 
wage na dwie raeezy główne; aby 
piękne przymioty duszy zdobiły 
tę, która jest duszą tego ogniska, 
sama gospodynią domu, oraz aby 
domownicy znajdowali upodoba­
nie w tem środowisku, z całą mi­
łością i całą starannością kocha­
jącego serca dla nich przysposo- 
bionem.

Na tem polega tajomnica szczę­
śliwego pożycia, ugruntowania 
na wzajemnym szacunku i przy­
wiązaniu.

Myliłby się, ktoby sądził, że do­
bry smak -w urządzeniu mieszka­
nia polega na przeładowaniu go 
różnymi przedmiotami, użytku co­
dziennego luli też zbytkownymi 
drobiazgami — «iobry smak obja­
wia się przedewszystkiem w po­
rządku i czystości, przeznaczeniu 
każdemu przedmiotowi właściwe­
go mu miejsca i w staraunem u- 
trzymauiu całego mieszkania.

Rośliny i kwiaty niezmiernie 
każde mieszkanko ozdabiają, oży­
wiają i upiększają, gospodyni do­
mu powinna umieć więc korzy­
stać z tego łatwego i niekosztow- 
nego «posolili przybrania po­
koi i odpowiednio go uzyskać. 
Dopomogą jej potem w tem cór­
ki. naltierając od najmłodszych 
lat zamiłowania do pielęgnowa­
nia kwiatów.

Zdaje się, iż zliyteeznein było­
by tu szerzej się mul tem rozwo­
dzie. wiadomo ile uroku ma świe-Jtiirami. zlepiać po dwa takie krą­
żą. bujna roślinność. pękami żki, zacisnąć dobrze brzegi i po- 
k wiecie przybrana — wiadomo, i układać na sicie, żeby nieco pod- 
jak mile nęcą oko przechodnia al-, rosły, a potem smażyć na gorą- 
1’0 gościa okna czysto utrzymane cym szmalcu, kładąc na spód wy- 

'i przepełnione doniczkami z ży-1 rośniętą stroną i potrząsając czę- 
wą roślinnością. Pielęgnowanie: sto rondlem. Smaży się na wol- 
kwiatów i roślin, obok pięknej o-lnym ogniu, uważając przecież, że- 
zdoby mieszkań, stanowi milą i'by smalec był bardzo gorący, co 
pożyteczną rozrywkę w codzien-, pozinije się, jeśli po wrzuceniu 
nej pracy, polecamy ją też górą- kawałka ciasta, ciasto to zaeznie 
co naszym młodym dziewczętom, się rumienić, jeśli blade, smalec

l trzy nianie i urządzenie miesz-;nie dość gorący. Po wyjęciu pąez- 
kania jest nadto niezawodnie < ków, zaraz osypać je cukrem i

starannie 
przede- 

nodzwy-

KUCHNIA POLSKA.

się 
mia- 
Hrtd- 
oraz DARMO

W"’ DYAGNOZY
Wytiiij i PrzyâliJ Teu Kii|Hin Dzisiaj.

Chv£ skorzyMać r. XV«erej oferty doMauia próbnego lc* 
kar*twa darmo tak, że bfdy mógł takowe wyptóitownl 
w moim wypadku. Postawiłem zir.ik X prxćd dókgli* 
wośtiami z kłutych cbcę ai^ leczyć.

Kac wiek o .... -...
(Czyjetilcw m«**.czyzinv m^/atk^ cxy jouur^

Stan

Numer IttbR. F. D. Box----

Cxy kiedykolwiek przedtem do mnie j i

owocami w chłodne i suche miej- 
i нее, uważajcie tylko, by słoiki 
I zmarzły — bo popękają.

Wszystkie owoce zaprawia
tak, z wyjątkiem painidorów.

się

UKŁON A CHARAKTER.

Nie Wysyłajcie Żlldllycll Pielliislzy. Tylko postaw-
■ 1 1 ■■ ■ - -i cję znak X
przed Fymptoinanii jakie macic, wytnijcie kupon. podpiHZoie 
swe imic i nazwizko i kompletny adres,. a ja zrobię resztę.

By t łluwodnić Me Twier­
dzenia W0ie Barato Le- 

Juiratua hia Prvi>e
Chcp by 4 moim. a *U eaota ^eutem 
letw.»' profer. Udogutlniłem c» powie* 
Ozenie auł w>zyMkiego prze;- ramo 
pualawiatiie «u. ku X prwdaymp- 
tomami jakie masz nadoł^cwn>*m 
kuponie, lub ter napi-z do innie 
list o czemkolwiek prywatnej na* 
tuiy (m. aczyrtia lub kobieta) o 
czrm ch< e«z snuła saiifaf. Wiem, 
że ci pomód z i .pozyskać
twoje zaufanie jeżeli się ejtodzie- 
w.1111. że poi ret» z mnie innym 
ty miisiwz wierzyć, że moje lęka rat. 
wa >•£ skuteczne, i że ja wylecząm, 
łx> w prreciwuyir razie nie opłaci- 
loby sic mnie ponu*i< kaa*tdw lego

Cel l ego 
Ogłoszeniu 
jest dotrzed do chorych. słabych i 
cierpiących; do tych którym inne 
Icknratw^ nie fMimvgly; tych którzy 
•tracili ti..<!zkje, tych •uicnitkajg- 
cych w oddaleuhi a nie snaj^aych 
nujnoxrsutvch i nnjlepszych sposo­
bów wyleczenia chorób.

Tym Ludziom 
Własnym Kosztem 
Chcę Dowieść Że 
Mam Skuteczne 
Lekarst wa
Mam pra-.vdo}>odobnie najwkntecr- 
fiiejora x v«/yntkich metod» Małe­
go wylecacnia chorób które af moją 
a|»ecynlii<»4cię. Nie ządaiu by »cie 
uwici ryli w me słowo, Jeeteni spe- 
cytliMĄ i nie »nam jednego lekor- 
gtwa które wylecta wszystko; żad­
nych patentowych lekarstw; żad­
nych ‘‘trucizn.” Moje apcc.val<ic 
lekarstwa są według moich włas­
nych przepisów przygotowanych 
podługoletnicj skutecznej praktyce. 
Mam wielkie powodzenie dlatego, 
że wiem jakie lek.iratwa są skutecz­
ne i obchodzę się rzetelnie t moimi 
pacyenianii. Gdzie inny lekarz 
wyleczy jednego tam ja wy lec z *m 
•etki.

Ile lal liczyMz...........
___^Jc.ieli шаа* katar.

JcAcli niaftzrcumalyzm.
Jeicli cierpi ,r. na t>»I głowy.

___Ja'£eli niasz lx>lc>ei w plecach.
Jeżeli cl <lona~1a fetryetnoC-.
Je2'cli wypIttmm.T fleyn»; i «zlutn.
J cieli łiiemoż.1/. ełyeaeó <łobv.
Jeżeli nos twój xap»zc łatwo.

___J -leli iuhrz drganie i bicie жегсц.
JeitH cmije <tk* akibo i zrujnowano.

~Je*elitwc r^ce i nogi-łatwoozi^bng.
Jeieli odbija ci wiatr ż iolgdka.
Jeżeli usxy bolę gdy wydmitchnieax uoacni.

~~ ?Żeli cierpi*/, na wyrzuty »pateryi« ucha. 
__ Jeżeli jest aa cxe«ta chęć рк»хсха£ urynj.

Jeżeli jest kapanie albo boleóoc ocynowanie, 
'jeżeli jcłte«: nerwowy i ł itwo rozdrażnionym .
Jcieli in.ifiz xawrót i titedok ładtiOać w głowie. 
Jeżeli mu»z. iwierzbienie lub rozpalenie *k-»riife 
Jeżeli masz boleńci w biodrach, udach i Mowach. 
Jeżeli masz uj«ciosve dolegliwości nil*» bcmcrohly 
Jeżeli wnętrzności nieregularne i masz zatwar­

dzenie.
jeżeliai^‘cierpi na wrzody i krosty na twarzy iAzyji. 
Jeżeli masz dzwonienie, brzęczenie i pikające hała»y 

w uiUMch.
Dla Niewiast.

Jeżeli m:e«ięczki jc*t za mato. 
Jeżeli maaa IwleAcł w twym boku.
Jeżeli Mienatruacyn jest za obfita.
Jeżeli maaz I.eukoryę (Białe upławy). 

"jeżeli cierpisz, nu łwlrstwi meuslntacyy.
~~~)cżeli dolega ci ż -lwiczna ociężałość . . 

Jeżeli ma*ż jlwier-żhienie nllxi inflnmacyę.
Jeżeli luaez dolegliwości z przyczyny zmiany trybu.

Zuacznu Większość Moich
Pacjentów których Leczę 
To tkuby ki torem Inne 

4<ok«rxiwn Nie 
Pomogły

Moż* >rM<-ś zdefn’*tow.iny wobec 
doznanych z.iwjdów, htuz< pnten­
tów»- lekarstwa ckazafy sif l»ez- 
Mkutecaiiemi; może twój domowy 
lekarz nic poiuugt ci-*a nawet 
chordbe twoją uznał niewyle- 
crulUf—lecz t<> tiic dowodzi r.c ja ct 
nie mog£ poindds i wyleczyć. Do 
miiłe przychodzą z najjp>r»r.i*łwl

1
cię- zadziwi Nn bok z wątpliwo­
ści;/ .‘pn-hi-j jeszcze r;.z. Sproboj 
moim koaztem. Nic nie tnaaz du 
•tracenia.

Świetną Ofertę!Przyjmij MojąCzego też wszystkiego sposobem 
ukłonu powitalnego wyrazić nie 
można! Głęboką cześć, szacunek, 
niiłść, przyjaźń, zwykłą grzecz­
ność. obojętność, lekceważenie i t. 

i d.; to dowodzi, że woale nie oboję- 
tną jesl rzeczą sposób, w jaki wy­
rażamy powitanie, gdyż każdej 

! podlega krytyce. Można stanow- 
I ezo utrzymywać, że w sposobie 
powitania ujawnia się charakter 
człowieka ; można poznać, czy jest 

1 przyjacielem ludzi, ■ czy wrogo 
i przeciw nim usposobionym, czy 
dobrze jest wychowanym, uprzej­
mym, luli niegrzecznym i nieprzy­
stępnym. Można też w sposobie 
powitania poznać, czy pozdrawia­
jący skromnym jest, czy zarozu­
miałym. ponurym luli swobodne­
go usposobienia. Dalej poz.najemy 
też, po ukłonie, czy ktoś bardzo 
zajęty i spieszy się, czy rozporzą­
dza dowolnie swym czasem, czy 
jest wesołym, czy poważnym, krót­
ko mówiąc, kto chce i może obser- 
wacye tego rodzaju roztaczać, ten 
może z ukłonu i powitania urobić 
sobie, chociaż tylko podkład uspo­
sobienia i charakteru, powtarzam, 
człowieka.

Forma powitania jest rozmaita. 
Czasami zaczyna się od bezmyśl­
nych słów, lub krytyką pogody, 
wykrzyknikiem lub tylko luklo- 
nem, mającym tyle odmian, ile lu­
dzi spotykamy... Zapaitrywania 
w kierunku, kiedy ukłon ofiaro­
wać iiił> otrzymać, też są rozmaite. 
W Niemczech wita mężczyzna I 
pierwszy kobietę, jednak uczenni- j 
ca nie ezeka ukłonu nauczyciela :; 
pierwsza mu go składając. Rów­
nież starsi panowie, przełożeni, o-' 
trzymają ukłon od dam; wogóle I 
prawie zawsze rozstrzyga wiek l 
poważny. Zwykle powinien młod-1 
szy pierwszy się ukłonić, nawet 
wtedy, kiedy ten starszy, gdyby 
był z nim w równym wieku, obo­
wiązanym był pierwszy go powi­
tać. Właśnie w takich wypadkach 
często fałszywie się postępuje i 
czyni to więcej, .jak ujemne wra­
żenie, gdy się widzi, że «nłody 
człowiek lub młoda panienka cze­

W

Pączki doskonałe.
Dwie kwarty mąki rozczynić 

pól kwartą mleka i 4 łutami droż­
dży. Gdy ciasto ruszy, wlać 20 
żółtek ubitych z ćwiercią funta 
cukru, kwaterkę masła, kieliszek 
araku, trochę wanilii dla zapachu 
i wyrabiać ciasto godzinę, bo od 
wyrobienia zależy dobroć pącz­
ków i zostawić, aby podrosło. A 
następnie wyłożyć ciasto na stol­
nicę. rozwałkować, wyciskać pla­
cuszki szklanką, nakładać konfi-

i

lt jlieluij Tę Aplikację i Wjslÿ ją 11Z1SIAJ.

RUCH KOBIECY.

Nagrodę konkursową ua plau na ; 
giuacli szkolny otrzymała w No-1 
wyin Yorku firma Durbin. Przy 
tej okazyi wyszło na jaw, że fir­
ma, zatrudniająca G00—700 praco­
wników i licząca już setki publicz­
nych i prywatnych gmachów po­
budowanych w Nowym Yorku, 
prowadzona jest wyłącznie przez 
jedną kobietę, Miss Alieyę Durbin, 
fachowego budowniczego.

Liga męska praw wyborczych 
kobiet w Ilolandyi, wydala odezwę 
protestującą pi-zeciw upośledzeniu 
obywatelek holenderskich w pra­
wach nadanych przez konstytucję. 
Socyaliści holenderscy przygoto­
wują na 17. października (dzień 
otwarcia parlamentu), wielką ma- 
nifestaeyę na korzyść równoupra­
wnienia.

Z chwilą nastania rządów repu­
blikańskich w Portugalii, uchwa­
lono prawo wyborcze do zgroma­
dzenia Narodowego, konstytuanty 
republikańskiej ; była to pierwsza 
ustawa nadana przez rząd republi­
kański, przyznawała ona kobietom 
prawo głosowania, o które wów­
czas upominała się energicznie p. 
Beatryca Angelo. Była to jednak 
ustawa jednorazowa. Obecnie roz­
strzyga się sprawa stałych ustaw 
wyborczych do ciał prawodaw­
czych i administracyjnych. Nowy 
projekt dyskutowany pest w seua-

| cie, gdzie po dość ożywionych o- 
bradaeh uchwalono przyznać pra- 

| wa wyborcze kobietom posiadają- 
, cym dyplom ukończenia wyższego, 
i średniego lub specjalnego zakładu 
naukowego. O ile parlament pro­
jekt ten przyjmic. wejdzie on w 
życie, dając kobietom pewny u- 
dzial w życiu publicznem.

Zazuacz znaczkiem X przed każdymeymptomem który masz 
i dwa XX znaczki przed twymi najgor»zymy ł^uiptaf n>’ 
Jeżeli maac jaką chojpUąafiK» »łubowi FlYWlfREJ MnKYoktó- 
Tej ehceMaby Doktor wiedział napiaz list opiMMący ją w 
twych wiaMtych słowach i prz.v .Ihj do mnie z. dołączonym 
kuimnem. Bud* pewien wyptrfu twe pełne nazwizko i koni 
pletnyadres w miejacu wyziiaczoneiuPowySej aby zabezpie­
czyć pewuei punktualuedoniesienie lolcaratw przez pocztą-

DR. F. W. JIROCH, Dept. 1329

]h> Niczego Cię Nie Zobowiązuje Mobec Mnie. 

Powtarzam—aie jesteś nicacm zobowiązany przyjąć tę tx-zplat- 
ti» ofertę. Nic ma kontraktów* ani żadnych kosztów przesyłki. 
Sani zapłacę przesyłkę i lekarstwo dostarczę wprost dc twego 
domu 1>ez jednego centa koszta -z twej «trony. Nie zwlekaj; nie 
argumentuj. Tylko lnów do siebie “Jeżeli dr. Jiroch ma tak 
«ilna wiarę w »we zdolności i lekarstwa, że ponosi te wielkie 
kosztu, to dum mu rpasolmość a próbo-..-aż.“ Postać- znak X 
przed symptomami które marz; podpisz swojełiazwisko i adres 
na dołączonym kuponie, wylnij takowy i wyślij do mnie dzi­
siaj. To do niczego cię nie zobowipe. Tylko pozwól muic 
tobie dopotnódz. Adres

533-535 So. Wabash Ave. Chicago, 111.

PRACA DOMOWA NAJLE­
PSZYM SPORTEM.

Piękne panie z Bostonu dozna­
ły wielkiego zawodu na wykła­
dzie ,p. Dudley 'a, profesora uni­
wersytetu barwardskiego, który 
tenże wygłosił na temat sport ko­
biecy. Uczony ten bowiem nie 
wahał się wypowiedzieć wojny 
wszelkim rodzajom nowocze­
snych sportów kobiecych i odpo­
wiednio ich napiętnować. “Wszy­
stkie formy sportu.' oświadczylj 
prof. Dudley, są tylko pozorem, 
pod którym się kokietuje i npra-i 
wia flirt z wielkimi kosztami i. 
stratą czasu. Jeżeli pragniecie, i 
szan. panie, uprawiać sport rze- [ 
czywiście rozsądny i lfygieuiczny.; 
który wasze ciało udaruje piękno- i 
ścią normalną, mogę wam go 
zdradzić. Jest nim domowa pra-! 
ca. Najlepszym środkiem, wyra-! 
biającym muszkuły i usuwają-1 
cym otyłość jest częste chodzenie ’ 
po schodach. Do wzmocnienia 
piersi i stosu pacierzowego najle­
piej przyczynia się klęczenie i, 
szorowanie. Zamiatanie i noszenie 
kubełków z wodą potęguje elasty-| 
ezność ramion. Godzina spędzona I 
przy praniu zastępuje, co się ty­
czy hygieny, cały tydzień gry te- j 
nisowej.” Oburzone do żywego o- 
puszezały piękności bostońskie sa­
lę wykładową i mówiły: Brulal 
ten powinien był zostać handła-; 
rzem. murzynów, a nie profesorem 
estetycznej hygieny.

DARMO DLA CIEBIE MOJA SIOSTRO.
Dtrao dla ciebie i dla kaidąj «laatry elarpkąeejwa charetoy tablet«.

Jaatetn kobietą.
Znam kobiece cierpienia. 
Wynziz/Uu; lekaratwo.
Poił« pocztą zupełnie bezpłatni« »oj* d«w«- 

we leczenie każdej cierpiącej na choroby ke 
bitce wraz z p rzep i zam i używ*nia. Ohc« poWi« 
dzłeć wzzyztktm kobietom o tern lekzrztwte—«o 
bie. czytelniczko, twej cdret, matce lub ale 
•trze. Chcą wam powiedzieć jak a>« leozyć w 
douiu baz pomocy lekarskiej. Mążczytm «U 
moftą pojąć cierpień kobiecych. Ja wiam, ta 
moje lakaraiwo domowe >«at bezpicczMaa i p«w 
nem na uplawy; Wrzody; Opadni«ci« Macicy. 
Nadmierne Wydaielanie Perysdów; Utsiryfty 
czyli Gruczołowych Wydzielin; takie na ból 
O Iowy; Krzyż« i żołądka, przygnębienie 
•lu; nerwowość; melancholia; aklunwić ds 
płaczu; <orąezka; zmartwienie; choroba Mrok 
i pęcherz*; «powodowane «labodcią wUżciwą 
kobietom .

Potlę wam zupełną 10 dniową kuracją zupeł 
nie darmo, j«ko dowód, że nieżeeie «if w doai« 

wyleczyć łatwo, azybko i napewno. Pamięta joie. ie nic wm to nio bfdzi« iro« z to walu, • 
by aprobować tego lekarstwa; a jeżeli sobie życzyeie przedłużyć kuraerą, będzie wa« ta 
kosztowało około 12 centów na tydzień, czy-miiirj niż 2c na dzień. Nic będzie wam ta 
przeszkadzało w waszem zajęciu. Tylko przydlijcie mi dokładny wszr. adre«, opiazri« do 
kładnie awoje cierpienia a ja wam poile lekarstwo zupełnie darmo odwrotną pocztą. — 
Podle wam także «woją kziąik« “WOMEN’B OWN MEDICAL ADVISER” z UnMraeyami 
dla bjadnienia, dlaczego kobiety cierpią i w jaki aposób in o kecie aią łatwo wyiaeayć w 
domu. Każda kobiet« powinna te książkę mleć, aby elf sam* z niej nauczyć o sobie 
mogl«. A gdy wam wtenczas doktor powie że mnsicie mieć operacyf, wy możecie o ao 
bie zadecydować. Tysiące kobiet wyleczyło się w dotpu znojem lekarstwem. Lexy one 
młodych i ataryea. Matkom, córkom dam dokładne seakasówki leozaala aif w domu s 
uplawów; Błędnicy i bolącego a nieregularnego Mieeiączkowania.

Gdziekolwiek miaaakaoie. mogę wam wskaaać kobiety w waazej okolicy, które wam 
chętnie polecą i dowiodą, że Ta Domowa Kuracya leczy wszelkie choroby kobiece i czyni 
je ailnemi, zdrowmi i eiczfżliwetui. Tylko mi przydlijcie awój adres a otrzymacie dar­
mo 10 dniową kurację i ksiąakf. Piezcie DStyehmiaat, bo może taj sposobności jot *M 
nie doczekacie Adres:
Mrs. M. SUMERS. Box E Notre Dame, Ind., U. S. A

»o«»»MO»oooMM»MO»om«««»o««M«ooo«OM»mi

B. Q. WERNICK, M. D.
Polski Doktor

wyleczy wszelkie choroby Mężceysu, Kobiet i dzieci, nawet chroniczne. 
Godziny ofisowe od 1 do 4 popołudniu i od 6 de 9 wieczór. 

Telefon 1535—1 Richmond,
»9 HANNOVER ®TR. BOSTON, MAM.

Wszelkie sprawy sądowe, ściąganie spadków, PienipotcBcye i Sprawy «arapejskie, sałat w ta

MATEUSZ J. DYNIEW1CZ,
Ś.DWOKAT I NOTARYUSZ PUBLICZNY.

3445 SCHUBERT AVENUE, CHICAGO, ILL
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ZYCIE NA FARMACH.
«w««! :sws na»» «©c*it X 
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ści i żc szkielet małego arabskiego 
konia więcej waży', aniżeli szkie­
let wielkiego konia —yfryzyjskie- 
go-

Trzoda chlewna, przez czas 
dłuższy samerni kartoflami żywio­
na, dostaje sztywności w nogach, 
z trudem się podnosi i chodzi, a 
wraca do sił i.tuszy, gdy mały 
tylko dodatek w zbożu dostaje.

Kury znoszące dużo jaj, aby za­
spokoić potrzebę wapna dla swe­
go organizmu, połykają chciwie 
skorupy od jaj,- tłuczone skorupy 
z ostryg i miękczaków morskich, 
tynk ze ścian itp., zatem mater- 
yał obfity wc wapno dla utworze­
nia skorupy jaj; a gdy' im wapna 
zabraknie, znoszą jaja w błonce, 
czyli miękkie, albo nawet i bez 
skorupy czyli leją, wreszcie chu­
dną i zdychają.

Oznaki, po których chorobę 
i kruchości kości (czyli angielską) 
j poznać można, są początkowo tak 
| niewyraźne, że z trudnością zau- 
j ważyć się dają.
I Dotknięte nią bydlę okazuje 
pewną sztywność w »nogach. 

I zwłaszcza chodząc w koło, ppwstil- 
I jąe z legowiska podnosi zad i dłu- 
1 gi czas opiera się na przednich 
I kolanach zanim powstanie. W o- 
borze żłoby, koryta i drabiny są 

i pogryzione, na bydlęciu sierść po 
I obu bokach jest jakby wyskuba- 
. na, liże ono wszystko — nawet o- 
I dzież chodzących około niego •»- 
1 sób.

Oznaki te" . z czasem coraz się I 
I zwiększają, bydlęta słabną i pod­
noszę się z coraz większą trudno-; 
ści» wieszcza krowy dojne lub 
wy« »ko cielnfe, a gdy pomocy w 
przypadłości tej nie znajdują — 
giną. Nawet przy' slabem uderze­
ni’' lub upadnięciu trafia się zła­
manie kości, jednak zdarza się 
także — iż. krowy' dotknięte cho­
re*" angielską wydają na świat 
zdr »we i silne cielęta.

^"»zebrawszy padłe na kruchość 
ko'’1 zwierzęta, znajduje się w 
mi”» rozwoju choroby, kości 
mr lub więcej kruche a nawet 
i t“' ’», które można przerżnąć no- 
r.do ik marchew. Końce tych ko­
ści zwykle zgrubiałe, a szpik w, 
nic1' "’odnisty.

a angielską chorobę zapa- 
wyleezyć, trzeba |

5-------------------------------------------------------

, CHOROBY BYDŁA.

Z

Kruchość kości.
Są okolice, które obfitują w łą­

ki torfiaste i bagniste, albo tam, 
gdzie bydło żywione jest prawie 
yyłąeznie ogrodowizną, jak bu­
rakami, rzepą, kartoflami i t. p., 
wówczas trafia się choroba, podo­
bna do choroby angielskiej, któ­
rej siedliskiem są kości.

Przyczyną tej choroby, jest 
brak w pokarmach materyi mine­
ralnych, a mianowicie soli wa* 
piennych, jakie do budowy zwie­
rzęcego szkieletu są konieczne.

"Ciało zwierzęce składa się z bar­
dzo wielu materyi, tak organicz­
nych jak i mineralnych, które 
znajdują się w niem w rozmaitych 
zawiązkach. Materye fe — muszą 
wszystkie bez wyjątku znajdo­
wać się w paszy, którą zwierzę­
tom dajemy dla odżywienia; or­
ganizm zwierzęcia przerabia je na 
krew, mięso, tłuszcz, mleko, kości, 
chrząstki itd. Zatem nie może 
więcej ich wytworzyć jak tylko 
taką ilość, jaką w paszy otrzyihał; 
— otóż brak jakiejkolwiek części 
składowej w pokarmie, wytwarza 
wadliwe uformowanie się ciała, 
ałbo jednej jego części, czyli spro­
wadza stan chorobliwy.

Jedną z takich części składo­
wych, występujących w bardzo 
znacznej ilości w organizmie, jest 
wapno, które w połączeniach 
swoich z kwasem fosforowym ja­
ko fosforan wapna stanowi na.) 
ważniejszą część szkieletu; czyli, 
rusztowania powstrzymującego > 
ciałe zwierzęce. Otóż jasną jest 
rzeczą, że niedostateczne zaopa­
trzenie organizmu w- wapno, czyli 
w fosforan wapna, nie pozostaje 
bez szkody na jego budowę, co «.- 
kazuje się przez słabą budowę 

. kości.
W okolicach, w których kru­

chość kości daje się często spo­
strzegać, zwrócono uwagę ua 
skład pokarmów i zauważono, ż<> 
te składają się ze złego siana i 
warzyw; ponieważ tak siano z 
kwaśnych traw (z torfowisk i ba- 
gnisk) jak i warzywa, a tfawet 
mąka starannie od otrąb oddzie­
lona. bardzo mały procent soli 
wapiennych zawierają; przeto 
jasnein jest jak na dłoni, że żywię, 
nie takie jest główną przyczyną 
choroby.

W okolicach, gdzie tylko kra 
chość kości zauważono, i ze ko­
nano się, /«sposób żywienia by­
dląt był zawsze powyż pomieuio- 
nemu podobny, tam zaś gdzie ży­
wiono je soezystemi trawami ty­
motką. koniczyną, lucerną, espar- 
ce.ą, wyką, otrębami, żarnowa- 
nem zbożem itp., choroba ta nigdy 
się nie przytrafiła. Zauważono 
także, że choroba ta występywała 
zwykle po latach bardzo suchych, 
w których z braku deszczów solo 
ziemiste słabo się rozpuszczały, i 
K rowy cielne podlegają tej eho-1 
robie łatwiej, gdyż muszą zuży­
wać znaczniejszego zasobu fosfo-1 
ranów zawar ych w paszy — na 
wykształcenie ’ szkieletu płodu. 
Zwierzęta kruchością kości doi-. 
knięte szukają najchętniej pokar-! 
mów alkalicznych, czyli słonych, 
chętnie liżą kamienic, ściany wap­
nem bielone itp., dając tem po­
znać, że w zwykłej ieh' paszy są 
braki dla nieb szkodliwe. Choro­
ba a ukazu jąca się z wiosną, u- 
stępuje snadnie po dwu lub trzjt- 
tygodniowem puszeniu koniczyną, 
lucerną itp. trawami w sole wa­
pienne bogatemi. W oborach, w 
których bydlęta stoją rok cały, 
ustęppje, gdy w paszy dostają o- 
ne otręby, makuchy, wywar i zbo­
że śrutowane. Przypadłość ta za­
raźliwa nie jest, jednak nie wszy­
stkie bydlęta w tej lub owej obo­
rze na nią zapadają ,eo dowodzi, 
że niektóre lepiej trawią i są od­
porniejsze.

Inne gatunki zwierząt jak: ko­
nie i owce i świnie ulegają także 
kruchości kości, gdy są niedosta­
tecznie żywione.

Owce np.; żywione przez dłuż­
szy czas rzepą łj. ’ednym z naju­
boższych pokarmów w wąpno. za- 

na chorobę angielska. 
Wiodomo także, iż kopie z okolic 
uizinir’ch maja wadliwą budowę 
»fH'-Ietu, miękkie i gąbczaste lio-

Pierze ptaków w ogólności dzie­
li się na dwie partye, mianowicie: 

’ na wierzchnie, twarde i spo/inie, 
11 miękkie, czyli puch. Pióra wieA- 
i cli nie prawie u wszyst kich ptaków 

są według pewnych prawideł sy­
metrycznie grupami, polami, roz­
mieszczone, a między niemi są 
miejsca, wolne od tych piór, po­
kryte puchem, lub też nagie. Puch 
pokrywa prawie .całkiem ciało, a 
składa się z miękkich promieni, o- 
sadzonych na stosinie cienkiej i 
delikatnej.

Go do piór powierzchni, rozró­
żniamy partye na głowie, bocznych 
częściach szyi, na grzbiecie, łopat­
kach, skrzydłach, podbrzuszu, na 
podogoniu i w ogonie. Leżące mię­
dzy niemi miejsca wolne od tych 
piór, mają te same nazwy. Nie u 
wszystkich ptaków są powyższe 
grupy reprezentowane — i pod 
względem rozmieszczenia piór 
wierzchnich, jest u różnych pta­
ków wielka rozmaitość. Byłoby 
więc pożądane studyować ten sto­
sunek na rycinach, lub najlepiej 
na żywych okazach.

Dla hodowcy drobiu można wy­
prowadzić następujące praktycz­
ne wskazówki: skórka pokryta 
piórami pokrywowemi (wierzch- 
nieini) przylega zazwyczaj silnie 
do partyi pod nią położonych, mo­
że być zatem silnie i energicznie 
obskubywana. Im bardziej się je­
dnak zbliżałny do granicy pewnej 

I partyi, tem ostrożniej należy sku- 
i bać, ponieważ skóra pokryta pu­
chem jest wiotką i naciąga się, 
wskutek czego należy ją przy’ pod- 

| skubywaniu naprężyć, t. j. nacią­
gnąć i "dopiero podskubywać. R6- 

[ wnież wiotko przylega skóra na 
zgięciach, jako' to: na barku, łok­
ciu, biodrach i na kuprze.

Na tych tedy miejscach należy 
| być szczególnie ostrożnym przy' 
skubaniu piąrza. Również w miej­
scach, gdzie się znajdują pokłady 
tłuszczu, przylega skóra luźnie, 
jak np. na piersiach i bocznych 

i partyach piersi, łopatkach i bio­
drach. Tm więc sztuka jest tłu­
ściejsza i im więcej ma tłuszczu, 
tem ostrożniej się ją skubie. Mło- 
dy drób,'którego skóra jest dęli- 

‘ katniejsza i słabiej przylega, nale-1 
l ży powolniej oskubywać, 
turaluie wymaga więcej 
ITzy podskubywaniu nie 
się pierza za końce, tylko przy ua-' 
sadzie, w przceiwnyin bowiem ra­
zie skórę się łatwo przedziera.

Zazwy czaj wyrywa się pierze w 
odwrotnym kierunku do jego osa­
dzenia, jednakże na grzbiecie mo­
żna skuhąć wzdłuż kierunku. Przy 
dłuższej wprawie można wyrywać 
odrazu całe pęki pierza z miejsc 
mocno przy legających, nie nadwe­
rężając przytem skóry.

W wielu większych zakładach | 
chowu i tuczenia drobiu, zabija j 
pierwszy dliskubywaez zwierzę i 
stojąc, następnie ujmuje je lewą 
ręką-za nogi i końce skrzydeł i| 
rozpoczyna natychmiast skubać 
pierś i szyję, t. j. jeszcze podczas ; 

samo* pod-1 krwawienia zwierzęcia, potem pod- j 
- albo z byle nosi sztukę do góry i trzymając ją 

du kości lamie, — to za nasadę skrzydeł, na wysokości.

co na- 
ezasu. 

ujmuje

ziemniak opadają grzybki i roz­
maite drobnoustaje, powodujące 
zgniliznę, a ziemniak ten staje się 
gniazdem, naokoło którego inne 
psuć się zaczynają. Z dwóch więc 
powodów nie zaleca się harfowa­
nie ziemniaków:

1) Najpierw, że pewna przymie­
szka suchej ziemi korzystnie wpły­
wa na utrzymanie odpowiedniej 
temperatury w kopcu,

2) powtóre, że niebezpieczeń­
stwo pokaleczenia ziemniaków 
powiększa się przez to harfowanie.

Jeżeli ziemniaki Wybiera się 
przy’ wilgotnem powietrzu, co, o 
ile się da, sunikać należy, dość du­
żo ziemi znajduje się czasami przy 
kłębach, ale jej przez harfowanie 
i tak się nie odłączy. Jeżeli więc 
nie można uniknąć wybierania 
przy deszczu i mokre ziemniaki 
zwozi się do kopców, to nie trzeba 
powiększać niebezpieczeństwa gni­
cia, kalecząc je. szuflą i 'harfą nie­
potrzebnie.

Różne gatunki ziemniaków są 
pod tym względem rozmaicie wra­
żliwe; im cieńszy mają naskórek, 
tem ostrożniej trzeba się z niemi 
przy przewożeniu i w kopcu obcho- 

| dzie.
Kopce należy zrikladać na

■ szerokość półtora yarda, a kłęby 
sypać na 1 yard daszkowato, jak 

i się to zazwyczaj dzieje, następnie 
[ przykryć na pół stopy równo sło­
mą. Na grzbiet kopca położyć po­
waż, albo drąg dl\igi i ten takim 
samem pokładem słomy mocno u- 
krye. O ile kopiec się przedłuża, o 
tyle powąz należy pociągać, na I 
miejscu którego pozostaje kanał, 
otwarty po obu stronach kopca. | 
Skoro kopiec i powąz słomą zo­
staną przykryte, obrzuca się go, 

’nie wyłączając kalonki, na której 
drąg resp. powąz znajduje się, na, 
pół stopy pod ziemią. Żadnych o- 
tworów w kopcu zostawić nie na­
leży, a nieprzykrycie kalonki przy' 
sucho zakopcówanych ziemnia­
kach jest wprost szkodliwe, ponie­
waż przy takich otworach lub nie-1 
przykrytej kalonce skrapia się wy-; 
chodząca z kopca para i spływa-; 
jąe do niego z powrotem jako wo- 

ida, zgniliznę, wywołuje. i
i Ziemniaki' muszą naturalnie | 
.przed zimą wyparować, fj. muszą 
'się pozbyć nietylko wilgoci, którą 
I przyniosły z ziemi, ale także czę- 
: ści wody, którą każda roślina w 
I sobie zawiera, a te ilości są bar- 
' dzo znaczne. Cienka warstwa zic- 
' mi parowaniu temu nie przeszka- 
! dza, a chroni od zamoknięcia pod­
czas deszczów jesiennych. Kanał 

j na kalonce, który powyżej opisa-1
■ liśiny, odciąga jak komin ciepło i1 
wilgoć z kopca. Wystarcza więc 
zupełnie do odprowadzenia pary.

Skoro jesienią przymrozki już 
| grożą, warstwę ziemi na kopcu po­
grubić należy' do stopy’, a na 

! wierzch okryć albo lętaini, albo też 
(słomą gorszą, tak, aby pomiędzy 
[pokrywającą kopiec ziemią a sło­
mą lub łętami znajdowało się po­
wietrze, będące najgorszym prze­
wodnikiem zimna. Na te łęty> lub 
słomę daje się znowu na kilka epli 
ziemi, a kopiec może przetrwać I 
największe mrozy. Kanał na ka-1 
lonęe.zamyka się szczelnie, ponie­
waż do tego czasu ziemniaki po­
winno były już wyparować. Jeżeli 
jednak ziemniaki mokro były 
zwiezione, to kanał w obu koń- 

I cacli-kopca należy' założyć słomą,' 
a otworzyć go, skoro mróz 
nieje.

Taui, gdzie myszy dużo 
dy robią w kopcach, trzeba 
wprost na ziemniaki gałęzie jało­
wcu. Myszy zapachu jego nie zno­
szą i z kopca się wyniosą.

■ jest stosunkowo mały; u konia śre- 
: dnej wielkości nic jest on więk- 
> szy od żołądka wielkiego psa. 
• Mianowicie źrebięta odpasać na- 
’ leży często.

3. Konie należy żywić posilnie, 
nietylko w czasie wytężonej ifra- 
cy, ale już na długo przedtem.

4. Bezpośrednio przed, ciężką i 
pospieszną pracą nie należy da-

■ wać zbyt obfitego obroku. Starzy 
gospodarze mówią, że “obrok po­
ranny idzie w gnój, a obrok wie­
czorny w krzyże i muskały ko­
nia”. Zatem paszę posilną dawać 
należy w dwóch trzecich częściach 
w obroku wieczornym, to jest po 
pracy; resztę dać rano i w połu­
dnie. Obrok wieczorny koń strawi 
dobrze i wyzyska całkowicie; gdy 
zaś koń, zaraz po spożyciu paszy 
posilnej iść musi do ciężkiej pracy, 
wtedy nie strawi tej paszy należy­
cie.

5. I111 większego wysiłku i po­
śpiechu w pracy żąda się od ko­
nia, tem bardziej ścisłą, to jest 
tera posilniejszą powinna być pa­
sza.

6. Dla koni szlachetnych, wierz­
chowych i powozowych powinien 
owies stanowić główną paszę.

7. Koniom pracującym w wol- 
nem tempie, (np. w roli, przy wo­
zach ciężarowych itp.) można z 
pożytkiem dawać paszę więcej ob­
jętościową, także okopowe i nie- j 
które odpadki fabryczne.

8. Dobrą paszą dla koni okazały
się: kukurydza, bobik, makuchy z 
orzecha ziemnego, kiełki. Nawet 
dla koni szlachetnych można część ■ 
owsa zastąpić temi paszami; w 
wielu wypadkach zastępowano po-' 
Iowę owsa makuchem z orzechów 
ziemnych. *

9. Paszę zieloną zadawać trzeba, 
przed podaniem obroku, nigdy zaś I 
nie mieszać ich razem. Tak samo [ 
poić należy przed podaniem obro-. 
ku .» gdy koń wypije większą ilość [ 
wody po' spożyciu obroku, to za- ; 
zwyczaj’ owies odclufllzi niestra- 
wiony.

łll. Jeżeli konie mają zdrowe zę­
by, a pasza jest zdrowa, tedy' nie 
należy jej w jakikolwiek sposób , 
przyrządzać; jest to nietylko zby­

teczne, ale nawet szkodliwe. Nie 
I należy zatem paszy ani moczyć, a. 
ni parować, lub gotować; me na- 

1 leży owsa gnieść ani śrutować, nie 
należy obroków polewać. Koń,.ma­
jący zdrowe zęby, sani powinien 
paszo pogryźć i dobrze naślinić, a 
wtedy i strawi ją dobrze i wyzy­
ska należycie.

ZBIÓR I PRZECHOWYWANIE 
KARTOFLI.

%--------
Kartofle wtedy' są dojrzale, sko­

ro kłęby od rozłogów'łatwo odpa­
dają a naskórek na kłębie modno 
siedzi. Zazwyczaj loty usychają, 
skoro kartofle dojrzały, ale nie 
zawsze to dowodem dojrzenia.

Zarazy kartoflane powodują; 
schnięcie łętów, mimo, że kłęby | 
jeszcze llie dojrzały. Pomijając 
więe wczesne gatunki, przeznaezo-! 
ne na natychmiastowe spotrzebo-, 
wanie, uważać musimy, aby przy 5 

j wybieraniu ziemniak zupełnie był' 
dojrzałym, ponieważ tylko taki 

' przechowa się zdrowo przez zimę. 
! Są. gatunki bardzo późno dojrze- 
' wające, przy których zupełnej 
dojrzałości odczekać nie możemy, 
ze względu na zbliżające się mro­
zy; w tym przypadku należy za- 
chojrać wielkie ostrożności przy] 
przechowywaniu.

Kopcowanie ziemniaków, przy . 
racyonałnem założeniu kopców,, 
jest bezsprzecznie najtańszy m spo- [ 
sobem przechowania. Kopce nafe- 
ży najlepiej zakładać, w pobliżu i 
podwórza, na lżejszej, przepusz-1 
czalnej ziemi.

Ziemię pod kopiec-zrównać tył-1 
ko i ziemniaki na wierzch sypać. | 
Wybieranie zienu pod kopiec jest 
niepotrzebną i próżną robotą. Zby- 
tecznem-jest również sypanie zie­
mniaków do kopca pr :ez harfę, j 
w celu odłączenia znajdującej się i 
na nich ziemi. Sucha ziemia, przy­
lepiona do ziemniaków, nietylko 
nłe szkodzi, ale przebiwnie dopo 
maga do zdrowego pr ee ow ni i 

kopcu, jako ieps/y p ewodnik 
cienia, aniżeli powietr; T ik > <lo- 
mies ka ziemi przyczynia srt> d(T

- IFabryka Cygar i Papierosów
oraz

«Siad wuelkieb tytoni tak miejseowytb jako i 
tarokrajskieb, to jeat: Tureckich; Boiyjskiek 

Austryackich, jakoteż Tabaka do zażywania; 
•raz wszystkie przybory do palenia jak: Fajki 
«ezelkiego rodzaju; Cygarniczki; Tabakierki; 
Portfele — i wszelkie galanterye.

Proszę pisać po sennik. 
Adresujcie;

1ŁAGES, 1216 W. Taylor Btr. Chicago, ULН.

NOWA KSIĄŻKA.
Z drukarni “Gazety Polskiej” wyszła z pod prasy nowa książka p. t.

NAJNOWSZY

SEKRETARZ ZAKOCHANYCH,
z dodatkiem: Pieiai Miłosnych, Wierszy do imienników itd.

czyli LISTOWNIK DLA MIŁOSNYCH.
Zawiera liczny zbiór listów wzorowych na wszystkie przypadki zachodzące w życiu 

miłosnom jako to: 74 listów i odpowiedzi “Wynużenia 1 oświadczenia miłości ’, 53 li­
stów dla kochanków i narzeczonych, fl listów “Tinowy przedślubne i odpowiedzi", 7 for- 
mułów, 25 pieśni miłosnych, 28 wierszydło Imionniku.

176 stronic wyraźnego druku. CENA 5ÜC.

W. DYNIEWICZ PUBLISHING CO.,
1163 Milwaukee Ave., Chicago, 111.

Ceny najniższe-Bezpieczeństwo najwyższe. $100,000.00
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CZYTAJCIE UWAŻNIE!
4io dająit ei« luiliic prxca Agentów KrzyMliwą » «łamliwą ra«Umą. Ja 
celi Wam kto powiada, że W au» ręczy sa to lub owo, epytajeie 11« маг 
lataua esem rçcxy 1 gdzie jego gwaraneya! Oapowiedsiałny Agent i ban 
«ier akłada gwarancję do liany rządowej Nim powiarsyei« twoje pie 
ntądze do przechowania lub urzeelauia do kraju, przekonajcie tlę ezeip 

Jak kto ręczy za Waaz ciężko zapracowany grosz. Ztoirlem do Kaay 
rządowej Sto Tysięcy Dolarów jako gwarancja dla Wag. Pamiętajcie «в 
tem. te unikać należy niepewnych bankierów. Na Wa»i»e usługi jest sta 
rj doświadczony Agent który: Wysyła 1OÜ koron za $20.48: 200 kor 
ea $40.85; 500 kor. «a $102.00, IOOO kor. za $204.oo. — 60 rub. 
za $26.15; 100 rub. za $51.00; 500 rub. sa 250.40: 1000 rub. za $518 
SorzedaJe azyfkarty do Europy i do AmerykiSporządzą kontrakty, pełnomocnictwa 1 
Załatwia sprawy wojskowe a czyni towszystko Unio, dokładnie 1 punktualnie.
Piaście po knrs czczrgôlowv • ceny czyikart Odpowiadam «dwrosnlc. 
• norada i Mi bezpłatna

HENRY J. SCHNITZER, notaryusz
141 Washington St. New York.

Ceny najniższe - Bezpieczeństwo najwyższe $100,000.00
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Ziemia Farmerska na Sprzedaż.
W naszej dobrze zagospodarowanej polskiej ko­

lonii, o doskonalej ziemi, bardzo urodzajnej w po­
bliżu kolei i targu, posiadających piękne kościoły i 
szkoły, dobrą wodę, dobry klimat i dobrych są­
siadów. Pisać trzeba na adres:

Sobieski, Wis.
B

j dłe ”"ierzęta
przed^wszystkiem przyczynę ch.i- 

I roby usunąć, inaczej zmienić
|:aszę, ruszeniem lak, nawożę; 
niem ie»» niaskiem i wtapnem, kar- 

; mienienr »nwentarza . dóbremi w 
wapno oHfitemi trawami i sianem. 

! śrótem zbożowem, makuchami, — 
’ a gdyby i to nie wystarczyło, za 
J dawać trzeba wodę wapienną, 
mączkę kostną z solą .albo z fos­
foranem wapnjL '-‘codki te sku­
teczne są w pocz^ffach choroby: 
Jeżeli zaś osłabienie doszło do te 
go stopnia, że bv4,<i 
nieść się nic może, 
jakiego powoi 
leczenie jest za kosztowne, zatem ■ piersi, skubie grzbiet, kuper, ogon, 

uda i brzuch, na ostalkn &iś skrzy- 
dłą. Wprftwny obskubywacz wy- 

i dziera wszystkie lotki jednem tar- 
i gnięeiem, mniej wprawny wyskn- 
buje je pojeilyńezo lub po kilka. 
Im prędzej po zabiciu obskubuje

■ się drób, tein łatwiej pierze daje
■ się wyrywać. Skoro pierwszy ob- 
i skubywaez obskubie sztukę z piór 
i wierzchnich i grubego puchu, pó­
jdą je ją drugiemu (najlepiej ko­
biece), a ten siedząc, oczyszcza* ją

j już całkowicie z reszty pierza.
Jeżeli się skubie siedząco, wów- 

iczas najlepiej rozpocząć tę czyn­
ność ód skrzydeł, szyi i ud, póź­
niej zaś oczyścić grzbiet i pierś, w 
przeciwnym bowiem razie, wsku­
tek obracania danej sztuki w cza­
sie skubania, skóra ulega otarciu 
i uszkodzehiu.

J. J. Hof Land Co.,

lepiej chorą sztuk-' o ile to może- 
bne — na mięso użyć; Leczenie 
sztuk chorych, jak powyż podane 
— trwa zwykle od trzech do szoś- 

miesiąc}'.Cl U

SKUBANIE DROBIU.

Należyte zużytkowanie wszyst­
kich produktów drobiu jest waż- 
nem dla każdego hodowęy, ze 
względu na dochód w hodowli. 
Nie potrzeba chyba dowodzie, że 
podskubywanie odgrywa przy tem 
także ilość poważną rolę, w prze­
ważnej jednak 1 de wypadków 
napotykamy w handlu pierze bar­
dzo niedbale skubane. Nawet od- 
stawea najlepszego towaru nie 
może nazwać go towarem pierw­
szej sorty, jeżeli go zbywa w sta­
nie, zdradzającym" niestaranne i 
nieumiejętne podskubywanie.

■ Szybkie i dobre podskubywanie 
[jest czynnością wcale nie łatwą, 
I jedni bowiem skubią wprawdzie 
dobrze, ale nadzwyczaj powolnie, 
inni zaś szybko, a^e zarazem i źle. 
Podskubujący powinni zawsze dla 
wprawy trzymać się tego samego 
porządku i znać układ pierza, co 
ułatwia znacznie ten zabieg i na- 

[ bvcie wprawy’ w skubaniu drobiu, 
i którą inaczej osiągnąć tylko moż- 
j na długiem ćwiczeniem.

Dla pouczenia, podajemy nastę­
pujące wskazówki.

DZIESIĘĆ PRZYKAZAŃ, DOTY­
CZĄCYCH ŻYWIENIA KONI.

1. W 1-szyin roku życia należy 
żywię konie obficie. Źrebięta przy­
bierają w tym reku na walizę i ob­
jętości tyle, co w trzech następ 
nycb latach razem. Jeżeli w paszy 
nie dostaną poddostatkiem rnate- 
ryału, potrzebnego do wzrostu, 
wtedy naturalnie . nie rozwijają 
sif należycie.

2. Odnasne należy często a rc 
gularnie aby zapotiiedz niedoma- 
ganiom trawienia. Żołądek kjyiia

П

Sumienna.

' Nasza sklepikarka, to bardzo 
sumienna kobieta. Podczas pano­
wania tyfusu zawsze przegotowy- 
wala mleko według przepisu.

— O, nasza jeszcze sumienniej­
sza, bo mjeko dla odbiorców na­
wet wodą przegotowaną zapra­
wiała.

Stopniałyby...

szko- 
kla.ść

PRICE 
65 cent

Gramofon za 10 centów dziennie.
.leżeli zobowiązujecie się płacić lOc. dziennie, to poślenty 

wain na kredyt bardzo pTekny GRAMOFON PŁYTOWY 
wraz z 32 kawałkami polskich pleśni walców, marszów, polek 
itd., które sobie sami wybierzeeie. Dobroć naszych gramofo­
nów gwarantujemy każdemu. 1'iszeie jeszcze dzisiaj po in 
ibrinae.te i katalog, załączając marki nji przesyłkę.

LIBERTY COMMERCIAL COMPANY,
343 E. 9tb Street, NEW YORK.

UWAGA: Uprą* aiuy Szamowip cb Kodaków by wp własnym interesie 
zw»a alisiędo nas ponieważ nasza firma jeet odpowiedzialną, egzystuje 
już • d, k lku lat i jestrogólnie dobrze znaną ze swej aumionnoj i szybkiej 
obsługi. xx

Skąpiec umierający ściska! kil­
ka worków pieniędzy a wlepiając 
w uje oczy, rzeki:

— Oj. gdybym ja mógł was za­
brać z sol>a !co jest pożądgnem; 

przepuszczaniu r 
prę)' iel- s nfl 
czasem n wc’ 
mnj&ków. lyażdy taki uszkodzony j ta*u. gilzie po śmiitTci będziesz.

' » - -i ‘ ’

e.i przy 
' t ik o

it.

Toby ci się i tak nic nie- zda- 
...........'ę-ł jeden z krewnych ko- 

uijneego — bo stopiłyby ci się


